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Po stu latach użytkow an ia  
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Ogólnopolski fes tiw a l Niemena s.4
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podobała się 
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Ośrodek Kultury przy Armii Poznań - 
- nubliczna rudera, na która wciąż brak nomvsłu
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Nowe przęsło 
na stolecie wiaduktu...
W dniach 27 -  28 czerwca dokonano efektownej 
wymiany kratownicowego przęsła wiaduktu 
kolejowego na linii Poznań-Wolsztyn oraz nad linią 
Poznań-Wrocław

D
uże znaczenie dla rozw oju 
trzech podpoznańskich wsi: 
Lubonia, Żabikowa i Lasku, 
scalonych w  1954 r. w  jeden  orga­

nizm  m iejski m iało  zyskanie przez 
n ie  połączeń kolejowych. Jednoto­
rową linię Poznań-W rocław otwarto 
27 październ ika 1856 r., d rug i to r 
dobudow ano po  1900 r. i w tedy też 
zrealizowano w 1903 r. istniejące do

Zdjęcie lotn icze z 2 0 0 4  r. kratownicowego w iaduktu kolejowego w  Lasku (części obecnego 
Lubonia). U dołu ul. Armii Poznań z przejazdem kolejowym lin ii Poznań-Wrocław, na nasypie 
poprowadzona lin ia Wolsztyn-Poznań, z lewej ceglany w iadukt nad ul. Krętą fo t. Przemy­
sław  M aćkow iak

dziś budynki stacyjne. Jednotoro­
wą linię kolejową L uboń-G rodzisk 
z ciekawym  w iaduktem  k ra tow ni­
cowym w Lasku oddano  do użytku 
1 lipca 1909 r. i była ona p rzed łu ­
żeniem  trasy  G rodzisk-W olsztyn 
pow stałej w  1898 r.

Nowy w iadukt już  na sw oim  m ie jscu . M om ent odczepiania 
haków dźwigu fo t. Paweł Jankowiak

Na początku XXI 
wieku stan technicz­
ny wiaduktu zaczął się 
gwałtownie pogar­
szać. Dopuszczono 
go do dalszej eks­
ploatacji tylko w a­
runkowo do 2009 r. 
Istniało więc realne 
niebezpieczeństwo

ogrom nych u tru d n ień  w ruchu  na 
linii W olsztyn-Luboń, mającej duże 
znaczenie w zapew nieniu kom un i­
kacji m niejszych w ielkopolskich 
miejscowości z aglomeracją poznań­
ską. Początkowo naprawę w iaduktu 
zam ierzano dofinansow ać do 50% 

ze środków unijnych 
w ramach Wielko­
polskiego Regio­
nalnego Programu 
O peracyjnego na 
lata 2007 -  2013. 
Czas jednak naglił 
i w  rezultacie in ­
westycję PKP Pol­
skie Linie Kolejo­
we SA zrealizowa­
ła ze środków  
własnych. Prace 
prowadzono w ra­
m ach projektu

Osadzenie nowego przęsła unoszonego nad s iec ią  trakcyjną za porno5 
dwóch ciężkich dźwigów. W idok na południowy przyczółek w iaduktu 
i plac budowy w niedzielną noc. U dołu lin ia  kolejowa Poznań-Wrocła*( 
fo t. Przemysław M aćkow iak

Przebudowa w iaduktu ko­
lejowego położonego w cią­
gu linii Sulechów-Luboń 
w km  109.548. W ykonaw ­
cą była firm a Polwar SA 
z Gdańska specjalizująca się 
nie tylko w remontach i bu­
dowie mostów, ale także 
wszelkich obiektów inży­
nieryjnych. Umowę o war­
tości 3,5 m in zł. podpisano 
w  grudniu  2008 r.

Ze względu na chęć za­
chowania historycznego 
charakteru linii kolejowej, 
nowe pizęsło wiaduktu otrzy­
mało formę swojej poprzed­
niczki. Pierwotne przęsło 
o długości 35 m etrów i wa­
dze 123 ton wykonano ze

stalowych elem entów łączonych ni- 
tami. Była to konstrukcja kratownica 
jednoprzęsłowa otwarta z jazdą dołem 
na mostownicach. Nowe, wykonane

cd.
obok

Próby obciążeniowe nowej konstrukc ji prowadzonej 
w sobotę 4  lipca. Na torach nowego w iaduktu nOi; 

szy skład kolejowy. Z lewej urządzenie optyczno Tj 
rżące s top ień  ugięcia konstrukcji
fo t. Przemysław M aćkow iak

1

U B
S T U D IO s c

In te rw e n c je
p ra s o w e

®  0 -6 0 9  6 1 6  2 9 0  

-B* 0 -6 0 9  6 1 6  2 7 7

redakcja@wiescilubonskie.pl

RAST
Z 0 = 3 ń tU /C

S T U D IO  I L A B O R A T O R IU M  F O T O G R A F IC Z N E

p o l i g r a f i a  -  r e k l a m a

o d  p r o j e k t u  d o  r e a l i z a c j i
62-031 Luboń 
ul. Westerplatte 12 
tel./fax 061 8 130 399 
tel. kom. 503 139 846 
e-mail: kontrast@abrys.pl

O Z  W Y W O ŁY W A N IE  F ILM Ó W

O O D B ITK I A N A LO G O W E  I CYFROWE 
w  fo rm a tach  do  60x 90

o : :  CYFROW A O BR Ó BKA FOTOGRAFII 
reprodukc je ,re tusz,m on taż

■ > .AKCESORIA FOTOGRAFICZNE

f  REPORTAŻE FOTOCRAFICZNE

P n .- P t .  1 0 .0 0 -1 8 .0 0  
So. 10 .00  - 14 .00

O HCYFRO W E S T U D IO  H ITI
zd jęc ia  do  dokum en tów  w  
d o w o ln ym  fo rm acie  w  5 m in 
PASZPORTOW E,MATURALNE, 
LEGITYMACYJNE, D O W O D O W E , 
D YPLO M O W E ITD.
- m oż liw ość  w yb o ru  u jęc ia  -

Poznań • Dębiec
ui. 28 Czerwca 1956r 323 (wej. od ul. Czechosłowackiej) 

lei. 061 8350 394 e-mail fotoblyitk0merix.com.pl

mailto:redakcja@wiescilubonskie.pl
mailto:kontrast@abrys.pl
fotoblyitk0merix.com.pl


TtM flT  MIESIĄCA

Miejsce akcji zamiany wiaduktów kolejowych. W środku dziura po zdemontowanym wiadukcie nad trakcją Poznań -  Wrocław. Z lewej -  stuletni, wysłużony wiadukt i demontujące go dźwigi.
2  prawej -  nowe przęsło na pętli autobusów L2 i L3 przy ul. Armii Poznań fot. Katarzyna Frąckowiak

przez firmę A.B.M. Solid SA z G ry­
bowa (Wytwórnia Konstrukcji Stalo­
wych), jest już spawane.

Realizacja zadania rozpoczęła się 
w  maju 2009 r. od  scalania nowego 
przęsła z gotowych elementów w  po­

M ontaż sieci trakcyjnej pod nowym przęsłem  nad 

ranem w niedzielę 2 8  czerwca fo t. Przemysław 
Maćkowiak

bliżu miejsca jego docelowego p o ­
sadowienia. Dem ontaż starej kon­
strukcji przeprowadzono w  nocy 
z piątku na  sobotę 26/27 czerwca 
w  godz. 3 -  4.30, m ontaż nowego 
przęsła odbył się 24 godziny później. 
W ybór dnia oraz pory nie był przy­
padkowy i najważniejsza w tym 
względzie stała się minimalizacja 
u trudnień  w komunikacji, szczegól­
nie na linii kolejowej Poznań-Wrocław. 
Próby obciążeniowe przeprowadzo­
no w sobotę, 4 lipca. Badania p ro­
wadzili pracownicy Instytutu Inży­
nierii Lądowej Politechniki Poznań­
skiej. W iadukt obciążono dwiema 
lokomotywami SU46-22 oraz ST43- 
258 o łącznej masie ponad 218 ton. 
W yniki były zgodne z obliczeniami 
konstrukcyjnym i i po południu  wia­
dukt został oddany do eksploatacji.

Przemysław Maćkowiak

Fragm ent n itowanej konstrukcji
starego przęsła
fo t. Przemysław M aćkow iak

Stary, zabytkowy w iadukt pozostąje 
w  gestii PKP. Jego stan techniczny 
uniem ożliw ia powtórne wykorzystanie. 
Jak nam nieo fic ja ln ie  w iadom o -  je ś li 
nie znajdzie s ię  chę tna gm ina by go 
przejąć, zostanie zdemontowany. Na 
złom owanie będzie ogłoszony przetarg 
fo t. Paweł Jankowiak

Akcji wym iany w iaduktów  przyglądali się 
m ieszkańcy fo t. Paweł Jankowiak
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Dobre, bo ambitne

STIWAL
DSENKI
LUBONIU

Ogólnopolski festiwal Niemena
W sobotę, 20 czerwca w hali widowiskowo-sportowej przy 
ul. Kołłątaja odbył się koncert finałowy Festiwalu Piosenki Luboń 
2009 D ziw ny j e s t  te n  św ia t, w którym wykonawcy przedstawili 
piosenki z repertuaru Czesława Niemena. Gościem specjalnym 
tej wymyślonej i zorganizowanej przez Luboń imprezy był 
Michał Bajor

Szczególnie ciekawe sprawy, zjawiska, sygnały nominowane do tytułu „Dobre, bo...” przez czytelników i nie tylko

J
uż 23 marca br. Burm istrz M ia­
sta  L uboń  w ydał za rządzen ie  
w  spraw ie p rzep row adzen ia  
F estiw alu  o raz  p o w o łan ia  rady  

artystycznej i ju ry  k o nku rsu : W

Uczestnicy fina łu  fo t. Paweł Jankowiak

Zwyciężczyni fes tiw a lu  -  Katarzyna 
M uszyńska zadziw iła potężnym gło­
sem  fo t. Paweł Jankow iak

sk ład  R ady  w eszli: A n to n i U rban  
-  d y rek to r Festiw alu  (so lis ta  te ­
atrów  m uzycznych, pedagog P oli­
cealnego Studium  Piosenkarskiego 
im . C zesław a N iem en a  w  P o zn a­
n iu ), M agdalena  D o lska-D om ek  
(w okalistka , abso lw en tka  P o lice­
a lnego  S tu d iu m  P iosenkarsk iego  
im . C zesław a N iem en a  w  P o zn a­
n iu , p raco w n ik  U rzędu  M iasta  
L uboń), W ojciech M ichalski (dy ­
rek to r Z espołu  Szkół M uzycznych 
w P o zn an iu ), M aciej Szym ański 
(kom pozy to r, aranżer, dy rygen t 
i szef zespo łu  Spirituals &  Gospel 
Quartet), Ewa Świerkiel (kierownik 
Wydziału Oświaty, Zdrowia i Kultury 
w Luboniu). W  ju ry  zasiedli: Rafał

M arek -  przew odniczący (zastępca 
B urm istrza M iasta Luboń), Natalia 
N iem en (piosenkarka, absolwentka 
Szkoły M uzycznej im . K arola Szy­
manowskiego w Warszawie w klasie

altówki), W ojciech M ichalski, M a­
ciej Szymański, M agdalena Bielecka 
(red ak to r T V P 3 P oznań).

R egulam in Festiw alu zakładał 
dw a etapy  p rzes łu ch ań . P ierw szy 
odby ł się w  siedzib ie  w sp ó ło rg a­
n iza to ra  -  w  Z espo le  Szkół M u ­
zycznych w P oznaniu , gdzie p rze ­
s łu ch an o  m ate ria ły  „dem o” oraz 
prezentacje na  żywo i z 46 zgłoszeń 
w y ło n io n o  32 w ykonaw ców  do 
następnego  etapu. D rug i e tap  o d ­
był się w  p rzed d z ień  k o n ce rtu  
finałow ego, w  k tó ry m  w ytypow a­
no  ostateczną szesnastkę. Festiwal 
p rzy b ra ł ogó lnopo lsk i charak ter, 
w ystąp ili w  n im  uczestn icy  m .in . 
z K onina, M iędzyrzecza, M ilicza, 
Słupcy, T o ru n ia  i Z ielonej Góry.

Aurelia Jargoła (II m ie jsce) podczas 
koncertu fina łow ego fo t. Paweł Jan­
kow iak

16 m łodych w ykonaw ­
ców, w spaniale śpiewa­
jących piosenki Czesła­
wa N iem ena w ysłucha­
ła bardzo  licznie p rzy ­
była pub liczność  oraz  
jurorzy .

Podczas obrad  ju ry  
z recita lem  w ystąpił 
znany polski aktor śpie­
wający -  M ichał Bajor. 
Na wstępie pogratulował 
wykonawcom dojrzało­
ści do występów solowych 
i pochw alił poziom  Fe­
stiwalu. Podczas wystę­
pu  zaśpiewał takie swo­
je  znane u tw ory  jak:

DOBRE BO...

Katarzyna Brzóska -  zdobywczyni III m iejsca akompaniowała sobie 
na fortepianie fo t. Paweł Jankowiak

Podczas, gdy ju ry obradowało, na scenie M icha ł Bajor 
bawił publiczność fo t. Paweł Jankowiak

Jury Festiwalu przy­
znało też cztery wyróż­
nienia po 500 zł dla: 
A gaty Rożankowskiej 
z Torunia {Pokój), W e­
ron ik i Szypury spod 
Buku {Mów do mnie 
jeszcze), Tomasza Cofty 
z Poznania {Płonie sto­
doła) i Bożeny Szentak 
spod Złocieńca {Dziwny 
jest ten świat). Dyplomy 
i nagrody rzeczowe wrę­
czono: M onice K ręt

D wie akacje, N ie zgadzam  się, Taka 
m iłość w  sam  raz, N ie opuszczaj 
mnie, Dla nas walc, Dla duszy gram, 
Nocne esemesy, To chciałbym, Hisz- 
p a ń czyk  o raz B ędziesz m oją panią  
z rep e rtu a ru  M arka G rechuty, we 
własnej in terpretacji. Na bis w yko­
nał u tw ór Twoje serce i Moja droga, 
w yw ołując burzę  oklasków  i g o rą­
cy aplauz publiczności. Po występie 
p iosenkarza  ju ry  ogłosiło  w yniki 
i rozdano  p rzyznane lau reatom  
nagrody.

Zw ycięzcą F estiw alu  P iosenk i 
L uboń  2009 D ziw n y  je s t ten św ia t

tu

Publiczność dop isa ła  i m ia ła powody do satysfakc ji 
fo t. Paweł Jankowiak

zo sta ła  K a ta rz y n a  M u sz y ń sk a  
z M ięd zy rzecza  (lau rea tk a  fe s ti­
wali p iosenki dziecięcej i m łodzie­
żow ej, f in a lis tk a  p ro g ram ó w  te ­
lew izy jnych  Szansa  na Sukces 
i F abryki g w ia zd ) ,  k tó ra  p rzy g o ­
tow ała ty tu łow y  u tw ór lubońskiej 
im p rezy  (I n a g ro d a  -  3 tys. zł).
D ru g ie  m ie jsce  zaję ła  A u re lia  
Ja rg o ła  z M ilicza za p iosenkę Jed­
nego serca  (2 tys. zł) . L au rea tką  
trzeciej n ag ro d y  zosta ła  K a ta rz y ­
n a  Ż a n e ta  B rz ó sk a  z Ż o r za w y­
k o n a n ie  u tw o ru  M oja p io snka  
(1 tys. zł).

Gość honorowy -  M ałgorzata N iem en, żona Cze­
sław a wręcza nagrodę zdobywczyni I m ie jsca 
fo t. Paweł Jankowiak

z Zielonej Góry.
{Płonie stodoła),
Kamili Marku- 
szewskiej ze 
Słupcy {Obok 
nas) i Sandrze 
Rusin z Konina 
{Klęcząc przed  
tohę). Na zakoń­
czenie finaliści 
wspólnie w y­
konali utw ory 
Bema pam ięci 
żałobny rapsod 
oraz Czy m nie 
jeszcze pam ię­

tasz, a zwyciężczyni -  K atarzyna 
M uszyńska -  po raz drugi tego wie­
czoru zaśpiewała u tw ór D ziw ny jest 
ten świat.

Festiwal prow adzili w  sposób 
profesjonalny A gnieszka Begier 
i A ntoni U rban. Festiwal Piosenki 
zaszczyciły swoją obecnością M ał­
gorzata (żona) i N atalia (córka)
N iem en, k tóre z w yraźnym  w zru ­
szeniem  wysłuchały m łodych in ter­
pretatorów  piosenek Czesława N ie­
m ena. Festiwal okazał się im prezą 
bardzo udaną, prom ującą Luboń.

Jan Błaszczak
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NAJLEPSZE ®  Dobre, bo polskie

Uhonorowanie „Wieści”

W  P O L S C E
■
Zastrzeżone, prestiżowe 
godło Najlepsze w Pol­
sce, którego użytkowni­
kiem  zosta ły w  czerwcu 
2 0 0 9  r. „W ieści Luboń­
skie"

Niezależny Miesięcznik Mieszkańców „Wieści 
Lubońskie” otrzymał certyfikat jakości w XI edycji 
konkursu N ajlepsze  w  P o lsc e  -  The b e s t  in Poland  
(dawniej -  Dobre, bo po lsk ie )

W
 oparciu o opinie czytelników przyznano „Wieściom 
Lubońskim” prawo do oznaczania m iesięcznika za­
strzeżonym  godłem  Najlepsze w  Polsce (dawniej -  
Dobre, bo polskie). Jest to  jeden  z niew ielu znaków  jakości 

honorow anych przez Komisję Europejską. W yróżnienie przy­
znano  za  rzetelne i barwne informacje dla mieszkańców.

K onsum encki K onkurs Jakości 
U sług je s t jed n y m  z najs tarszych  
ko n k u rsó w  prom ujących  firm y, 
in s ty tuc je  i usług i. N ajp ie rw  (od  
1992 r.) organizow ano go jako D o­
bre, bo polskie, od  2000 r. u zu p e ł­
n io n o  fo rm ułę  i zaczęto nazyw ać: 
N ajlepsze w  Polsce. O rg an iza to ra ­
m i k o n k u rsu  są: Tow arzystw o im . 
H ipolita  Cegielskiego, W ielkopol­
skie Zrzeszenie H andlu i Usług oraz 
W ielkopolska Izba R zem ieślnicza, 
a patronat m edialny sprawują: „Głos 
W ielkopolsk i”, R adio  „M erku ry”, 
TY P Poznań, Europejski M agazyn

W Sali Czerwonej pałacu Działyńskich, pod godłem  
jakośc i Najlepsze w Polsce  reprezentacja Niezależ­
nego M iesięcznika M ieszkańców  „W ieści Luboń- 
s k ie ” . Od lewej -  prof. dr hab. Krzysztof M o liński 
-  prezes Stowarzyszenia Kulturalno-Oświatowego 
Forum Lubońskie  -  wydawcy „W L” , P iotr Paweł 
Ruszkowski -  redaktor naczelny „W L” oraz Hanna 
S ia tka -  zastępca redaktora naczelnego, w  tow a­
rzystw ie jednego z honorowych gości -  prof. dr. 
hab. Grzegorza Skrzypczaka -  rektora Uniwersytetu 
Przyrodniczego w Poznaniu fo t. Ryszard Galowski

Pam iątkowe zdjęcie laureatów  certy fika tu  jakośc i, s ta tue te k  H ipolita , ty tu łu  Lidera Pracy Organicznej i  m edali Słow a uczą, 
przykłady pociągają z organizatoram i konkursu i honorowymi gośćm i W os ta tn im  rzedzie, pierwszy z lewej od godła s to i 
R edaktor Naczelny „W L” -  P iotr P. Ruszkowski, który odbiera ł wyróżnienie fo t. Ryszard Galowski

In ternetow y EURO PARTNER  oraz 
Polskie C en tru m  P rom ocji BEST- 
FIRM A. C elem  konku rsu  jest p ro ­
m ocja  i w y różn ian ie  najlepszych  
usług i p roduk tów  n a  ry n k u  eu ro ­
pejsk im . C erty fika t pozw ala  na 
używanie przez „Wieści Lubońskie” 
zn ak u  jakości p rzez  3 la ta  (do  30 
czerw ca 2012 r.). U roczystość w rę­
czen ia  w y ró żn ień  odby ła  się 26 
czerw ca w  Sali C zerw onej pa łacu  
D zia łyńsk ich  n a  S tarym  R ynku

na str.

KREDYTY GOTOWKOWE
O F E R T A  1 2  B A N K Ó W

b rak  ja k ic h k o lw ie k
d o d a tk o w y c h  k o s z tó w  k r e d y tu

8  o f e r t  k r e d y t ó w

"na dowód"
k r e d y t  k o n s o l i d a c y jn y

Twoja rata - 50%
k r e d y t y  s a m o c h o d o w e

bez konieczności AC

D oradcy F inansow i

W w w . o m n i c o . p l

50 000 zł
n a  d o w ó d

ZA W SZE
N IS K IE
R A T Y

(R1132)

Luboń, ul. Żabikowska 46a 
łel. (0 6 1 )8 9 3  16 31
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Dobre bo ekscentryczne

Ku uciesze fanów sztuk teatralnych, tegoroczny Międzynarodowy Festiwal M alta  zagościł również w naszym mieście! Na 55-lecie 
Lubonia władze „ściągnęły” dla mieszkańców trzy spektakle, które niemal równolegle zaprezentowano podczas znanego w świecie 
festiwalu w Poznaniu. Pierwszy z nich wystawiono na wzgórzu w parku Papieskim, kolejne dwa w otoczeniu zabytkowej architektury 
byłych Zakładów Ziemniaczanych

Ab Ovo Unikalna interpretacja

W
e w to rek , 23 cze rw ca  
o godz. 23 na  w zgórzu  
p rz y  ul. U n ijn e j g ru ­
p a  p o z n a ń sk ic h  m ło d y ch  a k to ­

rów  S tud io  T ea tra ln e  P R Ó B Y  na  
w olnym  pow ietrzu  odegrała  spek­
tak l p t. A b O vo  (łac. „o d  ja ja ”).

Taniec w okół wsta jące j postaci człow ieka fo t. Karol Szatkow ski/APP

W  p rz e d s ta w ie n iu  ty m  d o m in o ­
w ał p rzed e  w szystk im  tan iec . Za 
rek w izy ty  p o s łu ż y ły  d m u c h a n e  
ku le , p o jazd y  k o sm iczn e , p o s ta ­
cie zw ie rzą t (np . k o n ia  i p ta k a ) , 
a na koniec człow ieka (ostatn iego  
i najw ażn ie jszego  ogn iw a w p ro ­
cesie  p o w sta w a n ia  św ia ta ). A b  
Ovo to akcja o sadzona w odległej 
p rzeszłości, w k tó re j początkow o 
p an u je  jed y n ie  chaos. W  św iecie 
tak im  należy  stw orzyć „coś z n i ­

czego”, a w ięc p o w o łać  do  życia 
is to ty  żyw e o raz  w szystk ie  in n e  
przedm ioty, nad  k tórym i m ogłyby 
one panow ać. To rów nież h is to ria  
n a ro d z in  cz te rech  na jw iększych  
żywiołów, jakie kiedykolw iek zn a­
ła ludzkość: W ody, Z iem i, O gnia

i P ow ietrza . M asy te, w praw ione  
w  ruch , w ykonują tzw. Taniec Ż y ­
cia, k tó ry  in te rp re to w a ć  m o żn a  
ró w n ież  ja k o  sp o só b  w y rażen ia  
tego , iż  w szyscy  w  jed n a k o w y m  
stopniu  tkwim y w „płynnej” m ate­
rii, k tó ra  n ieus tann ie  się zm ienia, 
a m y  je s te śm y  je d y n ie  p o d d a n i 
o tacza jące j n a s  zew sząd , często  
tak że  k a p ry śn e j, n a tu rz e .

M arta Akuszewska

W
 zabytkow ych w nętrzach 
Fabryki Drożdży przy ul. 
A rm ii Poznań m ieliśm y 
okazję obejrzeć 25 czerwca spektakl 

p t. M ew a  w  w y k onan iu  n ieza leż­
nego te a tru  K om pania D oom sday, 
dz ień  w cześniej p rezen tow any  na  
XIX M iędzynarodow ym  Festiwalu 
T eatralnym  M alta  w  Starej Rzeźni 
w  Poznaniu . S ugeru jący  zw iązek 
ze znaną sztuką C zechow a w ystęp 
b ia łostock ie j g ru p y  (w  reżyserii: 
H endrika M annesa) nie był jednak 
dosłow ną in te rp re tac ją  dz ie ła  ro ­
syjskiego dramaturga.
Ogólne wrażenie, jakie 
m ożna było w ynieść 
ze spek tak lu , oddaje  
fragment dialogu mię­
dzy jego bohateram i:
N ina  do  T rigo rina  -  
D ziw na  sztuka , n ie­
praw daż?  T rigo rin  -  
Nic nie zrozum iałem .
M im o  to p rzyg ląda ­
łem  się z  p rzy jem n o ­
ścią. Pani grała tak  
szczerze. Uczestnicząc 
w d ram acie  C zecho­
wa, bohaterow ie n ie ­
zwykle przekonująco 
próbowali stworzyć na 
scenie własną sztukę.
Uderzał warsztat akto­
rów (Dagmara Sowa,
Marcin Bartnikowski,
M arc in  B ikow ski i Paw eł C hom - 
czyk) -  pasja i p rofesjonalizm  ich 
gry, gorzej natom iast ze zrozum ie­
n iem  sz tuk i p rzez  w idza.

Unikalny spektak l w  unikalnym  wnętrzu 
fo t. Przemysław M aćkow iak

Publiczność czekająca na spektakl przed zabytkową Drożdżownią 
fo t. P iotr Grzybak

Kompania D oomsday powstała 
w czerw cu 2004 r. jako niezależna 
inicjatywa absolwentów W ydziału 
Sztuki Lalkarskiej Akademii Teatral­
nej w  Białymstoku. W spółpracuje

A p te k a  Ż a b ik o w s k a
Luboń, pl. E. B o janow sk iego  3 

Z a p r a s z a m y :  p n - p t  8 - 2 0  s o b  8 - 1 4  
t e l .  0 6 1  8 1  3 0  2 8 2

* W y c i ą g  z  l i s t y  c e n o w e j  a p t e k i :

P o r a d y
fa r m a c e u t y c z n e  

P r o f e s jo n a ln a  
i f a c h o w a  o b s łu g a

axM edicum

I Bodymax plus 200 tabl. -  84,80 I Essensiale forte 50 kaps. -  24,9 
I Bio-cla z zieloną herbatą 90 kaps. -  44,50 I Valused 30 kaps. -  5,

10 mega cardio z czosnkiem 60 kaps. - 16,90 
■Mleko Enfamil 2,3 premium-19,90

Przed użyc iem  zapozna j się z u lo tk ą , k tó ra  zaw iera  w skazania, p rzec iw w skazan ia , dan e  d o tyczące  d z ia łań  n iepożąda i 
i d a w k o w a n ia  o raz in fo rm a c je  d o tyczące  s to sow an ia  p ro d u k tu  leczniczego, bądź sko n su ltu j się z leka rzem  lu b  fa rm a ce u tą . Ol 
w ażna d o  w ycze rp a n ia  zapasów . *Z g o d n ie  z a r t.  94  P rawa Farm aceu tycznego  ta  in fo rm a c ja  n ie  o d n o s i się d o  p ro d u k tó w  lecznic 
lu b  w y ro b ó w  m edycznych  na w ykazach le kó w  re fu n d o w a n ych .

erta
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Żywiołowo, przekonująco i pro fesjona ln ie  

fo t. P iotr Grzybak

ściśle z niem ieckim Figurentheater Wil- 
de&Vogel. Nie posiada własnej siedziby, 
korzysta z gościnności polskich teatrów 
i instytucji teatralnych: Prezentowała 
swoje spektakle we wszystkich ważniej­
szych m iastach Polski i Niemiec, a tak­
że w innych krajach Europy. Zdobyła 
nagrody na prestiżowych festiwalach 
oraz uznanie krytyki polskiej i zagra­
nicznej.

HS

Opowieść o Golemie

N
oc, zapach starych Zakładów 
Ziemniaczanych pomieszany 
z zapachem ognia ręcznie ro­
bionych świec. Do tego szczęk metalu, 

przejmująca muzyka i dwa naprzeciw­
ległe ustawione ekrany wyświetlające 
symboliczne obrazy, oddające klimat 
toczącego się właśnie przedstawienia. 
To spektakl Rabin Maharal i Golem 
Asocjacji 2006 w  reżyserii Lecha Ra- 
czaka opowiadający legendę o Golemie 
w sposób nowoczesny, odpowiedni dla 
plenerowego widowiska, gdzie potęż­
ne konstrukcje mieszają się z ogniem 
i wodą, gdzie można stworzyć spektakl, 
dla którego nawet największa scena 
jest za mała, spektakl, który potrze­
buje przestrzeni, żeby żyć.

R abin Juda Loew ben  Bezalel 
u rodził się w  Poznaniu  w  1525 r„ 
w yem igrow ał do Pragi. To w łaśnie 
on jest legendarnym twórcą Golema, 
ulepionego z gliny i ożywionego za 
pom ocą tajemnych rytuałów. Golem 
m iał b ron ić  prześladow anych Ży­
dów, jed n ak  zw rócił się przeciwko 
sw oim  tw órcom .

Spektakl pokazany na  terenie 
byłych Zakładów  Z iem niaczanych 
niósł ze sobą tradycję pom ieszaną 
z postindustrialnym  klimatem m iej­

sca. Spory rozm ach widowiska robił 
w rażenie. Krzyk, bieganie, do tego 
olbrzym ie m echaniczne k onstruk ­
cje, k tó rym i poruszali i w  których 
poruszali się aktorzy, sprawiły, że 
ani m inuta  z godzinnego spektaklu 
nie w ydawała się trw ać dłużej niż 
kilkanaście sekund. Ideą spektakli 
plenerowych jest m iędzy innym i to, 
że mogą być odgrywane wręcz m ię­
dzy ludźmi, wewnątrz publiczności, 
co dostarcza dodatkow ych wrażeń. 
Przekonała się o tym  publiczność, 
gdy jeden z aktorów zaczął wywijać 
biczem. Jeden z razów  przeciął p o ­
wietrze w odległości kilkudziesięciu 
centym etrów  od  twarzy widza, w y­
wołując konsternację i wręcz lęk. In ­
terakcja z publicznością odbywała się 
też w  nieco bardziej humorystyczny 
sposób (nie tyle interakcja, co wywo­
ływanie żywej reakcji na to, co dzia­
ło się na scenie). Topienie ladacznicy 
okraszone zostało nie tylko wulgary­
zm am i, ale i sporą daw ką hum oru , 
m om entam i wręcz prześmiewczego. 
M ocnego, ale dobrego.

D w om a słowami: w arto  było. 
Szkoda, że tego typu  spektakle nie 
odbywają się w Luboniu częściej, gdyż 
jest to  sztuka, k tóra  zainteresować

Tytułowa postać -  Golem fo t. M icha ł Głazik

Charakterystyczne m etalow e konstrukc je  były 
ja k  w ehikuły czasu łączące przeszłość z teraź­
niejszością fo t. Przemysław M aćkow iak

m oże naw et laika. Jeszcze większa 
szkoda, że lubonian ie  po  raz kolej­
ny nie popisali się frekwencją, jakiej 
m ożna by od  n ich  oczekiwać.

Michał Głazik

Przychodnia Lekarza Rodzinnego N r 1
Andrzej Rudziński Sp. p.

1  w r z e ś n i a  2 0 0 9  r. o t w a r t e  z o s t a n i e  

w  L u b o n i u  p r z y  u l .  W s c h o d n i e j  2 4 / 3 6

ambulatorium pomocy doraźnej
L E K A R S K IE J  I P IE L Ę G N IA R S K IE J

T e l .  0 6 1  8 9 9 - 1 3 - 3 6

A m b u l a t o r i u m  b ę d z i e  u d z i e l a ć  odp ła tn ie :
•  porad in te rn is tycznych •  zabiegów  p ie lęgn iarskich

•  badań EKG

•  szybkich badań labo ra to ry jnych

•  ped ia trycznych

•  m edycyny pracy

A m b u la to r u m  c z y n n e  b ę d z ie : 

w  d n i p o w s z e d n ie  1 9 .0 0 -2 3 .0 0

w  s o b o ty ,  n ie d z ie le  i ś w ię ta  1 8 .0 0 -2 2 .0 0

CENNIK USŁUG UDZIELANYCH
W  AMBULATORIUM POMOCY DORAŹNEJ:

porada internistyczna 50 zł
porada pediatryczna 50 zł
orzeczenie z zakresu
medycyny pracy 80 zł
iniekcje domięśniowe 10 zł
iniekcje dożylne 15 zł
opatrunki gazowe 10 zł
płukanie uszu 10 zł
pomiar RR 5 zł
badanie glukometryczne 5 zł
mocz - test paskowy 5 zł
CRP - test paskowy 15 zł

(F3206)
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Dobre, bo artystyczne

Wolny zawód plastyk
Małgorzata Błaszkiewicz -  wszechstronna artystka z Lubonia

Małgorzata
Błaszkiewicz

O
d urodzenia m ieszka w Lu­
boniu. Idąc śladami dziadka, 
w ybrała się do T echnikum  
Geodezyjnego. Z dobyła pracę jako 

kartograf, ale czuła, że nie jest do 
tego stworzona. W  szko­
le średniej, by nie zatracić 
kontaktu ze sztuką, uczęsz­
czała na dodatkowe zajęcia 
plastyczne, nadal miała też 
styczność z plastykami, co 
silnie wpłynęło na jej prace. 
Edukację kontynuowała już 
w Wyższej Szkole Sztuki 
Stosowanej, pod okiem Ur­
szuli Plewki-Schmidt. Sam 
budynek  uczelni pow stał 
w  ciekawych okoliczno­
ściach -  nie było m iejsca

M alow anie na drewnie rów­
nież leży w m ożliwościach 
artystk i fo t. Małgorzata 
B łaszkiewicz

dla niej jedynie ćwiczenia. Z a sw o­
ją  najlepszą pracę uw aża instalację 
z tk an in  eksponow aną na  W ielka­
n o c  w  kościele św. Jana Bosko. 
M alarstw o nazyw a rzem iosłem , 
uważa, że trzeba pracować codzien­
nie, nie w ierzy w  natchnien ie . D o ­
św iadczenie  zdobyw a, w ykonując 
rep lik i znanych dzieł. N a zlecenie 
k lien ta  zaczęła m alow ać konie. 
M aluje rów nież pejzaże, 
chociaż  k ra job razy  n ie  cd. 
są jej d o m e n ą , od zawsze na str. 
chcia la  skupić się na 29 
człow ieku, prezen tow ać Oprócz reprodukcji Plastyczka ma na koncie 

prace au torsk ie  fo t. M ałgorzata B łaszkiewicz

Dóbr, bo medialne

Big Brother na budowie
Nasza redakcyjna koleżanka wygrała casting do programu 
C ztery śc iany, emitowanego w wakacje na antenie TVP Info

CZTERO,
ś c i

Najważniejsza dla pani M ałgorzaty praca to  kom ­
pozycja z tkan in  przy Grobie Pańskim  w koście le  
pw. Jana Bosko fo t. M ałgorzata Błaszkiew icz

na realizację zam ów ienia na  k u rty ­
ny teatralne, dlatego w ybudow ano 
ten gmach, który  ostatecznie stał się 
uczelnią specjalizującą się w tkaninach 
artystycznych, malarstwie ściennym, 
malarstwie na jedwabiu, scenografii 
teatralnej, w itrażu  i projektow aniu 
mody.

O becn ie  p an i M ałgorzata  w y­
konuje, jak  sam a podkreśla, w olny 
zaw ód plastyka. Z am iłow an ie  do  
m alow ania odziedziczyła po  rodzi­
cach, k tó rzy  p o zna li się w  liceum  
p lastycznym . A rty s tka  w ykonuje 
najczęściej dz ieła  n a  zam ów ienie, 
n iew iele  m a czasu  n a  „sztukę d la  
sz tu k i”. Jak tw ierdzi, jej na jw aż­
niejsze dzieło  jeszcze n ie  p o w sta ­
ło, cały  czas uczy  się, zdobyw a 
dośw iadczenie, a obecne obrazy to

C
ztery Ściany to magazyn prze­
znaczony dla tych, którzy 
planują bądź budują dom , 
rem ontują mieszkania czy aranżu­

ją wnętrza. Profesjonalni architekci, 
inżynierowie oraz wykonawcy słu­
żą fachową poradą dla niedoświad­
czonych i niezdecydowanych osób, 
realizujących swoją „mieszkaniową 
inwestycję”.

Zobaczyliśmy ogłoszenie o castin­
gu, wysialiśmy zgłoszenie i dostaliśmy się 
-  wspomina Dawid Patej, który wraz 
z żoną Magdaleną rozpoczął w  maju 
br. budowę domu w Luboniu -  Chcie- 
liśmy otrzymać szansę na wzięcie 
udziału w tym projekcie, gdyż potrze­
bowaliśmy rad specjalistów, którzy 
pomogą nam wybrać odpowiednie 
rozwiązania i zaadoptować projekt 
do naszych oczekiwań.

W  program ie widzowie mogą 
śledzić losy trzech rodzin, które są 
na  etapie budow y bądź wykańcza­
nia mieszkania. -  Na przykładzie  
naszych „czterech ścian" będzie moż­
na dowiedzieć się, m.in. w  jak i spo­
sób wykonywać fu ndam en ty  oraz

Państwo Patejow ie na swojej budow ie

jakie materiały budowlane są odpowiednie. Pt°' 
gram ten pom ógł nam  zwrócić uwagę na próbie 
my, które wcześniej wydawały nam się mnity 
istotne. Projekt i usytuowanie domu, wybór w lf  
ściwych surowców, a także jego funkcjonalność 
rodzi niekiedy wiele wątpliwości -  podkreśla Mag' 
dalena W oźniak-Patej.

Zm agania na budowie M agdaleny i Dawid3 
Patejów m ożna śledzić w  każdy piątek lipca 
i sierpnia o godzinie 18.45 w TV P Info. b

W Y T W Ó R N IA  B E T O N O W  T O W A R O W Y C H
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Nowe przedsięwzięcia publiczne, społeczne, prywatne, sygnały od czytelników

Pierwsza cegła

Za pomocą kie ln i B iskup wmu 

rował pierwszą „ce g łę ” pod 
nowy kośció ł fo t. Grażyna 
Konieczna

Pamiątkowe zdjęcie ekipy bu­
dowlanej z bp. G. Balcerkiem . 
Po jego prawej s tron ie  -  szef 
lubońskiej firm y  Budoform a  
stawiającej bryłę św iątyni -  Szy­

mon Bielawski. Z lewej strony 
Gościa -  gospodarz parafii 
Pw, św. Barbary -  ks. prób. 
Bernard Cegła fo t. Grażyna 
Konieczna

W
 piątek, 5 czerwca podczas 
wizytowania parafii żabi- 
kowskiej pw. św. Barbary, 
Jego Ekscelencja bp Grzegorz Bai- 

cerek odwiedził plac budowy nowej 
świątyni przy ul. Źródlanej. D oko­
nał też w ym urow ania pierwszego 
bloczku betonow ego naziem nej 
części fundam entu .

(H)

Panoram a handlu i usług
To miejsce przeznaczone jest na bezpłatną informację o placówkach 
handlowych i usługowych powstąjących w Luboniu. Wszystkich 
zainteresowanych prosimy o kontakt z redakcją -  dotrzemy do 
Państwa, wykonamy zdjęcie, sporządzimy notatkę.

i
l y  Pod koniec czerwca otwarto przy ul. Osiedlowej 24/3 
i Usługi Finansowe P artner Banku Pekao SA. Wcześniej 

w  tym  m iejscu znajdow ał się salon fryzjerski
fo t. Mateusz Pokrywka

a

Od czerwca dwa punkty z C entrum  Pajo roz­
szerzyły swoją działalność o filie przy ul. Sobieskie­
go 85. Powstał tam  oddział sklepu Cygaretka, który 
posiada szeroki asortym ent papierosów i tytoniów 
oraz prowadzi sprzedaż dewocjonaliów i telegramów 
pamiątkowych. Drugi to usługi krawieckie -  naprawy 
oraz szycie na miarę. Ponadto mieści się tu  również 
pralnia ekologiczna Alma. fot. Katarzyna Frąckowiak

l i i i  O

Portal e-lubon
Zarejestrowany jako internetowa gazeta

© 4 u b o n .p l

Przed kolekturą Lotto przy ul. Żabikow- 
skiej 47 po łożono now y pozb ruk  z napisem  
Lotto, k tó ry  następnie został ogrodzony
fo t. Mateusz Pokrywka

N ow o o tw arty  sklep z używ aną odzie­
żą przy ul. Poniatow skiego 27 (od ul. Koł­
łątaja)

fo t. Mateusz Pokrywka

P IE R O G A R N IA

P
ierwsze internetowe wydanie e-lubon. 
pl ukazało się 12 stycznia 2006 r. Wów­
czas chcieliśmy, aby ten portal stal się 
miejscem wymiany poglądów mieszkańców 

Lubonia. Z  czasem  narodził się pom ysł, 
zeby obok forum  pojaw iały się najnow ­
sze inform acje z m iasta. O becnie m oże­
my poinform ow ać, że gazeta in ternetow a 
jest zarejestrowana w sądzie po d  n r  ISSN 
2080-153x. Jak każdy m iewaliśm y chwile 
dobre i gorsze. M yślimy jednak, iż po tra-

sprostać w ym ogom  czasu. P ragnie­

my, aby nasze publikacje rozpowszechniane 
były w  Internecie, dzięki czem u staną się 
dostępne p o d  każdą szerokością geogra­
ficzną. C hcem y na  bieżąco inform ow ać 
m ieszkańców  o tym , co dzieje się w  m ie­
ście i nie tylko. Dlatego też w  najbliższym 
czasie będą  pojaw iać się nowości. Strona 
jest codziennie aktualizow ana. Czekam y 
rów nież na  opinie i zapraszam y do red a­
gow ania portalu .

Izabella Chodorowska
Redaktor Naczelny

Przygotowywanie pola

N
a terenie po  byłych Z akła­
dach Ziem niaczanych, po 
uchwaleniu w marcu planu 
zagospodarowania przestrzennego dla 

tego terenu, dopuszczającego budowę 
osiedla, rozpoczęto przygotowanie

obszaru po d  now e inwestycje. Na 
tym  nadw arciańskim  gruncie  p o ­
w staną bloki dla ponad 3 tys. ludzi 
o architekturze kom ponującej się 
z zabytkow ym i budynkam i.

(R)

W  paw ilonie po  salonie fryzjerskim  przy 
ul. Poniatowskiego 26 (od ul. Kołłątaja) pow sta­
ła Pierogamia. W lokalu serwuje się pierogi, zupy, 
naleśniki itp.
fo t. Mateusz Pokrywk

W  połow ie czerw ca w  m iejsce sklepu Fawor p rzy  
ul. W schodniej 22d/29 o tw arto  b istro  Emka, serwujące '
zapiekanki, kebaby, ham burgery, desery itp. C zynne jest 

codziennie fot. Ma-
Przy ul. Sobieskiego 36 wyremon­

towano niedawno Studio Fryzur Pau­
lina. Firma istnieje w Luboniu już od 
1997 r. Otwarta
od poniedziałku 
do soboty, a we 
wtorki daje 50% 
zniżki na strzy­
żenie emerytów 
i rencistów 
fot. Mateusz 
Pokrywka

Po jednym  z dawnych odsto jn ików  nie m a już  śladu. Z iem ia je s t  p lantowana. W kierunku W arty przesuwa s ię  skarpę, 
by zyskać m ie jsce fo t. P io tr P. Ruszkowski

teusz Pokrywka

NOWE

NIEPUBLICZNE PRZEDSZKOLE

ul. Kopernika 4 
62-030 Luboń 

tel. 061-8130-950 
kom. 608 368 489

www.tajemniczawyspa.com.pl

TRWAJĄ ZAPISY DO NOWEGO 
ODDZIAŁU NA SEZON 2009/2010

ZAPRASZAMY WSZYSTKIE DZIECI 
W WIEKU OD 2,5-5LAT

NOWOCZESNE PRZEDSZKOLE 
O PROFILU SPORTOWYM

PRZESTRONNE SALE, 
CIEKAWY PROGRAM NAUCZANIA, 

WYKFALIFIKOWANA KADRA,
KRYTY BASEN

SERDECZNIE ZAPRASZAMY

lJ L

%c2%a94ubon.pl
http://www.tajemniczawyspa.com.pl
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i s *  Półkolonie nie tylko z  piórem

N
ow ą fo rm ą  d z ia ła ln o śc i 
S tow arzyszen ia  K u ltu ­
ra ln o -O św ia to w eg o  Fo­
rum  L ubońskie  są  ty g o d n io w e 

p ó łk o lo n ie  w  ram ach  A k ad em ii 
M łodych D ziennikarzy. P ierw sze­
go d n ia  w  p o n ied z ia łek , 6 lipca  
odby ły  się zajęcia z fo tografii. Po 
w ykładzie w  redakc ji „W ieści Lu- 
bońskich” m łodzież wyszła na ulice 
w  p o szu k iw an iu  m a te ria łó w  do 
ru b ry k i: D obre, bo... i Sól w  oku.
Efektem  lustrac ji było k ilkanaście 
różnych  sygnałów , z k tó ry ch  w y­
b ra liśm y  k ilka.

(R)

Dziki
ośrodek
kultury

O
d czasu, k iedy n a  zlecenie 
B urm istrza teren  nieczyn­
nej od  wielu lat firmy Inter- 
smak przy ul. Zielonej został uprząt­

n ięty  (połowa 2007 r.), przestał być 
składowiskiem  śm ieci i siedliskiem 
szczurów. W  m aju ub. roku  obcią-

Niebezpieczne, ob ła­
m ujące się płytki stop­
ni wejścia do jednego 
z b loków w  ujęciu 
W eroniki Koniecznej

Poszukiwanie tem atów  
okiem  obiektywu przy 
praktycznych wskazów­
kach redaktora naczel­
nego „W L" -  P iotra P. 
Ruszkowskiego 
fo t. P iotr P. Ruszkowski

ków przy ul. S ikorskiego fo t. M aria Palacz

Trudny do zrealizowania fotograficzny 
te m a t plam  ole ju na drodze, ujęty 
z żabiej perspektywy fo t. M arta 
Rolska

Wykorzystanie zabytków

Na wieży budynku zabytkowej drożdżowni zam on­
tow ano po przekątnej dw ie an teny te le fon ii kom ór­
kowej. Dla zam askow an ia wyróżniających się 
nowoczesnych e lem entów  zam alowano je  pod 
ko lor zadaszenia w ieży fo t. P iotr P. Ruszkowski

O
ryg inalna arch itek tura  n ie ­
wykorzystanych zabytkowych 
budynków po Zakładach Ziem­
niaczanych została użyta do instalacji 

w spółczesnych an ten  satelitarnego 
odbiorcy. Ciekawe, co na  to  W oje­
w ódzki K onserw ator Zabytków?

(I)

Przed k ilku  laty na jedynym  zachowanym 
kom in ie  Zakładów  Ziem niaczanych prze­
prowadzono prace konserw atorskie , 
odsłan ia jąc jego  oryginalną ornam entykę 
wykonaną na zw ieńczeniu z żółto-czerwo- 
nej cegły. Po kolei od do łu zaczęto póź­
niej m ontow ać na kom in ie anteny te le fo ­
n ii kom órkowej. O sta tn io  pojaw ił s ię już 
trzeci p ierścień konstrukc ji przekaźnika 
fa l e lektrom agnetycznych. W ten  spo­
sób, p iękn ie prezentujący s ię  zabytkowy 
kom in s ta ł s ię m asztem  te le fonicznym

m I

Uchwycony w  kadrze deta l upalonego 
po jem nika na wysegregowane odpady 
fo t. Kinga Grzebyta

Nadający s ię  do renowacji s łup  znaku 
drogowego z łuszczącym i s ię  k ilkom a 
w arstw am i fa rb  fo t. Ania Przywarciak

Przykładowe precyzyjne, pracochłonne 
obrazy, jak ich  w iele na wewnętrznych 
ścianach opuszczonego budynku 
fo t. Hanna S iatka

żona zadłużeniam i n ieruchom ość 
znalazła wreszcie now ych w łaści­
cieli. Żadnych oznak  bytności go­
spodarza tego m iejsca praktycznie 
jed n ak  nadal nie w idać. A ni teren, 
ani też zdew astow any budynek  nie 
zostały w  żaden sposób zabezpie­
czone, b rak  jest też jakiegokolw iek 
oznakow ania.

Ozdobione elewacje najwyższej kondy­
gnacji prowadzącej na dach. Na ścianie 
w idać m ie jsca podpaleń, wykonanych 
prawdopodobnie dla uzyskania specja l­
nego e fek tu  fo t. Hanna S iatka

cd-
obo^



Sprawy, które rażą, bolą, przeszkadzają, bulwersują, nominowane przez czytelników do lubonskiego tytułu „Sol w oku”

Skutki braku decyzji

J
uż w styczniu 2006 r. pisaliśm y 
szeroko o katastrofalnym  stanie 
budynku O środka K ultury przy 
A rm ii Poznań 51 A. Zam knięty od 

lat, popada w ruinę, czekając na zmi­
łow anie w ładz. Jaki los spotka ten 
budynek  niegdyś tętn iący życiem, 
pozbawiony prądu, wody i ogrzewa­
nia? Brak pom ysłu na w ykorzysta­
nie miejskiego majątku publicznego 
czy choćby działań zapobiegających 
dalszej jego dewastacji może sugero­
wać, że stary Ośrodek Kultury został 
spisany na  straty.

W ładze  m iasta  ju ż  o d  k ilku  
kadenc ji ob iecu ją  rozw iązać ten  
p rob lem , w  osta tn ie j k am p an ii 
w yborczej „F orum  O byw atelskie”

PRACOWNIA PLASTYCZNA -  REKLAMY w ita  z oryginalnie, artystycznie happe­
ningowym tynkiem  udekorowanym  przez sity natury P iotr P. Ruszkowski

■ n o *

m ów iło  w  sw oim  biuletynie: C za­
sem  nie potrzeba dużo  p ien iędzy  
czy też wielkiego w kładu  pracy. 
Trzeba przede w szystkim  chcieć 
i mieć oczy szeroko otwarte... N isz­
czejący b u d y n ek  p rzy  ul. A rm ii 
Poznań był jednym  z 4 przykładów 
pokazujących n iezdrow ą sytuację. 
W  m aju  2008 r. S tow arzyszenie 
Środowisko dla Niepełnosprawnych 
EKO SALUS, przedstaw iło w ładzy 
podczas sesji Rady M iasta pom ysł 
u tw orzenia w nieczynnym  O środ ­
ku  Z ak ładu  A ktyw izacji Z aw odo­
wej, chciało zorganizow ać d ru k ar­
nię cyfrow ą w której za trudn ien ie  
m ia ło  znaleźć p rzynajm n ie j 30 
n iepełnosp raw nych , ob iecano  te-

Przesiąknięte w ilgocią ściany porzuco­
nego przez m iasto  budynku dawnego 
kina przy ul. Arm ii Poznań, z pewno­
ścią  zagrzybione, może już  nadają s ię 
jedyn ie pod spychacz fo t. P iotr P. 
Ruszkowski

m at drążyć, by skorzystać z d o fi­
nansow an ia  zew nętrznego . T ym ­
czasem tem at ucichł, a w  przyjętym 
W ieloletnim  Planie Inwestycyjnym 
do  2012 roku  n ie  m a z ło tów ki na  
m o d ern izac ję  tej p laców ki. Tak 
w ięc p rob lem  pozostał, a  rozw ią­
zań  brak .

Jak n ieo fic ja ln ie  w iadom o, 
k u p n em  gm achu  za in teresow an i 
są n iek tó rzy  p rzedsięb iorcy  z Lu­
bonia . P o trzebna jest jakakolw iek 
decyzja, k tó ra  w reszcie p rob lem  
ten  rozw iąże. Pam iętać należy, że 
za m ien ie  publiczne, w  tym  p rzy ­
p ad k u  m ają tek  gm iny  L uboń, 
odpow iedzialna jest w ładza sam o­
rządow a!

K.F.&PPR

Rudera publiczna przy ul. Armii Poznań zaro­
śn ię ta  trawą pod sam e drzwi wejściow e dla 
iron ii opatrzona je s t  najw iększym w m ieście 
szyldem -  LUBOŃSKI OŚRODEK KULTURY. 

Typujemy ją  na pięćdziesiąte szóste  wydarzenie 
ku ltu ra lne z okazji jub ileuszu  naszego m iasta! 
fo t. P iotr P. Ruszkowski

Budynek Ośrodka Kultury przy u l. Arm ii Poznań, 
w idok od tyłu. Gmach graniczy bezpośrednio 
z prywatną posesją, na teren  które j wychodzą: 
okna, wyjście ewakuacyjne, rynny itd. Za tak  
bezsensowne, niezgodne z przepisam i budow la­
nymi oraz zasadam i bezpieczeństwa, skom una­
lizowanie m ien ia  po Zakładach Ziemniaczanych 
k toś  w Urzędzie M iasta  je s t  odpow iedzia lny 
fo t. Katarzyna Frąckowiak

Arcydzieło g ra ffiti w jednym  z „boksów " 
Tot- Hanna S iatka

Ponury gm ach nieczynnej 
fabryki wewnątrz tę tn i ko lora­
m i fo t. Hanna S iatka

W nętrze opuszczonej 
fab ryk i o raz  spo re  jej 
p odw órze  u p o d o b a ła  
sobie za to  m łodzież. To 
zdaw ałoby  się o d lu d n e  
m iejsce zaskakuje o zn a ­
kam i życia i tw órczości. 
P onu re  ściany  w  środku  
gmaszyska zostały niem al 
w  całości p o k ry te  k o lo ­
row ym i graffiti. N iek tó ­
re duże, starann ie  w yko­
n ane  ob razy  tw orzą

praw dziw e dzieła sz tu ­
ki. P ozbaw ionym i p o ­
ręczy schodam i, m ając 
p o d  sobą  ciem ne, n ie ­
zabezpieczone czeluście 
p iw nic, p rzez  ko lejne 
ko lorow e kondygnacje  
do trzeć m ożna n a  rów ­
n ie  b a rw n e  poddasze , 
a stam tąd na przestron­
ny dach. R esztki g ruzu  
i śm ieci zepchn ię to  
w  narożniki, są pomiesz­
czenia zupełn ie  po zb a­
w ione bałaganu. Z aw a­
lone  pozo sta ło śc iam i 
ścian , szk łem  i in n y m i 
o d p ad am i pozosta ją  
jedyn ie  daw ne k o ry ta ­
rze.

W izyta w tym  n ie ­
codziennym miejscu skła­
n ia  do  refleksji n ad  p o ­
trzebami młodzieży, naszą 
o nich wiedzą, a także nad 
ubogą bazą kultury w  Lu­
boniu  i brakiem  pom ysłu 
na  jej polepszenie. Jak 
bardzo  jest po trzebna, 
świadczy ów swoisty ośro­
dek  ku ltu ry  przy  ul. Z ie­
lonej!

Hanna Siatka

Najw iększa „s a la ” n ie fo rm a lnego ośrodka  ku ltu ry  na parterze 
budynku. Całą śc ianę wzdłuż sa li pokryto  kolorow ym i m a low i­
d łam i fo t. Hanna S ia tka

N iektóre m alow idła budzą niepokój fo t. Hanna S iatka
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Strach pomyśleć... Jeszcze się nie sypię
Stan lubońskich mostków

W
 niedzielę, 5 lipca około 
godz. 17 ul. A rm ii Po­
znań, n ieopodal sklepu 
Żabka, została kom pletn ie spara­

liżow ana za sprawą kabli energe­
tycznych, k tóre spadły na  jezdnię 
i chodnik . Aż strach  pom yśleć, co 
byłoby, gdyby przechodzili tamtędy 
ludzie. Na szczęście nikom u nic się 
nie stało, policja szybko zam knę­
ła tę  część ul. A rm ii Poznań i po-

Niebezpieczne przewody pod napięciem  zwisają­
ce z drzew. W oddali w idzim y stup, z którego się 
zerwały fo t. M ateusz Pokrywka

List do redakcji

Składowisko w środko miasta

O
d blisko roku daw ny plac 
targowy, po łożony przy  ul. 
Targowej, w ykorzystywany 
jest na  składowisko zwałów gruzu 

i piachu, używanych do prac rem on­
tow ych w ykonyw anych nieopodal. 
O d  początku  teren  zwałow iska jest 
całkowicie niezabezpieczony. Na plac 
wjeżdżały wywrotki i zsypywały gruz. 
Po nich podjeżdżały koparki i ładowały 
go z pow rotem  na  inne  ciężarówki. 
W  osta tn im  czasie nastąpiło  w yci­
szenie tych działań (przerw a w  p ra ­
cach), natomiast w sobotę, 20 czerwca 
ponow nie pojawiła się w  godzinach 
popołudniow ych  koparka. U sypa­
ny  został kopiec z gruzu, kam ieni 
i p iachu o w ysokości ok. 8 metrów. 
W  czasie p racy koparki teren placu 
był całkowicie niezabezpieczony. Wo­
kół biegały dzieci, bo dla m aluchów 
jest to świetna okazja do zabawy. Po 
zakończeniu  p racy  przez m aszynę 
dzieci baw iły się w  zdobyw anie tej 
niebezpiecznej góry. Interw eniow a­
ła policja, odprow adzając dzieci do

Plac przy ul. Targowej wykorzystywany jako  składow isko m ateria łów  sypkich wykorzy­
stywanych przy budowie kanalizacji w  ul. Fabrycznej i ja ko  górka do zabaw dziecięcych

19 .

Kable zw isające ze stupa energetycz­
nego fo t. M ateusz Pokrywka

kierowała wszystkich ulicą 3 Maja. 
Jak nas poinform ow ało pogotowie 
energetyczne, przyczyną pęknięcia 
i zerw ania kabli, a co za tym  idzie 
ich spadnięcia na jezdnię, mógł być 
p tak, piłka lub gałęzie.

MP.WS

rodziców, nieśw iadom ych tego, co 
grozi ich pociechom .

W  zw iązku z pow yższym  ocze­
kuję od  w ładz M iasta odpow iedzi 
na  kilka prostych pytań:

- Dlaczego Urząd M iasta zezwo­
lił n a  opisane wyżej w ykorzystanie 
placu i nie zadbał o zabezpieczenie 
terenu?

- Kiedy ostatnio ktoś z podległych 
P anu  B urm istrzow i pracow ników  
wizytował teren placu i przedstaw ił 
rap o rt z tego, co zastał?

- Kto im iennie  poniesie od p o ­
w iedzialność, jeśli odpukać...

A na koniec ostatnie, choć istot­
ne pytanie: U  kogo (oprócz policji, 
która jednak  nie reprezentuje władz 
M iasta) obywatel Lubonia m oże 
interweniować w  sobotę po godz. 15 
lub niedzielę, jeśli chce zgłosić sy­
tuację zagrażającą bezpieczeństw u 
w  ram ach  działań  zleconych przez 
Miasto? A dresatem  takiego zgłosze­
n ia  pow inna być przecież Straż 
M iejska, ale niestety... m a wolne.

nazwisko znane redakcji

S
pacerowanie po Luboniu przynosi 
całą masę niespodzianek Szcze­
gólnie dla kogoś, k to  m ieszka 
tutaj od niedawna. Zadziwiają między 

innymi mostki. Zarówno ich liczba jak 
i stan. Co prawda jeszcze się nie sypią, 
ale do życzenia m ożna m ieć wiele. 
Co krok to nowy rów z wodą, który 
przeciska się pod  drogą. W  gwarze 
śląskiej zwane krzypopami, po nasze­
m u po prostu rowami albo szum nie

M ostek nad S trum ien iem  Junikow skim  na ul. Żab ikow skie j (przy rondzie). W i­

doczne wyraźne spękania  i rozstępy w budow li. Niebezpieczne odstępy m iedzy
barierkam i fo t. M icha ł Głazik

potokam i, są tak  napraw dę częścią 
większego systemu melioracyjnego. 
S trum ień Junikowski dajm y na  to, 
jest też bezpośrednim odwodnieniem 
drogi krajowej n r  5. Jego znaczenie 
jest bardzo duże, szczególnie w czasie 
ostatniej m odern izacji końcow ego 
odcinka  ul. Głogowskiej. Stąd też 
p lany jego regulacji.

W róćm y jed n ak  do m ostków. 
Najważniejszy z nich to przecisk pod 
ulicą Żabikowską, tuż przy rondzie. 
Jadąc sam ochodem , m ożem y nie 
dostrzec, że po d  nam i znajduje się 
jakaś w oda, jednak idąc spacerkiem 
w stronę parku  Papieskiego, nie 
sposób nie zauważyć popękanej 
naw ierzchni, średnio  bezpiecznych 
barierek czy nadw yrężonej elewacji 
m ostu. To oznaka, że coś się dzieje. 
W arto zainteresować się też innym i 
miejscami. Na uwagę zasługują przede 
w szystkim  barierki, k tórych stan 
w oła o pom stę do osób zań o d p o ­
wiedzialnych. Idąc na spacer z dziec­
kiem , zbliżając się do barierk i przy 
rowie, lepiej chw ytać pociechę za 
rękę, aby, nie daj Boże, nie przyszło 
jej do głowy zbyt bliskie p o d ch o ­
dzenie. Przerdzew iałe, krzywe, za­
niedbane, n ierzadko ustaw ione 
tylko w  części bezpośrednio  nad  
potokiem , na  pew no nie są ani ele­
m entem  dekoracyjnym , ani nie 
zapew niają należytego bezpieczeń­
stw a m ieszkańcom . A to w szystko 
tylko w sam ej Luboniance.

Leszek Jurga, odpowiedzialny za 
stan dróg miejskich wyjaśnia sytuację 
-  Generalnie przepusty, mostki i ba­
rierki zostały zaprojektowane kilka­
dziesiąt lat temu. Dzisiaj faktycznie  
mogą odbiegać od standardów. Roz-

SOL W OKU

m ów ca przyznał, że w arto by zain­
teresować się stanem barierek i zadbać 
o bezpieczeństwo mieszkańców. 
Zresztą nie o bezpieczństwo tylko 
chodzi, ale także o względy estetycz­
ne. -  IV przypadku ulicy Żabikowskiej 
-  wyjaśnia dalej Leszek Jurga -  za  
nawierzchnię odpowiedzialne jest 
miasto. Nie mieliśmy do tej pory zgło­
szenia, że coś tam się dzieje, pęka. Na 
pewno się tym  zainteresuję. Jeżeli

Spękana nawierzchnia jezdn i na m ostku  na 
ul. Żab ikow skie j mogą świadczyć o uste r­

kach w konstrukc ji fo t. M icha ł G łazik

chodzi o przepust, to tutaj sprawa 
należy do Zarządu Gospodarki Wod­
nej. Strumień Junikowski m a być 
udrażniany i regulowany. Wtedy prze­
pust pod  ul. Żabikowską będzie re­
m ontowany jako  pierwszy. W  złym  
stanie jest przede wszystkim mostek 
kolejowy przy ul. Dworcowej.

Pozostaje m ieć nadzieję, że każ­
da z instytucji odpow iedzialna za 
potok, przepusty, barierki i nawierzch­
nie zadba o swój kawałek to rtu  i nie 
pow stanie sytuacja, gdzie jeden  na 
drugiego patrzy, i n ik t nic nie 
robi.

Michał Głazik
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Zastawiony pas

O
wywiadówkowych korkach 
pisaliśm y w październiku 
2008 r. Wówczas problemem 
były zastawione drogi przy szkołach,

20-letni poślizg

Zastawiony pas. Przez sam ochody sto jące na 
Poboczu nie m a m ożliwości wym inięcia s ię  pojaz­
dów na ulicy fo t. M ateusz Pokrywka

gdzie odbywały się zebrania z rodzi­
cami. 19 i 20 czerw ca ul. Kołłątaja 
zastawiono z powodu Festiwalu Pio­
senki D ziw ny je s t ten świat. O rga­
nizatorzy uruchom ili parking przy 
hali widowiskowo-sportowej, gdzie 
odbywała się impreza. Niestety, nie 
ustawili znaków  m ów iących jasno 
o możliwości parkowania, przez co 
na park ingu  stało kilka sam ocho­
dów, natom iast pozostałe blokowa­
ły w  szczególności ul. Poprzeczną. 
W  takich w arunkach  n ie trudno  
o stłuczkę, może w przyszłości war­
to zatem pomyśleć o odpow iednim  
oznakow aniu  terenu.

Mateusz Pokrywka

UenóARZimpRez 
miejskich 

lUBOń

2009

W
ciąż newralgicznym komu­
nikacyjnie m iejscem  jest 
kilkakrotnie już przez nas 
opisywany odcinek  ul. Sikorskiego 

przy pawilonach handlowych i banku 
PKO. Parkujące na chodniku i jezd­
ni sam ochody klientów  uniem ożli­
wiają bezkolizyjny dw ukierunkow y

ruch uliczny. Problem jest szczegól­
n ie uciążliw y w  godzinach w zm o­
żonego ruchu handlowego. Kwestia 
dotyczy miejskiej ulicy i należałoby 
ją pilnie rozwiązać, tym  bardziej, że 
są ku tem u duże m ożliwości (m .in. 
szeroki w olny pas pom iędzy paw i­
lonam i a chodnik iem ). (S)

Problem z mija- 

niem się na 
l ż o n e j  przez 
Parkujące samo- 
chody jezdni
[o t  Hanna S iat­
ka

Dziki parking

J
ak się dowiedzieliśmy, przy 
ul. G ranicznej od  blisko roku 
parku ją  rzadko używ ane n a ­
czepy. Jedna z firm  w ielokrotnie 

zgłaszała ten  fakt Straży M iejskiej, 
która ponoć nie stawia się na m iej­
sce wezwania. W  osta tn im  czasie 
W ytwórczo-Usługowa Spółdzielnia

Pracy w Poznaniu, dzierżaw iąca 
teren  przy  ul. G ranicznej, złożyła 
pism o do U rzędu M iasta Lubonia, 
by rozwiązać problem. Jak widzimy 
na zdjęciu, naczepy stoją i zarastają 
trawą, a podczas rów nania drogi są 
om ijane przez rów niarkę.

MP

Dwie tirow sk ie  naczepy parkowane na ul.Granicznej fo t. M ateusz Pokrywka

R
ozpow szechniany w  różnych 
form ach kalendarz im prez 
m iejskich przygotow anych na 
55-lecie Lubonia, w ydany przez M ia­

sto w  postaci ulotki, zaw iera pow aż­
ny błąd. Z  inform acji tam  zaw artych m ożem y się 
dowiedzieć, że w  tym  roku  przypada 90. roczn i­
ca w ybuchu II w ojny światowej. O rganizator ob ­
chodów  -  Szkoła Podstaw ow a n r  3 -  dostarczyła 
inform ację z popraw ną datą -  70. rocznicą w yda­
rzeń. Kto p rzesunął w ybuch w ojny z N iem cam i 
i dlaczego...?

red

S kładanka z program em  imprez

29 sierpnia
5 pokazów filmowych na 55-Iecic miasta -  „Popiełuszko. Wolność jest 
w nas” (biograficzny, Polska 2009)

1 września
Obchody 90. rocznicy wybuchu II wojny światowej -  SP3

4 września
1 9 :0 0 -Koncert z okazji 10-lecia powstania Gimnazjum nr 2 ■

5 września
Biba w Lasku (miejsce -  Park Siewcy)

Pogruchotany

Chodnik przy odnowionych w ub. roku 
blokach Spółdzie lni M ieszkaniow ej 
Swarzędz na łuku ul. Dąbrowskiego 
i H ibnera je s t  zdewastowany przez 
ciężki sprzęt. Uszkodziły go prawdo­
podobnie ciężarówki dojeżdżające na 
plac budowy nowych bloków posta­
wionych w ramach dogęszczania 
os ied la . Chodnik je s t  drogą do szkoły 
dla uczniów SP 3  fo t. P iotr P. Rusz­
kowski

Fragm ent progra­
m u z b łędną infor­
m acją

Zdekompletowane

W czasie odpoczynku na świeżym powietrzu, przy placu zabaw na os ied lu  przy 
ul. S ikorskiego nie m a, na czym us iąść . Po ław kach zosta ły jedyn ie podpory do 
s iedz isk  fo t. Hanna S iatka 13



W tym miejscu przedstawiamy kalendarium imprez i spotkań, które odbędą się w najbliższym czasie
W L _____________________________ _ _____________ CO? GOZIE? KIEDY?

Co? gdzie? kiedy?
Z apow iedzi im prez (ku ltu ral­

nych, politycznych, sportow ych, 
turystycznych itp.), spotkań, ze­
brań , sesji Rady M iasta, dyżurów  
radnych, akcji, działań, turniejów, 
zaw odów  itp. Im prezy dla dzieci 
i m łodzieży oznaczono © . im p ­

■ Wystawa Dusze maluczkie, dziecko
i dzieciństw o p o p rze z  w ieki -  M u­
zeum Archeologiczne, ul. W odna 27, 
Poznań (MA)

17-19 lipca (piątek-niedziela)
■ W arsztaty  taneczne  -  nauka hi- 
p -hopu , salsy, charlestona i tańców  
now oczesnych -  O środek  Kultury, 
ul. Sobieskiego 97 -  zapisy po d  ad ­
resem: salsa_klub@vp.pl lub pod  tel. 
608 492 644 -  zajęcia p łatne (OK)

23 lipca (czwartek)
©  Egzotyczne w akacje -  podróż na 
wyspy O ceanu Spokojnego -  M u­
zeum Archeologiczne, ul. W odna 27, 
Poznań -  godz. 16 (w arsztaty dla 
dzieci 6 - 1 2  lat), godz. 16.15 (film 
dla m łodzieży i dorosłych) -  zajęcia 
bezpłatne (MA)

25 lipca (sobota)
( ^  K ino letnie: Just Dance -  Tylko 

taniec  (dram at, USA 2008) -  park  
Siewcy, ul. A rm ii Poznań -  godz. 
22 -  wstęp w olny (UML)

rezy  z okazji 55-lecia  L ubon ia  
o zn aczo n o  (35) .

A pelu jem y do  w szystk ich  
o rg an iza to ró w  i czy te ln ików  
o p rzek azy w an ie  n am  tak ich  
in fo rm ac ji.

Redakcja „Wieści Lubońskich”

6 sierpnia (czwartek)
©  W akacje z a lfab e tem  -  spo tka­
nie z p ism em  w  przeszłości -  M u­
zeum Archeologiczne, ul. W odna 27, 
Poznań -  godz. 16 (w arsztaty dla 
dzieci 6 - 1 2  lat), godz. 16.15 (film 
dla m łodzieży i dorosłych) -  zajęcia 
bezpłatne (MA)

16 sierpnia (niedziela)
K ino le tn ie : N ie k ła m  kocha­

nie  (kom edia rom antyczna, Polska 
2008) -  stadion, ul. Rzeczna -  godz. 
21 -  w stęp w olny (UML)

22 sierpnia (sobota)
©  K in o  le tn ie : M a ła  M o skw a

(d ram a t, P o lska 2008) -  s tad io n , 
ul. R zeczna -  godz. 21 -  w stęp  
w olny  (UML)

27 sierpnia (czwartek)
©  W akacje z C ezarem  i K leopatrą
-  starożytny Egipt i Rzym -  M u­
zeum Archeologiczne, ul. W odna 27, 
Poznań -  godz. 16 (w arsztaty dla 
dzieci 6 - 1 2  lat), godz. 16.15 (film 
dla m łodzieży i dorosłych) -  zajęcia 
bezp ła tne (MA)

29 sierpnia (sobota)
©  K ino letnie: Popiełuszko. Wol­

ność je s t w nas (biograficzny, Polska 
2009) -  pl. Edmunda Bojanowskiego 
-  godz.21 -  w stęp w olny

(UML)

POLITYKA

20 lipca (poniedziałek)
O tw arte posiedzenie Komisji Rewi­
zyjnej -  tem at: K ontrola pracy Ko­
misji Mieszkaniowej przy tworzeniu 
listy przydziału mieszkań i zawierania 
um ów  najm u -  Urząd M iasta, pl. E. 
Bojanowskiego 2, pok. 113 -  godz. 
16.30 (biuro RML)

■ D yżury  radnych dla m ieszkań­
ców -  godz. 16 -  18 -  E. Z apłata 
-Szwedziak -  okręg 1 (Żabikowo)
-  U rząd M iasta, pl. E. Bojanow ­
skiego 2; B. Jędrzejewski -  okręg II 
(Lubonianka) -  Biblioteka Miejska, 
ul. Żabikowska 42; P.P. Ruszkowski
-  okręg III (Luboń) -  G im nazjum  
n r  1, ul. A rm ii Poznań 27; A. So- 
biło -  okręg IV  (Lasek) -  O środek 
Kultury, ul. Sobieskiego 97

(Biuro RML)

rad ia
Elżbieta Zaplata-Szwedziak

e-m ail: swed_12@poczta.onet.pl 
tel. 503 807 077 

tel. 0-61 8130 647
dyżur: 20.07.2009 r. godz. 16 -18. Urząd Miasta

■ O tw arte  p o sied zen ie  K om isji 
O rg an izacy jn o -P raw n ej -  tem at: 
O piniow anie uchw ał -  U rząd M ia­
sta, pl. E. Bojanowskiego 2, pok. 113
-  godz. 18.30 (biuro RML)

21 lipca (wtorek)
■ O tw arte  p o s ied zen ie  K om isji
B udżetu  i F inansów  -  temat: Prze­
szacowanie budżetu -  Urząd Miasta, 
pl. E. Bojanow skiego 2, pok. 113 — 
godz. 17 (biuro RML)

30 lipca (czwartek)
■ Sesja R ady  M ias ta  L uboń  (ob­
rady  są o tw arte  d la m ieszkańców )
-  U rząd  M iasta , pl. E. B o janow ­
skiego 2, sala sesyjna (208) -  godz. 
16.30 (biuro RML)

SPORT

3 - 2 8  sierpnia
(poniedziałek -  piątek)

©  Zajęcia z ten isa  stołow ego -  sala 
firm y Luvena SA, ul. R. M aya 1 -  
godz. 10 -  13 -  szerzej na  str. 41

(KF)

Majówka w czerwcu?

C
zem u nie! Potrzebne są ty l­
ko d o b re  h u m o ry  i to w a ­
rzystw o osób  chętnych  do 
w spólnego, ak tyw nego  spędzen ia

Przy w spólnym  ognisku z k ie łbaskam i 
fo t. Ewa Rogowicz

czasu. A tego w łaśnie 
n ie  zabrak ło  podczas 
p ikn iku  Stowarzysze­
nia Wspólnota Luboń- 
ska, k tó ry  o d b y ł się 
6 czerw ca. P odczas 
w sp ó ln eg o  w yjazdu  
członków  i sym paty ­
ków  S tow arzyszenia, 
au tokarem  n ad  Jaro-

sławiec rozm aw iano o polityce. Tej 
dużej -  w  kontekście w yborów  do 
E u ro p a rla m e n tu , k tó re  o d b y w a­
ły się następnego  d n ia  i tej m ałej, 
do tyczące j naszego  m iasta . Były 
ró w n ież  zaw ody  spraw nościow e. 
O p ró cz  p rzec iąg an ia  lin y  i w y­
ścigów  sp raw n o śc io w y ch , k tó re  
to  k o n k u re n c je  w zb u d z iły  spo re  
em ocje, znalazło się rów nież kilku 
panów  (!) chętnych  do skoków  na 
skakance. Skład drużyn -  od przed­
szkolaka do em ery ta  -  zapew nia ł 
znakom itą zabawę. Po takim  wysił­
ku, k iełbaska p ieczona na ognisku 
sm akow ała  w span ia le .

Ewa Rogowicz

radny
( Paweł Radosław Krzyżistaniak

Sam orządow e Forum  Obywatelskie

|  w iceprzew odniczący Komisji Rewizyjnej 

|  w iceprzewodniczący Komisji Budżetu i Finansów

Konkurs przeciągania liny 
fo t. M iros ław  Klecz

tel. 0-606-254-638, pawel@ krzyzostaniak.pl

|  www.nyckowiak.pl
Masz pytanie, problem - napisz lub zadzwoń! fB M T

|  email: magdalena@nyckowiak.pl K
|  tel.: (0) 662-033-856 ‘ f
|  „PO pierwsze LUBOŃ” |

|  Radna Powiatu Poznańskiego pu/ imii’
|  ■  Komisja O chrony Środowiska i Rolnictwa 

|  ■  Komisja Finansów  i G ospodarow ania M ieniem  Powiatu 

-  ul. Wojska Polskiego 67/1 
tel. 515 396 946, 501 930 054, 

c-mail: jolanta.korcz@onet.eu
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Z notatek obywatela

®  W oczekiwaniu na patrona
Wniosek Rady Szkoły Podstawowej nr 1 w sprawie nadania 
imienia został podczas 32 sesji RML (25 czerwca) skierowany do 
ponownego rozpatrzenia

N
a początku obrad Przew od­
niczący Rady M iasta i Bur­
m istrz uroczyście wręczyli 
żonie zm arłego W ojciecha D utki 

m edal Zasłużony dla M iasta Luboń, 
uchwalony na marcowej sesji. Był to 
pierw szy m edal w ręczony zgodnie 
z now ym  regulam inem  i w  nowej, 
nieco zm ienionej form ie graficznej. 
W  odbiorze honorow ego w yróżnie­
nia Barbarze Dutce towarzyszył prof. 
Krzysztof Kasprzak -  przyjaciel Woj­
ciecha i w spółtw órca książki o tym

LUBOŃ

Przewodniczący Rady M iasta  -  Ryszard O lszewski i Burm istrz 
~ Marian Walny z insygniam i władzy wręczają m edal Zasłużmy 
dla M iasta  Luboń  żonie zm arłego W ojciecha Dutki. Drugi 
z Prawej Krzysztof Kasprzak. Z kw iatam i z lewej wiceprzewod­
nicząca RML -  W anda Suleja-Kot fo t. P iotr P. Ruszkowski

Zas>Uóny 
dla M iasta  
Luboń 

w nowej 
formie 
graficzny 
n'1-in- z her-

S tać  nas na 
sw oje?

D yrektor SP 1 
Zbigniew Jankowski 
złożył Przew odni­
czącemu Rady wnio­
sek o nadanie szko- 
le im ienia Arkade-

go Fiedlera. W niosek rozpatrywany 
był wcześniej na Komisjach: O rgani­
zacyjno-Prawnej oraz Sfery Społecz­
nej i nie uzyskał poparcia. Chociaż 
żaden z radnych nie m iał nic prze- 

. ciwko podróżnikowi-literatowi z Pusz-
^ei71 rniasta czykowa, większość uznała, że nasze 
ot- Piotr p. miasto stać na coś więcej niż tylko 
uszkowski powielanie pomysłów z innych szkół.

W arto tu przypom nieć, że imię Ar- 
kadego Fiedlera noszą już 34 szkoły, 
w  tym 4 z Poznania. Najbliższe Lubo­
niowi to: SP 79 przy ul. Jesionowej na 
Dębcu i SP 10 przy ul. Bosej na Gór- 
czynie. Radni nie otrzymali też do­
statecznych argum entów  oraz infor­
macji o procedurach, jakie przepro­
wadzono w Szkole. Na obrady nie 
przybył też żaden przedstawiciel pla­
cówki oświatowej. Przy tej okazji 
zastanawiano się, czy nie stać nas na 
lokalnego patrona, bardziej związa-
nego z naszym miastem. Pokrótce 
przedstawiono też najnowsze odkry­
cie autorów niedawno wydanej książ­
ki „200 lat oświaty w  Luboniu” zwią­
zane z nowymi, bardzo ciekawymi

informacjami na tem at pierwszego 
polskiego kierownika tej właśnie szko­
ły -  Ludwika Boczonia -  jak  się oka­
zuje wielce niezwykłej postaci (czytaj 
na str. 23). 17 radnych głosowało więc 
za odesłaniem  projektu uchwały do 
ponownego rozpatrzenia i głębszej 
dyskusji nad wyborem patrona także 
ze społecznością szkolną.

K ilom e trów ka  dla Przewod­
n iczącego

Dyskusję nad zasadnością wypła- 
— i .  —rócz diety, ryczałtu kilome- 

trówkowego dla Przewod­
niczącego Rady M iasta 
wywołał przed kilkoma 
miesiącami -  mieszkaniec 
naszego m iasta -  częsty 
gość sesji -  Robert Korcz. 
Choć, jak się później oka­
zało, z punktu  prawnego 
uchwała Rady sprzed kilku 
lat nie jest wadliwa, to po 
głębszej analizie i spraw­
dzeniu, że Luboń jest je­
dyną gm iną Powiatu Po­
znańskiego, w  której wy­
płaca się ekwiwalent, temat 
w  Radzie Miasta powrócił. 
W  konsekwencji sam za­
interesowany Przewodni­
czący Rady Miasta -  Ryszard 
Olszewski -  przygotował 
propozycję uchwały o wy­
kreśleniu przywileju zapi­

sanego w  2006 r. Jedynie siedmiu 
radnych (głównie z lewej strony stołu), 
w  tym  sam zainteresowany, byli za 
przyjęciem tej poprawki, jedna osoba się 
wstrzymała. N atom iast 11 radnych 
-  głównie koledzy klubowi Przewod­
niczącego -  stanowili większość, przez 
co sprzeciwili się odebraniu 250 złotych 
miesięcznego ryczałtu za używanie 
prywatnego sam ochodu. A rgum en­
towali, że są w  tym  także koszty de­
legacji (wyjazdów służbowych np. do 
Poznania), za które R. Olszewski nie 
pobiera, przysługujących m u zgodnie 
z prawem, pieniędzy. Sam zaintere­
sowany poinformował, że od  2 m ie­
sięcy, kwotę z kilometrówki przeka­
zuje na cele charytatywne i oświadczył, 
że pom im o woli większości o utrzy­
maniu ryczałtu, nadal pieniądze będzie 
oddawał. Dosyć dziwna logika klubu 
Wspólny Luboń albo kokieteria Prze­
wodniczącego, które nie w iadom o 
czego są manifestem. W  konsekwen­
cji z budżetu uciekają pieniądze, któ­
rych przepływ kontroluje jedynie R. 
Olszewski. (Czytaj też szerzej o dietach 
Przewodniczących Rad G m in w Po­
wiecie Poznańskim w artykule „Die­
ta” na str. 16)

Nowa u lica
Nazwę Frezjowa nadano  nowej 

u liczce  w  L asku (n a  C zajkow ie) 
w oko licy  is tn ie jący ch  ju ż  ulic: 
N agietkow ej, F iołkow ej, czy N a r­

cyzow ej o d ch o d zący ch  o d  ul. 
Polnej. W  ten  sposób realizuje się 
adek w atn e  d la  tego  o sied la  n a ­
zew n ic tw o  kw iatow e. W n io sk o ­
daw cy p ro p o n o w a li nazw ę -  P o ­
z iom kow a.

Absurd
Podobno praw ną koniecznością 

było przyjęcie uchw ały  w  spraw ie 
n iew yrażen ia  zgody n a  w y o d ręb ­
n ienie w  budżecie m iasta środków  
stanow iących fundusz  sołecki. Jak 
w iadom o , ca ła  g m in a  L uboń  to  
jedynie miasto, które nie m a w  swej 
s tru k tu rz e  ad m in is tracy jn e j ż a d ­
nej w si, a  w ięc i so łec tw a .

„Nigdy jeszcze tyle ludzi 
nie przyszło”
Pierwsza nagroda w konkursie dziennika „Rzeczpospolita” -  Bal 
u Burm istrza. P am iętn ik i w ó jtów  i burm istrzów  p ie rw sze j ka d en cji 
dem o kra tyczn eg o  sam orządu  -  część druga, (odcinek I patrz 
kwiecień)

D
ziennik „Rzeczpospolita” ogłosił 
swój konkurs w  1995 r. W pły­
nęło 41 prac. Jury w składzie: 
d r W isła Surażska z Instytutu Polityki 

Porównawczej Uniwersytetu w Bergen 
(Norwegia), dr Paweł Swianiewicz z bry­
tyjskiej fundacji „Know-How”, Cezary 
Druś z redakcji tygodnika „Wspólnota” 
przyznało nagrody ufundowane przez 
Norweski Komitet Badań Społecznych. 
Pierwszą nagrodę (1000 dolarów amery­
kańskich) otrzymał Marian Walny -  wów­
czas wójt K om ornik (woj. poznańskie), 
obecnie zastępca Burm istrza Lubonia. 
Z uwagi na obszerność pracy konkur­
sowej M ariana Walnego, publikujemy 
ją w częściach.

P ierw sza sesja  Rady była 
ogrom nym  przeżyciem

W yborcza niedziela 27 maja była 
słoneczna i spokojna. W  nocy, około 
godz. 2, zadzwonił u  bram y dzwonek. 
Któryś z członków Komisji Wyborczej 
przyniósł mi wyniki wyborów. Okazało 
się, że w skład 19-osobowej Rady Gminy 
weszło siedemnastu członków Komitetu 
Obywatelskiego, w tym  i ja, z drugą, co 
do bezwzględnej wartości liczbą głosów. 
Kilka dni po wyborach, decydując się 
na całkowite zaangażowanie w pracę 
samorządu, wyrejestrowałem zakład 
rzemieślniczy.

Kandydaci z listy Komitetu Obywa­
telskiego na ogół nie znali się bliżej. Przed 
pierwszą sesją Rady spotykaliśmy się więc 
kilkakrotnie w gronie osób najaktyw­
niejszych, a później w pełnym  składzie 
i ustaliliśmy kandydatury na przew od­
niczącego Rady i wójta. Pierwsza sesja 
Rady była ogrom nym  przeżyciem. Po­
zwoliła ona od samego początku poznać, 
jak  gorzki smak może mieć zwycięstwo. 
W  wyborach do Rady nie kandydował 
przewodniczący Komitetu Obywatelskiego, 
który zainicjował jego organizację. Wszy­
scy zorientowani wiedzą, że osoba spoza 
Rady może pełnić funkcję w Zarządzie 
wyłącznie na stanowisku wójta lub jego 
zastępcy. W  przerwie obrad podeszli do 
mnie z lekko zaciśniętymi piąstkami trzej 
dzielni chłopcy, a wśród nich dopiero co 
wybrany przewodniczący, i postawili ul­

Inne decyzje
- Przyjęto też uchwałę w  sprawie 

Założeń do planu zaopatrzenia w cie­
pło, energię elektryczną i paliwa ga­
zowe dla naszego miasta, których nie 
zaakceptowano w  marcu, postulując 
oparcie dokum entu nie tylko o dane 
GUS, lecz także o dokum enty lokal­
ne, takie jak  Strategia miasta czy 
Studium  uwarunkowań i ...

- Form alnością było przyjęcie, 
m .in. w  zw iązku z przystąpieniem  
kolejnej już 17. gm iny -  W ielichowa 
-  zm ian w  statucie Związku M ię­
dzygm innego SELEKT -  C en trum  
zagospodarow ania odpadów.

Sesja zakończyła się po  niespeł­
na  2,5 godzinie o 18.50.

PPR
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timatum: albo przewodniczący KO będzie 
zastępcą wójta, albo my (tzn. kto? ilu ich 
jest?) nie głosujemy na ciebie.

Do głosu doszedł lokalny patriotyzm 
stolicy gminy. Wszystko bowiem wska­
zywało na to, że jakieś tam  W iry będą 
rządzić. Ja byłem przeciwny temu, gdyż 
przez ostatnie pięć miesięcy zdołałem 
poznać przewodniczącego, którego za­
stępowałem. W iedziałem, że jego um ie­
jętności organizatorskie nie są zbyt duże, 
a ponadto za bardzo pochłania go praca 
zawodowa. Do namysłu było zaledwie 
kilka minut. Odmowa mogła wiązać się 
z pewnym  ryzykiem, gdyż nie w iedzia­
łem, jak dużo osób zmobilizowali, zaś 
przyzwolenie było mało przyjemne. Po­
nieważ jednak funkcja zastępcy wójta 
miała być społeczna, więc taki wybór nie 
powinien powodować żadnych ujemnych 
konsekwencji dla pracy organów gminy. 
Zgodziłem się. Dalej już sesja potoczy­
ła się bez przeszkód. Gdy wychodziłem 
z Urzędu po jej zakończeniu niesm ak 
był tak duży, że m iałem  potrzebę splu­
nąć. Czas pokazał, że nie myliłem się. Ci, 
którzy tak  zabiegali o funkcję zastępcy 
wójta dla przewodniczącego KÓ, po roku 
chcieli go jej pozbawić, czemu z kolei ja 
starałem  się przeciwdziałać. Ostatecz­
nie, w połowie kadencji, on sam  z niej 
zrezygnował.

Co zas ta liśm y?
Pierwsze kilka miesięcy pracy pokazało, 

że pomimo iż szkołę wiedzy obywatelskiej 
i politycznej przeszedłem w latach 1980 
-  81 oraz pół roku przed wyborami i na­
dal uczyłem się dość intensywnie, to nie 
mogłem się jeszcze uważać za fachowca. 
Ponadto zupełnie nie orientowałem się 
w dotychczas funkcjonujących struktu­
rach i koligacjach. Stąd często zmuszony 
byłem nadrabiać miną, a później dopiero 
dochodzić, o co kom u szło. Następnego 
dnia po pierwszej sesji, przewodniczą­
cy Rady oficjalnie wprowadził m nie do 
Urzędu i pom ógł przejąć obowiązki od 
byłego naczelnika. O tym, jaki stres wy­
wołał ten m om ent wśród pracowników , 
Urzędu, świadczy wyznanie sekretarki, 
która wychodząc tego dnia z pracy, po- ”  
wiedziała, iż żołądek boli ją jak nigdy. *°
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Dieta
Porównania ekwiwalentów pieniężnych, jakie otrzymują 
Przewodniczący Rad w gminach Powiatu Poznańskiego

D
yskusja  n ad  rycza łtem  za 
używanie prywatnego samo­
chodu dla Ryszarda Olszew­
skiego -  P rzew odn iczącego  R ady 

M iasta w  Luboniu w ywołana przez 
m ieszkańca L ubonia R oberta K or­
cza stała się pow odem  do bliższego 
przyjrzenia się tej kwestii. O kazało 
się, że w  całym  pow iecie p o zn ań ­

skim (17 gm in), przywilej wy- 
3 płacania kilometrówki dla

szefa rady  pozosta ł 
jedyn ie  w  L u­

boniu. Ry-

Luboń -  miasto czy wieś?
Geneza stanu miasta na tle innych gmin

O
d roku  1990, gdy pow stał 
od rodzony  sam orząd lo ­
kalny, pom im o ustawowego 
zrównania wszystkich gmin zarówno 

miejskich jak wiejskich i mieszanych, 
ich zróżnicowanie, nie tylko w skali 
kraju, ale także powiatu poznańskie­
go było ogrom ne. Już w roku 1990 
gm iny takie jak  Tarnow o Podgór­
ne i K omorniki, w  których wówczas 
pracowałem, diametralnie różniły się 
stanem rozwoju cywilizacyjnego i po ­
tencjałem. Mało tego, przez cały okres 
istnienia sam orządu gm iny wiejskie 
m iały znacznie większe możliwości 
pozyskiwania wsparcia ze źródeł ze­
w nętrznych aniżeli m iejskie, m iały 
też korzystniejsze w arunki finanso­
w ania, np. oświaty. Sytuacja uległa 
pewnej zm ianie po  naszym  wejściu 
do UE.

Luboń uzyskał praw a m iejskie
55 lat tem u. Pow stał z trzech wsi, 
z których jedna m iała charakter wy­
bitnie przemysłowy. Początek funk­
cjonow ania sam orządu  zbiegł się 
z procesem  upadku  niektórych ga­
łęzi państwowego przemysłu. W  wy­
n iku tych procesów  wiele m iejsco­
wości w  kraju podupadło . Luboń 
znalazł się rów nież w gorszej aniże­
li wcześniej sytuacji. Jeśli na to  n a ­
łożyć procesy zw iązane z m igracja­
m i, jakie m ają m iejsce w  obrębie

dużych aglom eracji m iejskich, oka­
zuje się, że sytuacja i skala problemów 
do rozwiązania u  nas jest całkowicie 
różna od  tej, z jaką m ają do czynie­
n ia  inne sam orządy. Oczywiście 
n ieodpow iednia jakość zarządzania 
M iastem  w latach 1990 -  2006 m a 
w aktualnej jego sytuacji swój 
udział.

Pierwsze dw a lata kadencji, zo­
stały przez nas spożytkow ane na 
dokończenie tego, co rozpoczęli p o ­
przednicy oraz przygotowanie wszel­
kich dokum entów , które um ożliw ią 
intensywniejszy rozwój w  kolejnych 
latach. W  szczegóły nie będę w cho­
dził. O dsyłam  do publikow anych 
przeze m nie artykułów  na  łam ach 
„Wieści Lubońskich” oraz wielu o d ­
powiedzi udzielanych mieszkańcom 
poprzez naszą stronę internetow ą. 
Problem  dogonienia straconego 
czasu sprowadza się do przekonania 
Rady M iasta, w  której w  obecnej 
kadencji w iększość posiada opozy­
cja po d  nieform alną w odzą byłego 
Burmistrza, do tego, że w arto zadłu­
żyć do granic możliwości m iasto po 
to, by m ożliw ie szybko inwestować 
w kanalizację i przebudowę głównych 
ciągów kom unikacyjnych.

M arian Walny 
zastępca burmistrza Lubonia

A nalizując wykres w ysokości 
m iesięcznych d iet dla p rzew odni­
czących 17 gm in Pow iatu Poznań­
skiego, widzimy, że Luboń zdecy­
dow anie góruje w  opłacaniu  tej 
publicznej i społecznej funkcji. Zwa­
żywszy też na to, że Luboń jest gm i­
ną  położoną najbliżej Poznania -  
ośrodka władz powiatowych, woje­
wódzkich, okręgowych, rejonowych 
itd. -  z których trzeba czasam i ko­
rzystać -  to  nasze m iasto jest wyjąt­
kowo uprzywilejowane w porów na­
n iu  z innym i gm inam i pow iatu.

Inny przelicznik, jakiego m oż­
na  dokonać, to  po rów nan ie  w yso­
kości diety do obszaru działania dla 
poszczególnej gm iny, n a  teren ie  

którego szef rady m ógłby doko­
nyw ać różnych  czynności 

służbowych. Piszę mógłby, 
gdyż oprócz byw ania na 

ń  w ybranych uroczysto-
£  ń  ściach, im prezach

czy dyżurach prze­
wodniczący rady
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n ie m a o b o ­
wiązków zwią­
zanych z ko ­
niecznością
lustracji te ­
renu gminy. 
Gdyby taka 
koniecz-

M iesięczna 
w y s o k o ś ć  d ie ty  d la 
P rzew odn iczącego  Rady 
w  gm inach  P ow ia tu  P oznańsk iego

X  *
> G m iny Pow iatu Poznańskiego

w  w ysokości 250,74 zł o d p o w ia ­
da  m iesięczn em u  w ykorzystan iu  
lim itu  300 k m  jazd y  p ryw atnym  
sam ochodem  w celach służbowych. 
D odając  tę kw otę do  p o d staw o ­
wej diety 1 987,27 zł ustanow ionej 
w Luboniu, otrzym am y 2 238,01 zł 
-  sum ę jaką co m iesiąc o trzym uje 
do ręki Ryszard O lszewski. Należy 
przypom nieć, że diety radnych nie 
są opodatkow ane, ozusow ane itd., 
nie wykazuje się ich też w rocznych 
zeznan iach  P IT  składanych  p rzed  
u rzęd em  skarbow ym .
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W ysokości d ie ty dla 
Przewodniczącego Rady Gminy 

w Powiecie Poznańskim  
w przeliczeniu 

na 1 k ilom etr kwadratowy 
obszaru działania

v / / / <

nosc, p o ­
trzeba lub 

chęć była, to
za każdy kilom etr kwadratowy nad­
zo ru  swojej gm iny  w ypada kw ota 
już zupełn ie  n ieporów nyw aln ie  
wyższa z innym i w powiecie (patrz: 
w ykres). G dyby np. rozpatryw ać 
tylko kilom etrów kę, czyli ekw iw a­
len t za służbow ą jazdę 300 km  po 
terenie gminy, to  p rzy  uw zględnie­
n iu  długości w szystkich ulic w  Lu­
bon iu , k tó rych  jest około  100 km , 
statystycznie wystarczyłoby na trzy­
krotny objazd w miesiącu wszystkich 
d róg  w  m ieście.

O czyw iście p o ró w n ań  m o żn a  
rob ić  wiele. Licząc 
d ie tę  p rz e w o d n i­
czącego  np. do 
ilości mieszkańców, 
porów nanie jest już 
dużo  skrom niejsze 
i w  tak iej s ta ty sty ­
ce L uboń  m ie śc ił­
by się raczej w  do l­
nych p a rtia c h  w y­
k resu , razem  z 5 
in n y m i g m in am i, 
o ko ło  0,08 zł od  
mieszkańca na m ie­
siąc. A le czy tak ie  
p o ró w n a n ie  m a 
b ezp o śred n i zw ią­
zek z czynnościam i 
służbowym i, m oim  
zdaniem nie. Luboń 
jes t je d n ą  s tru k tu ­
ra ln ą  je d n o s tk ą  
g m iny  -  m iastem .

Z A P IS Z  S IĘ  D O  N A S Z E J  S Z K O Ł Y

s p o łe c z n e  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e
- ba rdzo  w yso ka  zd a w a lność  egzam inu  m a tu ra lneg o
- nauka w  n iedużych  zespo łach  k la so w ych

w w w .liceum kiedacza.poznan.p l

L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e  (dla do ros łych , 2 lub  3 lata) 

P o lic e a ln e  S tu d iu m  In fo rm a ty c z n e  

N o w o ś ć ! L ic e u m  e k s te rn is ty c z n ie  >

- n a w e t w  k ilk a  m ie s ię c y !

w w w .ca n va .p l

Luboń, tel. (61 )810 -22 -78 (F3197)

W ięcej w y jazdów  je s t tam , gdzie  
s tru k tu ra  g m in y  je s t b ard z ie j 
skom plikow ana, czyli gdzie tr z e ­
ba  d o g ląd ać  n a  sw oim  te ren ie : 
m iasteczek , wsi, o sad , a o bszar 
gm iny  m a np. p o n ad  100 k m 2 (10 
gm in  w śród  17 w  pow iecie, w  tym  
6 p o n ad  150 k m 2, czyli p o n ad  10- 
k ro tn ie  w iększe o d  L ubon ia).

Przywilej kilom etrów kow y dla 
Przew odniczącego Rady Luboń, to 
nie jedyny nasz wyróżnik wśród gmin

Powiatu Poznańskiego -  na przykład 
protokolanci komisji są też wyjątkiem 
w nagradzaniu . W ięcej o dietach 
radnych i innych funkcyjnych na tle 
Pow iatu Poznańskiego pow iem y 
w  kolejnym  odcinku.

Na podstawie materiałów z Rady 
M iasta Luboń

oprać. PPR

Czytaj też Z notatek obywatela na 
str. 15.

http://www.liceumkiedacza.poznan.pl
http://www.canva.pl
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Ze starostą o powiecie 
i Luboniu
Radna powiatowa Jolanta Korcz oraz Stowarzyszenie Solidarni 
w  Prawdzie i M iłosierdziu  byli inicjatorami spotkania ze Starostą 
Poznańskim -  Janem Grabkowskim -  we wtorek, 16 czerwca 
w sali bankietowej M ontana  przy ul. Sienkiewicza

Eurostart
Rafał Długosz z ul. Topolowej w Luboniu ubiegał się o mandat 
w wyborach do Parlamentu Europejskiego z ramienia Unii 
Polityki Realnej

Z
ebranych pow itał prezes Sto­
w arzyszenia -  E d m u n d  Ko- 
strzew ski. R adna powiatowa 
Jolanta Korcz, a zarazem wiceprezes 

tego Stowarzyszenia, przypom niała 
o działalności podlegającego powia­
towi szpitala w  Puszczykowie, który 
wzbogacił się o now y oddział.

Starosta powitał znajdujących się 
na sali radnych pow iatow ych oraz 
burm istrza  D ariu sza  Szm yta (na 
spotkaniu  nie było lubońskich rad ­
nych, co w zbudziło niezadowolenie 
n iektórych obecnych).

Szczegółowo om ów ił dane  d o ­
tyczące p o w ia tu  poznańsk iego , 
rea lizow ane przez  n iego  zadan ia , 
instytucje. O pow iedział o składzie 
i p racy  R ady oraz Z arządu  Pow ia­
tu . P odkreślił, że pow iat n ie  s ta ­
now i k o n k u ren c ji d la  gm in , gdyż 
te m u nie podlegają. Jolancie Korcz,

sto jąco przemawia s ta ros ta  Jan Grabkowski. Z le- 
WeJ' prezes Stowarzyszenia S o lidam i w  Prawdzie i Mi- 
°sierdziu  -  Edmund Kostrzewski, z prawej radna 

Powiatowa -  Jolanta Korcz fo t. Robert W rzesiński

Uczestnicy spo tkan ia  ze S tarostą  Powiatowym fo t. Robert W rzesiński

z okazji przypadających w  poprzed­
n im  d n iu  im ien in  o raz  starośc ie  
-  za troskę o em erytów  i rencistów  
w ręczono  kw iaty i p rzekazano  ży­
czenia.

Podczas dyskusji Janowi G rab- 
kowskiemu zadano pytania, z których 
część nie dotyczyła spraw  podlega­

jącym  jego kom petencjom , jak  np. 
sytuacji w  TVP. N ie był w  stanie 
odpowiedzieć na różne szczegółowe 
kwestie zw iązane z Luboniem , bo 
konkretnym i spraw am i zajm ują się 
inne  osoby.

D yrektor B iura Stowarzyszenia 
Solidarni w Prawdzie i Miłosierdziu  
-  M arek Bartosz -  zapytał, na  czym 
polega nad zó r starostw a pow iato ­
wego nad działalnością stowarzyszeń? 
G ość odpow iedział, że kiedyś sta­
rostw o spraw ow ało nad zó r finan­
sowy. M ogło k ierow ać spraw y do 
U rzędu Skarbowego. Teraz nadzór 
polega jedynie na  spraw dzaniu d o ­
kum entów  -  uchw ał, p ro tokołów  
i kon tro low aniu , czy przyznane 
do tacje  zostały  w ydane zgodnie 
z w nioskiem . N a pytanie, czy p o d ­
lega opodatkow aniu  żywność prze­
kazyw ana z W ielkopolskiego B an­

ku Żywności stwierdził, że tego 
nie wie. Podczas dyskusji p o ­
ruszono  spraw ę pob ieran ia  
opłat za żywność unijną z Wiel­
kopolskiego Banku wydawaną 
przez lubońskie Stowarzysze­
nie Społeczny F undusz L udzi 
Dobrej Woli.

W iceprezes TM M L -  Jan 
K aczm arek -  zapytał, czy re ­
jestracja pojazdów  nie m ogła­
by się odbywać także w  Lubo­
niu , jak  to  jes t w  Tarnow ie 
P odgórnym  i Swarzędzu? Po­
ruszył też kw estię skrętu  z ul. 
O polskiej w  Leszczyńską na 
g ran icy  L ubonia i Poznania, 
będącego jednym  z pow odów  
k o rk ó w  n a  tei w ażnp i d ro d z e

w ylotow ej z naszego m iasta. 
Starosta odniósł się do działalno­

ści filii Wydziału Komunikacji Staro­
stwa Powiatowego w Tarnowie Pod­
górnym i Swarzędzu. Miał wątpliwo­
ści, czy należy tworzyć dodatkowe 
filie. W  sprawie skrętu z ul. Opolskiej 
w  Leszczyńską stwierdził, że te ulice

M
ieszka w Luboniu wraz z rodziną 
od 1999 r. Z żoną A nną mają 
piątkę dzieci, cztery córki oraz 
syna. O d 1996 r. pracuje na Politechnice 

Poznańskiej, gdzie w 2004 r. na Wydziale 
Elektrycznym  obronił z w yróżnieniem  
ty tu ł doktora  inżyniera z dziedziny te ­
lekom unikacji. Zaw odow o zajm uje się 
m ikroelektroniką, telekomunikacją oraz 
systemami sztucznej inteligencji realizo­
wanymi w analogowo-cyfrowych układach 
scalonych bardzo niskiego poboru  mocy. 
U kłady te projektow ane są do  zastoso­
wań, m .in. w  now oczesnej aparaturze 
m edycznej. Jest absolw entem  kierunku  
autom atyka i robotyka na tejże uczelni. 
O becnie od  praw ie 4 lat przebyw a na 
stypendiach naukowych poza Polską, któ­
re otrzym ał z Fundacji na  Rzecz N auki 
Polskiej oraz ze środków  europejskiego 
program u Marie Curie. W  latach 2005 -  
2008 pracował na Uniwersytecie Alberty 
w  Edmonton w Kanadzie. Obecnie jest na 
stanowisku profesora w Instytucie Mikro- 
technologii na  Politechnice w  Lozannie 
w  Szwajcarii. P rzed w yjazdem  z Polski 
kilka lat pracow ał też jako  nauczyciel 
akadem icki w  Wyższej Szkole In form a­
tyki w Bydgoszczy, ucząc m .in. języków 
program ow ania.

Jego zainteresowania pozazawodowe 
obejm ują biblistykę, teologię, h istorię 
kościoła, astronom ię (jest członkiem  
M ars Society Polska), turystykę (z dzieć­
m i czynnie spędzają czas, poznając pięk­
no kraju oraz zbierając odznaki tu ry ­
styczne). W  Kanadzie aktywnie pracował 
też w  Związku Harcerstwa Polskiego jako 
in s truk to r zuchow y oraz kom endan t 
obozów letnich oraz zimowych biwaków 
w  Albercie.

W szystkie jego poglądy, takie jak  
pełna wolność człowieka w decydowaniu 
o w łasnym  życiu, m .in. w  sferze ekono­
m icznej, ale też zw iązana z tym  o d p o ­
w iedzialność, całkow ita ochrona życia 
od  m o m en tu  jego poczęcia, silna rola 
rodziny rozumianej w  tradycyjny sposób 
w strukturach państwa, przy minimalnej 
ingerencji państw a w proces w ychow a­
lna dzieci, wynikają bezpośrednio z jego 
chrześcijańskich przekonań zawartych 
w  Biblii.

są w gestii Poznania (z którym powiat 
prowadzi wspólne inwestycje) i to 
władze tego miasta burm istrz Lubo­
nia powinien „bombardować”. Naci­
skany, zapowiedział, że porozmawia 
z Poznaniem  o tej kwestii.

K olejny z rozm ów ców  -  M ie­
czy sław  B u rz y ń sk i -  p o ru s z y ł  
m .in . p ro b le m  n a d m ie rn e j  i lo ­
ści lam p  u lic z n y c h , co u z n a ł za 
ro z r z u tn o ś ć .  Z a  n a d m ie r n ie  
o św ie tlone  u zn a ł np. u lice: W oj­
sk a  P o lsk ieg o , S ta sz ic a , D łu g ą , 
S zk o ln ą . Z a a p e lo w a ł te ż  d o  
m ieszkańców , b y  n a  p iśm ie  sk ła ­
d a li in fo rm a c je  d o  b u r m is t r z a  
lu b  o d p o w ie d n ic h  u rz ę d n ik ó w  
o n ie p ra w id ło w o ś c ia c h . U zn a ł,

Rafał Długosz 
fo t. Paweł Jankowiak

należy do  
U nii Polityki 
Realnej, z ram ie­
nia której sta r­
tował w ostatnich 
w yborach do 
Parlam entu Eu­
ropejskiego. Jest 
zdecydow anym  
zw olennikiem  
wolnego rynku, 
niskich podatków 
oraz ingerencji 
państwa ograni­
czonej do m ini­
mum. Uważa, że 
w  porów nan iu  
z takimi krajami
jak  Kanada czy Szwajcaria prawo w Pol­
sce jest zbyt rozbudow ane i u trudn ia  
życie obywatelom. Prawo należy m ocno 
uprościć, co pozwoli też ograniczyć b iu­
rokrację. Za zaoszczędzone w  ten sposób 
pieniądze m ożna będzie zacząć spłacać 
d ług państwowy, k tóry  każdego roku 
narasta o kilkadziesiąt m ld złotych, głów­
nie poprzez kum ulację odsetek  od  p o ­
przednich  długów. O pow iada się za 
E uropą w spółpracujących ze sobą, ale 
przy tym wolnych i suwerennych państw, 
nie sterow anych z centrali w  Brukseli. 
W  tym  sensie deklaruje się jako unio- 
sceptyk, choć nie eurosceptyk. Jest prze­
ciwnikiem  Traktatu Lizbońskiego, który 
jego zdaniem  spow oduje dalszą cen tra­
lizację władzy w  Europie, tworząc z niej 
jed n o  państwo.

O pow iada się za dobrow olnym i 
ubezpieczeniami emerytalnymi, pryw at­
ną służbą zdrow ia oraz pryw atnym  
szkolnictwem . Jego zdaniem  dziedziny 
te tylko pozornie są darm owe, bo  każdy 
obywatel płaci za nie poprzez bardzo 
wysokie podatki. Pieniądze te w  dużym  
stopniu  są przy tym  m arnotraw ione 
w m achinie biurokratycznej. Ze w zglę­
du na jakość „darmowej” służby zdrowia 
i tak  często leczym y się pryw atnie.

Prow adzi blog p o d  adresem : 
http://rafaldlugosz.blog.onet.pl, na k tó ­
ry  zaprasza.

RD

że R ad a  M ie jsk a  p o w in n a  s k ie ­
ro w a ć  d o  p r o k u r a tu r y  sp ra w y  
d o ty c z ą c e  n ie p ra w id ło w o ś c i 
d o k o n a n y c h  p rz e z  p o p rz e d n ią  
ek ip ę  rz ą d zącą  w L u b o n iu . Jako 
p rz y k ła d  p o d a ł z n iszczo n e  d r o ­
gi, o  k tó ry c h  w ie d z ia ł p o p rz e d ­
n i b u rm is t rz ,  a n ie  p o d ją ł d z ia ­
ła ń  w  te j sp ra w ie .

Jo lan ta  K orcz py ta ła  sta ro stę  
o m ożliw ość do finansow an ia  w y­
posażenia nowo otwartej lubońskiej 
hali w idow iskow o-sportow ej przez 
pow iat. Jan G rabkow ski uznał, że 
n ie  m a takiej m ożliw ości.

Katarzynę Frąckowiak, rep re­
zentującą Luboński Klub Tenisa 
Stołowego interesow ała m ożliwość

http://rafaldlugosz.blog.onet.pl
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Inwestycje w czerwcu „Nigdy jeszcze tyle ludzi nie przyszło”

Budowa kana lizac ji san ita r­
nych:
■ Konsorcjum: Inter-Tech Sp. z  o.o., 
Inter-Tech -  Dorota Rogozińska z Ko­
mornik realizujące budowę sieci kana­
lizacji sanitarnej w  ulicach: Fabrycz­
na, Targowej i Siostry Faustyny oraz 
w odcinku ul. Żeromskiego i Koper­
nika, kontynuuje prace budow lane 
zw iązane z realizacją inwestycji.

Trwają rem onty nawierzchni asfa ltowych 
ulic. Na zdjęciach frezowanie i as fa ltow a­
nie na ul. W ojska Polskiego 
fo t. M ateusz Pokrywka

Prace rem ontow e w  budyn­
kach  ośw ia ty :
■ F irm a A ndrzej Szypura -  W O - 
D A N  Instalacje Sanitarne z Lubonia 
rozpoczęła prace związane z w yko­
naniem  rem ontu w Przedszkolu P u­
blicznym  przy ul. K onarzewskiego 
w Luboniu.

P rz e ta rg i r o z s t r z y g n ię ­
te :
■ W  w yniku rozstrzygnięcia prze­
targu na budowę zespołu boisk spor­
towych Orlik 2012 wraz z zapleczem 
przy Szkole Podstawowej n r  4 oraz 
na budowę bieżni wraz z zagospoda­
rowaniem terenu wokół boiska przy 
SP 2 dokonano w yboru najkorzyst­
niejszej oferty złożonej przez firmę: 
Sodex Sp. z o.o. z siedzibą w Z łotni­
kach, gm . Suchy Las.

r
Ze starostą o powiecie
dofinansow ania trenera. Starosta 
odpowiedział, że starostwo nie może 
przekazyw ać na  to  środków, a d o ­
finansowuje jedynie imprezy. O  szcze­
gółowe informacje poradził zwrócić się 
do W ydziału P rom ocji Starostw a 
Powiatowego.

Marek Bartosz zapytał, jak  ukła­
da się w spółpraca Z arządu Powia­
tu  z lubońskim  burm istrzem ? Gość 
stw ierdził, że pow iat nie m a p rak ­
tycznie związków z Luboniem, brak 
tu  dróg, szkół i innych podm iotów , 
k tóre podlegają pow iatow i. Kiedy 
jest potrzeba, to, jego zdaniem , 
kontakty z naszym  burm istrzem  są 
bardzo  dobre.

P rze targ i ogłoszone:

■ na  budow ę kanalizacji san itar­
nych w ulicach m. Lubonia. Skła­
danie ofert do 14.07.2009 r.
■ na usługi inżynieryjne w zakresie 
projektowania -  opracowanie doku­
m entacji projektowej m odernizacji 
dróg gminnych w m. Luboń (od. ul. 
R. Maya przez ul. A rm ii Poznań do 
ul. Jana III Sobieskiego oraz przebu-

dowę ul. Żabikowskiej). Składanie 
ofert do 13.08.2009 r.
■ ponow nie na usługi inżynieryjne 
w zakresie projektowym, które obej­
m ują m .in.: opracow anie projektu  
budow lanego budow y ulic Polnej 
-  Poznańskiej -  Krętej. Składanie 
ofert do  08.07.2009 r.

Henryka Grygier-Konewka 
Wydział Inwestycji UML

i Luboniu
Poruszono kwestię ew entualne­

go statusu powiatowego dla którejś 
z lubońskich  dróg. Starosta p rzy ­
pom niał, że zgodnie z ustaw ą taka 
droga musiałaby łączyć gm inę z po ­
w iatem  lub przebiegać pom iędzy 
gm inam i. Luboń pow inien  więc 
pobudow ać taką drogę i przekazać 
ją  pow iatow i.

Pod koniec spo tkan ia  m inu tą  
ciszy uczczono pam ięć zm arłego 
wiceprezydenta Poznania -  M acie­
ja  Frankiewicza.

Spotkanie sw oim  w ystępem  
uśw ietnił Z espół Szarotki. Zebrani 
skorzystali z przygotow anego dla 
n ich  poczęstunku.

Robert Wrzesiński

Dodam , że pracuje ona do dzisiaj i da­
rzy m nie dużą sympatią, zresztą nie bez 
wzajemności.

Przejmując w swoje ręce obowiązki 
szefa Zarządu Gminy, wiedziałem już o niej 
dość dużo. A więc to, że liczy ona 10 tysięcy 
mieszkańców, zamieszkujących osiem wsi 
sołeckich na obszarze ponad 6600 hekta­
rów. Graniczy od południa z Poznaniem. 
Przecina ją szosa prowadząca w kierunku 
Wrocławia. Znaczna jej część, bo około 25%, 
leży w granicach Wielkopolskiego Parku 
Narodowego. Gmina ma charakter rolniczy, 
choć przybywa zakładów rzemieślniczych. 
Przeważają oczywiście prywatne, małe go­
spodarstwa, których właściciele pracują 
jednocześnie w Poznaniu. Jest ich około 
400. Blisko 25% obszaru gminy to grunty 
uprawiane przez dwa kombinaty państwowe 
mające siedziby poza jej terenem. Połowa 
mieszkańców w wieku produkcyjnym do­
jeżdża do pracy, najczęściej w Poznaniu. 
Atrakcją gminy są tereny Wielkopolskiego 
Parku Narodowego wraz z kilkoma jezio­
rami. Dochody jej są niewielkie, stopień 
technicznego wyposażenia jest niski, jeden 
z niższych w okolicy; woda z wiejskiego 
wodociągu dociera do 30% mieszkańców. 
Poza tym -  pustynia. Nie miała gmina 
szczęścia, zwłaszcza w latach 80., do dy­
namicznych naczelników, którzy byliby 
zaangażowani w  pracę na jej rzecz.

Tak było pięć lat temu. Dziś wszyscy 
korzystają z sieci wodociągowej, prawie 
wszyscy mogą ogrzewać domy gazem, dwa 
dom y na trzy posiadają łączność telefo­
niczną, dzieci uczą się w  nowej, pięknej 
szkole, śmieci składowane są prawidłowo 
na nowym wysypisku, budujemy oczysz­
czalnię ścieków i sieć kanalizacyjną. 

Urząd
Jak małą, m im o wszystko, była na ­

byta dotąd przeze m nie wiedza, pokazał 
czas i pierwsze konflikty. Na początku 
czerwca 1990 r. byłem jedyną nową osobą 
w Urzędzie. Nigdy nie kierowałem więk­
szą liczbą pracowników. Moje doświad­
czenie w tej m aterii ograniczało się do 
kilkuosobowego zespołu projektowego. 
Niektórych pracowników znałem, gdyż 
pomagali nam  wcześniej, udostępniając 
informacje, bądź też powielając biuletyn 
informacyjny. Ktoś uczęszczał na zebra­
nia Komitetu Obywatelskiego. Niektóre 
osoby znałem stąd, że od czasu do czasu 
załatwiałem swoje sprawy w Urzędzie. Pa­
nowała senna atmosfera. Nic się nie dzia­
ło. Budżet był tak  mały, że trudno  było 
marzyć o większych inwestycjach, choć 
równocześnie wiełe rozpoczęto i przerwa­
no. Najpoważniejszy problem to brak rze­
telnej obsługi prawnej, co przy całkowicie 
nowym ustawodawstwie i braku przygo­
towania ze strony pracowników stwarzało 
ogromne niebezpieczeństwo popełnienia 
podstawowych błędów.

Uczuciem, które wówczas stało się 
najbardziej dojmujące, było osamotnienie. 
Koledzy z Rady wykonywali przypisaną 
im  pracę i rozchodzili się do swoich za­
jęć. Zarząd zbierał się raz na tydzień lub 
dwa, podejm ował szereg decyzji, które 
należało zrealizować i też dematerializo­
wał się. Wiele z podejmowanych tematów 
okazało się całkiem nowych. Urząd nie 
był przygotowany do ich realizacji. Od 
samego początku kadencji zaczęły n a ­
wiedzać m nie różne osoby, którym  nie 
udało się rozwiązać swoich problem ów 
„za poprzedniej władzy” i liczyły teraz 
na pomoc. Niektóre z nich, jak czas p o ­
kazał, to zwyczajni naciągacze. Pierwszy 
dzień pracy, jeszcze zanim były naczelnik 
opuścił Urząd, rozpoczął się od ogromnej 
awantury uczynionej przez panią, którą

na m ocy wyroku sądowego właśnie wy­
eksmitowano z dotychczas zajmowanego 
mieszkania (należącego do PGR). Sprawa 
ta do dzisiaj co jakiś czas wraca na biur­
ka urzędników, gdyż rzeczona osoba nie 
zamieszkała nigdy w nowym, mniejszym 
mieszkaniu, tylko znalazła dach nad gło­
wą poprzez Kurię Biskupią.

P ow iększa ł s ię  dystans po­
m iędzy mną i radnym i

W  pierwszą wolną od  pracy sobotę 
byłem proszony do ciężko chorej osoby, 
by spisać testam ent. Robiłem to po raz 
pierwszy w życiu, a nie było pod ręką 
pracownika, który prowadził te sprawy. 
W ten sposób konieczność radzenia so­
bie z problemami, które niosło życie, 
przyspieszyła moją edukację w  tym cał­
kiem nowym, czwartym już zawodzie. 
Tym samym powiększał się dystans po ­
m iędzy m ną i radnym i, który z czasem 
przerodził się w swego rodzaju opozycję 
pomiędzy Zarządem i Radą. Tak to przy­
najmniej przez pewien czas było przeze 
m nie odbierane.

Ponieważ ustawodawstwo umożliwiało 
rozwiązanie umowy o pracę z pracowni­
kami, których nowe władze samorządowe 
źle oceniły, w Urzędzie dawało się od­
czuć stan niepewności. Dzień 30 wrze­
śnia, w którym , niestety, nie wszystkim 
wręczyłem nowe umowy, był dla m nie 
bardzo nieprzyjemny. Na dwadzieścia pięć 
osób, pięć ich nie otrzymało. Powodem, 
dla którego niektórzy nie dostali umów, 
była ich niechęć do pracy. Jak to później 
oceniłem  — w jednym  przypadku być 
może pomyliłem się. Okres do końca tego 
roku przeżyliśmy w bardzo niedobrej at­
mosferze. Nie wchodząc w szczegóły, nie 
chciałem też pracować z dotąd urzędującą 
panią sekretarz. Wyszedłem z założenia, 
że skoro Urząd, także pod jej kierunkiem, 
popadł w marazm, to nie jest możliwe, by 
zmobilizowała ona ludzi do pracy i upo­
rządkowała jego organizację.

Ponadto chciałem mieć oparcie w dru­
giej osobie, do której mógłbym mieć za­
ufanie. Znalezienie kandydata nie było 
łatwe. Ostatecznie podjął się tej pracy je­
den z kolegów radnych, który m iał do ­
świadczenie w pracy administracyjnej 
i posiadał odpowiednie wykształcenie. 
Idylla nie trwała jednak długo, gdyż był 
on również zaangażowany w prowadzenie 
własnej firmy, czego nie dało się pogodzić 
z rzetelną pracą w Urzędzie. Po pół roku 
pracy sam z niej zrezygnował. Znowu, po 
miesiącu czy dwóch poszukiwań, zdecy­
dowaliśmy się zaangażować miejscową 
osobę spoza Rady, znaną wielu, w tym 
i mnie, niemal od dzieciństwa. Sęk w tym, 
że z Wir. Nie było to dobrze odebrane 
przez niektórych kom orniczan.

Najtrudniejszy okres współpracy z Radą 
już poza nami. Myślę, że jeszcze trochę 
razem popracujemy. Obecnie, po pięciu 
latach, ponad połowa pracowników Urzę­
du wymieniła się. Zm iany następowały 
na ogół z mojej inicjatywy, choć wypo­
wiedzenia wręczyłem nie więcej jak dwa 
razy. Liczba zatrudnionych była dotąd 
tylko o trzy osoby większa niż trzy lata 
temu, choć zadań przybyło dwukrotnie. 
Atmosfera jest teraz taka, że chce się lu­
dziom pracować. Przychylność wobec mo­
jej osoby bardzo m ocno odczułem przed 
wyboram i na drugą kadencję, gdy nie 
było wiadomo, co one przyniosą. Były 
też inne okazje ku temu. Po urodzeniu się 
mojego wnuka wystrzeliło kilka korków 
od szampana.

Marian Walny
cdn.
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Parkingi poza norma
Rundy wokół osiedla w poszukiwaniu miejsca na postój, 
wciskanie się między źle zaparkowane pojazdy. Któż z nas tego 
nie zna?

C
zy w  Luboniu jest problem  
z parkingami? Przyjeżdżający 
tutaj mieszkańcy Poznania lub 
innych dużych m iast na pew no są 

zachwyceni ilością w olnych m iejsc 
postojow ych, sw obodą dostępu do 
nich  i b rakiem  jakichkolw iek opłat 
za parkowanie w miejscach publicz­
nych. Nie wszędzie i nie zawsze jest 
jednak  w  naszym  mieście tak  różo­

parkować wolno, a m im o to  są pusteS potkać m ożna również m iejsca, gdzie 
fo t. M icha ł Głazik

Zatłoczenie parkingów sięga zen itu, szczególnie 

Po godzinach szczytu fo t. M icha ł Głazik

wo. W ystarczy przejść się po naj­
gęściej zam ieszkanych dzielnicach 
Lubonia, by zauważyć pozapychane 
parkingi i sam ochody zaparkowane 
na drogach dojazdow ych, osiedlo­
wych, na skrzyżow aniach, łukach, 
chodnikach, traw nikach i wszędzie 
tam , gdzie tylko m ożna się dostać 
bez urw ania zderzaków. Tak właśnie 
w ygląda Lubonianka.

Stare  norm y, nowa rzeczy­
w is to ść

50-letnie osiedle zostało dosto ­
sowane do dawnych norm , wg k tó ­
rych sam ochodów  nie przeliczano 
w proporcji do ilości mieszkań. Cza­

sy jed n ak  się zm ieniają i dostoso­
w anie do przeszłości oznacza n ie ­
dostosow anie do w spółczesności. 
Przybyw a sam ochodów  i nowych 
lokali, a m iejsc parkingow ych n ie­
wiele. Jak zapew nia zastępca b u r­
m istrza -  M arian W alny -  uchwała 
R ady M iasta w ym aga zapew nienia 
w nowych miejscach 1,5 do 2 miejsc 
postojowych na mieszkanie. Szkoda

tylko, że n ie m a m ożliwości zaapli­
kow ania tego praw a do osiedla już 
istniejącego. Po chwili zastanow ie­
n ia  łatwo stw ierdzić, że byłoby to 
możliwe tylko na wzór japoński, przy 
użyciu w ielokondygnacyjnych m e­
talowych parkingów, które zajmując 
tyle m iejsca co zwykły parking, 
mieszczą trzy razy więcej sam ocho­
dów.

W yrozum ia li s tra żn icy
Jak lubońska Straż M iejska re ­

aguje na  źle zaparkowane sam ocho­
dy? W ystarczy się rozejrzeć, by 
stwierdzić, że gdyby m unicypaln i 
chcieli wychwycić w szystkich n ie ­
przepisowo parkujących kierowców, 
m ieliby zapew nioną pracę n a  cały 
dzień, a blokady na  koła skończy­
łyby się w  pięć m inut. -  Są przepisy 
i je s t życie -  tak  sytuację opisuje 
Przem ysław  G robelny -  zastępca 
kom endanta Straży Miejskiej w  Lu­
b on iu  -  Nie twierdzę, że nie reagu­
jem y  w ewidentnych przypadkach. 
N ieraz po  prostu w kładam y kartkę  
za  wycieraczkę, że sam ochód jest 
zaparkowany nieprawidłowo. Jest to 
proste w przypadku  samochodów  
nałeżących do mieszkańców Lubonia, 
m ożem y takiego kierowcę znaleźć 
i dać m u znać, by przestaw ił sam o­
chód. Trudniej jest z  obcą rejestracją, 
gdy nie jesteśmy w stanie zlokalizować 
właściciela pojazdu. Wtedy zakłada­
m y blokadę, bo kierowca wyglądając 
z  mieszkania szybko może zauważyć, 
że  coś jes t nie tak  (o czym przeko­
nał się na  w łasnej skórze au to r a r­
tykułu). Jak zapew nia Przem ysław  
Grobelny: Przepis przepisem, ale m y  
podchodzim y do tego z  rozsądkiem.

Życie pokazuje, że tak jest najlepiej. 
Zastępca kom endanta opisuje rów ­
nież sytuację na  placu E. Bojanow- 
skiego. Jest to  jakby nie patrzeć póki 
co cen trum  Lubonia, z dużą liczbą 
instytucji publicznych -  od  kościo­
ła, przez U rząd M iasta, po  szkołę 
i przychodnię. Liczba samochodów, 
które n ieraz tutaj parkują, sprawia 
wrażenie niem iłosiernego zatłocze­
nia. Jak na  ironię Przem ysław G ro­
belny przyznaje, że n ieraz sam i 
strażnicy m ają p roblem  z zaparko­
w aniem  swojego wozu, m im o iż od 
jakiegoś czasu zniesiono zakaz par­
kowania na  chodniku przed budyn­
kiem  Straży. Niestety, to  także jest 
kwestia n iedostosow ania daw nych 
projektów do czasów współczesnych 
i szybkiego przyrostu  liczby sam o­
chodów.

Nadzie ja w  planach
Może jednak skończmy marzyć. 

Nadzieję należy teraz pokładać w  za­
rządzie Lubonianki, k tó ry  p ro jek ­
tuje w ybudow anie kilkudziesięciu 
dodatkow ych m iejsc postojow ych 
przy blokach na ul. Osiedlowej. Krzyk 
m oże podnieść się niem iłosierny, 
gdyż park ing i m ają znajdow ać się 
m iędzy budynkam i w m iejscu ak ­
tualn ie  istniejących placów  zabaw. 
Gdzie więc mają bawić się maluchy? 
Ulgę przynosi zajrzenie w  projekt. 
Place zabaw zostaną przeniesione 
m iędzy oba rzędy bloków stojących 
przy ulicach Źródlanej i Osiedlowej. 
W  ten  sposób zwiększy się liczbę 
m iejsc parkingow ych, a dzieci zy­
skają nowe, specjalnie dla n ich w y­
budow ane ogródki. Równocześnie, 
jak  nas zapew nia specjalista ds. in ­
westycji spółdzielni Tadeusz M ar­
kiewicz -  zostaną zachowane prze­
pisy, k tóre weszły w życie w raz 
z rozporządzeniem  m in is tra  in fra­
struk tury  z 12 kw ietnia 2002 r. M ó­
w ią one, że w  p rzypadku  czterech 
stanow isk postojow ych parking 
pow inien się znajdować w  odległo­
ści 7 m etrów  od  okien  budynków  
mieszkalnych, placów  zabaw, boisk 
dla dzieci i młodzieży. Te same prze­
pisy wymagają zachowania odległo­
ści 10 metrów, gdy stanow isk jest 
od  4 do 60 i 20 m etrów  dla park in ­
gów w iększych niż 60 miejsc. Jak 
podkreśla prezes spółdzielni m iesz­
kaniowej -  Alicja W achow iak -  to 
stosunkowo nowy przepis, aktualnie 
nie m a możliwości budowania n i­
czego bez jego uwzględnienia. N ie­
stety, przepis ten nie istniał wtedy, 
gdy budow ano pierwsze bloki w  Lu- 
boniance, co widać na każdym  k ro ­
ku -  parkingi przy placach zabaw, 
sam ochody zaparkow ane w zdłuż 
przedszkolnego pło tu , gdzie z 10 
m etrów  robi się 10 centym etrów.

Ciekaw ym  m iejscem  są garaże 
położone m iędzy ul. O siedlow ą 
a Źródlaną, za m yjnią sam ochodo­
wą. Z  jednej strony  decyzja o zli­
kwidowaniu ich części i przeznacze­
n iu  po d  zabudow ę w ydawała się 
nietrafiona ze względu na zlikwido­
w anie i tak  już małej liczby m iejsc 
parkingowych. Z drugiej strony same 
garaże są bardzo  n iefunkcjonalne. 
Z ajm ują dużo m iejsca i gdyby nie

Staram y się podchodzić do parkujących 
życiowo fo t. M icha ł G łazik

W tym  m iejscu n iedługo ścieżka zam ieni s ię 
w plac zabaw, a plac zabaw, który w idać w  tle , 
zostan ie  zastąpiony parkingiem . K ilkadziesią t 
m ie jsc postojowych w ięcej i nowe place zabaw. 
Oby szybko fo t. M icha ł G łazik

to, że są w łasnościowe, najlepszym  
rozwiązaniem byłaby ich likwidacja 
i zrobienie w  tym  miejscu zwykłego 
park ingu , k tó ry  pom ieściłby  przy ­
najm niej dw a razy więcej aut.

Pozostaje mieć nadzieję, że nowe 
inwestycje będą budowane z uwzględ­
nien iem  zm ieniających się czasów 
i każdy znajdzie swój kawałek prze­
strzeni, by praw idłow o postaw ić

Mamy nadzieję, że na nowym osied lu  
przy u licach W schodnie j i Jana Paw­
ła  II deweloperzy będą zapobiegać,
aby później nie leczyć problem u z par­
kingam i. Już dzis ia j sytuacja nie wyglą­
da zbyt różowo, chociaż jeszcze nie 
je s t  tragicznie. W M iejscow ym  p lan ie  
zagospodarow ania przestrzennego  
przewidziano 1 ,5  m ie jsca  parkingowe­
go na m ieszkanie  fo t. M icha ł Głazik

sam ochód. B urm istrz M arian W al­
ny zapewnia, że tak  będzie -  Kiedyś 
obow iązyw ał ogólny p lan zagospo­
darowania przestrzennego, który  
wygasł w  2003 r. A ż  do tamtego roku 
decyzje wydawane więc były w opar­
ciu o decyzję o warunkach zabudowy.
Aktualnie, opracowując plany, przyj­
m ujem y wszędzie, gdzie to tylko  
możliwe, 2  miejsca postojowe na 
mieszkanie.

Michał Głazik
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Krwiodawcy w akcji
45. akcja Klubu Honorowych Dawców Krwi PCK Lubonianka  im. 
Błogosławionego Edmunda Bojanowskiego dostarczyła 56,25 
litrów krwi

P
rowadząca akcję w  niedzielę, 
14 czerwca w  sali gimnastycz­
nej SP nr 1 Noemi Kalisz z Re­
gionalnego C entrum  Krwiodawstwa 

i Krwiolecznictwa (RCKiK) była zado­
wolona, gdy o godz. 10 zjawiło się już 
ponad 60 osób. W  sumie krew oddało 
125 osób, w  tym 38 kobiet. W  pobór 
krwi zaangażowanych było 15 pracow­
ników RCKiK. Prezes klubu -  Jerzy 
Zieliński tłumaczy mniejszą liczbę od­
dających przeprowadzoną dwa tygo­
dnie wcześniej akcją krwiodawczą na 
festynie parafialnym w Lasku, w której 
uczestniczyło ponad 40 osób.

Do Klubu Lubonianka zapisało się
3 now ych członków. Kilka osób 
oddawało krew po raz pierwszy. Była 
w śród nich A gn ieszka  L ucińska 
-  tegoroczna maturzystka z Lubonia, 
absolw entka III LO w Poznaniu  
w  akcji krw iodaw czej w  Luboniu

Czwarta od lewej -  Agnieszka Lucińska. Jej m am a -  W anda -  druga od lewej 
fo t. Robert W rzesiński

Krótko
W alne w  Spójn i

We w to rek , 23 czerw ca 
o godz. 16.30 o d b y ło  się w a l­
ne  zg ro m ad zen ie  cz łonków  
S p ó łd z ie ln i M ieszkan iow ej 
Spójnia  skupiającej m ieszkania 
zak ładow e i h o te l ro b o tn iczy  
byłych Z ak ładów  Z iem n iacza ­
nych . (R)

Zakupow e sza leńs tw o
Z p ią tku  na  sobotę, z 19 na  

20 czerw ca w  godz. od  21 do 
24 w  C e n tru m  H and low ym  
Factory p rzy  ul. D ębieckiej o d ­
była  się szeroko  rek lam ow ana  
N oc w yprzedaży. Po m arkow e 
artykuły, sprzedaw ane po  m o c ­
n o  obn iżonych  cenach , p rzy ­
były do Lubonia tłum y klientów. 
Sklepy odw iedzały tej nocy całe 
rodziny, naw et z m ałym i dzieć­
m i. K upujących było ty lu , że 
oprócz wielkiego parkingu przed 
C en trum , zastaw iono wszystkie 
boczne ulice Lubonia, a na  d o ­
jazdow ych  tw orzy ły  się kork i. 
(S)

brała udział po raz pierwszy. Przed­
tem  oddała  krew  w sw oim  liceum. 
D o zaangażowania się w  działalność 
krw iodaw czą nam ów iła ją  m am a 
-  Wanda. Agnieszka zamierza nadal 
uczestniczyć.

Tradycyjnie już mieliśmy swoich 
sponsorów, k tó rym i byli: Radio 
Merkury, Gazeta Wyborcza, Polmo- 
zb y t Poznań, Dramers -  Poznań, 
Bank Spółdzielczy -  Poznań, Urząd 
M iejski w  Luboniu,

W  realizacji pom agali: M arc in  
Fojucki, K rzysz to f K ubiś, Józef 
W yzujak, B ron isław  T om kow iak, 
Zbyszko W ojciechow ski (w icepre­
zes klubu).

Prezes Jerzy Zieliński tradycyj­
nie dziękuje dyrektorowi SP 1 -  Z bi­
gniew ow i Jankow sk iem u za u d o ­
stępnienie sali gim nastycznej.

Robert Wrzesiński

Wyjaśnienie

O
kaleczona, jak nazwał przyciętą 
lipę autor zdjęcia („WL” 06- 
2009 str. 13) niestety z roku 
na  rok  zw iększała pochylenie pn ia  

i przeznaczono ją do wycięcia. Otrzy­
maliśmy na to  zgodę z wydziału śro­
dowiska. D rzewo to zagrażało życiu 
m ieszkańców  posesji i jej sąsiadów. 
Nie dość tego, jej korzenie uszkodziły 
ju ż  dom  oraz garaż. Lipę poddano  
wycince, ale ze w zględu na  zm ianę 
pogody  trzeba było przerw ać p ra ­
ce. Niestety, w  następnych dn iach  
w arunki m eteorologiczne, zw łasz­
cza silne wiatry, nadal nie sprzyjały 
zabiegowi. N iedaleko lipy o d  s tro ­
ny w schodniej stoją p iękna sosna 
i studnia , od  zachodu -  garaż, od  
po łudnia  -  dom , od strony pó łnoc­
no-zachodniej -  dom  sąsiadów. Jak 
widać, pozostaje więc małe pole m a­
new ru do wycięcia drzewa. Dlatego 
tak ważne są w arunki pogodowe, bo 
wystarczy niewielki przechył i może 
dojść do tragedii lub innych niechcia­
nych zdarzeń. Dodam jeszcze, że wy­
m ien ione budynki, studn ia  i sosna 
stoją w  małej odległości (1,5 -  6 m) 
od  nieszczęsnej lipy.

nazwisko znane redakcji

Sondaż
Czy wyjeżdżasz na wakacje?

L
ato to okres, w  k tó rym  
większość z nas pragnie 
wypocząć i maksymalne 
„naładować baterie” przed no­

w ym  rokiem  pracy. N ic więc 
dziwnego, iż tematem lipcowej 
sondy „Wieści Lubońskich” są 
w łaśn ie  w akacje. G ru p ą  a n ­
kietow anych były tym  razem  
dzieci, m łodzież oraz studenci 
poniżej 25. roku  życia. P y ta­
nie, jak ie  zostało  im  zadane, 
b rzm iało : Czy w yjeżdżasz na 
wakacje? O sobom , k tóre  p o ­
dały  odpow iedź  tw ierdzącą, 
zadaw aliśm y dodatkow o py­
tan ie: d okąd  się w ybierają?
W  ten  sposób  pozna liśm y  
op in ie  100 p rzypadkow ych  
p rzech o d n ió w  i co je s t n o ­
w ością w naszych sondażach 
-  rów nież 50 osób spytanych 
o to samo za pom ocą sieci In ­
te rn e t. Poniżej pub liku jem y  
w ynik i sondażu :
■ Z d ecy d o w an a  w iększość  
m łodych lubon ian  odpow ie­
działa „TAK” (ok. 68,5%). Swoje 
w ypow iedzi a rgu m en to w ali 
m.in. następująco: „jadę na kolonię”, 
„nad polskie morze”, „byłam na wa­
kacjach i planuję jeszcze następne”, 
„do H o lan d ii”, „pod  n a m io t”, „do 
Łeby na  obóz, a p o tem  do  B ośni 
z ro d z ic a m i”, „gdzieś na  p ew n o  
w yjadę”, „gdzieś z ch ło p ak iem ”, 
„do  C h o rw a c ji”, „ jeśli w y jazd  za 
g ran icę  do  p racy  m o żn a  uznać  za 
w yjazd , to  tak , w y jeżdżam ”, „w a­
kacje  to  fo rm a  o d stre so w an ia  się 
i o d e rw a n ia  od  rzeczy w is to śc i”, 
„do  D źw irzyna”, „do  ku zy n k i, 
k tó ra  m ieszka  w Szkocji”, „K o ło ­
b rzeg ”, „K arpacz  i m oże  H isz p a ­
nia”, „chcę wypocząć i spędzić czas 
ze znajom ym i poza m iastem ”, „do 
T u rc ji”, „na  o b ó z  m ło d z ieżo w y ”, 
„n a jp raw d o p o d o b n ie j za g ran icę, 
p o d  palm y, che, che”, „na  p len e r”, 
„na  sp ływ  k a jak o w y ”.
■ N ie b rakow ało  rów n ież  osób, 
które deklarują pozostanie w Lubo­
niu na czas wakacji (odpow iedzi na 
„N IE” -  ok. 16,4 %), a tłum aczą to

Kanalizacja w Lasku
Spotkanie informacyjne

W
 zw iązku z licznym i p y tan iam i do tyczącym i b u d o w y  k o ­
lek to ra  san ita rn e g o  W irskiego  w  L ub o n iu  i kanalizacji 
w łaścicieli d z ia łek  p rzy  u licach : K wiatow ej, P o lnej, M o- 
d rakow ej, S obieskiego, W iejsk iej, L iliow ej, K onw aliow ej, F o rn a l­

skiej, A zaliow ej, F iołkow ej, W ierzbow ej, S pornej, W arzyw nej, M a­
kowej, O w sianej, Pszennej, S łonecznikow ej, Żytniej i u lic bocznych 
do  w ym ienionych in fo rm u ję , że na początku  w rześn ia  od b ęd z ie  się 
sp o tk an ie  z udz ia łem  gości z U rzędu  M iasta  o ra z  przedstaw icie li 
AQUA sp. z o.o. do tyczące p ro ced u r, praw , obow iązków  o ra z  kosz­
tów  spoczyw ających na w łaścicielach  działek .

T erm in  sp o tk an ia  zostan ie  podany  w następnym  w ydaniu  „W ie­
ści L ubońsk ich”. In fo rm ac je  -  tel. 515 396 946.

Jo lan ta  K orcz 
ra d n a  P ow iatu  P oznańsk iego

C zy w y je ż d ż a sz  n a  w a k a c je ?

100%

80%

60%

40%

20%

. 1% odm ów iło
udz ie len ia  odpowiedzi
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młodzieży

np.: „idę do  p racy  latem ”, „zostaję 
na miejscu, ale uważam, że mogliby 
coś zorganizować w Luboniu”, „nie 
m am  w planach”, „praktyki w  szpi­
ta lu ”, „raczej n ie  zanosi się”.
■ N iezdecydow anych ank ie tow a­
nych było w Luboniu najm niej (od­
pow iedzi „N IE  W IE M ” -  ok. 13,8 
%), a jak o  pow ody  sw oich w ahań  
podaw ali m .in .: „chciałbym  w yje­
chać, ale w  tej chw ili n ie  b a rd zo  
m i w ypada w yjechać”, „jeśli za ro ­
b ię  do  tego  czasu , to  ta k ”, „chcę 
znaleźć p racę  w w akacje i pew nie 
nie będę m ieć u rlopu”, „nie bardzo 
w iem , d o k ąd  chcę je c h a ć ”, „n ie  
w iem , czy w yjazd do  p racy  m o ż ­
na  trak to w ać  jak o  w akacje”, „n ie  
w iem , b o  n ie  chce m i się ko le jny  
rok jechać z rodzicam i”, „wszystko 
zależy  od  kasy  i p o g o d y ”.

Sondaż w  pięciu stałych p u n k ­
tach m iasta oraz w  Internecie prze­
p row adziła  i op racow ała  M a r ta  
A k u szew sk a
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Gzy grozi nam 
komunikacyjny paraliż?

Prace nad obwodnicą
Urząd Miasta Lubonia ogłosił dwa przetargi, które są kolejnym 
etapem realizacji inwestycji polegającej na modernizacji dróg na 
odcinku Kręta -  Polna -  Poznańska

W
 planach inwestycyjnych 
Lubonia na najbliższe lata 
jedną  z najistotniejszych 
kwestii jest skanalizowanie Naszego 

M iasta. O  ile sam a idea niezaprze­
czalnie jest godna pochwalenia, o tyle 
jej realizacja budzić m oże pow ażne

Ul. Fabryczna w iecznie w robocie fo t. M ateusz T ritt

wątpliwości, szczególnie jeśli przyjrzy­
my się bliżej przebiegowi prac w nie­
których częściach naszego miasta, np. 
w  okolicach ulicy Fabrycznej.

Zapow iada ło  s ię  dobrze
Jak dow iedzieć się m ożem y 

z W ieloletniego P lanu  Inw estycyj­
nego m iasta  Luboń budow a k an a­
lizacji san itarne j w  rejon ie  ulicy 
Fabrycznej zaplanow ana została na 
lata 2008-2010, a jej koszt całko­
wity wynieść m a ponad 7 m ilionów 
złotych. A ni ta  kw ota, an i naw et 
czas realizacji tego p ro jek tu  n ie 
pow inny  budzić  w ątpliw ości. Ska­
nalizowanie pobliskiej ulicy D w or­
cowej rów nież było rozłożone 
w czasie, ale d ługoterm inow e p ra ­
ce przebiegały  fragm entaryczn ie  
i u tru d n ien ia  w ruchu  -  n iem ożli­
we do un ikn ięc ia  p rzy  tego typu 
inw estycjach -  były m in im alne . 
Pozwalało to optymistycznie patrzeć 
na kolejne planow ane przez m iasto 
przedsięw zięcia.

Tymczasem analizując przebieg 
prac  (a w łaściw ie jego  b rak ), na 
u licy  F abrycznej zaobserw ow ać 
m ożna całkowitą samowolę rem on­
tującej ją  firm y. R ozpoczęte  w y­
kopy są na  d ług i czas po rzu co n e , 
un iem ożliw ia jąc  tym  sam ym  p o ­
ruszanie się pojazdów  i skutecznie 
u trudn ia jąc  dotarcie  do położonej 
w tym  re jon ie  stacji benzynow ej 
czy też placów ki m edycznej M ed- 
Lux. W  n iczym  n ie  p rzy p o m in a  
to  dob rze  p rzem yślanych  dzia łań  
p row adzonych  na  w spom niane j 
u licy  D w orcow ej.

W arto  czasem  spo jrzeć  na 
m apę Lubonia

Ze względu na szybką rozbudo­
wę osiedli m ieszkaniow ych zloka­
lizowanych w  okolicach ulicy Wschod­
niej w ażne jest zapew nienie o d p o ­
wiednich możliwości kom unikacyj­
nych w tym  rejonie, czyli m iędzy 
•nnymi na ulicy Fabrycznej. W ładze

Lubonia m usiały sobie z tego d o ­
skonale zdawać sprawę, poniew aż 
na oficjalnej stronie U rzędu M iasta 
doszukałem  się następującej in for­
macji sprzed mniej więcej roku: Urząd 
M iasta Luboń uprzejmie informuje, 
że w zw iązku z  robotami drogowymi 

zostanie zamknię­
ta ulica Fabrycz­
na w Luboniu, 
z  uwagi na to 
zmianie ulegnie 
organizacja ko­
m unikacji au ­
tobusowej. Wy­
łączenie z  ruchu 
powyższej ulicy 
nastąpi od dnia 
piątego lipca 
2008 roku dla 
linii autobuso­
wych LA  i LB. 
Przew idyw any

okres zm ian w kursowaniu tych linii 
to około sześć miesięcy (...)

Tym czasem  od  chwili w yłącze­
nia z ruchu  ulicy Fabrycznej m inę­
ło około jedenastu  miesięcy, a k o ń ­
ca robó t drogow ych nie w idać. 
Zwłaszcza że aktualnie (stan na d ru ­
gą połow ę czerwca br.) n ik t na niej 
nie pracuje.

Ale zm iany  w  kursow an iu  k o ­
m unikacji m iejskiej to  tylko jedna  
s tro n a  m ed a lu  (p row izoryczne 
p rzy s tan k i au tobusow e n a  u licy  
O krzei, n ie  w yposażone naw et 
w  przyzw oite  kosze na  śm ieci, to  
już tem at na  osobny artykuł). W  fa­
ta lnej sy tuacji znaleźli się m iesz ­
kańcy nowych bloków postawionych 
w  re jon ie  u licy  W sch o d n ie j czy 
m oże bardziej ulic K onarzew skie­
go i Jana Paw ła II. A by z rek o m ­
pensow ać im  u tru d n ien ia  w  ruchu  
na ulicy Fabrycznej, należało zadbać 
o odpow iednie  przygotow anie ulic 
K onarzewskiego czy Żerom skiego. 
N iestety, na  sku tek  czyjegoś n ie ­
d o p a trzen ia  rem o n ty  tych  ulic 
w  żadnym  s to p n iu  się n ie  zazęb i­
ły  i d ro g i te  n ie  zosta ły  w  po rę  
u tw ardzone.

Na znak i d rogow e już  nie 
s ta rczy ło

W spom niany już koszt budow y 
kanalizacji san itarne j w  rejonie 
ulicy Fabrycznej w ynoszący ponad  
7 m ilionów  złotych okazał się, n ie­
stety, niewystarczający. K onkretnie 
zaś zabrak ło  funduszy  na  znaki 
drogowe. D la przykładu przy wjeź- 
dzie na rem ontow aną ulicę od  m ie­
sięcy n iezm ienn ie  w idnieje  znak  
„droga bez  prze jazdu”, p om im o  iż 
na  tę chwilę do trzeć n ią  m ożna do 
ulic M akuszyńskiego, C hudzickie- 
go, P rusa  i Żerom skiego. Brak jest 
też jakichkolw iek znaków  inform a­
cyjnych bezpośredn io  w  m iejscu  
rozpoczęcia robót drogowych. Swe­
go czasu od  strony ulicy Sobieskie­
go oznakow anie p rzejezdności

Budowa ka na lizac ji san ita r­
nej w  u licach  Lubonia

P
ierwsze zam ów ienie dotyczy­
ło budowy sieci kanalizacyjnej 
w  ulicach Lubonia (data skła­
dan ia  ofert -  14.07.2009). Z adanie 

zostało podzielone n a  dwie części:
1. Budowa sieci kanalizacji sa­

nitarnych o łącznej długości -3067,4 m, 
w  ulicach: O grodow a -  odcinek  od 
Dworcowej do Akacjowej, Akacjowa 
+ Jana III Sobieskiego + Jana Panka, 
Czajcza + Skośna, Poznańska + G ór­
na, Poznańska + M okra, ulice bocz­
ne do Jana Panka. T erm in  w ykona­
n ia  ro b ó t budow lanych : 
30.06.2010 r.

2. Budowa sieci kanalizacji sa­
nitarnych o łącznej długości -3759,2 m  
w  ulicach: Grzybowa, Łączna + Jana 
III Sobieskiego, Malinowa, Parkowa, 
Juranda + Jana III Sobieskiego, Kasz­
tanow a, Kalinowa, bocznych do 
Kalinowej. Term in w ykonalna robót 
budow lanych : 30.11.2011 r.

Z adanie obejm uje ponadto  w y­
konanie  projektów  przyłączy do 
wszystkich posesji na trasie realizo­
w anego kanału  sanitarnego oraz 
budow ę wyprowadzeń przyłączy do 
posesji (poza krawędź chodnika, lecz 
nie mniej niż do granicy pas drogo­
w y -  linia ogrodzenia  posesji). Je­
żeli p ro ced u ra  przetargow a zakoń­
czy się w  te rm in ie , p race  b u d o w ­
lane m ogą rozpocząć się już w  sierp­
n iu  br.

P ro je k t m odern izac ji u lic  
K rę te j -  Polnej -  Poznań­
sk ie j

28.04.2009 r. Urząd ogłosił prze­
targ, którego przedm io tem  zam ó­
w ienia były usługi inżynieryjne 
w zakresie projektow ania -  opraco­
w anie dokum entacji projektow ej 
modernizacji dróg gminnych w mie­
ście Luboń, w  tym:

Z adanie 1: O pracow anie doku ­
m entacji projektowej m odernizacji 
d róg na odcinku  K ręta -  Polna -  
Poznańska. D ługość dróg do prze­
budow y -3 ,1  km , w tym  ul. Kręta 
-0 ,7  km , Poznańska -0 ,9  km , Polna 
-1 ,5  km , całkow ita długość chod ­
ników -3 ,5  km , ścieżek rowerowych 
-2 ,4  km;

Z adanie 2: O pracow anie doku ­
m entacji projektow ej przebudow y

w yglądało niew iele lepiej. Z naki 
drogowe do najtańszych nie należą, 
ale przy  inwestycji przekraczającej 
7 m ilionów  złotych n ie  p ow inno  
ich zabraknąć.

W idok i na p rzysz łość
W  p rzy p ad k u  k ana lizow an ia  

średn ie j w ielkości m iasta  u t r u d ­
n ien ia  w  ru c h u  są n iem ożliw e do 
uniknięcia. R em ont ulicy, dla przy­
kładu, Dworcowej, pokazał jednak,

kanalizacji deszczowej w  ul. Kwia­
towej. D ługość kanału  deszczowego 
w ul. Kwiatowej -0 ,8  km  (od  cieku 
B ocianka do ul. Polnej);

Z adanie 3: O pracow anie doku ­
m entacji projektowej budow y dróg 
na  odcinku od  ul. R. Maya przez ul. 
A rm ii Poznań do ul. Sobieskiego. 
Łączna długość projektowanych dróg 
to  -3 ,0  km;

Z adanie 4: O pracow anie doku ­
m entacji projektowej przebudow y 
w iaduktu  p o d  to ram i kolejowym i 
trasy Poznań -  W olsztyn w  ciągu ul. 
Krętej w  Luboniu. Łączna długość 
projektow anych dróg to  -1 ,0  km;

Z adanie  5: O pracow anie doku ­
m entacji projektow ej przebudow y 
ciągu ul. Zabikowskiej od  granicy 
m iasta Luboń z m iastem  Poznań do 
skrzyżowania ulic Żabikowska -  So­
bieskiego. Łączna długość projekto­
w anych d róg  to  -2 ,0  km .

T erm in składania ofert na  p o ­
wyższy przetarg  m iną ł z dn iem  26 
czerw ca 2009 r. N a podstaw ie art. 
93, u st.l pk t 4 ustawy Prawo zam ó­
wień publicznych -  U rząd M iasta 
m usiał jednak  uniew ażnić postępo­
wanie. Jak czytamy w uzasadnieniu: 
cena najkorzystniejszej oferty prze­
wyższa kw otę, k tó rą  zam aw iający 
m oże przeznaczyć na sfinansowanie 
zamówienia. M iasto dysponuje kwo­
tą  3 416 000,00 PLN, a cena najko­
rzystniejszej oferty  niepodlegającej 
odrzucen iu  to 3 625 840,00 PLN. 
Z uwagi na powyższe 30 czerwca br. 
ogłoszono ponow ny przetarg  na 
usługi inżynieryjne w  zakresie p ro ­
jektow ania, którego przedm iotem  
zam ów ienia było opracow anie d o ­
kum entacji projektowej, specyfika­
cji technicznej wykonania i odbioru 
robót budow lanych, kosztorysu in ­
westorskiego jedynie dla m o d e rn i­
zacji dróg na odcinku Kręta -  Polna 
-  Poznańska. Tym sam ym  zakres 
zam ów ienia uległ zm niejszeniu, 
w  porów naniu  z poprzedn im  p rze­
targiem . D ługość dróg do p rzeb u ­
dow y -3 ,1  km , w tym  ul. Kręta 
-0 ,7  km , Poznańska -0 ,9  km, Polna 
-1 ,5  km , całkow ita d ługość ch o d ­
ników -3 ,5  km , ścieżek rowerowych 
-2 ,4  km. W ym agany te rm in  w yko­
n a n ia  p ro jek tu  to  30.11.2009 r.

Magdalena W oźniak Patej 
radna

że m ożna go przeprowadzić spraw ­
n ie  i w  m iarę  m ożliw ości „bezbo ­
leśn ie” d la  m ieszkańców  i uczest­
n ików  ru c h u  drogow ego. Jeżeli 
je d n a k  ko lejne rem o n ty  u lic n a ­
szego m iasta  odbyw ać się będą na 
w zór kanalizow ania ulicy Fabrycz­
nej, n ie  u n ik n iem y  k o m u n ik acy j­
nego para liżu , k tó ry  w  dobrze  
zarządzanym  m ieście  n igdy  n ie  
p o w in ien  m ieć m iejsca.

M.T.



Marian Mizerka (1928-20001
27 maja 2009 odszedł od nas na zawsze znany i aktywny 
społecznie wieloletni mieszkaniec naszego miasta 
-  Marian Mizerka

arian Mizerka urodził się 
25 lutego 1928 r. w Ża- 
bikowie w rodzinie ro l­

niczej. Rodzice -  A ndrzej i Sta­
nisław a M izerka z d om u  H ossa 
-  prowadzili jedno z największych 
gospodarstw  rolnych w ówczesnej 
przedwojennej wsi Żabikowo. M a­
rian był najmłodszym synem i miał 
dziewięciu starszych braci: pięciu 
braci przyrodnich z wcześniejszego 
małżeństwa Stanisławy z pierwszym 
m ężem  Płotkowiakiem  oraz czte­
rech braci z małżeństwa zawartego 
z A ndrzejem  M izerką po śm ierci 
pierw szego męża.

Bardzo trudnym  okresem dla 
rodziny Mizerków był czas II wojny 
światowej. Po wkroczeniu na teren 
Żabikowa N iem cy przejęli gospo­
darstwo, a dotychczasowych wła­
ścicieli zatrudniali jako parobków 
na ich własnej ziemi. W  1940 r. 
Andrzej Mizerka za swoją działalność 
polityczną w Stronnictwie Narodo­
wym oraz społeczną na rzecz miesz­
kańców Żabikowa i W ielkopolski 
został aresztowany i wywieziony do 
obozu koncentracyjnego Mauthau- 
sen-Gusen, gdzie został zamęczony 
i zm arł w  1941 r.

W  okresie w ojny M arian  M i­
zerka był odesłany do Błażejewa 
do gospodarstw a swojego najstar­
szego b rata  M ichała. Tam p racu ­
jąc na gospodarstwie, spędził okres 
okupacji. Podczas w ojny był rów ­
nież kurierem  korespondencji 
kierow anej do  uw ięzionego ów ­
czesnego arcybiskupa D iecezji 
Poznańskiej. Pocztę przew oził 
ukrytą w ramie roweru i dostarczał 
arcybiskupow i, udając odw iedzi­
ny  u duszpasterza.

Po w ojnie pow rócił do  Ż abi­
kow a na  gospodarstw o rodzinne  
i m ieszkał tu  do ukończenia s tu ­
diów. W  1952 r. ukończył studia 
na Uniwersytecie A dam a M ickie­
wicza i A kademii Rolniczej -  Wy­
dział Rolny z dyplom em  inżynie­
ra mikrobiologii. Podczas studiów 
pracow ał jako nauczyciel w  szko­
le podstawowej przy ul. Żabikow- 
skiej w  Luboniu.

W  1953 r. zaw arł zw iązek 
m ałżeńsk i z E lżbietą z d. G alan- 
tow icz.

M iał dwoje dzieci -  córkę Elż­
bietę M izerkę-Szm yt oraz syna 
R oberta M izerkę.

W  latach 1952-1955 otrzym ał 
zadanie zorganizow ania Z akładu 
W ytw órni N itraginy w  W ałczu, 
otrzym ując rów nocześnie n o m i­
nację na kierow nika tej placówki. 
W  1955 r. pow rócił do Poznania 
i podjął pracę w  Biurze Projektów 
W odnych i Melioracji, obejm ując 
stanow isko kierow nika zespołu 
Działu Ekspertyz. Prowadził m.in. 
projekt zapory  w odnej na Pylicy. 
Pow rót do  pracy do Poznania

M arian M izerka

wiązał się z rozpoczęciem budowy 
dom u w  Luboniu -  Żabikow ie 
i pow rotem  do rodzinnej miejsco­
wości w  1958 r. O d tego roku przez 
kolejne 51 lat, aż do śm ierci życie 
swoje i działalność społeczną zwią­
zał z Luboniem . W  związku z pil­
ną  po trzebą poszerzenia terenu 
cm entarza, którego inicjatorem  
i założycielem był jego ojciec A n­
drzej, M arian M izerka zabiegał 
przez kilka lat o m ożliw ość p o ­
w iększenia istniejącej nekropolii, 
co ostatecznie zostało zakończone 
um ow ą darow izny na  rzecz p ara ­
fii św. B arbary  w  Luboniu.

O d 1976 do  1978 był k ierow ­
nik iem  ds. organizacji i budow y 
ośrodka w  C entralnym  O środku  
Doskonalenia Kierowniczych Kadr 
Rolniczych w Poznaniu, a w latach 
1978-1981 głów nym  specjalistą 
ds. inwestycji w  kombinacie POL- 
SREBRO w Poznaniu. O d 1985 r. 
był prezesem  i organizatorem  sa­
m odzielnych jednostek  Kółek 
Rolniczych -  Hodowcy Drobnego 
Inwentarza. O d 1988 r., ze wzglę­
du  na  stan  zdrow ia, przeszedł na 
em eryturę.

D om  rodzinny oraz Katolickie 
Stowarzyszenie Młodzieży ukształ­
towały poglądy M ariana Mizerki. 
Przez całe swoje życie, pom im o 
zajmowanych kierowniczych stano­
wisk, nie ugiął się pod  naciskiem 
i nie zapisał się do partii kom uni­
stycznej. Uważał, że jeżeli jest dobrym 
fachowcem, m oże zostać docenio­
ny i zajmować odpow iednie do 
swoich umiejętności stanowiska. Od 
1990 r„ kiedy ponow nie zaczęło 
działać Stronnictwo N arodowe -  
partia, do której należał i w  której 
działał przed II wojną jego ojciec 
Andrzej -  wstąpił w  jej szeregi. 
W  latach 1993-1996 był prezesem 
Stronnictwa Narodowego oddziału 
poznańskiego. W  2001 r. kandydo­
wał na posła do Sejmu z ram ienia 
Stronnictwa Narodowego z listy Ligi 
Polskich Rodzin.

W ielu sąsiadów  i znajom ych 
znało go jako zapalonego pszcze­
larza. Żainteresował się pszczelar­
stwem jako młody człowiek w  1947 r. 
i pozostał w ierny swojemu hobby 
do śmierci.

Robert Mizerka

Twórca ekslibrisu Muzeum
W 1980 r. poznański grafik, prof. Jan Olejniczak, projektant 
szeregu znanych dzieł, stworzył ekslibris Muzeum 
Martyrologicznego w Żabikowie. Należy domyślać się, że 
pracując nad symbolem lubońskiego obiektu, przypominał sobie 
dramatyczny miesiąc pobytu w obozie dla zakładników 
w rodzinnym Inowrocławiu (od 9 września 1939 r.), gdzie 
w  każdej chwili mógł zostać skazany na śmierć

U
rodził się 23 października 
1920 r. w  Inow rocławiu. 
W ybuch II w ojny św iato­
wej p rzerw ał m u  stud ia  artystycz­

ne w Państwow ym  Instytucie Sztuk 
Plastycznych w Poznaniu. Podczas 
okupacji w ykonyw ał różne prace. 
Był za trudn iony  jako  robo tn ik  ro l­
ny w W ięcławicach, a od  1 m aja do 
połow y 1941 r. -  w  pracow ni m a­
larskiej M. Roszaka w Inowrocławiu. 
D o końca 1942 r. pracow ał w U rzę­
dzie Kultury Rolnej w  Inowrocławiu 
jako kreślarz. O d 1 lutego 1943 do 
18 stycznia 1945 r. był robotnik iem  
fabrycznym w D W M  (H. Cegielski) 
w  Poznaniu.

W  1947 r. uzyskał dyplom  ze 
specjalizacji: grafika użytkow a na 
W ydziale Grafiki Państwowej W yż­
szej Szkoły Sztuk Plastycznych (PWSSP) 
w Poznaniu. Natom iast w  A kademii 
Sztuk Pięknych w  Warszawie zdobył 
dyplom  studiów  pedagogicznych.

W  1947 r. zorganizował pracow ­
nię litografii dla poznańskiej PWSSP. 
Pracą pedagogiczną w  szkolnictwie 
artystycznym  zajm ował się od 1948 
do 1980 r. Początkowo był w PWSSP 
asystentem z praw em  egzaminatora. 
W  1951 r. w  zw iązku z likw idacją 
W ydziału Grafiki w  PWSSP podjął 
pracę w Państwowym Liceum Sztuk 
Plastycznych w Poznaniu, gdzie był 
za trudn iony  do 1980 r. W  1972 r. 
o trzym ał ty tu ł profesora.

Ż ajm ow ał się n ie  ty lko  p racą  
pedagog iczną . Tw orzył grafikę 
użytkow ą: plakaty, ok ładk i, znak i 
graficzne, ekslibrisy  a także g ra fi­
kę i a rch itek tu rę  w ystaw ienniczą. 
S tw orzył w iele projektów , m .in .

W sprawie Kalinowej
List do redakcji

W
 odpowiedzi na pismo 
mieszkańców ul. Akacjo­
wej i ul. Kalinowej, złożone 
w  Urzędzie Miasta Luboń 19 czerwca 

br. w  sprawie przedłużenia ul. Kali­
nowej, uprzejmie informuję, iż teren 
przeznaczony w  miejscowym planie 
zagospodarowania przestrzennego 
Miasta Luboń -  Luboń Centrum  pod 
przedłużenie ul. Kalinowej (dz. 24) jest 
własnością osoby prywatnej. Dlatego 
podziału nieruchomości można doko­
nać na wniosek właściciela ( ...) . Do 
dziś taki wniosek nie wpłynął. Istnieje 
również możliwość przeprowadzenia 
podziału nieruchomości z urzędu, jed­
nak m ożna go dokonać pod  w arun­
kiem, że podział ten jest niezbędny 
do realizacji celów publicznych ( ...)  
Obecnie brak jest takiego celu, bowiem 
Miasto Luboń nie planuje na tym tere­

I '

Jan Olejniczak

EX LIBRIS 
M UZEUM  
BYŁEGO 
OBOZU  
KARNO- 

ŚLEDCZEGO  
W

ŻABIKOWIE;

Exlibris wykonany dla

w iatach 1958-1988 
dla Targów K rajo­
wych w  Poznaniu.
W  1960 r. przygo­
tow ał p lak a t na 
odsłonięcie pom ni­
ka A dam a M ickie­
w icza w  P oznan iu  
oraz w ykonał p ro ­
jek t ep ig rafu  na  
cokole p o m nika .
W  1983 r. zaprojektow ał znak  g ra ­
ficzny M iędzynarodow ych Targów 
P oznańsk ich .

Był zaangażowany w  działalność 
społeczną. N ależał do Związku Pol­
skich A rtystów  Plastyków. Za sw o­
ją  pracę pedagogiczną i tw órczość 
m iał szereg odznaczeń, w śród nich  
Krzyż Kawalerski O rderu  O drodze­
n ia  Polski.

W  lipcu 1994 r. -  na  kilka m ie­
sięcy p rzed  swoją śm iercią -  spisał 
życiorys. Z m arł 28 listopada 1994 r. 
w  Poznaniu.

Robert Wrzesiński

nie prowadzenia inwestycji polegającej 
na wydzieleniu gruntu pod drogę oraz 
wykonania robót budowlanych.

Inform uję również, iż już zosta­
ło zlecone wyrównanie ul. Kalinowej. 
N atom iast u tru d n ien ia  zw iązane 
z w prow adzeniem  ruchu  jednok ie­
runkow ego na ul. Akacjowej zaist­
n iały  w  zw iązku z przebudow ą ul. 
Fabrycznej. U m ow a z w ykonawcą 
inwestycji została zaw arta do końca 
pierw szego kw artału  roku 2010. 
Jednak przew iduje się wcześniejsze 
otwarcie tego układu kom unikacyj­
nego. Dlatego też proszę m ieszkań­
ców o cierpliwość i w yrozum iałość 
( ...) . W iąże się to przede wszystkim 
z bezpieczeństw em  i zachow aniem  
p łynności ruchu  na drodze.

Małgorzata Biadała 
Wydział Spraw Komunalnych
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Ludwik Boczoń ito-wbiii
Niezwykły lubonianin mieszkający w Żabikowie w latach 
1921-1937: pierwszy kierownik polskiej Szkoły Podstawowej 
nr 1 w Luboniu, poseł na Sejm il Rzeczpospolitej w latach 
1928-30 i 1930-35, społecznik działający w wielu strukturach, 
także lokalnych; autor artykułów prasowych, założyciel 
Spółdzielni Budowlanej OSADA w Żabikowie i nowej osady 
o nazwie Bocianowo na terenach dzisiejszego centrum miasta, 
w czasie II wojny światowej członek Związku Walki Zbrojnej 
o pseudonimie „Kaktus” , podobnie jak cała jego rodzina związany 
z Armią Krajową (AK), zastępca szefa Miejskiej Delegatury Rządu 
-  Zakopane „Polski Podziemnej” o pseudonimie „Baca”

W stęp

W
 1918 ,  w  czwartym roku 
wielkiej wojny światowej, 
którą rozpętały cesarskie 
N iem cy z W ilhelm em  II na  czele, 

praw ie wszyscy zdawali sobie spra­
wę, że skończy się to  wielką porażką 
agresora. Latem i jesienią tego roku 
na  polach Francji i Belgii odparto  
ostatnie rozpaczliwe ataki niemieckich 
arm ii, które m iały jeszcze odw rócić 
nieuchronną klęskę. Gdy nadzieje te 
zawiodły, naczelne dowództwo wojsk 
niemieckich 11 listopada 1918 r .p o ­

Ludwik Boczoń -Ż ab ikow o 1.928 r. 
fot. arch. rodzinne Władysława Boczonia

prosiło  o zaw ieszenie broni. W oj­
na  się skończyła, żołnierze w racali 
do domów.

W  W ielkopolsce, będącej od 
ponad  120 lat w  okow ach państw a 
pruskiego, pojaw iły się nadzieje na 
odzyskanie pełnej niepodległości,

Rodzina Boczoniów w  sw oim  dom u przy ul. P iłsudskiego w 1 9 3 5  r., od lewej 
siedzą: Karolina -  żona Ludwika, Ludwik Boczoń, M aria -  córka, s to ją  synowie: 
Tadeusz, W ładysław, S tan is ław  fo t. arch. rodzinne W ładysława Boczonia

tym  bardziej, że w  tym  czasie carska 
Rosja jak  i cesarstw o A ustro-W ę­
gierskie legło w  gruzach. W  Pozna­
niu  27 grudn ia  1918 r. w ybucha 
powstanie wielkopolskie, które szyb­
ko rozszerzyło się na  całą prowincję. 
W  toku  zaciętych w alk ustalono 
zachodnie granice W ielkopolski, 
k tóre zostały potw ierdzone pod  
koniec lutego 1919 r.

W  tym  czasie p rzed  now o p o ­
w ołaną polską w ładzą stanęły  p o ­
w ażne problem y, k tó re  należało  
szybko i solidnie rozwiązać. Jednym 
z tak ich  zadań  było  p rzek sz ta łce­
n ie  szkół n iem ieck ich  na  polskie. 
N ie było  to  tak ie  p ro s te , ja k  się 
w ydaw ało. P rob lem  tkw ił w  tym , 
że zgodn ie  z po lityką  w ładz n ie ­
mieckich, prow adzoną konsekwent­
n ie  od  la t dz iew ięćdziesiątych  
XIX w., w  szkołach  m ogli uczyć 
nauczyciele narodow ości n iem iec­
kiej lub narodow ości polskiej speł­
n iający określone ustaw ą k ry te ria  
lo ja lnośc i w obec cesarza i jego 
w ładz.

K uratorium  poznańskie, k tóre­
m u podlegały szkoły pow iatu  Poz- 
nari-Z achód, po przeprow adzeniu  
w eryfikacji nauczycieli stw ierdziło 
olbrzym i n iedobó r kadry, docho ­
dzący według szacunkowych danych 
naw et do 70%. Aby zapełnić braki, 
przyjm ow ano naw et osoby m łode, 
bez ukończonych studiów  nauczy­
cielskich, zobowiązując je do dalszej 
nauki. Oczywiście, że kadra polskich 
nauczycieli była pe łna  zapału do 
pracy, ale nie miała, poza niektóry­
m i wyjątkami, odpowiedniej wiedzy

Klasa 4  w SP 1 w 1 9 2 7  r. z k ierow nikiem  szkoły -  Ludwikiem  Boczoniem 
fo t. arch. rodzinne W ładysława Boczonia

historycznej, często mów iła gw aro­
wo z licznym i germ anizm am i.

W  tym  trudnym  dla Wielkopol­
ski położeniu  n ieocenioną pom oc 
dała M ałopolska, wówczas nazywa­
na Galicją. To stam tąd, na  zapro­
szenie Poznaniaków , przyjechali 
św ietnie w ykształceni nauczyciele 
oraz siostry zakonne i obejm ow ali 
stanow iska nauczycielskie.

Żona -  Karolina Boczoń -  uczyła w  1 9 2 7  r. ki. 1  f o t  arch. rodzinne W ładysława Boczonia

K ie row n ik  S zko ły  nr 1
Z dokumentów wiemy, że pierw­

si nauczyciele przyjeżdżali z M ało­
polski już w  połow ie 1919 r. i po 
odbyciu rozm owy z kuratorem  -  dr. 
Pollakiem , byli k ierow ani na  k ie­
row ników  szkół. Ludwik Boczoń 
został początkow o skierow any do 
szkoły w  Słońsku pow. Inowrocław. 
Tym czasem  w szkole w Żabikowie 
-  Kolonii, gdzie uczyły się dzieci 
niem ieckie w yznania ewangelickie­
go pod  k ierunk iem  nauczycieli 
niem ieckich, nic się nie zm ieniło. 
Szkoła ta m iała nadal 230 uczniów  
i 4 nauczycieli mieszkających w  b u ­
dynku szkolnym (1919 r.). W  ciągu 
1920 r. N iem cy m asow o sp rzeda­
wali swoje dom y Polakom  i w yjeż­
dżali do N iem iec. Dzieci polskich 
przybywało, a niem ieckich ubyw a­
ło. Ponadto niem ieckim  nauczycie­
lom  w ypow iedziano um ow ę o p ra ­
cę i m ieszkanie szkolne.

1 kw ietn ia 1921 r. (wówczas 
początek  roku  szkolnego) w  szkole 
zam ieszkała rodzina  Boczoniów. 
Pochodzili z Małopolski, gdzie w  Za­
lesiu pow. Nisko Ludwik i jego żona 
Karolina z d. Pawelec uczyli i miesz­
kali w  budynku szkolnym. M ałżeń­
stwo Boczoniów  m iało czwórkę 
dzieci: Marię, W ładysława oraz Sta­
nisława i Tadeusza, którzy, uczyli się

w  SP 1 pod  okiem  rodziców. W  tym  
czasie dzieci polskich było już 250, 
niemieckich 60. Skład nauczycielski: 
K arolina i Ludwik Boczoniowie, 
Józef Pelczer oraz jeden  z daw nych 
nauczycieli niem ieckich, w ładający 
językiem  polskim .

D zia ła lność spo łeczna
Rolę tej patriotycznej pary  n a ­

uczycielskiej w  życiu Żabikow a 
tru d n o  przecenić. Ludność ów cze­
snej w si była bardzo różnorodna: 
większość pochodziła z okolicznych 
wsi, gdzie pracowała na folwarkach, 
sporo było robotników z poznańskich 
i luboriskich fabryk, dużą grupę 
tworzyli też em igranci powracający 
z N iem iec. Praktycznie, oprócz le­
karza, aptekarza i księdza, nie było 
inteligencji. Tę ogrom ną rzeszę lu ­
dzi sercem  przyw iązanych do o d ­
rodzonej Polski Boczoniowie stara­
li się wzbogacić o patrio tyczne za-
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Ludwik Boczoń
sady, jakim i Polacy w inni się kiero­
wać by utrzym ać swą niepodległość 
tak  trudno  zdobytą. Szkoła naucza­
ła pieśni polskich (wtedy umiejętność 
śpiewu w  Żabikowie była znikoma), 
dziew czynki chodziły  w  stro jach  
krakowskich, a chłopcy chłonęli świat 
dziejów  daw nej Polski. Byliśmy 
dum ni, że jesteśmy Polakami. Ta siła 
nam  wtedy nadana, pozwoliła prze­
trw ać m roczne  czasy okupacji h i­
tlerow skiej. To była też w ielka 
zasługa Boczoniów.

Rodzinny dom  Boczoniów wybudowany jako  
jeden z pierwszych na ul. J. P iłsudskiego 
2 3  (obecnie ul. Okrzei 43 ) fo t. arch. ro­
dzinne W ładysława Boczonia

Bucianowo -  osada zaznaczona na
niem ieckie j m apie  z 1 9 4 4  r. 
fo t. arch. P iotr P. Ruszkowski

Jednym  z pierw szych dokonań  
Ludw ika było upo rządkow an ie  
boiska sportow ego (jak m ów iono  
-  s tad ionu) p rzy  ul. Szkolnej, n a  
k tó ry m  o d tąd  odbyw ały się zaw o­
dy g im nastyczne, lekkoatletyczne, 
spo tkan ia  harcersk ie  i członków  
Katolickiego Stow arzyszenia M ło­
dzieży. Z  kró tk iego  życiorysu, jaki 
znajduje się w  księdze przedstaw ia­
jącej posłów  i senatorów  w 1928 r., 
w iem y m .in ., że w 1921 r. założył 
chó r im . Ignacego Paderew skiego 
w Żabikowie, gdzie był długoletnim  
działaczem. G dy w  1927 r. pow sta­
ło Kółko Rolnicze Fabianow o-K o- 
tow o, w  odbyw ających się com ie­
sięcznie zebran iach  w  sali B edno- 
rza (dziś p lac E. B ojanow skiego) 
b ra ł czynny udział Ludwik Boczoń. 
Jego postać  w idnieje  na  zdjęciu 
p rzedstaw iającym  uczestn ików  
pośw ięcen ia  sz tan d aru  (sierp ień  
1927 r. w kaplicy Sióstr Służebniczek 
N M P w Żabikow ie). Z akładał i był 
członkiem : T ow arzystw a dla Po­
p ie ran ia  P rzem ysłu  w  Ż abikow ie, 
Wydziału Powiatowego (kuratorium)

w  Poznaniu , Sejm iku W ojew ódz­
kiego. Był też członkiem  zarządu  
Funduszu Bezrobocia w  Poznaniu. 
Pisał artykuły do „Przyjaciela Ludu”, 
„P raw dy” i „Praw dy R obotniczej”.

Z a ło ż y c ie l S p ó łd z ie ln i 
„O s a d a ”

Ta Spółdzielnia Budow lana za­
łożona 21 września 1924 r. m iała na 
celu: zapew nić sw ym  członkom  
nabycie działek budowlanych, pom óc 
w  w ykonaniu  pro jek tu  arch itek to­
nicznego, łącznie z zatw ierdzeniem  
przez władze, ułatw ić zakup m ate­
riałów  budow lanych po  niższej ce­
nie oraz zbudow ać dom  przez w ła­
sny zespół budow lany. Projekt sta­
tu tu  opracow anego przez Ludwika 
B oczonia podpisało 13 pierwszych 
członków  z Ż abikow a, Lasku, Lu­
bon ia  i W ir, w  tym  było: 4 kierow ­
ników  szkół (oprócz L. Boczonia: 
Bolesław Romanowski z Lasku, Sta­
nisław  Bulsiewicz z W ir i Józef Pel- 
czer z Żabikow a), 6 kolejarzy (Jan 
Przybylski z Lasku, Florian Pawlic­
ki z Lubonia, Stanisław Łączkowiak, 
Stanisław Hajdasz, Franciszek Bździel, 
A ntoni Łączkowiak z Żabikowa), 2 
rzemieślników (Wincenty Łączkowiak 
- stolarz i Ignacy Szakowski -  elek­
tro m o n te r z Żabikow a) i 1 kupiec 
spółdzielczy (Jan C ierniak  z Lubo­
nia).

Ponieważ pom ysł Boczonia był 
na  ówczesne czasy bardzo potrzeb­
ny, spółdzielnia szybko rozpoczęła 
swoją działalność. Przede wszystkim 
w  1926 r. nabyła od  Skarbu Państwa 
część gruntu po  byłej cegielni Krom- 
bacha  (patrz: m apka  obszar „A”). 
Jeszcze w  tym  sam ym  roku sporzą­
dzono  podzia ł na  34 działki o p o ­
w ierzchni 2500 m 2 lub 5000 m 2. 
Wytyczono też ul. Pułaskiego i przy­
stąp iono  do  sprzedaży działek po  
bardzo atrakcyjnej cenie. Za 2500 m 2 
płacono 500 ówczesnych złotych (ok. 
100 dolarów ), co stanow iło  d w u ­
m iesięczny zarobek  ro b o tn ik a  -  
specjalisty w  Zakładach Naprawczych 
Taboru Kolejowego. W iosną 1927 r. 
n a  p o łu d n io w y m  o d c in k u  ul. P ił­
sudskiego (dziś O krzei) rozpoczę­
ły się prace przy wznoszeniu pierw ­
szych dom ów . Inw esto ram i byli 
ludzie zam ożni, bankow cy, adw o­
kaci, nauczyciele i rzem ieślnicy. 
Taka jes t geneza najp iękniejszych 
dom ów  w Luboniu, zaprojektow a­
nych przez Spółdzieln ię „O sada” 
w  tam tych  latach. A rch itek tu ra  
naw iązyw ała do  polskiego stylu 
w ypracow anego  na  obszarze M a­
łopolski.

W  tym  sam ym  czasie Spółdziel­
n ia  zakupiła od  gospodarza A n io ­
ły po le  „B” i w ym ierzy ła  n a  n im  
kolejne 32 działki budow lane. Osią 
całego założenia była now a ulica, 
k tó rą  m ieszkańcy  w  podzięce za 
zasługi i tru d  p rzy  jej zak ładan iu  
nazw ali ul. Ludw ika B oczonia. 
W ładze gm iny  Ż abikow o poparły  
inicjatywę m ieszkańców  i w krótce 
naniesiono ją na mapy. Jednocześnie 
całe to  osiedle o d  1927 r. zaczęto

nazyw ać B ocianów kiem  i także 
w pisano na m apach Żabikowa. N a­
wet niemieccy kartografowie nazwę 
tę w 1943 r. podtrzym yw ali, n ieco  -fó. 
ją  tylko zmieniając na „Bucianowo” ' %  
(pa trz  zdjecie).

Bocianów ko
(Bucianowo 1943 r.)

Budowa dom u rodzinnego
Do 1927 r. rodzina Boczoniów 

mieszkała w  budynku  szkolnym 
SP 1 przy  ul. Poniatowskiego. 
Jednak stale rosnąca liczba 
dzieci szkolnych jak  i p o ­
trzeby własnych dorosłych 
już dzieci, nakłoniły  Lu- * 
dw ika do budow y sie­
dziby rodzinnej. I tak 
powstał piękny dom  przy 
ul. Piłsudskiego 23 (dziś 
O krzei 43) zaprojekto­
wany przez dobrego, lecz 
niestety nieznanego z na­
zwiska architekta. Kolej­
ne dom y budow ane 
w  sąsiedztwie w zorowa­
ły się w  swych rozw ią­
zaniach na pierwowzorze Boczonia. 
W  ten  sposób utw orzono  piękny, 
zachodni odcinek  tej ulicy.

Poglądy po lityczne
L udw ik B oczoń by ł zdecydo­

w anym  ob rońcą  ro b o tn ik ó w  w y­
zyskiw anych przez  kapitalistów . 
D om agał się sprawiedliw ej zapłaty 
i popraw y  w arunków  p racy  a ta k ­
że zm niejszenia bezrobocia . N ale­
żał do  N PR  -  N arodow ej Partii 
R obotniczej (Lew ica) i p isał a r ty ­
kuły  do tygodnika „Praca” m ające­
go swą redakcję przy  ul. Pocztowej 
w  Poznaniu .

Poseł na Sejm  (1 9 2 9 - 
1 9 3 5 )

Ludw ik Boczoń kandydow ał 
z ram ienia N PR  w okręgu w yboro­
w ym  n r  35 obejm ującym  pięć p o ­
w iatów  : poznański, kościański, 
śrem ski, leszczyński i rawicki. Przy 
ogrom nej frekwencji w yborczej 
(89,15%) w  okręgu wybrano 4 posłów, 
w tym  Ludw ika Boczonia. Było to 
wspaniałe zwycięstwo i uznanie dla 
jego osoby i pracy. Sejm II kadencji 
kierow any przez m arszałka Ignace­
go D aszyńskiego został wcześniej 
rozwiązany (1928-1930) i ogłoszono 
następne wybory, w  których Ludwik 
Boczoń został po  raz drug i w ybra­
ny posłem  III kadencji 1930-1935 
kierowanej przez m arszałka W łady­
sława Raczkiewicza. N ieraz przez 
długie tygodnie Ludwik przebyw ał 
w  Warszawie, w  H otelu Sejm owym  
przy ul. Wiejskiej pokój 214.

Swoje p o g ląd y  u jaw n ił m .in . 
w  od ezw ie  g ru p y  p o słó w  o g ło ­
szonej 7 lu tego 1931 r. w  W arsza­
w ie, a sk ie row anej do  dzia łaczy  
licznych rozdrobnionych związków 
zaw odow ych , p isząc: „Podajm y  
sobie dłonie, p o łą czm y  nasze w y­
siłki, zespó lm y szeregi, s tw ó rzm y  
jedno lity , n iezależny, b ezparty jny  
ruch zaw odow y! N iechaj dobro  
państwa i potrzeby klasy robotniczej 
stanowią wspólne dla nas wszystkich 
za ło żen ia  ideowe!

Jak bardzo  hasła te p rzy p o m i­
nają o  p ó ł w ieku późniejsze we-

LUDZIE

F a b r y c z n a

N a z w y  u l i c  z  1 9 3 9  r.■ "
Plan dzisiejszego śródm ieścia  Lubonia z pierwszymi działkami 

wytyczonymi przez Spółdzie lnię Budowlaną „O sada” założoną 
przez Ludwika Boczonia w 1 9 2 4  r. i u licam i z przedwojennym 
nazewnictwem : Kolejowa -  Powstańców W lkp., P iłsudskiego -  
Okrzei, Poznańska -  Żabikow ska, Laskow ska -  Sobieskiego, 

L. Boczonia -  Kopernika oprać. S tan is ław  M alepszak

Na m apie Poznania z oko ło  1 9 3 0  r. 
znajdujem y w Żabikow ie zaznaczoną 

ulicę L. Boczonia -  dziś Kopernika 
fo t. arch. S tan is ław  M alepszak

O k rę g  w yborczy 35. 
W o j e w ó d z t w o  P o z n a ń s k i e .

P o w ia ty ; Poznań, Kośc ian , Śrem , Leszno i Rawicz-

P o słó w  4.

Lud w. Boczoń Wawrzyn Płoszajczak Marcin M llczyńskl Leo”

Wyciąg z księgi Sejm  i  S ena t 19 28- 
1 9 3 3  o podtytu le : Podręcznik zawie­
ra jący wyniki wyborów w wojewódz­
twach, okręgach i pow iatach, podob i­
zny pos łów  sejm owych i senatorów, 
s ta tys tyk i i m apy poglądowe. Autora­
m i 250-stron icow ego opracowania są 
Tadeusz i Karol Rzepeccy, wydany 
w Poznaniu w  1.928 r. przez W ielko­
po lską  Księgarnię Nakładową K. 
Rzepeckiego

zw anie „S olidarności” walczącej 
z k om un izm em  i bezpraw iem .

O sta tn ie  la ta  w  Ż ab ikow ie
Gdy w Iipcu 1935 r. zakończyła się 

III kadencja Sejmu, Ludwik już n i­
gdzie nie w yjeżdżał. Z  tego czasu 
pochodzi m .in. w ykonane w spólne 
zdjęcie całej rodziny. Dzieci już d o ­
rosły: Maria ukończyła studia w dzie­
dzinie filologii klasycznej, Władysław 
ukończył prawo i był dziennikarzem, . 
Stanisław i Tadeusz studiow ali jesz­
cze m edycynę. O to  inne  rodz inne
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wydarzenia z Lu­
bonia:

- 22 lipca 
1934 r. w  rodzin­
nym  d om u  przy 
ul. P iłsudskiego 
23 zmarła w  wie­
ku 76 lat M arian­
na Boczoń - m at­
ka Ludw ika.

- 23 stycznia 
1936 r. najstarszy 
syn W ładysław 
Boczoń bierze 
w Żabikowie ślub 
cywilny z W andą 
Zerbst. Teściowie 
jego: Karse Zerbst 
-  m alarz i Klara 
zd. Kowalakwraz 
z córkam i Zofią 
i W andą wynaj­
mowali „latowe” 
mieszkanie w  Ża­
bikowie (przypusz­
czalnie w dworku 
nauczycieli sióstr 
Frydrychówien 
przy u l Cieszkow­
skiego)

- 6 m arca 1936 r. ślub w koście­
le pw. św. Jana Bosko zawarty w obec­
ności ks. Stanisława Streicha. Była 
kom pania honorow a „Strzelca”, trzy 
miejscowe orkiestry, chór im . Igna­
cego Paderewskiego, a wesele w domu 
ojcow skim  przy ul. Piłsudskiego.

- 6 m aja 1936 r. podczas p o ­
w rotu  z podróży  poślubnej do Ju­
gosławii, W anda Boczoń lecąc sa­
m olotem , poczuła się źle. Stwier­
dzono nieuleczalną chorobę p łuc 
(rak) i po  długiej chorobie zm arła 
11 sierpn ia  1936 r. w  dom u teścia 
Ludwika, m ając zaledwie 21 lat. 
W ładysław  bardzo cierpiał po stra­
cie żony.

-1937 r. Ludwik Boczoń p rze­
chodzi na emeryturę, sprzedają dom  
w L uboniu i wyjeżdżają w rod z in ­
ne strony -  do M ałopolski -  za­
m ieszkują w  Zakopanem . W  P o­
znaniu  zostaje W ładysław , k tóry  
Jest szefem wojskowego kon trw y­
w iadu na  po łudn iow ą W ielkopol- 
skę, ścigając aż do w ybuchu II 
w ojny niem ieckich szpiegów i dy- 
wersantów.

Zakopane
Tu rozpoczyna się działalność 

Ludwika Boczonia i jego rodziny 
w walce z agen turą  niem iecką na 
Podhalu  (1939-1945). Jest to cie­
kawa h istoria rodziny, k tórą p rzed­
stawimy w odrębnym  odcinku „WL”. 
Należy tylko nadm ienić, że Ludwik 
Boczoń w raz z całą rodziną wstąpił 
do konspiracyjnej organizacji pod  
nazwą „Komenda Obrońców Polski”, 
założonej jesienią 1939 r. w  K ra­
kowie przez płk. Nowaka -  „R oba­
kowskiego” oficera O ddziału  II 
Sztabu G łów nego W P przybyłego 
z Warszawy. Placówka zakopiańska 
Jako kom órka w ywiadu i kon trw y­
w iadu wojskowego nosiła k ry p to ­
n im  S-3 i podlegała kom endzie 
w Krakowie.

Bardzo w ażną i ciekawą posta- 
cią był syn Władysław, który  w cza­

Fragm ent zdjęcia z uroczystośc i pośw ięcenia  sztandaru 
Koła Śpiewu im . Paderewskiego. Ludwik Boczoń siedzi 

drugi z prawej

sie II w ojny  p e łn ił ro lę „w tyczki” 
i pod  nazw iskiem  R ichard W agner 
-  w  ran d ze  p o ru czn ik a  pracow ał 
w  latach 1940-1944 w A bwehrstel- 
le Breslau. Mając dostęp do tajnych 
dokum entów , w  ty m  do w ykazów  
agentów  n iem ieckich  działających 
w  polskiej konspiracji (a więc zdraj­
ców) przekazyw ał je  placów ce S-3. 
Dzięki tem u  kilkudziesięciu zdraj­
ców z Podhala, K rakowa i W arsza­
w y zostało  przez  sądy A rm ii K ra­
jow ej skazanych n a  śm ierć  i z li­
kw idow anych. Z  kolei R ichard  
W agner p rzekazyw ał N iem com  
spreparow ane przez AK in fo rm a­
cje i raporty . W ojenne losy W ła ­
dysław a zosta ły  op isane  przez  
A lfonsa F ilara  w  książce pt. N asz  
człow iek w  A bw erze  w ydanej 
w  2004 r.

(ciąg dalszy nastąpi...)
Stanisław Malepszak 
P iotr P. Ruszkowski

Pełniejsze odkrycie postaci 
Ludwika Boczonia jest m .in. efek­
tem  wydanej przez Stowarzyszenie 
K ulturalno-O św iatow e „Forum  
Lubońskie” książki 200 lat oświa­
ty w  Luboniu. Ludwik Boczoń to 
kolejna niezwykła po Kazimierzu 
G rendzie czy Józefie W aw rzynia­
ku osoba zw iązana z lubońską 
oświatą, którym i chlubić się mogą 
rodzim e szkoły. M oże w arto więc 
teraz, po  kilkudziesięciu latach 
PRL-u, w ym uszonego m ilczenia 
o przedwojennych patriotach Pol­
ski, pochylić się nad  ich życiem 
i nadać im  godniejszy lokalny wy­
miar, w łaśnie tu, w  m iejscu gdzie 
działali, tw orząc dzieje naszego 
m iasta. O bow iązek ten spoczywa 
na naszym  pokoleniu, k tóre m a 
wiele do nadrobienia. Często szu­
kam y przecież godnych patronów, 
by nadać nazw ę ulicy, organizacji 
lub jakiejś placów ki w Luboniu.

Jubileusze w ZNP

R
ok 2009 jest dla nauczycieli 
związkowców bardzo ważny. 
Przede wszystkim obchodzimy 
70. rocznicę powstania Tajnej O rga­

nizacji Nauczycielskiej (TO N), k tó­
ra  pow stała w  październiku 1939 r. 
w  Warszawie. O d pierw szych dn i 
okupacji hitlerowskiej TO N  orga­
nizow ała tajne nauczanie, pom oc 
dla nauczycieli, ukryw ała poszuki­
w anych przez Niemców, pom agała 
osadzonym w więzieniach i obozach. 
Mimo grożących kar nauczyciele słu­
żyli młodzieży. Tysiące z n ich  stra ­
ciło życie w  obozach i w ięzieniach 
gestapo.

D oceniając tru d  i bohaterstw o 
nauczycieli TON , Związek N auczy­
cielstwa Polskiego ufundow ał przed 
swoją siedzibą w  Warszawie pom nik 
jako dowód wiecznej pamięci. Człon­
kowie naszego O ddziału ZN P rów ­
nież dołożyli swoją cegiełkę.

N a terenie naszego m iasta też 
m am y takich  cichych bohaterów. 
Niestety, większość z n ich nie żyje. 
Chcielibyśmy przybliżyć ich sylwet­
ki społeczności Lubonia. Pamiętamy: 
B arbarę i W aleriana Kitów, Zofię 
Niwińską-Proniewską, Mieczysławę 
Kominkową. M am y zaszczyt w spół­
pracow ać z Paniam i: Ireną Rogale- 
wicz i H anną Kuryłło.

Mieczysława Kominek

U
rodziła się 26 grudnia 1913 r. 
w  m iejscowości C astrop 
(Niemcy), jako córka Waw­
rzyńca i Marii Jakubek. Egzamin doj­

rzałości zdała 17.06.1933 r. w  Semi­
narium  Nauczycielskim w Poznaniu, 
a w  1966 r. ukończyła Studium  N a­
uczycielskie w  Poznaniu, k ierunek  
historia i wychowanie obywatelskie. 
O d 1.09.1933 r. do 30.06.1934 r. od­
bywała bezpłatną praktykę w Szkole 
Podstawowej w  K otlinie, pow. Ja­
rocin. Później, do 1.02.1935 r. była 
bezrobotna. Pracę podjęła w Pieka- 
rzewie, pow. Jarocin, a następnie od 
1.09.1936 r. do 30.06.1937 r. otrzymała 
kontrakt w  Łubowie, pow. Gniezno. 
N a etacie w  Łubowie pracow ała od 
1.07.1937 r. do 1.09.1939 r. W  paź­
dzierniku 1936 r. Arcybiskup Gnieź­
nieński i Poznański A ugust H lond  
udzielił Mieczysławie Jakubkównie 
misji kanonicznej do nauczania re- 
ligii w  szkołach pow szechnych na 
czas do 14.10.1938 r„ a 5.07.1946 r. 
na następne pięć lat.

17 k w ie tn ia  1939 r. zd a ła  eg ­
zamin praktyczny i 1 wrześnial939 r. 
została stałą nauczycielką publicz­
nych szkół pow szechnych. W  cza­
sie o k u p ac ji h itle ro w sk ie j, o d  
5.10.1939 r. do  1.03.1940 r. by ła  
nauczyc ie lką  w  po lsk ie j szkole  
w  Łubow ie bez n au k i języka p o l­
skiego, h is to r i i i g eografii. G dy  
1.09.1940 r. zo sta ła  zw o ln io n a , 
ro zp o czę ła  w  Ja ro c in ie  ta jn e  n a ­
u czan ie , k tó re  k o n ty n u o w a ła  do  
4.08.1944 r. P o tw ierdz ił to  Z w ią­
zek B ojow ników  o W olność i D e­
m okrację  (Z B oW iD ) Z arząd  Wo-

Sylwetki naszych członków TON 
przybliżymy w  kolejnych num erach 
„Wieści Lubońskich”.

Druga ważna rocznica to 50-lecie 
Sekcji Emerytów i Rencistów w  Wiel- 
kopolsce, k tóra  przypada we w rze­
śniu. Nasza lubońską sekcja powsta­
ła w  1977 r. Pierwszym jej przew od­
niczącym był Walerian Kita (od 1977 
do 1984). N astępnie jego obow iąz­
ki przejęła Zofia Niwińska-Proniew- 
ska (od 1984 do 1990). O d czerwca 
do październ ika 1990 r. funkcję tę 
pełn iła  W anda Turczyn, a  od  paź­
dziernika 1990 do października 1994 r. 
-  M arian B iderm an. O d 1994 r. do 
chwili obecnej Sekcją kieruje M ał­
gorzata O kulicz-K ozaryn.

W  latach 1994 -1998  sekretarzem 
Sekcji była A nna Rost, a  skarbnikiem 
H anna Kuryłło. O d 1998 rolę skarb­
nika powierzono: Elżbiecie Kosmacz 
i od  1.01.2001 r. -  Halinie W ilkow- 
skiej, a sekretarzem  była w tedy Bo­
żena Kubicka.

Członkowie Sekcji spotykają się 
kilka razy w  roku. Chętni biorą udział 
w  wycieczkach. C horzy o trzym ują 
wsparcie.

Z  okazji jubileuszu spotkam y się 
15 października.

M.O-K

M ieczysława Kom inek

jew ódzki w  P ozna­
n iu  (zaśw iadczenie 
z 6 .08 .1976 r.).

Po wojnie, od 12 
lutego do 1 kwietnia 
1945 r. była nauczy­
cielką w  Jarocinie, 
a od  6.04.1945 r. do 
31.08.1971 r. w  Szko­
le Podstawowej w Łu­
bowie, skąd przeszła 
na emeryturę. W  la­
tach 1972-73 oraz 
1974-75 prow adziła 
w  Łubowie Ognisko 
Przedszkolne.

Przez wszystkie lata p racy  była 
członkiem  Związku Nauczycielstwa 
Polskiego. Po przejściu na  em ery ­
tu rę  należała do Sekcji Em erytów  
i Rencistów  dzielnicy G runw ald  
w Poznaniu, a od  9.03.1984 r. do 
Sekcji Em erytów  i Rencistów w Lu­
boniu. O d 16.06.1976 r. była człon­
kiem  ZBoW iD w Luboniu. Za swo­
ją pracę o trzym ała odznaczenia: 
O dznaka H onorow a Za Zasługi 
w Rozw oju W ojewództwa Poznań­
skiego (1969); Z łoty Krzyż Zasługi 
(1970); Złota O dznaka ZN P (1976); 
M edal Komisji Edukacji Narodowej 
(1981); Krzyż Kawalerski O rderu  
O drodzen ia  Polski (1985); O dzna­
ka za Tajne N auczanie (1985).

Zm arła w Gnieźnie 12 listopada 
1992 r.

M. Okulicz -  Kozaryn

Tekst opracowano na podstawie 
dokum entów  i relacji córki M arii 
Ewy

95
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Realizując funkcję kronikarskie­
go odnotowywania i przypom ina­
nia ważnych zdarzeń dotyczących 
Lubonia, prow adzim y rubrykę 
„Kalendarium lubońskie”. Przed­
stawiamy fakty, które miały miejsce 
w konkretnych miesiącach 5, 10, 
15... lat temu.

Kalendarium
lubońskie

lip iec  -  o k rąg łe  roczn ice

9 0  la t tem u
■ 9 lipca 1919 r. August Cieszkow­
ski aktem darowizny oddał folwark 
w Żabikowie na potrzeby Uniwer­

sytetu Poznańskiego (był w posia­
daniu  uczelni do 1951 r.).

50  la t tem u
■ 25 lipca 1959 r. rozpoczęto roz­
budowę Szkoły Podstawowej n r  2, 
polegającej na dobudowie południo­
wego skrzydła (dziś od strony OSP). 
Po 27 miesiącach robót oddano do 

użytku 11 sal szkolnych.

2 0  la t tem u
■ 7 lipca 1989 r. powstał Samorzą­
dowy Komitet Obywatelski (SKO), 
k tó ry  m iał na  celu odbudow anie 
autentycznego samorządu lokalnego 
oraz przygotow anie wolnych, de­
mokratycznych wyborów do Rady 
M iasta. P rzew odniczącym  został 
K rzysztof M oliński.

■ 20 lipca 1989 r. nadano drodze 

gruntowej przy bocznicy kolejowej 
do  Poznańskich Z akładów  C h e­

micznych, odchodzącej od ul. Armii 
Poznań (wówczas Dzierżyńskiego), 

nazwę ul. dr. R om ana Maya.

1 5  la t tem u
■ 5 lipca 1994 r. odbyła się pierw ­
sza sesja Rady M iasta drugiej ka­
dencji. N a burm istrza  Lubonia 
ponow nie w ybrano W łodzim ie­

rza K aczmarka.

no

■ W  lipcu 1994 r. przy Taniej 
Jadłodajni pow stał Klub Seniora 
Przyjaciel.

Mieszkańców, organizacje oraz 
instytucje prosim y o uzupełnianie  
naszego kalendarium  i przesyła­

nie informacji: telefonicznie, li­

stownie, pocztą elektroniczną lub 

osobiście.
oprać. HS

Powstańczy sztandar
W sobotę, 20 czerwca o godz. 11  po raz pierwszy od 41 lat 
rodziny mogły zobaczyć Sztandar IV Kompanii Marynarzy 
Powstańców Wielkopolskich

L
os sztandaru i aktu erekcyjnego 
należą do bardzo niezwykłych. 
W ielkopolskie M uzeum  W oj­
skowe w Poznaniu udzieliło gościny 

rodzinom  IV K ompanii M arynarzy 
bosmana Adama Białoszyńskiego (do­
wódcy w Powstaniu W lkp.) i zapre­
zentowało ten jeden z najcenniejszych 
eksponatów muzealnych. Chorągiew 
i inne pam iątki związane z m aryna­
rzam i z Powstania W ielkopolskiego 
1918-19 przedstawił kustosz muzeum, 
Tadeusz Jeziorowski. -  Ten sztandar 
identyfikuje Polaków -  tłum aczył.

C horągiew  została pośw ięcona 
w  1933 r. w  15. rocznicę zwycięskie­
go Powstania W ielkopolskiego i za­
kopana w  1939 r. w skrzyni na tere­
nie dzisiejszej Kliniki Ortopedycznej 
A M  w  P oznaniu  przez członków  
pocztu  Stefana Strojnego (kuzyna 
dziadka ks. kanonika Karola Binia- 
sia -  proboszcza lubońskiej parafii 
pw. św. Jana Bosko) i W ładysław a 
Kozłowskiego, gdyż za posiadanie 
jakichkolwiek atrybutów żołnierskich 
groziła wówczas kara  śm ierci. Po 
wojnie, w  1946 r. została wydobyta

M ocno zniszczony sztandar marynarzy 
z Powstania W ielkopolskiego 
fo t. M onika Krzyżańska

Uhonorowanie „Wieści”
w  P o zn an iu  z u dz ia łem  
p rzedstaw icie li w ładz 
i o sob istośc i ze św iata 
gospodark i, nauki i kul- 
tu ry  o raz  m ediów .

D o tej p o ry  p re s ti­
żowe godło jakości Najlepsze w  Pol­
sce otrzym ały 543 podm io ty  w  k ra­
ju , w śród  k tó ry ch  od n o to w ać  
m ożna  jedyn ie  k ilka ty tu łów  p ra ­
sowych, m .in. „Głos W ielkopolski” 
i O gó lnopo lsk ie  P ism o  A g rob iz ­
nesu  A grobazar z  W arszawy. Spo­
śród  czasopism  lokalnych „Wieści 
L ubońsk ie” są p ierw sze. W śró d  
lau rea tów  obecnej edycji byliśm y 
też jedyni z naszego m iasta. W cze­
śniej, w śród  odb io rców  certy fika­
tów  było 6 firm  z L ubonia: P ie ­
karnia -  C ukiernia A nika  (2000 r.), 
PH U  Paracelsus, N iedźw iedź-Lock  
i R O M -V IT  (2001 r.), Przedsiębior­
stwo Usług Komunalnych Kom-Lub 
(2005 r.) i Zakład Fryzjerski D am - 
sko-M ęski z ul. S ikorskiego. Ten

i przechowywana przez pozostałych 
przy życiu członków  koła. Praw do­
podobn ie  w ym ieniono wówczas 
drzew ce i zw ieńczenie. Sztandar 
w idziany był w  1965 r. n a  odsłonię­
ciu pom nika  Pow stańców  W ielko­
polskich w  Poznaniu. 4 czerwca 
1968 r. został p rzeka­
zany do zbiorów Muzeum 
Narodowego w  Pozna­
n iu  przez Stefana Ja- 
błockiego i Nowackie­
go z Poznania. W 1980 r. 
pierwszą, a w  1981 r. 
drugą część aktu erek­
cyjnego przekazał Ze­
non  Kozłowski -  syn 
pow stańca wielkopol­
skiego m arynarzy  -  
W ładysław a Kozłow­
skiego.

Moderatorem obec­
nego spotkania był 
Teofil Różański -  ma-
rynista i zbieracz pamiątek związanych 
z wielkopolskimi m arynarzam i już 
od ponad 20 lat. M imo że nie pocho­
dzi z rodzin marynarskich (jego ojciec 
służył w  Pow staniu W ielkopolskim 
w  piechocie) w  1993 r. założył Koło 
Rodzin Marynarzy. Stara się również 
o to, by jedna z kierskich lub poznań­
skich szkół nosiła im ię bosm ana 
A dam a Białoszyńskiego. Spotkanie 
zorganizował wiceprezes Koła Rodzin 
M arynarzy -  Jacek Krzyżański -  
mieszkaniec Lubonia. Z  pozostałych 
rodzin Adama Białoszyńskiego miesz­
kających w  Luboniu gościliśmy pra­
wnuczki: Monikę Krzyżańską i Agniesz­
kę Kasztelan z mężem Robertem, ich 
kuzynkę -  Dominikę Krzyżańską oraz 
Stefana M adalińskiego, który  odby­
wał służbę wojskową w m arynarce

sam  konkurs dotyczy rów nież lau ­
reatów statuetek Hipolita. W  2001 r. 
o trzy m ała  ją  P iek arn ia  -  C u k ie r­
n ia  A nika , a w  2002 r. lubońsk ie  
K onsorc jum  D ystry b u to ró w  W y­
ro bów  T ytoniow ych. W  2006 r. 
odb io rcą  H ipolita  i ty tu łu : W ybit­
na O sobowość Pracy O rganicznej 
był lubon ian in  Zdzisław  M iedzia- 
rek -  długoletni dyrektor Zakładów 
HCP, a k ilka lat p rzed  n im  -  S ta­
nisław Butka. W  tym  roku zaszczyt­
ne w yróżn ien ie  Lidera Pracy O r­
ganicznej p rzypadło  prof. A dam o­
w i H am ro low i -  rek to row i P o li­
tech n ik i Poznańsk iej.

O trzym ując  w yróżnien ie  od 
najbardziej w ym agającego ju ry  
-  konsum entów  -  „Wieści L uboń­
skie” dołączyły do  prestiżow ego 
grona użytkow ników  godła Najlep­
sze  w Polsce.

red

wojennej w  Ustce. Przybył również 
sekretarz Zarządu Towarzystwa Pa­
mięci Powstania W ielkopolskiego 
-  P iotr Wojtczak. W  prezentacji 
uczestniczyli też przebrani za ówcze­
snych m arynarzy członkowie W iel­
kopolskiej Grupy Miłośników Histo­
rii Wiarus -  Jan Przybysz (który 
również odbywał służbę w m arynar­
ce wojennej) i jego syn Robert (pa­
sjonat m arynistyki). N a spotkaniu 
gościł też mój ojciec, 87-letni Stefan 
Krzyżański z Kiekrza, który osobiście 
znał Adama Białoszyńskiego. Bosman

Pam iątkowe zdjęcie na tle  sztandaru, pod którym walczyli przod­

kowie także lubonian fo t. M onika Krzyżańska

zlecił ojcu i jego koledze o nazwisku 
Paczkowski we w rześniu 1939 r. za­
kopanie skrzyni z pam iątkam i i do ­
kum entam i na swojej posesji. Na 
pewno podejm iem y próbę jej wydo­
bycia.

Po zakończeniu spotkania w  m u­
zeum  i wpisania się do pamiątkowej 
kroniki rodziny A dam a Białoszyń­
skiego i jego brata Stanisława (za­
stępca oficera sztandarowego w  1933 r.) 
udały się na ul. W rocławską 18 pod  
tablicę upam iętniającą spisek m a­
rynarzy 5 grudnia 1918 r. pod  prze­
w odnictw em  Adama Białoszyńskie­
go i złożyły tam  kwiaty. Spotkanie 
zakończyło się wspólną wizytą w  jed­
nej z poznańskich kaw iarni na Sta­
rym  Mieście.

Jacek Krzyżański i Jakub Skrzypczak
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Rekordowy rajd forteczny
13  i 14  czerwca odbyła się ósma edycja Lubońskiego Rajdu 
Rowerowo-Pieszego Ś ladam i Historii przygotowanego przez 
Sekcję Historyczną Towarzystwa Miłośników Miasta Lubonia przy 
współpracy z innymi organizacjami społecznymi oraz 
instytucjami. Impreza pod każdym względem była rekordowa...

L
uboński rajd  jest, jak  dotąd, 
jedyną cykliczną imprezą w Po­
znaniu, w trakcie której można 
od ośm iu lat zw iedzać n iedostępne 

na  co dzień  dla turystów  forty  ze­
w nętrznego pasa um ocn ień  XIX- 
wiecznej twierdzy. Jej początki sięgają 
1872 r„ k iedy to  podjęto  decyzję 
o m odern izacji istniejących tutaj 
um ocn ień  poligonalnych. W  tym  
roku dotychczasow a form uła rajdu 
została znacznie rozszerzona i po  
raz pierw szy im preza odbyw ała się 
przez dwa dn i pod  nazwą Forteczny 
W eekend  w  ram ach  akcji Poznań  
za  p ó ł ceny! koordynow anej przez 
Poznańską Lokalną Organizację Tu­
rystyczną. P artneram i Sekcji H i­
storycznej TM M L w  jej realizacji 
była G rupa R ekonstrukcyjna Sala­
m andra, Poznańska G rupa R ekon­
strukcji H istorycznej Warta, W ro- 
nieckie Stowarzyszenie H istoryczne 
Historica, W ielkopolska G rupa M i­
łośników Historii Wiarus, Stowarzy­
szenie Kawaleryjskie im . 7. Pułku 
Strzelców Konnych W ielkopolskich, 
G rupa R ekonstrukcji H istorycznej

Przez trzy la ta  oprowadzanie po fo r­
tach w  trakc ie  rajdu odbywa s ię  w  hi­
storycznych m undurach, co w ogrom ­
nym stopniu  uatrakcyjn ia przekaz. Na 
zdjęciu na pierwszym plan ie pruscy 
generałow ie ogłaszający wyniki quizu 
wiedzy o fo rtyfikacjach , w tle  elewacja 
koszar szyjowych fo rtu  VIII a fo t. Bar­
tek  S kotn icki

cies2y°adU'^ rri 2ainte resow aniem  zwiedzających 

nggo w -Slę reP'ika po lskiego sam ochodu pance
zor 1 9 3 4 ,, fo t. M onika Krzyżańska

w  barw ach 7. D yw izjonu A rtylerii 
Konnej W ielkopolskiej, Szw adron 
P ancerno-M otorow y II RP, Sekcja 
Rowerowa U nilever Polska SA, A u­
tom obilk lub W ielkopolski, a także 
Poznańska Lokalna Organizacja Tu­
rystyczna i W ielkopolskie M uzeum  
W alk Niepodległościowych. Patro­
nat honorow y nad  im prezą objął 
W ojew oda W ielkopolski -  P io tr 
Florek oraz B urm istrz M iasta Lu­
boń  -  D ariusz Szmyt, m edialnie 
patronow ała: W ielkopolska Tele­
w izja Kablowa, Polska The Times 
Głos Wielkopolski, O dkrywca, W y­
dawnictwo Forteca, Radio Merkury, 
R adio Afera, R adioaktyw ne.pl oraz 
E poznań.pl. Inicjatyw ę finansow o 
w sparł U rząd M iasta Poznania oraz 
U rząd M iasta Luboń.

Zw iedzanym  obiektem  był fort 
pośredn i V III a na  G órczynie zre­
alizowany w latach 1887-1896 w  dru­
gim  etapie budow y poznańskiej 
tw ierdzy fortow ej i reprezentujący 
typ pruskiego, standardow ego fortu 
pośredniego now ego typu. Był on 
gruntow nie m odernizow any bezpo­
średnio  p rzed  w ybuchem  I wojny 
światowej oraz latem  1939 r. Posia­
da zachow aną jed n ą  z nielicznych 
kopuł pancerno-betonow ych  oraz 
wiele elem entów  oryginalnego w y­
posażenia.

Pogoda dopisała i w  bezpłatnym 
zw iedzan iu  fo r tu  uczestn iczy ła  
rekordow a liczba osób. W  siedm iu 
g ru p ach  obejrza ło  go p o n ad  1500 
zainteresow anych. N ajstarszy m iał 
85 lat, n a to m ias t na jm łodszy  rok. 
W śró d  n ich  dom inow ali W ie lko ­
po lan ie , ale u czestn icy  przybyli 
także  z innych  zakątków  naszego 
kraju, m ożna chociażby w ym ienić 
tak ie  m iasta  jak: G orzów  W ielko­
po lsk i, Kalisz, Łódź, Szczecin, 
O born ik i Śląskie, W arszawę, W ro­
cław  oraz Z ieloną G órę. Byli także 
Szw edzi, H iszpan ie  o raz  N iem cy, 
przez to  im preza uzyskała m iędzy­
na ro d o w y  charak ter. W szyscy 
o trzym ali pam iątkow e kartk i oraz 
m ateria ły  in form acyjne dotyczące 
zw iedzanego  obiek tu .

N a zwiedzających po raz pierw ­
szy obiekt tego typu największe 
wrażenie wywoływały rozmiary dzieł 
porów nywalne z założeniam i u rba­
nistycznym i. Przykładowo najdłuż­
szy podziem ny chodn ik  fortu  VIII 
a liczy około 140 metrów, natom iast 
jego szerokość od  strony m iasta 
w ynosi około 230 m etrów  -  dla p o ­
rów nania bok  Starego Rynku w  Po­
znaniu m a około 140 metrów. M imo 
ogrom nej kubatu ry  jest on  s tosun­
kow o słabo w idoczny z zew nątrz, 
gdyż nadziem ie porasta  bu jna ro ­
ślinność.

N a placu bron i przygotowano 
niewielką ekspozycję dotyczącą h i­
storii oraz architektury obiektu,

a także walk, które toczyły się o nie­
go podczas II w ojny światowej. 
Nowością było w  tym  roku stoisko 
księgarskie z literaturą o charakterze 
m ilitarnym . Uczestnicy m ogli także 
posilić się grochów ką z wojskowej 
kuchni polowej oraz wziąć udział 
w  quizie w iedzy o fortyfikacjach. 
N agrodam i były m .in. atrakcyjne 
książki, prenum eraty  czasopism, 
mapy, smycze, kubki oraz koszul­
ki.

O grom ną atrakcją od 2006 r. jest 
oprow adzanie po  fortach  w h is to ­
rycznych m undurach  oraz przygo­
towywane inscenizacje historyczne, 
będące, co po tw ierdzają opinie 
uczestników, bardzo efektowną i jed­
nocześnie efektywną form ą przeka­
zyw ania w iedzy historycznej. W ar­
to  zaznaczyć, że na  pozytyw ną rolę 
tego coraz popularniejszego w  naszym 
kraju  odtw órstw a historycznego 
(historical reenactment) wskazują 
także naukow cy zajm ujący się tego 
typu problem atyką.

O p ró cz  załogi fo r tu  w  h is to ­
rycznych m u n d u rach  z la t I w ojny 
św iatow ej, im prezę  ua trak cy jn ili 
także kawalerzyści na koniach, obóz 
wojskowy, a także zabytkow y Pol­
ski Fiat 508 Junak, m otocykle oraz 
rep lika polskiego w ozu p an ce rn e ­
go w zór 1934. W ieńcząca  ra jd  
in scen izac ja  h is to ry czn a  p rezen ­
tow ała  po tyczkę w ojsk  po lsk ich  
i n iem ieck ich  w trakc ie  kam pan ii 
w rześniowej w  1939 r., naw iązując 
tym  do  70. roczn icy  w ybuchu  
II w ojny  św iatow ej. O bejrza ło  ją  
k ilka tysięcy  osób, w zięło  w  niej 
n a to m ias t u d z ia ł p o n a d  80 insce- 
nizatorów .

Rajd forteczny stanow i dosko­

Jedna z najbardziej oczekiwanych chw il przez uczestn ików  imprezy, czyli możli­
wość zrobienia sob ie  zdjęć z przebranym i w  m undury inscen izatoram i 
fo t. Robert M enesiak

nały  p rzyk ład  in teg rac ji z jednej 
strony  środow iska pasjonatów  for­
tyfikacji, m ilita rió w  i tu ry styk i, 
z d rug ie j stow arzyszeń  o ró ż n o ­
rodnym  charak terze, w  ty m  także 
g rup  rekonstrukcy jnych . E fektem  
są m iędzy  in n y m i o b ecn e  p race  
nad  stw orzen iem  w spó lnej o rg a ­
nizacji o nazw ie: Tw ierdza i daw ­
ny garnizon Poznań, mającej w  za­
m ie rzen iu  stanow ić  siln iejszego 
i efektywniejszego p artnera  w k o n ­
tak tach  zew nętrznych .

Niem iecki obóz w ojskowy rozlokowany na 
placu broni, na pierwszym plan ie karabin 
maszynowy MG 4 2  fo t. Karolina Bąkowska

Dwudniową imprezę zakończyła inscenizacja h is to ­
ryczna prezentująca potyczkę w ojsk po lsk ich i nie­
m ieckich w trakc ie  kam panii wrześniowej 
w  1 9 3 9  r., nawiązująca do 70 . rocznicy wybuchu 
II wojny św iatow ej fo t. Karolina Bąkowska

Bardzo budujący jest natom iast 
fakt coraz większego zainteresowania 
tego typu im prezam i. Mają już swo­
ich stałych odbiorców, ale ciągle 
pojawiają się także nowe osoby. W śród 
uczestników jest nie tylko młodzież, 
ale także dziadkowie z wnukami, całe 
rodziny. Być może w  końcu potencjał 
poznańskich obiektów zostanie do ­
ceniony i właściwie wykorzystany...

Przemysław Maćkowiak 
wiceprezes TMML, 

prowadzi Sekcję Historyczną
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Forum Społeczne Lubonia Mateusz Ziółko po raz drugi

W
e wtorek, 16 czerwca w sali 
bankietowo-konferencyjnej 
Lacerta (ul. Przy Autostra­
dzie 9) odbyło się I Forum Społeczne 

Lubonia. Jego organizacji podjęła się 
Fundacja Pom ocy R odzinie, k tóra 
działalność swą rozpoczęła niedaw­
no, bo 12 maja br. Obecnie Fundacja 
za trudn ia  trzy  osoby: R obert C hu- 
dzicki -  prezes (właściciel lubońskiej 
firmy U-Tec), A leksandra Kosowicz

Prezes Fundacji Pomocy Rodzinie -  R. Chudzicki rozpoczyna pierwsze Forum 
fo t. Hanna S iatka

-  koordynator projektów oraz Piotr 
W oszczyk -  specjalista ds. m arke­
tingu i reklamy. Celem Fundacji jest 
niesienie wszelkiej pomocy rodzinom 
zam ieszkującym  teren  aglom eracji 
poznańskiej. Aby na  dobre „wystar­
tow ać” z projektem , przygotow ano 
społeczne forum , do udziału w któ­
rym  zaproszono osoby korzystające 
już ze w sparcia Fundacji, ale także 
ludzi chcących w spom óc jej dzia­
łalność, przedstawicieli rozm aitych 
organizacji czy ekspertów skłonnych 
zabrać głos w w ielu w ażnych dzie­
dzinach życia.

Konferencja rozpoczęła się o godz. 
9.30 (uroczystym  otw arciem  obrad 
przez prezesa R. Chudzickiego oraz 
w ystąpieniem  bu rm istrza  Rafała 
M arka), a zakończyła ok. godz. 19. 
W ygłoszono ponad  30 różnych re­
feratów  skupionych w okół p rob le­
matyki naszej lokalnej społeczności. 
Szczególnie dużo uwagi pośw ięco­
no kw estiom : agresji (H alina Kute- 
reba z Polskiego C en trum  Mediacji 
oraz Joanna Sowińska, pedagog), 
karierze i rozw ojow i osobistem u 
(M onika D anelska z D epartam entu  
W drażania Program u Regionalnego

Koncert M ateusza Zió łki 
fo t. M arta  Akuszewska40

działającego przy Urzędzie Marszał­
kow skim  w Poznaniu, D agm ara 
Żuław ska z Powiatowego U rzędu 
Pracy oraz pracow nicy Fundacji -  
A leksandra Kosowicz i P iotr Wosz- 
czyk), bezrobociu  (M ałgorzata Pa­
te r -  doradca zawodowy, d r  Teresa 
C hirkow ska-Sm ola -  psycholog 
pracy z Instytutu Psychologii UAM 
w Poznaniu), specyfice regionu (Ire­
na Skrzypczak -  radna powiatowa,

D ariusz Sidorski -  kurator sądowy, 
policjant), w olontariatow i (m .in. 
A nna Rudawska z Wydziału Oświa­
ty  Urzędu Miasta Poznania na tem at 
w olontaria tu  podczas M istrzostw  
Europy w  Piłce Nożnej 20121), w y­
chowaniu dzieci, niepełnospraw no­
ści (m .in. K rzysztof Rodew ald -  
w spółautor książki Delfin z  szafiru) 
oraz uzależnieniom we współczesnym 
świecie (działania G m innej Komisji 
R ozwiązywania P roblem ów  A lko­
holowych).

Po każdym  punkcie program u 
odbywały się dyskusje, w  których 
udział brali zaproszeni goście. Dzię­
ki n im  organizatorzy forum  chcieli 
poznać rzeczywiste potrzeby i ocze­
kiwania mieszkańców Lubonia oraz 
okolic. W  ten sposób szczególnie 
wskazano na konieczność współdzia­
łania na rzecz powstrzym yw ania 
przemocy, alkoholizmu w rodzinach 
czy zajmowania czasu wolnego m ło­
dzieży poprzez przygotowywanie dla 
niej bogatej oferty zajęć popołudnio­
wych, a także unaoczniono wiele 
innych niemniej ważnych problemów. 
Pod koniec obrad odbyła się dysku­
sja podsum owująca zebrane w ciągu 
dnia argumenty i wypływające z nich 
konkluzje.

K once rt M a teusza  Z ió łko
Pod wieczór na scenie pojawił się 

zaprzyjaźniony z Fundacją m uzyk 
A ndrzej Szczudlik, k tó ry  zagrał na 
saksofonie cztery utwory, „przecie­
rając” tym  sam ym  „szlaki” m ające­
m u wystąpić zaraz po  n im  M ate­
uszowi Ziółce -  finaliście program u 
M am  Talent, k tóry był gościem spe­
cjalnym  konferencji. Podczas sw o­
jego koncertu zaśpiewał wiele lirycz­
nych ballad, takich jak: Hallelujah, 
Dream on, Back forgood  grupy Take 
That czy Everything i’ll do" B ryana 
A dam sa oraz W ho wants to livefo- 
rever -  piosenkę zespołu Queen, 
k tó rą  w ykonyw ał na żywo w  finale

W
 sobotę, 4 lipca w Sali Ban- 
kietow o-K onferencyjnej 
Lacerta na ul. Przy A u­
tostradzie  odbył się drug i w  osta t­

n im  czasie koncert M ateusza Z ió ł­
ka -  finalisty program u M am  talent 
(czytaj też niżej). A rtysta uśw ietnił 
spotkanie, którego celem była zbiór­
ka p ieniędzy dla dw óch n iepe łno ­
sprawnych chłopców. K oncert zor­
ganizowały dwie fundacje z siedzibą 
w  Luboniu: Pomoc Rodzinie  i Ky- 
noterapeutyczna Sekret Gai. W  sali 
przygotow ano stoiska organizacji, 
p rzy  k tórych  m ożna było uzyskać 
inform acje o celach i p rogram ach, 
jakie realizują.

Najw ażniejszym  punk tem  p ro ­
gram u był znakom ity  w ystęp M a­
teusza Ziółka. Publiczność była 
zachwycona jego wspaniałym głosem 
i p iosenkarz m usiał w ielokrotnie 
bisować. Na koncert przyszło wielu 
m ieszkańców  Lubonia i nie tylko. 
O dchodząc, pytali o następny.

Grażyna Jujka

Publiczność na koncercie M ateusza Z ió łk i fo t. Donata Tatarkiewicz

show TVN-u. Mateusz zbierał m nó­
stwo braw. N iekiedy publiczność 
reagowała nieco bardziej żywiołowo, 
wówczas z u śm iech em  na  tw arzy  
pytał: A ż  tak dobrze było? To trud­
no! Tego w ieczoru udało  się stw o­
rzyć niesamowitą atmosferę -  przy­
byli n ie  tylko b ie rn ie  słuchali gry  
na  k law iszach o raz  śpiew u M ate­
usza, ale także czynnie angażow a­
li się w o d b ió r tych  utw orów , 
k laszcząc do  n ich  czy nucąc  je 
sobie p o d  nosem . I choć p rzew a­
żały covery, to  nie zabrakło również 
w łasnej kom pozycji m uzyka, n ie  
em itow anej d o tąd  w żadnej stacji 
radiowej o tytule: Nadzieja. W  pew ­
nym  m om encie , zupełn ie  n ie sp o ­
dziew anie, M ateusz sam  zasiad ł 
pom iędzy  pub licznością . N a ś ro ­
dek spontanicznie zaproszono dwie 
śpiew ające 10-latki z kó łka  m u ­
zycznego Fleciki ze Szkoły P o d ­
stawow ej w  Plewiskach -  Karolinę 
Bogusławską i Marysię Gmerek oraz 
ich op iekunkę M ałgorzatę A dam ­
czewską (przygrywającą im  na p ia­
nin ie), aby rów nież m ogły dać p o ­
pis swoich umiejętności wokalnych, 
m .in. p rzed M ateuszem  k tó ry  na

S to iska  Fundacji na spo tkan iu  chary­
tatywnym fo t. Donata Tatarkiew icz

M ateusz Z ió łko śpiew a fo t. Donata Tatarkiewicz

końcu  oklaskiw ał je  najgłośniej 
i najdłużej. N astępnie bisował k il­
kakrotnie, za każdym  razem  otrzy­
m ując owacje na stojąco. Po ko n ­
cercie znalazł czas, aby przez chwi­
lę porozm aw iać z każdym , kto do 
niego podszedł -  chętnie rozdaw ał 
autografy i pozwalał się fotografować. 
D o w szystkich odnosił się bardzo 
przyjaźnie.

Pom im o małej ilości osób, k tó­
re uczestniczyły w I F orum  Spo­
łecznym  Lubonia, z pew nością 
m ożna je zaliczyć do udanych. Jak 
zapew nia prezes Fundacji Pom ocy 
R odzinie, R obert Chudzicki: Sam i 
nie jesteśm y w stanie sprostać pro­
blemom, więc będziem y się przypa­
trywać ludziom  i ich potrzebom . 
Wspólnie m ożem y wiele zrobić. Ale 
wspólnie! Dlatego pow ołujem y wo­
lontariuszy i poszukujem y chętnych, 
którzy będą mogli coś od serca dać, 
żeby w  tym  kierunku pójść. Więcej 
informacji dotyczących działalności 
organizacji oraz możliwości włącze­
n ia  się w  jej projekt m ożna znaleźć 
pod  adresem : w w w .fundacjarodzi- 
nie.org.pl.

M arta Akuszewska

http://www.fundacjarodzi-nie.org.pl
http://www.fundacjarodzi-nie.org.pl
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Pół żartem, p ó łs e rio ...
Rozmowa z Mateuszem Ziółko -  uczestnikiem programu M am  
ta le n t podczas jego występu w Luboniu 16 czerwca

Mateusz Zió łko 
ł° t .  Donata 
Tatarkiewicz

„W ieści L ubońsk ie” : P y tan ie , 
p ó ł ż a rtem , p ó ł serio , czy pow ie­
d z ia ł ju ż  C i k toś, że p iękn ie  śp ie­

wasz?
M ateusz Z iółko: 

C zasem  słyszę takie 
głosy, ale sam nie wiem, 
czy n a  jawie, czy we 
śnie. Coś tam  ludzie 
mówią, ale to  ja  zasta­
nawiam się, czy jestem 
norm alny  (śmiech).

W.L.: Czy m iałeś 
m oże  okazję  być ju ż  
k iedyś w  L uboniu?

M.Z.: N ie znam  
Lubonia, dziś jestem  
tutaj po  raz pierwszy,

ale jak m i czas pozwoli, to  troszecz­
kę go pozw iedzam . M am  wielki 
sentym ent do Poznania, w  ogóle do 
W ielkopolski, gdyż swoją praw dzi­
wą przygodę z piosenką zaczynałem 
w łaśnie tutaj. N igdy jednak  nie 
miałem okazji ani czasu poznać tego 
m iasta głębiej. Nawet nie byłem  na 
Cytadeli, chociaż k ilkakrotnie n o ­
cow ałem  w hotelu  obok  niej.

W .L .: S k ą d  d o  n a s  p r z y j e ­
c h a łe ś ?

M .Z .: Je s te m  z o k o lic  Z a ­
k o p a n e g o .

W.L: P iękne  m iasto!
M.Z.: Dla m nie nie. Przerekla­

mow ane.
W.L.: C zy Twoje zam iłow anie 

do  m uzyk i w yn ika  z trad y c ji r o ­
dz innych , czy p o  p ro s tu  „sam o  
przyszło”, a  m oże ktoś szczególnie 
Cię zachęcił do  tego, by to  w łaśnie 
n ią  zająć się w  życiu?

M .Z.: M ocą spraw czą był np. 
mój brat. Swego czasu grał na k la­
wiszach i skończył szkołę m uzycz­
ną, grając na akordeonie. Ja zawsze, 
gdzieś w kącie pod  ścianą, p rzy ­
słuchiw ałem  się tem u  i p o dg ląda­
łem, jak on to robi i strasznie m i się 
to  spodobało . A dlaczego m uzyka 
jest dla m n ie  najw ażniejsza? N ie 
wiem, nie zastanawiam się nad tym, 
dlatego że najw ażniejszy jest dla 
n tn ie  m ój syn, dopiero  później 
m uzyka.

W .L .: P y ta m  o  s e n s  z a w o ­
d o w y ...

M.Z.: Oczywiście, że tak, nigdy 
nie upraw iałem  innego zaw odu 
dłużej, bo zajmowałem się różnymi 
rzeczami w  życiu, ale jest to zajęcie, 
które lubię najbardziej i jakoś na 
razie m i się to  udaje.

W .L.: N a  p o c z ą tk u  b y ły  z a ­
te m  k la w is z e , d o p ie r o  p o te m  
ś p ie w .. .?

M.Z.: Tak, zacząłem  śpiewać, 
jak m iałem  13 lat.

W.L.: Czy T w oim  zd an iem  
p rog ram  M am  talent um o cn ił Cię 
jak o  tw órcę?

M .Z.: B ardzo  dużo  m n ie  n a ­
uczył, m .in. najw ażniejszej rzeczy 
w tym  zaw odzie, czyli panow an ia  
nad sw oim i em ocjam i. K iedy w y­

stępow ałem  na żywo p rzed  p ię ­
c iom a m ilio n am i w idzów , nie 
u k ryw am , że nerw y  były dosyć 
spore, chociaż  ju ż  w tedy  m iałem  
za sobą k ilkase t zagranych  k o n ­
certów  i w ydaw ało  m i się, że nic 
m nie już nie złamie. Ten program  
p o kaza ł m i, że jest inaczej, przez 
co te raz  m i łatw iej.

W.L.: M ów iłeś, że były p rob le ­
m y z w ydan iem  w łasnej płyty. Ja 
m am  je d n a k  nadz ie ję , że w  k o ń ­
cu się o n a  u k a ż e ...

M.Z.: Ja też m am  taką nadzieję! 
Żyję nią już 7 lat, ale ponoć nadzie­
ja  um iera ostatnia. Jeszcze są szan­
se n a  podpisan ie  kontrak tu . Z do ­
byłem  kilku sponsorów  i być może 
uda  m i się jeszcze do  końca roku 
wydać przynajm niej singla, a może 
jakiś undergroundow y a lb u m ...

W.L.: Ballady, k tó re  śpiew asz, 
to  je s t to , co rzeczyw iście lubisz, 
czy uw ażasz, że to  się po  p ro s tu  
p o d o b a  publiczności?

M.Z.: M oja m uzyka m oże się 
wydawać troszkę kom ercyjna, ale 
dobrze się w  tym  czuję. Jeśli ktoś 
tego słucha, to  tym  lepiej.

W.L.: P odczas dzisie jszego  
k o n ce rtu  pow iedz ia łeś na jp ie rw : 
my, artyści, ale szybko popraw iłeś 
się, m ów iąc: my, m uzycy  -  czy  wy­
n ik a  to  z tego, że ta k  nazyw ać 
sieb ie  o tw arc ie  n ie  w ypada, czy 
rzeczyw iście ta k  uw ażasz?

M.Z.: Słowo „artysta” jest dzisiaj 
m ocno nadużyw ane. Powiem b ru ­
talnie: jeżeli G osia A ndrzejew icz 
nazywa siebie artystką, to ja się w  tym 
m om encie czuję obrażony i nie 
nazywam się artystą. Staram się tego 
nie robić. M ówię o sobie „m uzyk”, 
ale rów nież w ten  sposób tru d n o  
m i siebie nazywać, bo tak  napraw ­
dę nie m am  dyplom u ukończenia 
szkoły m uzycznej. Z  praw nego 
punktu  widzenia taki tro ch ę ... gra­
jek  ze m n ie  (śmiech).

W .L: Czy ten luboński koncert 
by ł „ jed n y m  z w ielu”, czy w jak iś  
sposób  był inny, chociażby  ze 
w zg lędu  n a  ideę , k tó ra  m u  p rzy ­
św iecała?

M.Z.: Każdy koncert jest wyjąt­
kowy. N a każdym  spotyka się m nó­
stwo ciekawych ludzi i ja  tak  każdy 
swój w ystęp traktuję. G dybym  po- 
pad ł w  ru tynę i postrzegał to  jako 
rzem iosło, to  byłoby najgorsze, co 
m ogłoby m n ie  spotkać.

W.L: Czym zajmujesz się w  wol­
nym  czasie, d la  zaznania  p rzyjem ­
ności?

M.Z.: Lubię czytać, szczególnie 
książki h istoryczne, gdy jadę np. 
pociągiem . A przede wszystkim  
każdą w olną chwilę staram  się spę­
dzać z m oim  synem .

W.L.: S erdeczn ie  dzięku ję  za 
rozm ow ę i życzę sam ych sukce­
sów!

M.Z.: Ja rów nież dziękuję. 
Rozmawiała: M arta Akuszewska

Spotkanie z  Teresą Lipowską

O
 środek Kultu­
ry odwiedzi­
ła postać ze 
świata filmu i teatru  

-  Teresa Lipowska -  
znana m iędzy inny­
mi z kabaretu Dudek 
oraz licznych ról fil­
mowych. Popularna 
aktorka opow iadała 
lubonianom nie tylko 
o sw oim  życiu p ry ­
watnym, ale również
o pracy w teatrze. j eresa Lipowska w  Ośrodku Kultury fo t. Joanna Gryczyńska 
Wszyscy mogli także

rodziny. Podczas spo tkan ia  m ożna 
było w ysłuchać też w ierszy Juliana 
Tuw im a i ks. Jana Twardowskiego 
w  w ykonaniu  aktorki.

Joanna Gryczyńska

wysłuchać anegdot dotyczących pra­
cy na planie filmowym popularnego 
serialu M  jak Miłość, w  którym Teresa 
Lipowska wciela się w  rolę Barbary 
Mostowiak, głowy wielopokoleniowej

Szukamy powstańców 
wielkopolskich
Apel do rodzin

P
ragn iem y  u zu p e łn iać  życiorysy 
o raz  opatrzyć  zd jęc iam i no ty  
b iog raficzne  p rzygo tow ane do  
książki: Lubonianie  w Powstaniu W iel­

kopolskim .
W  p o p rzed n ich  n u m erach  „WL” 

p rzedstaw iliśm y już  listę k ilkudziesię­
ciu, dziś pu b lik u jem y  p rzedstaw iam y  
k o le jną  g ru p ę  i p iln ie  poszuku jem y  
k o n ta k tu  z ro d z in am i następu jących  
pow stańców  w ielkopo lsk ich  zw iąza­
nych z L uboniem :

■ A dam czak  S tanisław , ur. w  1900 r. 
w P o zn an iu , zm . w 1964 r., m iesz­
kający  przy  ul. T uw im a 6.

■ A ndrzejew sk i Józef, ur. w 1895 r. 
w Z abikow ie, zm . w 1984 r., m iesz­
kał p rzy  ul. D ąbrow sk iego  8.

■ A ndrzejew ski Stanisław, ur. w 1895 r. 
w Żabikowie, zm . w 1970 r., zam iesz­
kały  p rzy  ul. K ościuszki 31.

■ B orda A ndrzej, ur. w 1901 r. w Lubo­
n iu , zm . w 1982 r., m ieszkający przy  
ul. S trum ykow ej 25 (6).

■ Glok E dm und, ur. w 1897 r. w Pozna­
n iu , zm . w 1972 r., m ieszkał p rzy  ul. 
S łow ackiego 10.

■ K aczm arek  S tanisław , ur. w  1886 r. 
w Kotowie, zm. w 1972 r., zamieszkały 
p rzy  ul. Ż ab ikow skiej 19 i 15.

■ M eller ła n , ur. w  1900 r. w L uboniu , 
zm . ?, m ieszka ł p rzy  ul. Św ierczew ­
sk iego 4.

■ M iodow icz Józef, ur. w 1890 r. w Słu­
pi, zm . ?, zam ieszkały  przy  ul. S ien­
k iew icza 19.

■ M roczyk  ła n , ur. w 1901 r. w M ałe-, 
wie, zm . w 1969 r., m ieszkający przy 
ul. R atajczaka 12.

■ N ajew ski Teofil, ur. w 1901 r. w Po­
znaniu, zm. ?, m ieszkał przy ul. K rót­
kiej 5.

Osoby posiadające informacje o tychże 
rodzinach m ogących nam  pom óc, p ro ­
sim y o k o n tak t z redakc ją  „W ieści Lu- 
b ońsk ich” lub  p o d  tel. 609 616 277.

(PPR )

Wolny zawód plastyk
jego sposoby kom uni- 
kacji. Przykładem mogą 

K £ ł j U ^ -  być m aski p rzedsta- 
w iające różne w yrazy 

r  twarzy wykonane z m a­
te r ia łu  i gipsu, w iszące w jej 
p racow n i. O d ręb n ą  pasją  jes t 
w ykonyw anie ikon, uczące p o ­
kory  i szacunku do daw nej sz tu ­
k i cerkiew nej.

Fotografia idealnie w spółgra 
z m alarstw em  -  zrobione zdjęcia 
p an i M ałgorzata  p rzen o s i na  
p łó tn o . Jej m arzen iem  je s t zo ­
baczyć osob iśc ie  w ielk ie dz ie ła  
m alarskie w  m uzeach Europy. Jako 
kolorystka najwięcej wagi przyw ią­
zuje do  barw , k tó re  podz iw iać

Ulubiony te m a t artystk i -  człow iek i jego  em ocje zilu­
strow any przez m aski fo t. M ałgorzata Błaszkiew icz

m o żn a  jed y n ie  w  obrazach  o g lą ­
danych  n a  żywo.

Agnieszka Łacińska
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Rocznica beatyfikacji
Minęło 10 lat od wyniesienia na ołtarze Edmunda Bojanowskiego

J
an Paweł II, 13 czerw ca 1999 r„ 
podczas pielgrzym ki do Polski, 
beatyfikował w Warszawie Edmun­
da Bojanowskiego, którego doczesne 

szczątki spoczywają w  Luboniu.
D okładnie  w  10 rocznicę tego 

w ydarzenia w  kaplicy sióstr służeb­
niczek -  sanktuarium  błogosław io­
nego E dm unda Bojanowskiego 
odpraw iona została specjalna M sza 
św. dziękczynna za beatyfikację za­
łożyciela zgromadzenia. Uroczystość

Msza św. w  X rocznicę beatyfikacji Edmunda 
Bojanowskiego fo t. P iotr P. Ruszkowski

W arszawa plac P iłsudskiego, w ejście  do gm achu Teatru W ielkiego s ta ło  s ię  13 
czerwca 1 9 9 9  r. o łtarzem . Tu podczas Mszy św. Papież -  Jan Paweł II -  beatyfi­
kow ał lubonian ina Edmunda Bojanowskiego

Boże Cioto

W
 czw artek, 11 czerw ca 
w parafii św. Jana Bosko 
główną mszę św. wspólnie 
z księżm i tejże parafii -  probosz-

Procesja na ul. ks. S tre icha 
fo t. Paweł W olniew icz

koncelebrowało 15 księży. Głównym 
celebransem  był ks. Rafał Pajszczyk 
-  wiceoficjał Sądu Metropolitalnego, 
referent ds. beatyfikacji i kanoniza­
cji. Pozostali celebransi to: ks. in fu­
łat M arian Fąka (prof. d r  hab. nauk 
prawniczych, w icepostulator p roce­
su beatyfikacyjnego E dm unda Bo­
janow skiego), ks. B ernard  Cegła 
(m iejscow y proboszcz parafii św. 
Barbary), ks. Rafał N ow ak i ks. Z ie­
m ow it Stodulny (wikariusze z para­
fii św. Barbary), ks. kanon ik  Jerzy 
Kaźm ierczak (dziekan dekanatu lu- 
bońskiego, proboszcz parafii pw. św. 
Andrzeja Apostoła w  Komornikach), 
ks. kanonik Edward Majka (proboszcz 
parafii pw. św. M ikołaja w  Mosinie), 
ks. Janusz Śm iśniewicz (proboszcz 
parafii pw. W szystkich Świętych 
w O torow ie), ks. W aldem ar Babicz 
(proboszcz parafii pw. św. Jakuba 
A postoła w  Żabnie), ks. Józef M aj­
chrzak  (proboszcz parafii pw. św. 
M aksym iliana M arii Kolbego w  Lu­
boniu), ks. Grzegorz Koralewski (były 
kapelan D om u Sióstr Służebniczek 
Niepokalanego Poczęcia NM P w Lu-

czem  ks. kan. K arolem  Biniasiem 
i w ikarym  ks. Jackiem Jakubow i­
czem , celebrował zaproszony prof. 
UAM  na W ydziale Teologicznym, 

członek Sekcji Patrystycz­
nej przy Komisji Episkopatu 
ds. N auki Katolickiej -  ks. 
Antoni Swoboda. Po zakoń­
czeniu nabożeństw a zgod­
nie z tradycją rozpoczęła się 
parafialna procesja, której 
trasa  przebiegała ulicam i: 
ks. Streicha -  Konopnickiej
-  W ł. Jagiełły -  Kościelną
-  St. O krzei -  Powstańców 
W lkp. -  do Krzyża M ile­
nijnego przy skrzyżowaniu 
z ul. Puszkina.

Tego dn ia  tradycyjne 
uroczyste procesje odbyły się 
we wszystkich lubońskich 
parafiach.

Edmund Bojanowski (1 8 1 4 -1 8 7 1 ) -
założyciel Zgrom adzenia S iós tr Służeb­
niczek Najśw iętszej Maryi Panny, tw ór­
ca m .in . ochronek w ie jsk ich dla dzieci

boniu), ks. A ndrzej W ojciechowski 
(obecny kapelan Domu), ks. superior 
M arian Kara -  filipin (z parafii pw. 
NM P Matki Kościoła ze Świerczewa), 
ojcowie Florian Pełka i Piotr Kropisz 
-  jezuici (z Poznania i W arszawy).

PPR

Indywidualne m odlitw y przy grobie 
b łogosław ionego Edmunda Bojanow­
skiego fo t. P iotr P. Ruszkowski

W intencji

W
 poniedziałek, 27 lipca  
zapraszam y na  M szę św. 
o godz. 18, a wcześniej 
na m odlitw y o rychłą beatyfikację 

ks. Stanisława Streicha -  pierw sze­
go proboszcza parafii pw. św. Jana 
Bosko, zam ordow anego w  1938 r. 
podczas spraw ow ania Eucharystii. 
M ile w idziana m łodzież.

Zachęcam y też do odw iedzania 
strony  internetow ej: www.ksiadz- 
streich .org; kon tak t tek: 
517 233 045.

Zwracamy się z apelem do osób 
posiadających m ateriały  ikonogra­
ficzne (zdjęcia, dokumenty, wszelkie 
pamiątki) związane z osobą ks. Stre­
icha o udostępnien ie  ich G rupie 
M odlitewnej. W zbogacą one posia­
daną dokum entację.

Grupa Modlitewna 
ks. Stanisława Streicha

Na jub ileusz

Z PARAFII

Z okazji 80-lecia  is tn ien ia  parafia pw. 
św. Barbary otrzym ała nowy fere tron 
(obraz noszony podczas procesji).
W izerunek Chrystusa z poprzedniego 
fe re tronu um ieszczono w  nowej, złoco­
nej ram ie przypom inającej główny 
o łtarz kościo ła  św. Barbary. Feretron 
ufundowały tegoroczne dzieci pierw- 
szokom unijne i m łodzież, która przyję­
ła niedawno sakram ent bierzmowania. 
Feretron zosta ł poświęcony podczas 
czerwcowej w izytacji b iskupa Grzego­
rza Balcerka w  żab ikow skie j parafii, 
fo t. Hanna S iatka

R em ontu ją  Barbarę

Podczas odnaw ian ia e lewacji kościo ła 
pw. św. Barbary wstaw iane są nowe 
w itrażowe okienka, podobne do du­
żych z głównej nawy św iątyni, u fundo­
wanych przez parafian, 
fo t. Hanna S iatka

Zm iana w a rty
Oficjalnym dekretem arcybiskupim 

25 sierpnia br. z parafii pw. św. Jana 
Bosko odejdzie ks. w ikariusz Jacek 
Jakubowicz (ur. w  1970 r„ wyświęcony 
w  1996), który  pracow ał w Luboniu 
od 2004 r. Będzie wikariuszem w  Sank­
tuarium Matki Boskiej Królowej Rodzin 
w Lubaszu. Uroczyste pożegnanie o d ­
będzie się 15 sierpnia na mszy św. o godz. 
18. Na jego miejsce po 5 latach posłu­
gi przyjdzie z parafii pw. Najświętszej 
M aryi Panny N iepokalanie Poczętej 
przy ul. Mariackiej w Poznaniu (Głów­
na) ks. Adam Pawłowski (ur. w  1977 r., 
wyświęcony w 2002). (I)

http://www.ksiadz-streich.org
http://www.ksiadz-streich.org
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Doglądanie
parafii

N
a początku czerwca parafię 
pw. św. Barbary w Żabikowie 
wizytował biskup Grzegorz 
Balcerek (w m aju odw iedził Lasek 

-  czytaj „WL” 06-2009). W  piątek, 
5.06. p rzed  po łudn iem  spotkał się 
z chorym i i starszym i na  m szy św. 
o godz. 10. Po obiedzie, podczas 
objazdu parafii gość odwiedził park 
Papieski, a potem  plac budow y n o ­
wego kościoła przy uł. Źródlanej 
(czytaj na str. 9). P rzy okazji obej­
rzał też m ieszkanie przygotow ane 
dla kapłana w  bloku n r  naprzeciw  
przyszłej świątyni. O godz. 16.30 ce-

e w torek, 9  czerwca bp Balcerek odwiedził Sanktuarium  
• Edmunda Bojanowskiego w Żabikow ie, spo tka ł s ię 

*  s iostram i s łużebniczkam i i ich kapelanem , księdzem  
odrzejem W ojciechowskim  fo t. S tefan Krukowski

Z m łodzieżą w  Gimnazjum nr 2  i w  oddanej niedawno do użytku hali 
w idow iskowo-sportowej przy ul. Kołłąta ja fo t. S tefan Krukowski

Podczas pierwszego dn ia  w izytacji B iskup odbył też 
spo tkan ie  w  lubońskim  Urzędzie M iasta , gdzie roz­
m aw ia ł z burm istrzam i i przewodniczącym Rady 
fo t. Agnieszka Begier

lebrował mszę św. dla dzieci, a o godz. 
18 -  eucharystię z udziałem  grup 
parafialnych. Potem  w  piw nicy pod 
probostw em  spotkał się z Radam i: 
E konom iczną i D uszpasterską.

Hanna Siatka

Po przyjrzeniu s ię  pracy biura parafia lnego, w  asyście gospodarza parafii -  
ks. Bernarda Cegły i szefa obsługującej cm entarz firm y pogrzebowej we w tor­
kowe popołudnie B iskup w izytował żab ikow ską nekropolię parafia lną, gdzie 
odw iedził groby zmarłych kapłanów, spo tka ł s ię z pracownikam i i w spóln ie 
z w iernym i odm ów ił Koronkę do Serca Jezusowego fo t. S tefan Krukowski

Na zakończenie w izytacji we w torek, 9 
czerwca, na mszy św. o godz. 1 8  b iskup 
Grzegorz Balcerek udzie lił sakram entu 
bierzm owania 1 5 0  m łodym parafianom . 
Bądźcie szczęśliw i, to  znaczy w iern i 
C hrystusow i -  życzył m łodzieży. Potem 
spotka! s ię na kolacji z kap łanam i deka­
natu fo t. S tefan Krukowski

Po południu Gość zaw ita ł do 
lubońskie j remizy strażackie j 
przy ul. Żabikow skie j, a po­

tem  odwiedził w ikaria t przy 
ul. Poniatowskiego 
fo t. S te fan Krukowski

Podczas objazdu parafii w  drugim  
dn iu wizyty B iskup spo tka ł z m iesz­
kańcam i Fabianowa pod historycznym  
krzyżem na rozwidleniu u lic Fabiano- 
wo i Sycowskiej, a potem  m o d lił się 
pod figurą Serca Jezusowego na ul. 
Żab ikow skie j w  Kom ornikach 

fo t. S tefan Krukowski
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Szukali talentów Z Cieszkowianki

W
 niedzielę, 7 czerwca w go­
dzinach 14 -  16 w ramach 
festynu Zdrowo-Sporto- 
wo-Bezalkoholowo odbył się prze­

gląd piosenek i tańców  -  M am Ta­
lent. Udział wzięło 39 uczestników  
ze szkół i przedszkoli lubońskich.

Jeden z w ystępów grupowych

Przedszkolaki śpiewają

J
uż po raz szósty lubońskie przed­
szkolaki zaprezentow ały swoje 
zdolności wokalne. 5 czerwca, 
w udekorowanej balonami sali Ośrodka

Prezentacja dzieci z ochronki podczas 
fo t. Joanna Gryczyńska

VI fes tiw a lu

Mamo, mamo, coś ci d a m ...

W
 poniedziałek, 8 czerwca 
w P unkcie  P rzedszkol­
nym Niezapominajka przy 
Szkole Podstaw ow ej n r  3 dzieci

Spóźniony Dzień M am y w  nowym 
lubońskim  przedszkolu

Każdy losował nagrodę (książkę, pa­
rasol, koszulkę) oraz częstował się 
lubońskim specjałem (ciastem, które 
w ygrało w  konkursie świetlic śro ­
dowiskowych), pączkiem i sokiem. 
Natomiast rodzice, w podziękowaniu 
w raz z życzeniami dalszych sukce­

sów ich pociech, otrzymywali 
sym boliczną różę. Każdy wy­
stęp byl nagradzany wielkim i 
braw am i. W ykonaw ca m u- 
siał się przedstaw ić i opow ie­
dzieć o sobie. Lubońskie dzieci 
napraw dę m ają talenty, oby je 
tylko chciały rozwijać. Spon­
soram i nagród byli Burm istrz 
M iasta oraz G m inna Komisja 
Rozwiązywania Problemów Al­
koholowych. M am y nadzieję, 
że spotkam y się za rok.

Elżbieta Zaplata-Szwedziak 
przewodnicząca GKRPA

Kultury, ponad 120 dzieci z 7 przed­
szkoli wystąpiło podczas VI Przeglądu 
Piosenki Przedszkolnej. Mali wyko­
naw cy dali z siebie wszystko. Były 

krasnale w kolorowych 
czapeczkach, motylki, 
kataryn iarz  i baletn i- 
ca. Dzieci przygotowa­
ły nie tylko piosenki, 
ale również pomysłowe 
układy choreograficzne. 
Z wdziękiem i bez tre­
my odtańczono nawet 
tango i taniec brzucha. 
Każde przedszkole, za 
udział w  przeglądzie, 
o trzym ało  zestaw za­
bawek, słodki u p o ­
m inek  i pam iątkow y 
dyplom .

Joanna Gryczyńska

w szczególny sposób  obchodziły  
D zień  Mamy. Był to  czas, k tó ry  
pozw olił p rzedszkolakom  w spól­
nie ze swoim i m am am i przeżywać 
radość. M aluchy w n iecodz ienny  
sposób okazały im m iłość poprzez 
czynne uczestnictwo w uroczystości 
z okazji ich święta. D zieci p ięknie 
zaśpiewały piosenki, zatańczyły, re­
cytowały wiersze i wręczyły swoim 
m am om  laurki w raz z kw iatkam i 
-  w iedziały, że p rezen t dla m am y 
pow in ien  być wyjątkowy, jak  ich 
uczucia. Po w ystępach m aluchy  
uczyły także sw oje m am y p io sen ­
ki, a one m usiały  naśladow ać do 
niej taniec. N a koniec przyszedł 
czas na  słodkości i w szyscy pe łn i 
w rażeń w rócili do  dom u.

W  W iedniu

D
ziewięcioro uczniów z SP 2: 
W eron ika  Jaźw ińska, Z u ­
zanna  M atusew icz, D aria  
M ańczak, M arysia W ieczorek, Ula 

Pawlak, Zuzia i M aurycy Olejniccy, 
E ryk  K aliński i A nia M alinow ska, 
p o d  op ieką: A liny  M alinow skiej, 
M arty  K ro jenk i i M agdaleny  Bu- 
dziszewskiej, wyjechało w maju na 
tydzień do W iednia. Gdy dojechali 
d o  K o opera tive  M itte lsch u le  St. 
M arien  -  szkoły, z k tó rą  w sp ó ł­
p racu je  nasza  p laców ka, każdy  
zo sta ł p rzy d z ie lo n y  do  rodziny , 
u której m ieszkał przez kilka dni. 
O p iek u n o w ie  no co w ali w  szk o ­
le. O d  p o n ied z ia łk u , 4  m aja  r u ­
szył p ro jek t p t. L iving  in V iena. 
U czestn icy  zosta li p o d z ie le n i na  
grupy. Jedna zajm ow ała się o zda­
b ian iem  szkoły, in n a  w ied eń sk i­
m i k o m p o zy to ram i, a n a s tęp n a  
p rzygo tow yw ała  m usica l i u czy ­
ła się tańczyć walca w iedeńskiego. 
Pierwsza grupa przyklejała kafelki 
na  śc ianę , fugow ała  i czyściła  je.

Grupa 
koloni­

stów 
w Zoo

G rupa zajm ująca się w iedeńskim i 
kom p o zy to ram i i m uzyką szu k a ­
ła śladów  tak ich  k o m p o zy to ró w  
jak: M ozart, H aydn, List, W agner, 
Bethoven, oglądała dom  M ozarta, 
zw iedzała  D om  m u zyk i, szko łę  -  
m u zeu m , w k tó ry m  zg ro m a d z o ­
ne  zo sta ły  fu tu ry s ty czn e  in s t ru ­
m en ty  o raz  sp rzę t m u ltim ed ia lny  
odtw arzający różno rodne dźwięki 
o taczającego  św iata. P o tem  m ło ­
dzież zw iedzała dom  H aydna oraz 
uczyła się walca. N ie obyło się bez 
w izy ty  w k in ie , gdzie  o b e jrzan o  
film  C hiuaua  z  Beverly H ils (po

Przed austriacką  szkołą z którą w spółpracu je lubońska C leszkowianka

n iem ieck u ). O g ląd an o  też  k a te ­
d rę  św. S zczepana i P a rlam en t, 
p a łac  H absburgów , M uzeum  H i­
sto rii Sztuki i H isto rii N atu ra lnej 
o raz  ra tu sz . Był re js s ta tk iem  po  
D u n aju . N iezap o m n ian e  w raże ­
n ia  zo s ta ły  po  w izycie w p o tę ż ­
nym  lu n a p a rk u  zw anym  Prater, 
p e łn y m  n iesam o w ity ch  a trakc ji. 
Jest tam  m.in. wielki diabelski młyn 
(R iesenrad), z którego m ożna p o ­
dziw iać całą p an o ram ę  W iedn ia . 
N iek tórzy  w ybrali się na w zgórze 
K ah lenberg . Z  tego  m iejsca  k ró l 
po lsk i, Jan III Sobieski dow odził 
zw ycięską b itw ą z T urkam i.

Ula Pawlak

P ó łk o lo n ie  w  C ie s z k o -  
w ia n c e

Jak każdego roku w wakacje 
zorganizowano półkolonie turystycz­
ne i sportow e. N a pierw szy tu rnus 
zapisało się ponad 140 dzieci. Uczest­
n icy m ieli okazję zobaczyć now o­
czesną słoniarnię w  N ow ym  Zoo, 
zwiedzić Muzeum Rolnictwa w Szre­

niaw ie czy odpocząć na  basenie 
i w  ogrodzie botanicznym . D użo 
uśm iechu wywołały seanse filmowe 
w  M ultikinie: Potwory kontra obcy 
i Epoka Lodowcowa 3, a także zaba­
wa podczas gry  w kręgle.

Michał Szwacki

O lim piada sportow a
W  klasach młodszych uczniowie, 

oprócz zajęć lekcyjnych, mieli za­
baw y sportow e na dużej sali g im ­
nastycznej. Każde dziecko zdoby­
wało w  poszczególnych konku ren ­
cjach punkty  dla swojej klasy. Rów-

cd.
na stf' 
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Nowinki z  Trójki
W izyta  na P o litechn ice

U
czniowie SP3 m ieli okazję 
poczuć się jak prawdziwi stu­
denci, biorąc udział w doświad­
czeniach chem icznych na Wydziale 

Budownictw a i Inżynierii Środow i­
ska Politechniki Poznańskiej. Dzięki 
zaproszeniu państwa K. Jaszczyszyn, 
J. Łuczak i W. G óry uczniowie zoba­
czyli prawdziwe laboratoria chemicz­
ne, w  których dokładanie bada się 
wodę z Warty, zwiedzili sale w ykła­
dowe, zapoznali się z podstawowym 
szkłem  i sprzętem  laboratoryjnym , 
wykonali samodzielnie doświadcze­
n ia  chem iczne, poznając przy  tym  
nowe term iny, takie jak: zawiesina, 
mieszanina, skala pH. Uczniowie mogli 
rów nież popracow ać z profesjonal­
nym  m ikroskopem  oraz sprawdzić, 
jak zmienia się ciśnienie nurka scho­
dzącego w  głąb wody. Dziękujem y 
państw u K. Jaszczyszyn, J. Łuczak 
i W. Górze za ciekawe doświadczenia 
i nowe inform acje, k tóre na  pew no 
wykorzystamy w przyszłości na lek­
cjach chem ii. K. H arem za

Jeszcze ty lko  jeden dzień...
W  przededniu rozdania świadectw 

uczniow ie odbierali dyplom y i n a ­
grody za całoroczną pracę w  kółkach 
zainteresowań. Podsum ow ano wie­
lom iesięczne zm agania o ty tu ł naj­
lepszego sportow ca. W  tym  roku 
trium fow ała N ata lia  B łażejew ska, 
k tóra zdobyła najwięcej punktów . 
U honorow ano także uczestników  
konkursów  przedm iotow ych. Z a­
dbano rów nież o oprawę artystycz­
ną  tego spo tkan ia  w ieńczącego te ­
goroczną naukę. Przed dziecięcą 
publicznością w ystąpiło kółko te ­
atralne, ekologiczne, zespoły tanecz­
ne i chórek szkolny. Teraz zostało 
jedynie prasowanie galowych strojów 
na piątkowe zakończenie roku i m a­
rzenia o niezw ykłych w akacjach.

H.R.

Z akończen ie  roku
N a uroczystości podsum ow ują­

cej całoroczną pracę m iło było nam  
gościć ks. K. Biniasia, p. Ewę Szy- 
m ańską-Św ierkiel z U rzędu M iasta 
oraz zawsze przychylnych naszej 
szkole przedstaw icieli Rady M iasta 
-  P iotra Ruszkowskiego, M arka Sa- 
mulczyka, Jakuba Bielawskiego oraz 
Jana Błaszczaka i przedstaw icieli 
Rady Rodziców. U czestniczyliśm y 
w części oficjalnej, podczas której 
uhonorow ano wspierające nas oso­
by. Tym razem  laureatam i naszej 
nagrody „Przyjaciel Szkoły” zostali: 
P- M arek Zim liński, F irm a 4x4, pp. 
Jolanta i K rzysztof K rupińscy, p. 
Józef Trusiak, pp. M ałgorzata i Ja­
rosław M łynkow ie oraz p. Jolanta 
Pawlęty za długoletnią pracę w R a­
dzie Rodziców. W  dalszej części 
swoje trofea odebrali najlepsi ucznio­
wie, którzy otrzym ali listy pochw al­
ne i nagrody książkowe oraz uczen­
nica klasy V a -  A leksandra M akul- 
ska -  nagrodzona Złotą Tarczą za 
najwyższą średnią  w szkole (6,0).

Pani D yrektor G rażyna Leciej p o ­
dziękow ała rów nież dzieciom  za 
pracę w  Sam orządzie Szkolnym, 
w  reprezentacyjnym  poczcie sztan­
darow ym , za opiekę nad  sprzętem  
nagłaśniającym . Poznaliśm y now ą 
przew odniczącą, k tórą została K in­
ga Kaczmarek, uczennica ki. V  a. 
W  części artystycznej swój krótk i 
program  przedstawili uczniowie klas 
szóstych, żegnając tych wszystkich, 
którzy bezlitośnie próbow ali posze­
rzać ich wiedzę, czyniąc ją dostępną 
i zrozumiałą. Ten wyjątkowy rocznik 
po sześcioletnim maratonie, w  zmien­
nym  tem pie, gdzie niektórych trze­
ba było popychać lub na siłę ciągnąć 
do mety, zakończył szkołę z h u m o ­
rem  i kwiatami. Życzymy im  sukce­
sów  i uśm iechu. D.C.

Pożegnania nadszedł czas -  absolwenci SP3 -  klasy VI (z prawej) 
fo t. Kinga Haremza

Półko lon ie
Życie w  m urach szkoły nie koń­

czy się wraz z chwilą ostatniego w  roku 
szkolnym  dzw onka. Staje się w tedy 
miejscem , gdzie dzieci m ogą poba­
wić się wspólnie z kolegami i a trak­
cyjnie spędzić czas. Półkolonie w  SP 3 
organizow ane są ju ż  od  kilku lat 
i każdego roku cieszą się ogrom nym  
zainteresow aniem  uczniów  i rodzi­
ców, k tórzy  pow ierzają dzieci w y­
kwalifikowanej kadrze pedagogicz­
nej, znającej po trzeby  i zain tereso­
w ania swoich wychowanków. Licz­
na frekwencja świadczy o zasadno­
ści organizow ania tej form y w ypo­
czynku. D zieci nie m ogły narzekać 
na nudę. O piekunow ie zapew nili 
uczestnikom  półkolonii urozm aico­
ny i bogaty program . Zorganizowa­
no liczne wyjazdy na basen, bowling, 
do kina, odbyły się wycieczki rowe­
rowe, piesze, rozgryw ki sportow e, 
nie mogło zabraknąć kiełbasek z gril­
la i wiele innych ciekawych przeżyć. 
Nasze pociechy zobaczyły in terak ­
tywną wystawę: Tradycja i Nowocze­

Grupa ko lon is tów  z Trójki

sność. 1919 -  2009  zorganizow aną 
z okazji 90-lecia Banku PKO BP, 
połączoną z in teraktyw ną lekcją 
dotyczącą oszczędzania pt. W iedza 
na bank -  oszczędzanie kiedyś i dziś, 
w  trakcie której zwiedzający oprócz 
praktycznych inform acji zdobyli 
cenne nagrody. W szystkim  przez 
dw a tygodnie dopisyw ał h um or 
i dobra zabawa. -  To były świetne 
dwa tygodnie -  tak  m ów iły dzieci 
po zakończonych w piątek, 3 lipca 
półkoloniach. K.R.

Podsum owań nadszedł 
czas

Rada Sam orządu U czniow skie­
go (SU) zaproponowała w  mijającym 
roku szkolnym  wiele rozm aitych 
imprez oraz konkursów. Warto wspo­
m nieć choćby o tych, k tóre m iały 
miejsce w  ostatnim  czasie. W  kwiet­
n iu  odbył się konkurs na  najzabaw­
niejszy komiks. Jego zadaniem  było

rozwijanie w yobraźni dzieci i um ie­
ję tne  operow anie hum orem  sytu­
acyjnym. Nagrodzono prace czterech 
uczennic: I miejsce -  H an n a  Łobej- 
ko, kl. IV b, kom iks pt. D etektyw  
Spinacz na tropie; II -  D o m in ik a  
K rzyżańska, kl. IV  b, Koń i kucyk; 
III -  Ju lia Będziechow ska, kl. VI a, 
Studio Julik przedstawia: Ufo-Ludki 
z  Marsa, wyróżnienie -  E dyta  Paw ­
lęty, kl. VI a

W  m aju obchodziliśm y D zień 
Patrona. Rada SU zorganizowała 
konkurs plastyczny pośw ięcony Ta­
deuszowi Kutrzebie, skierowany dla 
klas młodszych (I -  III). Celem było 
przybliżenie jego sylwetki, poznanie 
dokonań słynnego dow ódcy Arm ii 
Poznań oraz kształtowanie postawy 
patriotycznej. N agrody przyznano 
w dwóch kategoriach: portret - 1 miej­
sce -  N icole Jędrzejak, kl. I b, II -  
R oksana Pawlicka, kl. I b, III -  M a­
ria  Ekw ińska, kl. I b  oraz M aria  
B iderm an, kl. III b; w yróżnienie -  
M arta  Dziabas, kl. III b oraz Amelia 
Błaszkiewicz, kl. I a; kategoria scena 
bitwy: I miejsce -  Stefan Wolniewicz, 

kl. I a, II -  H u­
b e r t M izerka, 
kl. I a, III -  Ar- 
kadiuszMatusz- 
czak,kLIb.Ztej 
samej okazji 
odbył się konkurs 
literacki, w  któ­
rym  udział bra­
ły klasy starsze 
(IV -  VI). 
Uczniowie m o­
gli przedstawić 
wywiad z patro­
nem  na  tem at

kam panii wrześniowej lub napisać 
list dziadka do wnuka, w  którym  
opowiada on o wrześniu 1939 r. Rów­
norzędne w yróżnienia otrzymali: 
kategoria wywiad -  Z uzanna  Janic­
ka, kl. V  b oraz P a try k  T rusiak, kl. 
V  a; kategoria list -  H anna  Łobejko, 
kl. IV  b, E dyta  Pawlęty, kl. VI a, 
K rystyna Ruszkowska, kl. VI a. Poza 
tym  sam orząd przygotował wystawę 
pośw ięconą Tadeuszowi Kutrzebie 
oraz innym  wielkim Polakom  -  b o ­
haterom  II wojny światowej. Pod 
koniec m aja w  Trójce odbył się VIII 
Festyn Rodzinny. Rada SU przygo­
tow ała konkurs o Luboniu. Celem 
było sprawdzenie wiedzy m ieszkań­
ców miasta na temat charakterystycz­
nych miejsc oraz ważnych postaci 
z Lubonia. Zakończyły się również 
trwające cały rok szkolny konkursy 
na najładniejszą gazetkę klasową oraz 
najładniejszą zieleń w  sali lekcyjnej. 
Zm agania te zmotywowały uczniów 
do systematycznego w ykonywania 
gazetek, dbałości o ich estetykę i spraw­
ne aktualizowanie treści. Uczniowie 
wykazywali większą troskę i dbałość 
o rośliny zdobiące m iejsca nauki.

Przytoczone przykłady są dow o­
dem  na  aktyw ne życie naszej szko­
ły oraz zaangażow anie sam orządu 
szkolnego. W  czerwcu pozostały nam  
do przeprow adzenia w ybory sam o­
rządow e oraż kierm asz używ anych 
podręczników  i m undurków , które 
są tradycją w Trójce.

Serdecznie dziękujemy uczniom  
Trójki za aktywny udział we wszyst­
kich naszych przedsięwzięciach. 
Dziękujemy wychowawcom za współ­
pracę, a  pan i D yrektor Grażynie 
Leciej za wspieranie naszych działań 
i okazaną życzliwość. C iepłe słowa

Kończąca pracę Rada Samorządu Uczniowskiego 
SP 3  -  od lewej s to ją : Dagmara Czajka, Kasia 
Sum istawska, Karo lina Torz, Artur M izerka, Zuzia 
Janicka, H ubert Gem ba, Inez Gorońska, Julia Bę­
dziechow ska; od lewej siedzą: Arek Nowakowski, 
Krysia Ruszkowska, M ateusz Gajewski, Edyta 
Pawlęty, Ola M akulska; na zdjęciu zabrakło n ieste ­
ty: W iktorii Ekw ińskiej, D om in ika Kornata, Roberta 
Nowakowskiego

kierujem y rów nież do pan i w icedy­
rektor W andy Haremzy, za wielką 
pom oc w sprawach organizacyjnych.
Jako opiekun Rady SU dziękuję moim 
podopiecznym (zarządowi, pocztowi 
sztandarowem u, werblistom, chłop­
com  od sprzętu nagłaśniającego oraz 
pozostałym członkom) za rok ciężkiej 
pracy. M am  nadzieję, że odczuwacie 
taką sam ą satysfakcję jak  ja i macie 
poczucie dobrze spełnionego obo­
wiązku.

M agdalena Łobejko
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Z Gimnazjum nr 1
Podsum ow anie roku

R
ok szkolny 2008-9 był dla 
uczniów  i nauczycieli naszej 
szkoły kolejnym , w  którym  
realizowaliśmy hasło Rozwijamy ta­

lenty. Rozum ieliśm y je  w  różno ra­
ki sposób -  od  w spierania uczniów  
biorących udział w konkursach, po ­
przez realizację projektów  (Szkoła 
Myślenia, Powstanie Wielkopolskie, 
praca roczna z historii) aż po rozwój 
zespołów muzycznych i teatralnych 
czy szkolne przedstaw ienia, gdzie 
każdy uczeń m ógł się zaprezento­
wać. C elem  nie była tylko praca 
z uczniem  zdolnym, ale i wspieranie 
tych, którzy  posiadają uzdolnienia 
w takich dziedzinach jak  fotografia, 
aktorstw o, m uzyka czy m alarstwo. 
Efekty rocznej pracy przyniosły nam 
wiele radości -  12 uczniów  zostało 
laureatami konkursów ogólnopolskich 
(historycznych i polonistycznych),8 
ich finalistami (historia, biologia), 6 
laureatami konkursów wojewódzkich 
(historia, m atem atyka, j. polski, fo­
tografia, teatr), wyróżnienia w  kon­
kursach ogólnopolskich zdobyło 8 
uczniów (historia, j. polski, biologia, 
matematyka), w wojewódzkich 4 (te­
atr, m atem atyka, biologia). O  w ie­
lu działaniach, które podjęła szkoła, 
inform ow aliśm y n a  łam ach „WL”. 
Z innych w arto zaznaczyć w prowa­
dzenie dziennika elektronicznego, 
elektronicznego protokolarza czy 
obiegu inform acji. N a uwagę za­
sługuje fakt, że kolejni nauczyciele 
zdobyli upraw nienia egzam inatora 
i następny stopień awansu zaw odo­
wego. GI

Świadectwo z rąk Burm istrza odbiera Kinga Frączek

S zko ła  M yślen ia

W  zakończonym roku szkolnym 
G im nazjum  brało udział w  ogólno­
polskim projekcie -  Szkoła Myślenia. 
Jego celem  było rozw ijanie u m ie­
jętności tw órczego m yślenia i roz­
w iązyw ania problem ów . Projekt 
zakończył się sukcesem  -  do p ro ­
g ram u przystąpiła dyrekcja szkoły 
i 5 nauczycieli (A nita P lum ińska- 
M ieloch, H anna M arcinkow ska, 
Joanna H aglauer-D ydow icz, K ata­
rzyna Mazurek, Dorota Michałowicz, 
A licja W ituska-Piskorska, Izabela 
Stęplowska), k tórzy  zrealizowali 
postaw ione przez organizatorów  
zadania. Z espoły uczniow skie za­
prezentow ały się 23 m aja w  czasie 
szkolnego festynu połączonego z ob­

chodam i D nia Patrona. Prezentacje 
odbywały się w  bardzo różny sposób, 
były to:

tablica inform acyjna z efektami 
pracy uczniów (historycy), wystawa 
prac (geografia i biologia), konkurs 
na  najlepszy sam olot z papieru (m a­
tem atyka), w ystawa (j. n iem iecki 
i m atem atyka), prezentacja m achin 
wykonanych przez uczniów (fizyka). 
N ajw iększym  zainteresow aniem  
cieszył się pokaz m achin  na  boisku 
szkolnym , k tó ry  dostarczył wiele 
radości, gdyż w ykonane proto typy 
były czasam i bardzo zabawne. Tak­
że konkurs dotyczący długości lotu 
sam olotów  z pap ieru  budził wiele 
emocji. Z  uwagi na w arunki atm os­
feryczne odbył się w  szkole i z tego 
pow odu uczestniczyło w  nim  mniej 
osób niż w  pokazie m achin . GI

W spółpraca
Nasze g im nazjum  (im. K ardy­

nała Stefana Wyszyńskiego) naw ią­
zało kontakt z G im nazjum  n r  1 im. 
P rym asa Tysiąclecia w  Kaliszu. 26 
czerwca dyrektorki obu szkół -  Elż­
bieta Kubiak i A nita Plum ińska- 
Mieloch omówiły wstępne założenia 
współpracy, k tóra  będzie się k o n ­
centrowała w okół w artości bliskich 
patronow i obu  szkół. GI

S ukces a k to rs k i
Nasi uczniowie zdobyli II m iej­

sce na X  Przeglądzie M ałych Form  
Teatralnych organizow anym  przez 
G im nazjum  w Robakowie. P atro ­
nam i kolejnych przeglądów  byli 
twórcy z różnych epok, m . in. Alek­

sander Fredro, Gabriela Z apol­
ska, W illiam  Szekspir, d ram a­
turdzy współcześni. W  tym roku 
gimnazjaliści w raz z nauczycie­
lam i przygotowali przedstaw ie­
n ia  na  podstaw ie dow olnych 
utworów, towarzyszyło im  hasło:
Świat jest teatrem. W  jubileuszo­
w ym  Przeglądzie w ystąpiły 
grupy teatralne z 20 gim nazjów 
z W ielkopolski. Podczas dwóch 
dn i konkursow ych na scenie 
K órnickiego O środka K ultury 
zaprezentowało się 158 młodych 
aktorów. Ich w ystępy oglądali 

i oceniali aktorzy  Teatru Nowego 
w Poznaniu  -  D aniela Popław ska 
i M ariusz Puchalski. Jury w ybrało 
siedem  najlepszych przedstaw ień, 
nagrodziło  28 aktorów  i w yróżniło 
46. Grupy, k tóre zaprezentow ały 
najlepsze przedstawienia, spotkały się 
podczas w  finału.

10 m łodych aktorów  z G im na­
zjum  n r  1 wraz ze swoją opiekunką 
artystyczną -  pan ią  B arbarą Szcze­
paniak  -  przygotowało na tę okazję 
inscenizację wg utw oru Krzesła Ire­
neusza Iredyńskiego. Przedstawienie 
m ówiło o prawdziwej naturze czło­
wieka, którą odkryw a się za p o m o ­
cą zwykłego-niezwykłego krzesła(l). 
Kto na n im  usiądzie -  powie praw ­
dę o sobie i o  innych... D oceniono 
ogrom ny w kład pracy i talent m ło ­
dych artystów oraz doskonałe przy-

Z Czwórki
Zdrow a d ie ta

N
asza szkoła przystąpiła 20 
m aja do program u: Owoce, 
warzywa i soki są na 5. Jego 
organizatorami są Instytut Żywności 

i Żywienia -  ogólnopolska niezależ­
na instytucja naukowa, której celem 
jest promowanie zasad zdrowego ży­
w ienia oraz F irm a Tymbark -  lider 
na  rynku  soków, nektarów  i n ap o ­
jów  w  Polsce. H onorow y patronat 
nad program em  objęło Ministerstwo 
Zdrow ia. P rogram  ten  w pisuje się 
w  działania prow adzone w ram ach 
ogólnoświatowej inicjatywy p ropa­
gującej spożyw anie w arzyw  i ow o­
ców 5 razy dziennie. Głównym celem 
program u jest w zrost św iadom ości 
w śród dzieci odnośnie zdrowotnych 
zalet codziennego spożywania 5 por­
cji warzyw, ow oców  i picia soków. 
W  program ie bierze udział ponad  
23 tysiące dzieci z ponad  600 szkół. 
Przez dw a tygodnie dekorowaliśmy 
szkołę i staraliśm y się „wdrukować” 
w głowy wszystkich uczniów, że war­
to jeść warzywa, owoce i pić soki. 
Pracow aliśm y intensyw nie, w  k la­
sach 0 -  III zorganizow aliśm y dni 
sałatkowe -  wszystkie klasy przygo­
tow yw ały pyszne sałatki owocowe, 
dn i pysznych surów ek pełne były 
w arzyw nych wariacji. D zień Spor­
tu  ogłosiliśm y dniem  sokowym. Po 
intensyw nym  wysiłku każdy o trzy­
m ał porcję zdrow ego napoju. Sto­
łówka szkolna w tym  czasie p rom o­
w ała spożyw anie warzyw, owoców 
i soków. Każdego dn ia  dzieci jadły  
po  pięć ich porcji. Z  w ielkim  en tu ­
zjazm em  czekały na kolejny dzień 
i zdrowe niespodzianki. Klasy 0 -  III 
samodzielnie przygotowywały sałat­
ki owocowe i warzywne. Uczniowie 
dekorow ali stoły i nie mogli się d o ­
czekać pysznych, pełnych w itam in 
smakołyków. Dziewczynki ze świetlicy 
socjoterapeutycznej, specjalnie dla 
Króla Łakom czucha, przygotow ały 
kolorow ą kanapkę. N a apelu klasa 
II b pod czujnym okiem pani Doroty 
Zielewicz przedstaw iła dla w szyst­
k ich uczniów  w arzyw no-ow ocow y 
program . A gn ieszka  A n tczak

gotow anie -  spektakl n a ­
grodzono  II nagrodą.
Uwagę ju ry  zw róciła dy ­
nam ika przedstaw ienia, 
ciekawe i zaskakujące kre­
acje aktorskie -  każdy 
z aktorów wcielał się w kil­
ka postaci scenicznych.
N agrody indyw idualne za 
mistrzowską grę o trzym a­
li Ju lia F rąszczak  i M iko ­
łaj Szal, w yróżnienie ak ­
torskie -  M on ika  K ąko­
lewska. W  składzie zespo­
łu aktorskiego zaprezento­
wali się ponadto: Samantha 
Chojan, Małgorzata Skrok,
A gnieszka Sosińska, Filip Golak, 
Kamil Kornobis, Bartosz Leszczyń-

K o lo n iś c i n a  k r ę g ie ln i w  P o z n a n iu

P oczą tek  w a ka c ji
D w a tu rn u s y  p ó łk o lo n ii o d ­

byw ały  się o d  22 do  26 czerw ca 
o raz  o d  29czerw ca do  3 lipca. 
U częszczało n a  n ie  90 dzieci, nad  
o rg an izac ją  i b ezp ieczeń stw em  
czuw ało 6 w ychowaw ców: Lucyna 
O sik , A n n a  G arstk a , A gn ieszka  
A ntczak, D an u ta  K oprucka, A lek­
san d ra  Jędrycha, H an n a  M atysiak  
o raz  G rzegorz W idok. D o d y sp o ­
zycji m ie li au to k a ry  (z te lew izo ­
ram i w  ś ro d k u  i m ożliw ością  
o g ląd an ia  bajek ). Z ajęc ia  trw a ły  
co d z ie n n ie  o d  godz. 9. do  13.30. 
K ażdy dz ień  zaczyna ł się sp raw ­
dzeniem  obecności i p rzy p o m n ie­
n iem  p o d staw o w y ch  zasad  b e z ­
p ieczeństw a . D ziec i ak tyw n ie  
b ra ły  u d z ia ł w  o rgan izo w an y ch  
g rach  i zabaw ach  p o d czas  „ sp o r­
tow ych  p o n ie d z ia łk ó w ”. O d w ie ­
dziły  N ikli Bowling. A trakcją  były 
w yjazdy n a  p ływ alnię do O b o rn ik  
W ielkopolsk ich , gdzie m ilusińscy  
bawili się w  m ałym  basenie, a star­
szyzna p o d  b aczn y m  ok iem  w y­
chow aw ców  o raz  ra to w n ik ó w  
sza la ła  n a  o g ro m n e j z jeżdżaln i. 
W  czw artek , 2 lipca , w y b ra li się 
do  M u ltik in a , aby  o b e jrzeć  h it 
k inow y : Epoka Lodow cow a 3. 
W ielką a trakcją  d la  dzieci był p o ­
byt w  Ż agrodzie  B iesiadnej w  B a­
ranow ie. Skoki na ogrom nej tra m ­
po lin ie , zaw ody sportow e, św ieże 
p o w ie trze  i p rzy jazn a  a tm o sfe ra  
zostały  m iłym  w sp o m n ien iem  na 
resz tę  w akacji.

Agnieszka Antczak

Koło tea tra lne  G I

ski i W ojciech Molski. O peratorem  
dźw ięku był Tom asz Rzepecki.

GI
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Z Gimnazjum nr 2
Poznaw ali ku ltu rę  ang losa­
ską

W
 m inionym roku szkolnym 
zrealizowano program edu­
kacyjny English World Style 
, którego głównym celem było zapo­

znanie gimnazjalistów z bogactwem 
kultury anglosaskiej wraz z potrzeb­
nym i do tego celu środkam i języ­
kowymi, jej odm iennością  i sw o­
istym  środow iskiem , w  k tórym  się 
w ykształciła na  tle krajów  Europy. 
Zajęcia raz w tygodniu przez cały rok 
szkolny odbywały się w  form ie kó ł­
ka zainteresowań. Uczniowie czytali, 
zbierali i opracowywali w iadom ości 
o krajach anglojęzycznych na podsta­
wie angielskich tekstów źródłowych. 
Uczestniczyli też w wycieczkach do 
placów ek anglojęzycznych działa­
jących w  Poznaniu  oraz m ieli oka­
zję obejrzeć na żywo form y sztuki 
angielskiej w  oryginale językow ym  
-  filmy kinow e, sztukę teatralną 
i koncert edukacyjny m uzyki folko­
wej pochodzącej z wysp brytyjskich. 
Doświadczenia z działań program o­
wych zostały przez uczniów  zebra­
ne w  postaci prezentacji projektów, 
tekstów, gazetek, artykułów, szarad, 
diagram ów  literowych i krzyżówek, 
quizów kulturoznawczych i zadań na 
D zień Języków Obcych, okoliczno­
ściowych publikacji, a także insce­
nizacji szkolnej przygotow anej na 
okazję D nia Prezentacji Kółek i O r­
ganizacji Szkoły. Gimnazjaliści pozy­
skali cenną um iejętność korzystania 
z różnych źródeł informacji: katalo­
gów bibliotecznych, komputerowych 
baz danych, Internetu, encyklopedii 
i słowników, mieli okazję rozw inąć 
kreatywność i samodzielność myśle­
nia oraz dociekliw ość p o zn aw czą , 
stworzyć własny tekst publicystyczny: 
reportaż i artykuł oraz dostrzec podo­
bieństwa i różnice językowe poprzez 
stworzenie własnego słowniczka za­
pożyczeń językowych.

Małgorzata Szymankiewicz

Ś w ię to  Języków
17 czerw ca odbył się w  naszej 

szkole Dzień Języków Obcych. W  tym 
roku szkolnym  m iał on charakter 
kulturoznawczy. W  pierwszej części 
dn ia  uczniow ie rozw iązyw ali języ­
kowe łam igłów ki w  językach n ie ­
m ieckim  i angielskim . Laureatam i 
w konkursie zostały klasy: lf, 2f, 3b. 
Po rywalizacji klas nadszedł czas na 
specjalny koncert w  holu szkoły, 
zapoznający słuchaczy z celtycką 
kulturą m uzyczną. M iędzy utw ora­

W ystęp zespołu Caledonia

m i zespołu Caledonia prow adzący 
-  Przemysław Wawrzyniak -  omawiał 
poszczególne instrum enty , form y 
m uzyczne funkcjonujące w  tej ku l­
turze oraz szkocki strój narodowy. 
K oncert dał uczn iom  możliw ość 
usłyszenia praw dziw ego brzm ien ia  
instrum entów  celtyckich, takich jak: 
dudy szkockie, flety irlandzkie i bę­
ben  obręczow y b odh ran . Mieli też 
okazję przyjrzeć się in strum en tom  
oraz zapoznać z techniką gry. Zespół 
zagrał tradycyjną m uzykę szkocką 
i irlandzką oraz światowe utw ory 
rozrywkowe i klasyczne. Projekt Dnia 
przygotowały panie: Joanna Chęciń­
ska i H anna Brzostowska, pom aga­
ła M ałgorzata Szym ankiewicz przy 
w spółpracy nauczycieli języków 
obcych.

Małgorzata Szymankiewicz

Dzień Sportu
O dbył się 15 i 16 czerwca w  hali 

widowiskowo- sportowej. W  pierw ­
szym  d n iu  ryw alizow ały  klasy  
trzecie  w 4 konkurencjach . Liczy­
ła się ogólna klasyfikacja ze wszyst­
k ich  dyscyplin : p iłk i siatkow ej, 
nożnej, koszyków ki oraz tzw. b ie ­
gu norw eskiego. Rangę rozgryw ek 
p o d n io s ła  sam a fo rm a o tw arc ia  
D nia Sportu. Uczniowie z najw ięk­
szym i osiągn ięc iam i spo rtow ym i 
p rzy  w span ia le  d o b rane j m uzyce 
w prow adzali flagi: polską, o lim pij­
ską i un ijną , a za n im i rep rezen ta ­
cje klas, k tó re  b ra ły  u d z ia ł w  ro z ­
gryw kach. Pozostali w raz z w ycho­
w aw cam i w ita li z try b u n  sw oich 
przedstawicieli grom kim i brawam i, 
w ykrzykując h asła  p rzygo tow ane 
na  dużych transparen tach . O dczy­
tan o  w szystkie sportow e osiągnię­
cia szkoły w roku  2008-2009. M o­
żem y pochw alić  się 5. m iejscem  
w  powiecie poznańskim . Zostaliśmy 
też  n ag ro d zen i p rzez  U rząd  M ar­
szałkow ski w  P oznan iu  pucharem  
za wysoki w ynik w  zaw odach spor­
tow ych.

Po oficjalnym  o tw arciu  ro zp o ­
częły się rozgryw ki. U czniow ie 
w alczyli o  jak  najlepsze w yniki 
w  każdej z konkurencji. W  klasach 
trzecich 1 miejsce zajęła klasa III g, 
2. -  III d, 3. -  Ilia. Zwycięzcy otrzy­
m ali puchary , u p om ink i oraz sło ­
dycze. Najlepsi w  biegu norw eskim  
okazali się: M ateusz  G orszkow iak  
i P a try c ja  M ajew ska. II m iejsce 
zajęli Jakub  Z b ro ch  i M ag d a len a  
Jendras, III lokatę uzyskali -  P io tr  
Łyczywek i A n n a  N ow akow ska. 
U czestnicy b iegu otrzym ali m ed a­
le, dyplom y i upom ink i u fundow a­
ne przez firm ę farm aceutyczną 
Farmapol. Za najlepszy doping w y­
różn iono  klasę III f. W yłoniono  
rów nież najlepszego sportow ca, 
k tó ry  przez 3 lata w ykazyw ał duże 
zaangażowanie i uzyskiwał wysokie 
w yniki w  sporcie. W śród  chłopców  
nag rodzono  M ateu sza  G o rszk o - 
w iaka  z kl. III g, a w śród dziewcząt 
A n n ę  N ow akow ską z III c. N a ich 
ręce pan i dy rek to r złożyła pu ch ar

Znane nazwisku
to jeszcze nie wszystko

N
a wstępie chciałbym pogratu­
lować organizatorom festynu 
rodzinnego, który odbył się 
23 maja w G imnazjum nr 1. Zapro­

szenie powszechnie znanego woka­
listy (Meza) i popularnego prezente­
ra radiowego (M acieja Narożnego) 
jest jak najbardziej godne pochwały. 
Z m ałym  tylko zastrzeżeniem .

N a tem at poznańskiego rapera 
tru d n o  m i cokolw iek pow iedzieć, 
ponieważ absolutnie nie znam  jego 
dokonań  artystycznych. Ale o ile 
m i w iadomo, jest popularny wśród 
młodszej części młodzieży, co zresz­
tą  m ożna było zaobserw ow ać na 
w spom nianym  festynie, na  którym  
m łodzież gim nazjalna świetnie się 
bawiła. M ożna więc powiedzieć, że 
tego dnia Mezo był dokładnie tam , 
gdzie być pow inien, czyli na scho­
dach G im nazjum  n r  1.

N ieco bliżej znam  dokonan ia  
drugiej gw iazdy festynu -  p rezen­
tera R adia Eska M acieja N arożne­
go. Porannej audycji w  Radiu Eska 
słucham , kiedy m uszę (np. w  p ra ­
cy, k iedy nie m am  w pływ u na 
w ybór stacji radiow ej), natom iast 
kiedy nie m uszę -  to  nie słucham . 
Bo n ie  lubię tego typu  poczucia  
hum oru . Ale osobę prow adzącego 
kojarzę dość dobrze. D latego w ca­
le nie dziwi m nie fakt, że ów didżej 
pozw olił sobie na  ża rt dotyczący 
w ystaw ianego na  festynie p rzed ­

za I miejsce w ogól­
nej klasyfikacji 
Igrzysk M iejskich 
G im nazjada w  Lu­
b on iu  oraz puchar 
za zaszczytne V miej­
sce w  Powiecie Po­
znańskim . N astęp­
nego d n ia  ryw ali­
zow ały klasy I i II 
w  konkurencjach : 
koszyków ka, piłka 
nożna oraz bieg 
norweski. W  klasach 
najmłodszych 1. miej­
sce zajęli M ateusz  
B udn iak  i B ogusia 
Jan iak , 2. m iejsce 
w yw alczyli A dam  
Ł an o szk a  i Iw ona  
Pawełek, 3. -  W oj­
ciech R ybarski oraz Ewa Szewczyk. 
W  ogólnej klasyfikacji pierw sze 
m iejsce wywalczyła klasa I h , d ru ­
gie -  I d, trzecie -  I e. Za osiągnię­
cia sportow e w taekw ondo  o lim ­
p ijsk im  w yróżn iono  Jan a  B ia łka  
z kl. I e, k tó ry  dw a la ta  z rzędu  za­
kwalifikował się do Ogólnopolskiej 
O lim piady M łodzieży, trenującego 
p o d  ok iem  M arcina Z abłockiego 
-  nauczyciela w ychow ania fizycz­
nego. Z a najlepszy d o p ing  n ag ro ­
dzono klasę I b. W  klasach drugich  
najlepsi w  b iegu norw esk im  o k a­
zali się: M aciej G ręd eck i i M aria

stawienia Krzesła (dla przypom nie­
nia: pow iedzia ł on „żartobliw ie”, 
że : nie był to najlepszy spektakl, 
który widział). Szkoda, że ów „dow­
cip” był, delikatnie m ówiąc, n ie na 
miejscu (podobnie zresztą jak  i sam 
Narożny, którego miejsce jest w  roz­
głośni radiow ej, a n ie n a  szkolnej 
zabawie). Twórcy inscenizacji dzie­
ła Ireneusza Iredyńskiego mieli 
pełne praw o poczuć się dotknięci 
w ypow iedzią radiow ego didżeja, 
tak  się bow iem  składa, że p rz e d ­
staw ienie zrealizow ane przez lu- 
bońsk ich  g im nazjalistów  po d  a r­
tystyczną opieką pan i B arbary 
Szczepaniak zdobyło drugą nagro­
dę na  X Przeglądzie M ałych Form  
Teatralnych organizow anym  przez 
G im nazjum  w R obakow ie. N ie 
m uszę chyba dodaw ać, że w ju ry  
tego festiwalu zasiadały osoby dużo 
bardziej kom petentne w dziedzinie 
sz tuk  tea tralnych  niż gw iazda lo ­
kalnej rozg łośn i radiow ej.

Zaproszenie osoby „z nazw i­
skiem ” do prow adzenia rodzinne­
go festynu do  św ietny pomysł. 
Szkoda tylko, że ów konferansjer 
nie dostosow ał się do  wysokiego 
poziom u imprezy. M am  nadzieję, 
że przyszłoroczną im prezę p o p ro ­
w adzi ktoś nie tylko znany, ale 
rów nież obdarzony większym  w y­
czuciem  i dobrym  sm akiem .

M.T.

Pierwszy Dzień sportu  w  nowej przyszkolnej ha li w idow i­
skowo-sportowej

T om czak oraz D am ian  B arej i K a­
ta rz y n a  P em p era , a także P aw eł 
D u d z ia k  i K am ila  L ew andow ska.
W  ogólnej klasyfikacji zwyciężyła 
k lasa II c, p rzed  II h  i II b. Z a n a j­
lepszy d o p ing  w yróżn iono  klasę 
II b. C erem onia  w ręczan ia  p u ch a­
rów, m edali, dyplom ów , nagród , 
u p o m in k ó w  oraz  słodkości była 
bardzo  uroczysta. W  tym  roku o r­
gan iza to ram i D n ia  S portu  byli: 
M arcin Zabłocki i Krzysztof Błasz­
czyk w raz z nauczycielam i w ycho­
w ania fizycznego G im nazjum  n r  2 
w  L uboniu . (n. wf.)
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Aktywny Dzień Dziecka
6 czerwca dzieci z klasy IV z SP 1 z wychowawczynią Iloną Kusy 
i przewodnikami PTTK udali się do Czmońca w ramach obchodów 
Dnia Dziecka. Byt spacer ścieżką przyrodniczą oraz wspaniała 
zabawa na mecie

Z
 Lubonia wyjechaliśmy autoka­
rem i dotarliśmy do wsi Czmo- 
niec, gdzie powitał nas jej soł­
tys Zbigniew Tomaszewski, ciekawa 

postać, społecznik, inicjator powsta­
n ia  ścieżki edukacyjno-przyrodni- 
czej Bobrowy szlak i budow y wieży 
widokowej na terenie Rogalińskiego

podziw iać takie p tak i jak  żurawie, 
łabędzie, gęsi i in. D la osób zm o­
toryzow anych utw orzono parking, 
a na  końcu ścieżki przy  boisku we 
wsi Czm oniec znajduje się m iejsce 
biwakowe z zadaszoną drew nianą 
wiatą i miejscem na zorganizowanie 
ogniska, do którego dotarliśmy. Do-

Podczas wę­
drówki Bobro­

wym Szlakiem, 
grupa uczniów 
z SP 1 i studen­
c i z USA 
fo t. Jan Błasz- 
czak

Parku Krajobrazowego. Ścieżka jest 
dostępna dla wszystkich, którzy chcą 
spędzić czas na  łonie natu ry  i je d ­
nocześnie wzbogacić swoją w iedzę 
o cennych walorach przyrodniczych 
najbliższej okolicy. Powstały 3 trasy 
o (1, 2,5 i 4 km ) oznaczone o d p o ­
w iednio kolorem  żółtym , zielonym 
i czerwonym o różnym stopniu trud­
ności. Pan Zbigniew poprowadził nas 
ścieżką o dł. 4 km , na  której było 9 
tablic informujących o najciekawszych 
elem entach krajobrazu, roślinności, 
zwierzętach i ekosystemach występu­
jących w starorzeczach Warty. Podczas 
przechadzki dotarliśmy do wieży wi­
dokowej w Czmońcu, o którą wzbo­
gacił się Rogaliński Park  K rajobra­
zowy 15 stycznia br. M a ona ponad 
15 m  wysokości. Jest to  d rew niana 
budow la z tarasem  w idokow ym  na 
wysokości 11 m, osadzona na balach 
aż spod Zakopanego, postawiona na 
Szlaku Bobrowym. Oglądaliśmy z niej 
rozciągające się wspaniałe krajobrazy 
parku. W ieża jest szczególną g ra t­
ką dla obserwatorów, którzy  m ogą

datkow ą atrakcją pobytu na ścieżce 
było przejście razem z grupą studen­
tów z Uniwersytetu IU PUI (Indianę 
University Purdue University India- 
nopolis) w USA. Przebywali oni na 
praktyce w Wyższej Szkole K om u­
nikacji i Z arządzania w  Poznaniu, 
gdzie mieli zajęcia z grafiki kom pu­
terowej z polskim i studentam i. Na 
mecie było ognisko i pieczone kieł­
baski, gry  i zabawy oraz m ecz piłki 
nożnej rozegrany pom iędzy druży­
nam i: studentów  z dziew czynkam i 
z kl. IV, a zespołem  chłopców  z kl. 
IV z Janem  Błaszczakiem. W ygrał 
zespół chłopców 5 :2 . W  podzięko­
w aniu za w spaniały pobyt i gości­
nę w C zm ońcu uczniow ie wręczyli 
panu  Zbyszkowi Tom aszewskiem u 
w łasnoręcznie przygotow ane lau r­
ki i podziękowania. Był tym faktem 
i gestem  ze strony  uczniów  bardzo 
wzruszony. Pogoda dopisała, wszyscy 
bardzo zadow oleni, ale i zm ęczeni 
po intensyw nym  dniu  pow rócili do 
Lubonia.

M aria i Jan Błaszczakowie

Tatarzy -  historia i kultura
Z imprez Muzeum Narodowym Rolnictwa i Przemysłu Rolno- 
Spożywczego w Szreniawie

W
 so b o tę  i n ie d z ie lę  27 
i 28 czerw ca odbyło się 
kolejne przedsięw zięcie 

z cyk lu  pośw ięconego  m n ie jszo ­
ściom  narodow ym  i etn icznym  na 
z ie m ia c h  p o lsk ich . Tym  razem  
zo s ta ła  zap rezen to w an a  h is to r ia  
i k u ltu ra  m n ie jszo śc i ta ta rsk ie j. 
Im prezie plenerow ej tow arzyszyła 
konferencja  naukow a oraz o tw ar­

c ie  w ystaw y  czasow ej T a ta rzy  -  
historia  i ku ltura . W  części a r ty ­
sty czn e j w y s tąp ił m ło d z ieżo w y , 
dziew częcy zespół B uńczuk  z B ia­
łegostoku , p rezen tu jący  ta ta rsk ie  
ta ń c e  i p o e z ję  T a ta ró w  p o lsk ich  
o raz  a rty śc i ta ta rsc y  z B aszk irii, 
k tó rzy  zaprezen tow ali o ryg inalny  
instrum en t z Azji Środkowej. Były 
pokazy w alk z użyciem uzbrojenia

Draki parków
Wycieczka z cyklu P oznajem y Parki Krajobrazowe W ojew ództw a  
W ielkopo lsk iego  do Żerkowsko-Czeszewskiego Parku 
Krajobrazowego

K
olejną wypra­
wę po parkach 
zorganizowała 
w niedzielę, 7 czerw­

ca Komisja Ochrony 
Przyrody z Oddziału 
PTTK  im. C. Rataj­
skiego w  Luboniu.

Zerkowsko-Cze- 
szewski Park K rajo­
brazowy utw orzono 
w 1994 r. Położony 
jest w  zalewowej pra- 
dolinie W arty i jej 
dopływu Lutyni z ma­
lowniczymi starorze­
czami i doliny Miło- 
sławki z licznymi 
stawami rybnymi. Zajmuje powierzch­
nię 15 640 ha na terenie gmin: M i­
łosław, Nowe M iasto nad  W artą 
i Żerków. Przedm iotem ochrony jest 
unikatowa, bardzo urozm aicona 
rzeźba terenu, bogate i ciekawe zbio­
rowiska roślinne, rzadkie gatunki 
roślin i zwierząt, wartości kulturowe 
związane z bogatą przeszłością tego 
terenu. U rozm aicona rzeźba p o ­
wierzchni Parku jest wynikiem dzia­
łalności lodowca (ostatnie zlodowa­
cenie bałtyckie miało miejsce 15 tys. 
lat temu). W  części północnej Parku 
-  tzw. lasy czeszewskie należą do 
najpiękniejszych, najbardziej intere­
sujących obszarów leśnych W ielko­
polski. To w  tych lasach już w  1907 r. 
pow stał pierwszy w  W ielkopolsce 
rezerwat przyrody, chroniący las 
łęgowy w dolinie Warty. W  parku 
stw ierdzono występowanie 208 ga­
tunków  ptaków, m.in. najliczniejszy 
bocian biały, dlatego głównym ele­
m entem  logo parku jest ten ptak 
w locie. O bok zalet przyrodniczych 
Park posiada wiele w ałorów histo- 
ryczno-pamiątkowych: różne znale­
ziska prehistoryczne, cmentarzyska, 
grodziska, co świadczy, że tereny te 
były tutaj w  odległej przeszłości za­
siedlone. Są rów nież liczne zabytki 
architektury, np. pałac w  Śmiełowie.
Pagórkowate i lesiste tereny pom ię­
dzy Żerkowem a Śmiełowem uważa się 
za jeden z najpiękniejszych zakątków

Przed Muzeum M ickiew icza w Śm iełow ie fo t. Jan Błaszczak

Wielkopolski i nazywa się Szwajcarią 
Żerkowską. Podczas wycieczki o d ­
wiedziliśmy Żerków (pochodzi z 1257 r.) 
i Lgowo. W  Śmiełowie leżącym na 
lewym brzegu Lutyni stoi klasycy- 
styczny pałac Gorzeńskich z 1797 r„ 
który  odw iedził poeta Adam  M ic­
kiewicz. O d 1975 r. mieści się tu jego 
muzeum (jedyne tego typu w Polsce). 
Po zwiedzeniu m uzeum  i spacerze 
po parku odbył się konkurs przyrod- 
niczo-literacki dla m łodzieży z wie­
dzy o Żerkowsko-Czeszewskim PK 
i twórczości Mickiewicza. Najlepszym 
okazał się D om in ik  H echt ze Szkol­
nego Koła Krajoznawczo-Turystycz­
nego n r  9, a następnie W eronika 
Biniaś, A drian  K ostrzewski, A rtu r 
M izerka  oraz K aro lina  D zioban. 
N agrody książkowe zwycięzcom 
wręczył prezes O ddziału Eugeniusz 
Kowalski. Był rów nież spacer przez 
wieś Brzostków oraz podziw ianie 
panoram y z punk tu  widokowego 
usytuowanego na skraju W ału Żer- 
kowskiego. W  drodze pow rotnej do 
Lubonia w  Klęce obejrzeliśmy neo- 
renesansowy pałac -  willę wzniesio­
ną w latach 70. XIX w. dla wielkiego 
pruskiego posiadacza ziemskiego, 
jednego z twórców antypolskiej H a­
katy -  H erm anna K ennenm anna. 
Wycieczka odbyła się dzięki finan­
sow em u wsparciu U rzędu M iasta 
Luboń.

M aria i Jan Błaszczakowie

tatarskiego, obozow isko ta tarsk ie  
oraz pokazy w alk na koniu , k tóre 
p rzed staw iła  G ru p a  H isto ryczna  
Jantar. W  ta ta rsk im  obozow isku  
z czasów  Jana K azim ierza m ożna 
było poćw iczyć strze lan ie  z łuku 
refleksyjnego, rzu t w łócznią  oraz 
spróbować sił w szerm ierce szablą 
o rd y n k ą  i zobaczyć, ja k  s trz e la ­
no z X V II-w iecznej b ron i palnej. 
W  części e d u k a c y jn e j m ie liśm y  
o k az ję  z ap o zn ać  się z d aw n y m i 
i tradycyjnym i zajęciam i Tatarów, 
tak im i jak : fu rm ań stw o , g a rb a r­
stw o, h o dow la  czy o g ro d n ic tw o . 
P rzedstaw icielk i spo łeczności ta ­
tarskiej z Bohonik, niewielkiej wsi

na Podlasiu , serw ow ały  zw iedza­
jącym  specjały  k u ch n i ta tarsk iej: 
k o łd u n y  ta ta rsk ie , b ie lu sz  o raz  
p ie r ie k a c z e w n ik  (c ien k ie  c ias to  
m akaronow e sm aruje się m asłem , 
n a k ła d a  fa rsz  m ięsn y  lub  o w o ­
cow y i w szystko  zw ija  się w r u ­
lon, uk łada na blasze, nadając mu 
fo rm ę  ś lim ak a  i p iecze). M ożna 
by ło  ćw iczyć p isan ie  arabsk iego  
a lfa b e tu  i zap o zn ać  się z re lig ią  
T a ta ró w  p o lsk ic h , is lam em .

N a im prezach organizowanych 
przez Muzeum Rolnictwa spotyka się 
coraz więcej m ieszkańców  Lubo­
nia.

Jan Błaszczak
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Z życia PTTK
Zakopane

O
d 11 -1 4  czerwca Klub Górski 
Lim ba  zorganizow ał pobyt 
w  Zakopanem z bazą wypa­
dową w D om u Turysty. Były: space­

ry  po Krupówkach, zwiedzanie ko ­
ścioła parafialnego Świętej Rodziny 
z 1896 r. i Sanktuarium Matki Boskiej 
Fatimskiej, świątyni zbudowanej jako 
w otum  za ocalenie papieża z zam a­
chu w 1981 r. N iektórzy w ędrowali 
Doliną Kościeliską do schroniska na 
H ali O rnak , zwiedzając po  drodze 
Wąwóz Kraków czy Jaskinię Mylną. 
Inni wjechali kolejką na Gubałówkę 
lub na Kasprowy Wierch. Bardziej wy­
trwali zeszli ze szczytu przez Przełęcz 
Liliowe do schroniska Murowaniec 
na Hali Gąsienicowej i dalej D oliną 
Suchej W ody do Toporowej Cyrhli. 
Zwiedziliśmy też drew niany kościół 
M atki Boskiej Częstochowskiej i św. 
K lem ensa z 1847 r. oraz cm entarz 
na  Pęksow ym  Brzysku.

Kasprowym W ierchu fo t. M aria B łaszczak

t

S zlak iem  P ow stan ia
4 lipca zorganizowaliśmy kolej­

ny Rajd Szlakiem  Powstania W iel­
kopolskiego -  tym  razem  front p ó ł­
nocny. Wycieczkę rozpoczęliśmy od 
O bornik  Wlkp., gdzie na cm entarzu 
parafialnym  znajduje się kw atera 
grobów  10 poległych pow stańców  
kom panii obornickiej. W  mieście 
znajduje się głaz z tablicą upam ięt­
niającą wizytę Ignacego Paderew ­
skiego w  drodze do Poznania 
26.12.1918 r. W  Rogoźnie przy  SP 
im . Pow stańców  W ielkopolskich 
znajduje się m u r -  p om nik  z tab li­
cą pamiątkową. N a cm entarzu zbio­
rowa m ogiła 18 pow stańców  oraz 
grób A ntoniego Biskupskiego, o r­
ganizatora pow stania w  Rogoźnie. 
W  Rynku pom nik z 1966 r. m.in. ku 
czci powstańców. W  Budzyniu przy 
kościele św. B arbary znajdują się 4 
mogiły powstańców, a na cmentarzu 
12, p rzed dom em  ku ltu ry  pom nik. 
Przy drodze do C hodzieży przy 
piaszczystym  w zgórzu O kręglik, 
gdzie 7.02.1919 r. zdobyto niem iec­
ki wóz pancerny, znajduje się pomnik, 
po drugiej stronie drogi figura M at­
ki Boskiej z tablicą. W  Czarnkow ie 
na cm entarzu -  zbiorowa mogiła 15 
Powstańców, obok głaz m .in. im  
poświęcony. W  Lubaszu, przy Sank­
tuarium Maryjnym Królowej Rodzin, 
na przykościelnym cm entarzu zbio­
rowa m ogiła 12 pow stańców  z n a ­
pisem: Przechodniu, ucz się od nas, 
ja k  kochać ojczyznę" oraz grobowiec 
organizatora pow stania -  W łodzi-

m ierzą Raczyńskiego. Przez 
Goraj udaliśm y się do Lu- 
sowa -  Muzeum Powstańców 
W ielkopolskich im . G ene­
rała Józefa D ow bora M u- 
śnickiego i jego grób. Na 
zakończenie rajdu  prezes 
Oddziału PTTK -  Eugeniusz 
Kowalski -  wręczył państwu 
G rajkom  z m uzeum  w  Lu- 
sowie pam iątkow e M edale 
Pow stania oraz m ateriały  
z Sejmiku na temat, ze stycz­
nia br.

M aria i Jan Błaszczakowie

Na Pogórzach
Koło PTTK  n r  14 Fosfory zor­

ganizow ało od  10 do 13 czerwca 
wycieczkę na Dolny Śląsk -  Pogórze 
Kaczawskie i Pogórze Izerskie. Udział 
wzięli także pracow nicy firm y LU­
MENA SA. Trasa biegła bocznym i 
drogam i. Zwiedziliśm y: Z łotoryję, 
(m uzeum  złota i kościół poew an- 
gelicki), dalej do Polkowic, kam ie­
niołom ów  bazaltu  aż do Organów  
Wielisławskich w  Sędziszowie, Świe­
rzawie (kościół z poł. XIII w. -  obec­
nie m uzeum . W arto przypom nieć, 
że ołtarz z tego kościoła znajduje się 
w  Poznaniu w  kościele św. Marcina). 
D rugi dzień (Boże Ciało) rozpoczę­
liśm y m szą w odrestaurow anym  
barokowym kościele w  Lubomierzu. 
M iasteczko związane z bohateram i 
film owym i K argulem  i Paw lakiem  
(także m uzeum  im  pośw ięcone). 
Dalej spacer w  Lubaniu na  K am ien­
ną Górę później przez Łużyce Wschod­
nie -  wieś Nawojów Łużycki -  ruiny 
renesansowego dworu. Pojechaliśmy 
w  k ierunku  pó łnocnym  -  do wsi 
Zebrzydowa, gdzie mieszkają repa­
trianci z Bośni i Hercegowiny. W ieś 
znana z bluszczu „kolejarskiego”, 
k tóry  od  około 150 lat oplata wieżę 
wodociągową na dworcu kolejowym. 
Kolejny przystanek  to  H enryków  
Lubański, gdzie wąska dróżka przy­
stro jona kolorow ym i w stążkam i 
poprow adziła nas do najstarszego 
drzew a w  Polsce -  cisu, k tó ry  liczy 
około 1200 lat. Przed nam i były dwie 
m iejscowości z charakterystyczną 
zabudową łużycką: Sulików -  3 domy 
szachulcowe z podcieniam i -  jedy­
ne tego typu w Polsce i Bogatynia 
z szeregiem „dom ów w kratkę” oraz 
ogrom ną „dziurą” ok. 200 m  głębo­
kości po kopalni węgla brunatnego. 
Po roku 2030 planuje się tu  u tw o­
rzenie jeziora. Kolejny dzień -  to 
w izyta w Z am ku Śląskich Legend 
w Pławnie. Potem  był Lwówek Ślą­
ski z najstarszym brow arem  na D ol­
nym  Śląsku. W  ratuszu  p rzebudo­
w anym  na początku XX w. wg p ro ­
jek tu  Poelziga (projektanta zabyt­
kowych hal produkcyjnych w  luboń- 
skiej Luvenie) m ieści się m uzeum  
historii miasta. Następny przystanek 
-  Bolesławiec -  z reprezentacyjną 
salą ślubów  w ratuszu podobną  do 
tej w  Lwówku, ale skrom niejszą. 
Kościół parafialny -  unikatow a b u ­
dow la kam ienna z poł. XVIII w.

W spólne zdjęcie uczestników  rajdu do Żarnowca

i p om n ik  Kutuzowa. W  pobliżu 
Bolesławca wieś Tomaszów -  a tam  
m anufaktura -  hu ta  szkła artystycz­
nego pana Borowskiego. N a koniec 
dn ia  odw iedziliśm y piękny park  
i zam ek nad  Kwisą w  Kliczkowie. 
Kolejny dzień to  w spinaczka na 
najwyższy szczyt w ulkaniczny na 
D olnym  Śląsku -  Ostrzycę 
(501 m  n.p.m .). N astępne miejsce 
to  pryw atne m uzeum  A rm ii C zer­
w onej i W ojska Polskiego zaszyte 
w lesie w okolicy U niejow ie. Dalej 
kolejny szczyt bazaltow y -  zam ek 
G rodziec -  jedna  z najciekawszych 
budow li w arow nych na D olnym  
Śląsku z XV w. N a koniec oglądali­
śm y drugi co do w ieku D ąb w  Pol­
sce -  Chrobry n iedaleko Piotrowic. 
O rganizatorkam i w yjazdów  są In ­
struk to rk i K rajoznaw stwa Polski: 
Bogusław a G eneralczyk i M aria 
Rogacka (Maria Rogacka)

N aukow o o tu rys tyce

naukową z okazji 90-
lecia zorganizowanej
działalności krajo- g 
znawczo-turystycznej 
w szkolnictwie polskim 
pod  hasłem: Nieprze- 
mijające wartości 
szkolnego ruchu krajoznawczo-tury­
stycznego zorganizowano 4 czerwca. 
Spotkanie było w  auli Uniwersytetu 
im . A dam a M ickiew icza w  ram ach 
O gólnopolskiego Forum , pod  h o ­
norow ym  patronatem  M inister 
Edukacji N arodow ej -  K atarzyny 
H all i R ektora UAM prof. dr. hab. 
Bronisława M arciniaka. Przybyło 
ponad  460 osób z całej Polski. Były 
władze UAM  z Rektorem , w ładze 
PTTK  z Prezesem  Lechem D roż- 
dżyńskim , przedstaw iciele M EN, 
K uratorium , w ładz Poznania, p o ­
w iatu (starosta Jan G rabkowski),

Część uczestn ików  sesji z lubońskiego Oddziału PTTK 
fo t. Jan Błaszczak

województwa, członkowie PTTK (w 
tym  15 z O ddziału Luboń), nauczy­
ciele i m łodzież szkolna (także z lu- 
bońskich  szkół) oraz laureaci C en ­
tralnego Z lotu O gólnopolskiego 
M łodzieżow ego K onkursu  K rajo­
znawczego Poznajem y Ojcowiznę 
Poznań 2009. W  ram ach  sesji w y­
głoszono 16 referatów. Spotkanie 
stanowi ważny element przygotowań 
do VI K ongresu K rajoznaw stwa 
Polskiego, który odbędzie się w  Olsz­
tynie w 2010 r.

J.B.

Rajd do Żarnow ca
30 m aja z okazji D n ia  D ziecka 

SP 1 wraz z Oddziałem PTTK w Lu­
b o n iu  zorganizow ały  w ycieczkę 
pieszą w  okolice Tomic. Trasa w io­
d ła  po  m alow niczych w zgórzach 
i do linkach  polodow cow ych O zu 
Bukowsko-M osińskiego, w  okolicy 
wsi Krąplewo. Szybko doszliśm y do 
w si M irosław ki. N ieco k łopo tu  
spraw iło nam  przejście przez zala­
ne w odam i drogi prow adzące obok 
rezerw atu Trzcielińskie Bagno. U da­
ło się n am  w ypatrzyć parę  żuraw i 
i k ilka bocianów . Podziw iając w i­
doki, dotarliśm y do Tomic -  starej 
m iejscow ości (1464 r.), w  której 
urodził się P iotr Tomicki, sekretarz 
Zygm unta Starego, dyplom ata, w y­
b itny  hum anista . O bejrzeliśm y 
kościół gotycki pw. św. Barbary z ok. 
1468 r. i d rew nianą  dzw onnicę 
z dwoma dzwonami z 1541 r. i 1613 r. 
Po do tarc iu  w okolice osady  Ż a r­
now iec zatrzym aliśm y się u  p o d ­
nóża strom ego zbocza, z którego 
wypływa niewielkie źródełko uzna­
ne za p o m n ik  p rzy rody  (jedyne 
w  W ielkopolsce). N a m ecie na  
uczestników  czekały już przygoto­
wane przez panią Idzikowską i opie­
kunów  zabawy, k iełbaski, oraz 
g ru p a  m łodzieży, k tó ra  szła inną  

trasą  ze Skrzynek. 
Każdy uczestn ik  
biorący udział w  za­
baw ach o trzym ał 
nagrody w postaci 
słodyczy i przybo- 
rów  szkolnych. N a 
koniec zrobiliśm y 
w spólne zdjęcie. 
W  rajdzie uczest­
niczyły też dzieci 
z SP 3 należące do 
SKKT PT TK  
n r  13.

CzZ
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Z wędką
Festyn wędkarski dla dzieci

W
 sobotę, 6 czerwca na Zale­
wie Kocie Doły odbył się 
tradycyjny festyn wędkarski 
z okazji Dnia Dziecka zorganizowa­

ny przez Koło PZW  Lubonianka. 
W kategorii chłopców  urodzonych 
w latach 1996-99 zwyciężył M arcin 
Wesołowski, który uzyskał 1480 punk­
tów, drugi był D o m in ik  K ędzio ra  
(1200 pkt), trzeci -  P a tryk  M urcha 
(1140 pkt). W  kategorii dziewcząt 
(ur. 1996-99) tryum fow ała Jagoda 
Teszner (775 pkt), po niej była Es­
te ra  K ow alska (505 pkt) i A licja 
K unz (25 pkt). W  kategorii dziew­
cząt i ch łopców  z rocznika 1995 r.

Podczas rozdawania nagród fo t. Roman Śróda

W skansenie miniatur

T
radycyjnie w połowie czerw ­
ca Stowarzyszenie Solidarni 
w Prawdzie i Miłosierdziu zor­
ganizow ało wyjazd autokarow y dla 

grupy 41 dzieci w raz z opiekunam i 
z wszystkich lubońskich szkół podsta­
wowych. Tym razem  odwiedziliśmy 
położony w  połow ie drogi Poznań 
-  G niezno, około 1,5 k ilom etra  od 
Pobiedzisk, skansen miniatur. Jest to 
jeden z pierwszych tego typu obiek­
tów  w naszym kraju, obejm ujący aż 
35 najważniejszych budowli z terenu 
Szlaku Piastowskiego i Wielkopolski. 
Oglądaliśmy m iniatury oryginalnych 
obiektów, w ykonane w  skali 1: 20 
z trwałych materiałów, o plastikowej 
elewacji, dodatkow o zabezpieczone 
odpow iednim i środkam i chem icz­
nym i. Trzeba stw ierdzić, że dziel­

Grupa przed m in ia tu rą  poznańskiego ratuszann

zwyciężyli: D am ian  Nowicki (1865 
pkt), T om asz M roczyriski (1255 
pkt) i K aro lina  P io trow ska  (720 
pkt). W śród  dziewcząt i chłopców  
z roczników 2000-2001 tryumfowali: 
Jan B ugajew ski (1075 pkt), K inga 
M urcha (765 pkt), Ju lia K ręć (395 
pkt). Zwycięzcy zostali w yróżnie­
ni, nagrody otrzym ali zaś wszyscy 
uczestnicy zawodów.

Sponsoram i festynu byli: Koło 
PZW  Lubonianka, Luvena w  Lubo­
niu, Firm a Novol, G m inna Komisja 
Rozwiązywania Problem ów  A lko­
holow ych, Spółdzielnia M ieszka­
niow a w Luboniu, Z akład Zadrze- 
w ień i Rekultywacji Zieleni -  Z bi­
gniew  Jurga, firm a Usługi Budow ­
lano -  R em ontow o-Instalacyjne -  
M ałgorzata Ratajczak, firm a Jaxon 
-  Andrzej Podeszwa, Przedsiębior­
stwo H u rtu  W ędkarskiego -  K ry­
styna M ielczarek, Gruba Ryba -  
Tomasz i M ichał Mazurczak, Sklep 
Wędkarski Fisch -  Ewa Araszkiewicz, 
Sklep Skrzat -  Sylwester Filipowicz, 
Mariusz Kabaciński, Grzegorz Grzy­
bek, Zygm unt i Regina N iedźwie- 
dziowie.

R.Ś.

nie zniosły one bezpośredni kontakt 
z niektórym i szczególnie ciekawymi 
dziećmi, nie poddając się ich dowcip­
nym zabiegom. Makiety znajdujące się 
na terenie skansenu przedstawiają: 
pałace, kościoły, ratusze itp., czyli 
obiekty najbardziej charakterystyczne 
dla naszego regionu. M iniaturow e 
kopie są w ierne oryginałom  z za­
chowaniem  wszelkich detali, jednak 
w śród dzieci największą popularno­
ścią cieszyła się sylwetka zbrojnego 
wojownika, z którą chętnie się foto­
grafowały oraz makieta poznańskiego 
Starego Rynku i katedry. Uczestnicy 
wycieczki dostali dodatkow o torby 
z urozmaiconym słodkim poczęstun­
kiem, który okazał się dla większości 
z nich radosnym zaskoczeniem, a dla 
ich organizatora -  M arka Bartosza 

i wspomagającego go Roberta 
Korcza, dużą satysfakcją z tego 
faktu. M im o pochm urnego  
dn ia  wyjazd do  skansenu 
m in ia tu r odbył się bez sp o ­
tkania z wiszącym w pow ie­
trzu deszczem, co więcej, dla 
uczestników  na parę  m inu t 
zaświeciło naw et słońce. Ta 
bliska, jed n ak  ciekawa ed u ­
kacyjnie wycieczka, została 
zorganizowana przez Stowa­
rzyszenie Solidarni w Praw­
dzie i Miłosierdziu a dofinan­
sow ana przez U rząd M iasta 
Luboń.

Marek Bartosz
dyrektor Biura Stowarzyszenia

Blisko natury

Z
oo Safari położone w Świer- 
k o c in ie  w g m in ie  W itn ica  
w malowniczej okolicy Parku 
N arodow ego  i u jśc ia  W arty, z n a ­

nego z lęgowisk ptactw a, to raj dla 
m iło śn ik ó w  przyrody . S pędzenie  
czasu w  tym  niezw ykłym  zakątku 
przygotowali dla mieszkańców  Lu­
bon ia : A n ton i P rzybylski, Felicja 
Sulim a oraz Jan K aczm arek z Z a­
rząd u  T ow arzystw a M iło śn ików  
M iasta  L ubon ia  (T M M L).

P rze jeżdża jąc  p rzez  B ytyń 
w  g m in ie  K azim ierz  W lkp ., k ie ­
ro w n ik  w ycieczki -  Jan K aczm a­
rek  -  w skazu jąc  n a  po ły sk u jącą  
w  słońcu  taflę jeziora  Bytyń, o p o ­
w iada ł o znalez iskach  z tej m ie j­
scow ości eksponow anych obecnie 
p rzez  p o zn ań sk ie  M uzeum  A r­
cheologiczne na wystawie pt: Skarb 
z  B y tyn ia . Z oo  Sa fari p rzy w ita ło  
przybyłych w ie trzną , ale słonecz­
ną  pogodą . Już z ok ien  au to k a ru  
obserw ow ać  m og li egzo tyczne 
zw ie rzę ta  z całego  św iata , m .in .: 
tygrysy, s tru s ie  a fry k ań sk ie , p e ­
likany, k ro k o d y la  itp.

Przejeżdżając przez Zoo, zwie­
d z ili 4 sek to ry  (A m ery k a  P o łu ­
dniow a, A fryka, M ongolia i Azja). 
Z w iedzali te ren  także  pieszo. P a ­
m ią tk i, g as tro n o m ia , karuze le  (8 
szt.), ślizgi (bez  op ła t) p rzy g o to ­
w ane zo sta ły  tu  w g zach o d n ich  
s tan d ard ó w . D la dziec i p rz e w i­
dziano możliw ość dotykania i k ar­
m ien ia  zw ierząt pokarm em  zaku-

Gdzieś boisko, gdzieś bieżnia
Obiekt sportowy, który powstanie przy Szkole Podstawowej nr 4, 
będzie bez bieżni, tę dostanie SP 2

Orlik przy SP 4

W
lip cu  p rzy  Szkole P o d ­
stawowej n r 4 mają roz­
p o cząć  się p race  n ad  
rea lizac ją  p ro jek tu  O rlik  2012. 

D o  p rz e ta rg u  trw ająceg o  o d  14 
m aja  do  9 czerw ca zg łosiło  się 
8 firm . Z w ycięzcam i o kaza ła  się 
f irm a  Sodex  sp. z o.o. z s iedz ibą  
w  Z ło tn ik ach . U m ow a p o d p is a ­
n a  25 czerw ca op iew a n a  kw otę 
1 108 016 zł b ru tto . F irm a zo b o ­
w iązu je  się w ykonać z lecen ie  do 
20 lis to p ad a  br. P rzypom inam y , 
że p ro jek t O rlik 2012  je s t w sp ó ł­
fin an so w an y  p rzez  rz ą d  RP, w o ­
jew ó d z tw o  o raz  U rząd  M iasta  
L uboń . K ażdy ob iek t tego  typu  
pow inien kosztować około 1 m ilio­
na. W  jego skład w chodzi budow a 
boiska do piłki nożnej ze sztuczną 
naw ierzchn ią , koszyków ki i s ia t­
ków ki, z ośw ietlen iem , sza tn iam i 
i zap leczem  san ita rn y m . C zęsto  
p rzy  o b iek tach  O rlika  pow sta je  
ró w n ież  b ieżn ia . Ta p rzy  Szkole 
Podstawowej n r 4, z pow odu braku 
środków , p rzy n a jm n ie j na  raz ie  
n ie  b ęd z ie  b u d o w an a .

«

Podczas podróży do Safari

p io n y m  n a  m ie jscu . K olejka do 
w jazdu  na  te ren  Z oo  i pe łn e  p a r­
k ing i św iadczą  o o g ro m n y m  za ­
in te re so w an iu  ty m  p rzep ięk n y m  
zaką tk iem .

L ubońscy  w ycieczkow icze to  
m iło śn ic y  d o b re j p io se n k i. Ich 
śp iew  ro z leg a ł się p o d czas  jazd y  
w ob ie  s tro n y  podróży . N a a k o r­
d e o n ie  p rz y g ry w a ł lu b o n ia n in  
R o m an  K aczm arek . W  p am ięc i 
p o z o s ta n ie  im  w sp a n ia ły  o g ró d  
Z oo  S a fa r i z a ło ż o n y  n a  22 h e k ­
ta rach  w  1996 r„ bogactw o lasów, 
łąk  w o to c z e n iu  m ajow ej, p rz e ­
p ięk n e j p rz y ro d y  i sy m p a ty czn a  
a tm o sfe ra  w ycieczk i. D la d z ia ­
łaczy  z Z a rz ą d u  T M M L  to  p o ­
czu c ie  d o b rz e  sp e łn io n e g o  o b o ­
w iązk u  w obec  m ieszk ań có w  
n aszeg o  m ia s ta .

}an Kaczmarek

B ieżn ia  przy SP 2
W  zeszłym roku, przy Szkole 

Podstawowej n r  2 pow stało nowe 
boisko ze sztuczną trawą. Wówczas 
nie w ybudow ano w  tym  miejscu 
bieżni, a do późniejszych przetargów, 
n ik t się nie zgłaszał. Jak nas po in ­
formowano, boisko przy Dwójce jest 
trudnym  miejscem  dla realizacji 
takiej inwestycji. Poza tym  m iasto 
planuje, by w przyszłości droga do 
szkoły od strony ul. Żabikowskiej był 
jednokierunkow a z w yjazdem na 
ul. Kościuszki, co z uwagi na ogra­
niczoną ilość miejsca, dodatkow o 
kom plikuje budow ę bieżni.

Kolejny, trzeci przetarg ogłoszo­
no  29 maja, a oferty m ożna było 
składać do  19 czerwca. Tym razem  
nadesłano jedną ofertę. Firma Sodex 
sp. z o.o. z siedzibą w  Z łotnikach 
(wykonująca projekt Orlik 2012 przy 
SP 4) podjęła się w ybudow ania 
bieżni. Umowę podpisano 25 czerw­
ca na kwotę 399 841,79 zł. Firm a 
zobowiązuje się zrealizować zadanie 
do 30 w rześnia.

Mateusz Pokrywka 
i Władysław Szczepaniak
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Wytrenować medalistę
Z Marcinem Zabłockim, nauczycielem wychowania fizycznego 
w Gimnazjum nr 2 i trenerem taekwondo w klubie Czerw ony  
S m o k  rozmawiają Kamil Rulczyński i Anna Nowak, członkowie 
szkolnego koła dziennikarskiego

Lekkoatletyczne sukcesy

K am il i A nia: K iedy i dlaczego 
za in te resow ał się P an  sz tu k am i 
w alki?

M arcin  Zabłocki: M oja historia 
zw iązana ze sztukam i walki rozpo­
częła się 15 lat tem u. O d zawsze 
chciałem trenow ać jakąś dyscyplinę 
sportow ą, aby być osobą w ysporto­
waną i sprawną, a także żeby czuć się

Trener i jego rozmówcy fo t. Anna Wodzyńska

bezpiecznie w  każdej sytuacji. Mój 
nauczyciel w ychow ania fizycznego 
często zachęcał m nie do zapisania się 
na zajęcia sportowe, ponieważ zawsze 
byłem  pełen energii. Po jakim ś cza­
sie trafiłem  do klubu, gdzie mogłem 
trenow ać sztuki walki. Tak m nie to 
zafascynowało, że ćwiczę do dziś.

K. i A.: N ie jednokro tn ie  rep re­
zentow ał Pan  polską reprezentację. 
Jakie o d n ió s ł P an  do tychczas suk ­
cesy?

M .Z.: Po 6 latach trenow ania 
zacząłem odnosić sukcesy jako M ło­
dzieżowy M istrz Polski, M istrz Pol­
ski Seniorów, a także A kadem icki 
M istrz Polski. W yniki motywow ały 
m nie do jeszcze cięższej pracy, co 
zaowocowało powołaniem  do kadry 
narodow ej, w  której reprezentow a­
łem  Polskę na zawodach m iędzyna­
rodow ych rangi m istrzowskiej 
i przygotow yw any byłem  na O lim ­
piadę w Pekinie 2008 r. M oim  m a­
rzeniem , do realizacji którego d ą ­
żyłem , była w łaśnie zeszłoroczna 
olimpiada. Niestety, nie udało m i się 
do niej zakwalifikować.

K. i A.: Jako m istrz  taekw ondo 
m oże P an  w ytłum aczyć, co to  sło ­
wo oznacza?

M.Z.: Nazwa „taekwondo” skła­
da się ze słów: „tae”, oznaczającego 
stopę, „kw on” -  pięść oraz „do” -  
droga lub filozofia życia. Określenie 
sztuki walki przyjęto 11 kw ietnia 
1955 r., za zgodą większości ko re­
ańskich mistrzów taekwondo, w  celu 
połączenia w ielu zróżnicow anych 
stylów. System pojęć filozoficzno- 
m oralnych, technik i walki (przede 
w szystkim nożne), ściśle określone 
układy form alne to założenia, które 
stanowią podstawę taekwondo. W  or­
ganizacji W TF jest 17 układów zwa­

nych poom se. W spółzaw odnictw o 
sportow e obejm uje walkę i układy 
form alne.

K. i A.: Jakie m a  P an  p lan y  n a  
przyszłość? Czy w iążą się one z ta ­
ekw ondo?

M .Z.: M oim  celem, a zarazem  
najw iększym  m arzeniem , jest w y­
trenować swojego zawodnika, który 
zdobędzie najwyższe trofeum, jakim 
jest m edal na igrzyskach. W iem , że 
to  d ługa i ciężka droga, ale w  życiu 
trzeba sobie stawiać wyzwania. Te­
raz cieszę się m niejszym i osiągnię­
ciam i, bo  są one w ażne dla m nie 
i m oich zawodników.

K. i A.: Z P an a  um ie ję tn o śc ia ­
m i taekw ondo  i n auczan ia , d ro g a  
do  sp e łn ien ia  m a rzen ia  w cale n ie  
b ędz ie  aż  ta k a  d ługa . C zy k tó ry ś 
z P ana uczn iów  o d n ió s ł ju ż  jak ieś 
znaczące sukcesy?

M .Z.: W  Luboniu prowadzę za­
jęcia od  półtora  roku i już z m oim i 
zawodnikami możem y pochwalić się 
kilkoma osiągnięciami rangi ogólno­
polskiej. Wywalczyliśmy drugi rok 
z rzędu kwalifikacje do Ogólnopolskiej 
O lim piady M łodzieży w  kategorii 
Junior Młodszy (rocznik 1995/1996). 
Wywalczył je między innym i dobrze 
zapowiadający się zawodnik, Jan 
Białek, który jest uczniem Gimnazjum 
n r  2 w  Luboniu. Razem  z innym i 
uczniami zdobiliśmy kwalifikacje do 
M istrzostw  Polski Juniorów. Są to 
bardzo duże osiągnięcia jak  na tak  
krótk i okres trenowania.

K. i A.: P row adzi P an  zajęcia  
do d a tk o w e zw iązane ze sz tu k am i 
w alki. Czy m oże  P an  coś o n ich  
opow iedzieć?

M.Z.: Zajęcia z taekwondo olim­
pijskiego odbywają się na nowej hali 
widowiskowo-sportowej w  Luboniu, 
obok G im nazjum  n r  2 przy ul. Koł­
łątaja 1. M am y tam  bardzo dobre 
zaplecze treningowe, ponieważ sala 
jest wyposażona w matę treningową 
do taekwondo. Daje nam  to fantastycz­
ne warunki do pracy, a przede wszyst­
kim zapewnia bezpieczeństwo. Powo­
li sala zostaje też wyposażona w  sprzęt 
potrzebny do ćwiczeń. Wszyscy uczęsz­
czający na zajęcia trenują jako zawod­
nicy klubu sportowego Czerwony Smok, 
którego główna siedziba mieści się 
w  Poznania Nasz klub m a wielu wspa­
niałych zawodników, utytułowanych 
na szczeblu zawodów M istrzostw 
Polski, turniejów międzynarodowych, 
Mistrzostw Europy, a nawet Mistrzostw 
Świata, którzy są nadal czynnymi za­
w odnikam i albo tak  jak ja  -  zawod­
nikam i i treneram i. O prócz samych 
zajęć organizujemy coroczne obozy 
rekreacyjno-sportowe, na które mogą 
jeździć wszyscy uczniowie gimnazjum, 
a także ci, którzy lubią aktywnie spę­
dzać wolny czas. Zim ą byliśmy w  Za-

W
 dniach 5 -  
6 czerwca 
w Warszawie 
odbyły się Akadem ic­

kie Mistrzostwa Polski 
w Lekkoatletyce. W  im­
prezie wystartował Ma­
ciej Różański z Lubo­
nia, student 5 roku Po­
litechniki Poznańskiej. 
Zawody rozpoczął od 
biegu na dystansie 200 
metrów, w którym za­

Luboński sp rin te r podczas sztafety

jął III miejsce w  kategorii Politechnik 
z wynikiem 22,10 s. Jednak najwięk­
szy sukces odniósł niespodziewanie 
w skoku w dal. Po ponad 2-godzinnym 
konkursie (startowało ponad 60 za­
wodników) Maciej w ynikiem 6,93 
m etra zajął III miejsce i stanął na 
najniższym stopniu podium , odbie­
rając brązowy m edal Akademickich 
M istrzostw Polski.

W spom nieć należy także zawo­
dy, które odbyły się 8 m aja na sta­
dionie O lim pii w  Poznaniu, gdzie 
Maciej został Akademickim Mistrzem 
W ielkopolski w  biegu na dystansie 
100 m etrów  oraz w sztafecie 4 x 100 
metrów.

Na co dzień Maciej Różański jest 
zawodnikiem KS AZS-AWF Poznań 
i legitym uje się następującym i re ­
kordam i życiowymi uzyskanym i

0 puchar Warty

W
 niedzielę, 14 czerwca w Kole 
PZW  Lubonianka  roze­
grano zawody spławikowe 
o Puchar Warty. W  kategorii senio­

rów najlepsi byli: M arcin Przybylski 
(1115 pkt), R om an Środa (925 pkt)

i K azim ierz M aciejew ski (570 pkt). 
W śród  juniorów  tryumfowali: B ar­
tłom ie j B ugajew ski (870 pkt), D a­
m ia n  N ow icki (675 pkt) i P a try k  
Jędrzejew ski (470 płrt).

RŚ

kopanem , a tego lata jedziemy do 
Pogorzelicy nad morze. Najmłodszy­
m i uczestnikami zajęć są Jacek Rosz- 
kiewicz (4 lata) oraz Zuzanna Szym­
kowiak (6 lat). Dzieci uczą się p o d ­
stawowych elementów sztuk walki 
połączonych z sam oobroną. Mają

Składanka zdjęciowa pokazuje jednocześn ie  odbicie i odle­
g łość skoku w dal M acie ja Różańskiego

w roku  2008: 100 m etrów  -  10,72 
s., 200 m etrów  -  21,77 sek.

Najlepsze tegoroczne rezultaty  
sprin terskie uzyskał T l  czerw ca 
podczas M ityngu O gólnopolskiego 
w  Białogardzie, gdzie dystans 100 
m etrów pokonał w  czasie 10,87 i 200 
m etrów  w  czasie 21,83 (oba rezu l­
ta ty  to  pierw sze klasy sportow e).

M aciej pierw szą część sezonu 
lekkoatletycznego zakończył z 5 
biegam i na  poziom ie pierwszej kla­
sy sportowej. 7 -k ro tn ie  biegał setkę 
w  czasie poniżej 11 sekund i 4-krotnie 
200 m  w  czasie poniżej 22 sekund.

M iejsce i data zawodów dystans wynik
M ityng O gólnopolski lOOm 11.07
T oruń - 17.05.2009 200m 22.00
M istrzostw a Polski AZS lOOm 11.03
W arszawa -  23.05.2009 lOOm 11.06
M ityng O gólnopolski lOOm 10.94
Pila -  30.05.2009 200m 21.88
Akademickie Mistrzostwa Polski 200m 22.10
W arszawa -  5-6.06.2009 Skok w dal 6.93
M ityng o Różę Kutna lOOm 11.06
Kutno -  13.06.2009 200m 22.27

G rand Prix O dry lOOm 10.95
lOOm 10.97Słubice -  18.06.2009
200m 22.12

M em oriał im . Szumlewskiego lOOm 10.91
lOOm 10.90Łódź -  20.06.2009
200m 21.86

M em oriał im. Listosa lOOm 10.98
W rocław -  24.06.2009 200m 21.91
M ityng Ogólnopolski
Białogard -  27.06.2009

lOOm 10.87
200m 21.83

4 lipca Maciej ukończył studia 
na Politechnice Poznańskiej (k ieru­
nek elektrotechnika). Obecnie przy­
gotowuje się do M istrzostw  Polski 
Seniorów, które odbędą się od 31.07 
do 2.08 w Bydgoszczy. Marzy m u się 
zakwalifikowanie do sztafety 4 x 100 
metrów na Mistrzostwa Świata w  Ber­
linie. ..

RM

również swoje zawody, tzw. konku­
rencje sprawnościowe, z których żad­
ne dziecko nie wychodzi przegrane, 
ale bogatsze o doświadczenia, przy­
dające się im  w  życiu codziennym.

oprać. Kamil Rulczyński 
i A nna Nowak
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Słońce nad biegaczami
Relacja z III Ulicznego Biegu Lubońskiego -  5,5 km na 55 -  lecie 
Miasta Luboń

W
 sobotę, 6 czerwca o godz.
10 blisko 130 biegaczy wy­
ruszyło na trasę III Ulicz­

nego Biegu Lubońskiego. Startujący 
nie m ogli narzekać na  pogodę. Po 
dw utygodniow ych opadach słońce 
świeciło przez cały czas. Wystartowali 
spod  hali w idow iskow o-sportow ej 
przy ul. Kołłątaja 1 na trasę prow a­
dzącą ulicami naszego pięknego m ia­
sta. Trasa w znosiła się n ieznacznie 
do połow y dystansu, by następnie 
opadać aż do mety. C hoć bieg m iał 
charak ter am atorski, to  pierw sza 
tró jka zm ieściła się w  18 m inutach. 
N ajstarszy biegacz m iał skończone 
63 lata, a najm łodsza, 5-letnia Kaja, 
pokonała trasę wraz ze swoją m am ą 
A netą Łukomską.

Już o d  s ta r tu  m ocne  tem p o  
czołów ki nadaw ał M aciej Łucyk

Zwycięzcy w kategorii mężczyzn

Najszybsze kob ie ty

Najlepsi gim nazja liści

an

z P oznania, k tó ry  na  co dzień  tre ­
nu je  nad  M altą. Zw ycięzcam i byli 
jednak  wszyscy, k tórzy  dobiegli do 
mety. Tam czekały na n ich  koszul­
ki i to rb y  u fundow ane  p rzez  Fac- 
to ry -L uboń , k rem y  G ehw ol do 
p ro fesjonalnej p ie lęgnacji stóp, 
dyplom y, w oda i u śm iech n ię te  
twarze tancerek z G im nazjum  n r  2. 
Zwycięzcy o trzym ali bony  go tów ­
kowe o w artości 150,100 i 50 z ło­
tych, bony  rabatow e upraw niające 
do  zakupów  w  sieci sk lepów  Ric- 
cardo. B u rm istrz  u fundow ał rów ­
n ież dw ie n ag ro d y  specja lne  dla 
najstarszego i najm łodszego uczest­
n ika  b iegu. Im prezę  uśw ie tn ili 
sw oją obecnością  b u rm is trz  M ia ­
sta L uboń, D ariu sz  Szm yt, k tó ry  
s trza łem  z p is to le tu  d a ł sygnał 
rozpoczęcia  biegu, dy rek to r G im ­
nazjum  n r  2, Irena  Fojt i dy rek to r 
hali, Zbigniew  Trawka. W iele em o­
cji w yw ołała trad y cy jn a  lo teria  
fan tow a p rzep ro w ad zan a  po  o fi­
cjalnej cerem onii. Tym  razem  do 
w ygrania było 30 to reb  z u p o m in ­
kam i u fu n d o w an y m i przez  dzia ł 
p rom ocji M iasta  Luboń, dw ie k o ­
lacje w  res tau rac ji Sfinks. Szcze­
gó lne p o dz iękow an ia  należą się 
Straży M iejskiej i Policji o raz  R a­
fałowi W ojtyniakow i -  ra tow niko­
wi drogow em u, pan iom  pielęgniar­
kom , G m innej K omisji R ozw iązy­
w an ia  P rob lem ów  A lkoholow ych  
za użyczenie koszulek, nauczycie­
lom  w ychow ania fizycznego o raz  
uczn io m  G im n az ju m  n r  2 za za ­
bezp ieczen ie  tra sy  i zapew nien ie

bezpieczeństw a w szystkim  uczest­
nikom . W yłącznie pozytyw ne op i­
nie biegaczy były najlepszą n ag ro ­
d ą  d la  o rgan izatorów .

Łukasz Budzyński

K lasy fikac ja  końcow a:
Mężczyźni urodzeni w 1992 r. i star­

si: 1. Maciej Łucyk, Poznań, 2. Bogdan 
Fabiański, Owińska, 3. Tomasz Napie­
rała, Kościan, 4. Piotr Karolczak, Po­
znań, 5. Grzegorz Urbańczyk, Poznań,
6. Mateusz Hermeła, Luboń, 7. Wojciech 
Bobrowski, Luboń, 8. Oskar Dominczak, 
Poznań, 9. Mateusz Laskowski, Poznań,
10. Sławomir Naskręt, Grzebieńsko, 11.

Dawid Sikora, Koziegłowy, 12. Michał 
Szuster, Luboń, 13. Stanisław Matuszak, 
Poznań, 14. Jakub Szymkowiak, Luboń, 
15. A rtur Kasperski, Poznań, 16. Piotr 
Pancerz, Poznań, 17. Sławomir Budzi- 
szewski, Luboń, 18. Mariusz Pytlak, Lu­
boń, 19. Paweł Patan, Luboń, 20. W ło­
dzim ierz Hoppel, Poznań, 21. Roman 
Blaszka, Luboń, 22. Jacek Wasielewski, 
Luboń, 23. Jan Gawroński, Poznań, 24. 
Piotr Pigłowski, Luboń, 25. Przemysław 
Siebert, Poznań, 26. Jakub Świątek, Lu­
boń, 27. Zbigniew Baraniecki, Poznań,
28. Marcin Sławicz, Poznań, 29. Marcin 
Zabłocki, Poznań, 30. Tomek Nowak, 
Luboń, 31. Mateusz Pokrywka, Luboń,
32. Adam Hobrowski, Poznań, 33. M a­
teusz Tritt, Luboń, 34. Tomasz Brodala, 
Luboń, 35. Artur Ostoja, Puszczykowo, 
36. Piotr Zalewski, Poznań, 37. Michał 
Romanowski, Luboń, 38. Mariusz Grze­
sik, Poznań, 39. Maciej Roszak, Luboń, 
40. Tadeusz Łuka, Luboń, 41. Józef Tru- 
siak, Luboń, 42. Ryszard Bartkowiak, 
Poznań, 43. Andrzej Drgas, Luboń, 44. 
A rtur Wiśniewski, Luboń

Kobiety urodzone w 1992 r. i starsze:
I. Patrycja Talar, Pobiedziska, 2. Agata 
Waga, Poznań, 3. Magdalena M ichal­
ska, Luboń, 4. Renata Golak, Luboń, 5. 
Maria Drgas, Luboń, 6. Aneta Łukom- 
ska, Luboń

Chłopcy urodzeni w latach 1993 -  
95 (gim nazjum ): 1. Mateusz Gorszko- 
wiak, Luboń, 2. Michał Gawron, Luboń, 
3. Grzegorz Spychała, Wiry, 4. Hubert 
Musiał, Luboń, 5. Jakub Loryncki, Lu­
boń, 6. Jakub W ojciechowski, Luboń,
7. D am ian Różański, Luboń, 8. Cyryl 
Kuliński, Luboń, 9. Patryk Iwanowski, 
Luboń, 10. Remigusz Szostak, Luboń,
I I .  Jakub Jułkowski, Luboń, 12. Jakub 
Kuźniak, Poznań, 13. Patryk Stefaniak, 
Luboń, 14. Arkadiusz W ieczorek, Lu­
boń, 15. Bartek Leszczyński, Luboń, 16. 
Przemysław Poprawka, Wiry, 17. Paweł 
Kaptur, Luboń, 18. Dam ian Barej, Lu­
boń, 19. Patryk Michalski, Luboń, 20. 
Paweł D udziak, Luboń, 21. Grzegorz 
Dudziak, Luboń, 22. Piotr Nowakowski, 
Luboń, 23. Patryk Mocek, Luboń, 24. 
Beniam in Roszak, Luboń, 25. Łukasz 
Kaczmarek, Luboń, 26. Patryk Ostrow­
ski, Luboń, 27. Tomasz Stanisławski, 
Luboń, 28. Łukasz Grześkowiak, Luboń,
29. Przemek Stadnicki, Luboń, 30. Pa­
tryk Marciniak, Luboń, 31. Jan Białek, 
Luboń, 32. Jacek Sabatowski, Luboń,
33. Kamil Kornobis, Luboń

D ziew częta u ro d zo n e  w latach
1993 -  95 (g im nazjum ): 1. W eronika 
Środa, 2. Ania Nowakowska, 3. Patry­
cja Golak, 4. Kamila Lewandowska, 5. 
Bogusia Janiak, 6. Joanna Szczuka, 7. 
Róża Fila, 8. D om inika Nawrocka, 9. 
M ilena Stasik, 10. Joanna W erwińska, 
11. Kasia Ratajczak, 12. A nna Janiak, 
13. A nna Pietrzyńska, 14. Dąbrówka 
Wołek, 15. Iwona Nowacka, 16. Anna 
W łodarczyk, 17. W eronika Araszkie- 
wicz, 18. M arta Kubera, 19. Aliza Wa­
chowiak, 20. Maja Talarczyk, 21. Kinga 
Miler, 22. M aria Nowacka, 23. Teresa

S ta rt 1 3 0  biegaczy

Najlepsze gim nazja listk i

Chłopcy w kategorii szkó ł podstawowych

Solman, 24. M arika Trocha, 25. Anna 
Sołtysiak, 26. Karolina Harwazińska, 27. 
Ania Cykowiak, 28. Joanna Pilakowska, 
29. Kasia Łubka, 30. Julia Pruchniewska, 
31. Klaudia Ratajczak, 32. Basia Frąc­
kowiak, 33. M artyna Frąckowiak

Chłopcy urodzeni w 1996 r. i młodsi 
(szkoły podstawowe): 1. Krystian Zio­
mek, Łęczyca, 2. M ichał Gil, 3. Maciej 
Spychała, 4. Cezary Jankowiak, 5. Kamil 
Jankowiak, 6. Kamil Trusiak, 7. Patryk 
Trusiak, 8. Mikołaj Piela.

Dziewczęta u ro dzone  w 1996 r. 
i m łodsze (szkoły podstawowe): 1. 
W iktoria Kordzielewska, 2.Donata Ko­
walczyk, 3. Kaja Łukomską, 4. W ikto­
ria Grzesik.
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Ju ż  po raz t r z e c i...
III Luboński Turniej Piłkarski Drużyn Amatorskich

W
czesnym przedpołudniem, 
13 m aja na boisku SP 2 
zgromadziło się blisko 70 
fanów futbolu, aby wziąć udział w ko- 

lejnym  piłkarskim  turnieju.
Rozgrywki rozpoczęły się o 9.15 

i trw ały ponad 6 godzin. Przebiega­
ły w  praw dziw ie sportow ej a tm os­
ferze. M ecze 8 drużyn  sędziował 
niezwykle życzliwy dla uczestników 
pan  A ndrzej Chyliński. W szyscy

Turniej p iłka rsk i na sztucznej m urawie bo iska  przy SP2

Zwycięskie drużyny z nagrodam i w  towarzystw ie organizatorów imprezy

młodzi ludzie zadziwiali nas swoimi 
p iłkarskim i um iejętnościam i, am ­
bicją, wolą walki i w ysoką kulturą  
gry. A oto wyniki turnieju: I miejsce 
-  L ena L uboń, II -  P rzyjaciele Le­
cha Poznań, III -  N apad  Łysych na 
F abrykę G rzeb ien i, IV -  G elios 
L uboń. K rólem  strzelców  został 
K rzysztof Kołodziej (Przyjaciele 
Lecha Poznań).

Pom ysł zorganizow ania takiej 
sportow ej ryw alizacji z rodził się 
w  2007 r. Baliśmy się w tedy jeszcze, 
że zain teresow anie im prezą n ie

1^. 1 organizatorów turn ie ju  -  zagorzały
lc Lecha -  Jakub B ielaw ski uchwycony

przez fo to reporte ra  Łukasza Sta- 
0R A laka <mecz Lecha z Jagie lonią B ia łystok -  

° ° 3 .2 0 0 9 )

będzie zbyt duże i że m łodzież nie 
odpowie na  nasze zaproszenie. Rze­
czywistość okazała się zupełnie inna. 
Z  radością  stw ierdzam y, że z roku  
na  rok  zw iększa się liczba uczest­
n ików  zawodów. M arzen iem  n ie ­
k tó rych  naw et jest, aby p iłkarskie 
spo tkan ia  odbyw ały się częściej.

D odać m usim y, że w  tym  roku 
m ieliśm y  p o  raz  p ierw szy  sw oich 
p a tro n ó w  m edialnych: Wieści Lu-

bońskie  o raz  gazetę in te rn e to w ą  
e-lubon .p l. N asi spo n so rzy  to: od  
po czą tk u  U rząd  M iasta  o raz  m y 
-  pom ysłodaw cy  i organ izatorzy , 
w  la tach  ub ieg łych  -  także  p an  
Stefan K rukow ski, a o s ta tn io  -  
G m in n a  K om isja R ozw iązyw ania 
P rob lem ów  A lkoholow ych.

N a pew no w szystkich cieszy ta 
w zm ożona aktyw ność sportow a 
m łodych m ieszkańców  Lubonia. 
Dobrze, że wychodzą oni na boiska, 
bo upraw ianie sportu  przynosi każ­
dem u same korzyści: poprawia kon­
dycję fizyczną, w zm acnia psychikę, 
kształtuje pozytywne cechy charak­
teru. M am y więc nadzieję, że turniej 
nasz wpisze się na stałe w kalendarz 
m iejskich im prez sportow ych.

Trw ają w ak ac je ... W szystk im  
lu b o ń sk im  p iłk a rzo m  życzym y, 
aby le tn ie  ty g o d n ie  były  d la  n ich  
czasem em ocjonujących rozgrywek 
i sa ty sfak c jo n u jący ch  w yników . 
Trzeba pam iętać, że następne spo ­
tk an ie , IV  L ubońsk i T u rn ie j P ił­
k a rsk i D ru ż y n  A m ato rsk ich , ju ż  
za rok!

Wanda Suleja- Kot i Jakub Bielawski
radni, organizatorzy rozgrywek

Rekordowa frekwencja
Turniej tenisa stołowego z okazji 55-lecia nadania praw 
miejskich Luboniowi

D
ziałacze Lubońskiego Klubu 
Tenisa Stołowego zorgani­
zowali im prezę godną naj­
lepszej marki. Przy zaangażowaniu 

wielu osób przeprowadzono 6 czerw­
ca w spaniałe zaw ody w nowej hali 
sportow ej p rzy  ul. Kołłątaja, g ro ­
m adząc przy tym  rekordową liczbę 
uczestników. Pojedynki rozegrano 
w czterech kategoriach. Oprócz licz­
nych upom inków  z U rzędu M iasta 
i słodyczy najlepsi zawodnicy otrzy­
mali puchary, medale i dyplomy oraz 
bony rabatow e od  firm y Riccardo. 
96 uczestników  przybyło z wielu 
stron  W ielkopolski, by zobaczyć 
nasze aktyw ne m iasto.

W  kategorii open w śród kobiet 
pierw sze trzy  m iejsca zajęły: Jo­
a n n a  D ry g as  (Poznań), T eresa 
S z tu rm  (Piła) oraz M o n ik a  W oj­
c iechow ska (Poznań). R eprezen­
tantki Lubonia: B arbara Frąckowiak 
i K aro lin a  T orz zajęły odpow ied­
n io  m iejsca 11 i 12. W  kategorii 
juniorów  (roczniki 1992 i młodsze)

Uzupełnienie

P
odczas zaw odów  pływ ackich 
zorganizowanych z okazji Dnia 
Dziecka 30 m aja na  pływ alni 
Chwiałka  w  Poznaniu, o których 

pisaliśm y w  ub. m iesiącu, oprócz 
O lka Skrzątka n a  najw yższym  p o ­
dium  stanęli tradycyjnie bracia Bar­
tek  i Julek D am ulis (B artek -  styl 
klasyczny, Julek -  grzbietow y). To 
szósty złoty m edal Julka n a  takich 
zawodach. Złoto wywalczyły również 
lubonianki: M arta Torzewska -  styl 
klasyczny i K arolina Jankowska -  
k raul i delfin.

Jolanta Jaworska

Wakacje z  tenisem
Pozycja Lubońskiego Klubu Tenisa Stołowego

L
u b o ń sk i K lubu  T enisa Stołow ego w spó ln ie  z f irm ą  L uvena  SA  
o raz G m inną Komisją Rozwiązywania Problem ów  Alkoholowych 
organ izu je  w sie rpn iu  cykl zajęć sportow ych z ten isa  stołow ego. 
W szystk ich  chętnych zapraszam y o d  3 do  28 s ie rp n ia  od  p o n ie d z ia ł­

k u  do  p ią tk u  w  godz. od  10 do  13 d o  sali p rzy  zak ładach  L uvena  SA. 
D o dyspozycji dzieci i m łodzieży  będzie  6 p rofesjonalnych  sto łów  do 
ten isa  sto łow ego o raz  in s tru k to r, k tó ry  zo rg an izu je  za rów no  nau k ę  
te ch n ik i g ry  ja k  i zabawy.

Z Cieszkowianki
nież w tym  d n iu  kółko teatralne 
prowadzone prze p. M. Haenel przed­
stawiło bajkę pt. Czerwony Kapturek 
dla zerówek i klas pierwszych. Ucznio­
wie z klas starszych uczestniczyli 
w zm aganiach sportow ych. Mieli 
możliwość wzięcia udziału w sześciu 
konkurencjach: rzu tach  piłeczką

zwyciężył G rzeg o rz  M izeraczyk  
z Lubonia, w yprzedzając M ichała  
N ow aka (Poznań) i A d rian a  Spy- 
cha łę  (Kozielaski). N ajlepsza 
z dziewcząt -  Jo an n a  D rygas (Po­
znań) -  uplasowała się na czwartym 
m iejscu. W  kategorii seniorów  
(roczniki o d  1969 do  1991) p ierw ­
sze trzy miejsca przypadły w  udzia­
le zaw odnikom  z Poznania, o d p o ­
w iednio: D an ie lo w i W elke, A n ­
d rze jo w i S zczytow i i Je rzem u  
B aran o w sk iem u . Najwyżej sk la­
syfikow any w tej kategorii rep re ­
zentant Lubonia -  M irosław  W ie­
czorek  -  uplasował się na szóstym 
m iejscu. W  kategorii w eteranów  
(roczniki 1968 i starsze) pierw sze 
trzy  m iejsca zajęli S ław om ir M at- 
czak  (Poznań), P io tr  R ap tis  (P o­
znań) i H enryk Piechnik (Września). 
R eprezentanci L ubonia: T adeusz  
K rau ze  i K rzysz to f P rzew o źn iak  
uplasowali się odpow iednio  na  20 
i 21 pozycji.

Ł .B .

Bracia Bartek i Julek D am ulis z m edalam i

palantow ą, piłką lekarską, rzutach 
do kosza, slalom ie z piłką nożną, 
unihokeju, skokach przez skakankę. 
K onkurencje cieszyły się dużym  
zainteresow aniem . W  klasyfikacji 
ogólnej najwięcej punktów  zgrom a­
dziła klasa 5 b. (SP2)

lubon.pl
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Co nowego w sporcie?
Powstanie Rada Sportu oraz LOSiR

Pierwszy akord
Turniej Piłki Nożnej Uczniowskiego Klubu Sportowego (UKS) 
Jedynka  z okazji 100-lecia Szkoły Podstawowej nr 1

L u b o ń s k a  R ada S p o rtu

T
rw ają  w stępne p rzy m ia rk i 
do  p o w s ta n ia  L ub o ń sk ie j 
R ady  S p o rtu  (RS). Jest to  
organ doradczy (opiniujący) władz 

u rz ę d ó w  g m in , p o w ia tó w  i w o ­
je w ó d z tw  w zak re s ie  k u ltu ry  f i ­
zycznej. RS o p in iu je : p ro jek t b u ­
dże tu  w części dotyczącej sp o rtu , 
p ro g ra m  b az  sp o r to w y c h , p lan y  
im prez sportow ych i rekreacyjnych 
o rg an izo w an y ch  p rzez  ró żn e  o r ­
gan izacje  na  danym  te ren ie , p ro ­
jek ty  uchw ał dotyczących k u ltu ry  
fizy czn e j. W arto  w sp o m n ie ć , iż 
c z ło n k o s tw o  w  RS je s t  fu n k c ją  
sp o łeczn ą . L u b o ń sk a  RS m a być 
p o w o ła n a  u ch w a łą  R ady  M ias ta  
n a jp ra w d o p o d o b n ie j n a  n a jb liż ­
szej sesji. B ęd z ie  z rze szać  w y ­
znaczonych działaczy sportow ych 
z w iodących  klubów , nauczycie li 
wf. (p o  jed n y m  z każdej szkoły), 
zarządcę hali w idow iskow o-spor­
tow ej o ra z  s p o łe c z n ik ó w  z w ią ­
zan y ch  ze s p o r te m  w L u b o n iu . 
C elem  RS je s t naw iązan ie  dysk u ­
sji sp o łe c z n e j, k tó ra  m ia łab y  po  
z b a d a n iu  w szy stk ich  m ożliw ych  
w ersji, w ybrać tę na jbardz ie j o d ­
p o w ie d n ią  d la  w szystk ich  części 
sp o łe c z n o śc i sp o r to w e j.

Z trybun na boisko
8 drużyn z Wielkopolski uczestniczyło w rozegranym 5 czerwca 
w hali przy Gimnazjum nr 2 turnieju fanklubów Lecha Poznań

C
i, którzy zazwyczaj dopingują 
swoich ulubieńców  z trybun 
stadionów, musieli pokazać, 
że arkana fu tbolu  n ie są im  obce. 

Zaw odnicy wykazywali się wielkim 
zaangażow aniem  i am bicją w grze. 
Mecze były bardzo wyrównane i grający 
kibice Lecha wykazali się także cał­
k iem  niezłym i um iejętnościam i.

W  pierwszej fazie tu rn ie ju  to ­
czyły się rozgrywki w dwóch grupach 
system em  „każdy z każdym ”. Po jej 
zakończeniu klasyfikacja w  grupach 
przedstaw iała się następująco.

W  walce o m iejsca 3 - 4  zm ie­
rzyły się zespoły  W ildy i A rcisza 
(g rupa kibiców  m ieszkających na

GRUPA I pkt bramki

1. Lech Poznań Uhras 9 7 -1

2. Wilda 6 7 -1

3. FC Tarnowo 1 2 - 7

4. Luboń 1 1 -8

GRUPA II pkt bramki

1. Rataje 9 6 - 2

2. Arcisza 6 5 - 4

3. Swarzędz 3 4 - 3

4. FC Bnin 0 1 -7

LOSiR
L u b o ń sk i O ś ro d e k  S p o r­

tu  i R e k re a c ji (L O S iR ) m a  p o ­
w s ta ć  p ra w d o p o d o b n ie  je szcze  
w tym  roku . Jak nas p o in fo rm o ­
w ał zas tęp ca  b u rm is trz a  -  R afał 
M arek  -  n a  ra z ie  LO SiR  b ę d z ie  
d z ia ła ć  w p o s ta c i  z a k ła d u  b u ­
d ż e to w e g o , k tó r y  z c z a se m  z o ­
s ta n ie  p rz e k s z ta łc o n y  w sp ó łk ę  
z o .o ., ta k  ja k  m a to  m ie jsce  np. 
w  P o zn an iu . O b ecn ie  n ie  m o żn a  
je s z c z e  o k re ś lić , ja k ie  o b ie k ty  
b ęd ą  p o d leg ać  LOSiR, p o n iew aż  
p o w s ta je  w L u b o n iu  k ilk a  n o ­
w ych o w łasnym  s ta tu s ie  (bo isko  
p rz y  SP 4 i b ie ż n ia  p rz y  SP 2, 
sz tu czn a  n aw ie rzch n ia  p rzy  SP 3 
w przyszłym  roku). Dwa pierw sze 
c h ro n i  u s ta w a  (p o w s ta ją  w  r a ­
m ach  o g ó ln o p o lsk ie g o  p ro je k tu  
O rlik  2 0 1 2 ), k tó r a  m ó w i, że  za 
k o rz y s ta n ie  z ty ch  o b iek tó w  n ie  
m o ż n a  p o b ie r a ć  o p ła t . N a jb a r ­
dziej m ożliw a zdaje się być w ersja 
o ich p rzekazan iu  w kom petencje  
sz k ó ł, k tó re  w sp ó łp ra c o w a ły b y  
z L u b o ń sk im  O śro d k iem  S p o rtu  
i R e k re a c ji.

M ateusz  Pokryw ka, 
W ładysław  S zczep an iak

ul. A rciszew skiego w P oznaniu). 
W  no rm aln y m  czasie g ry  m ecz 
zakończył się rem isem  1:1. W  rzu ­
tach  karnych lepsi okazali się k ib i­
ce z W ildy, w ygryw ając 3-1. Mecz 
finałow y stał na  dobrym  poziom ie 
i dostarczy ł w iele em ocji. M im o 
w ysiłku obu  zespołów  i w ielu sy­
tuacji do zdobycia b ram ki zano to ­
w ano rem is 1:1. P onow nie rzu ty  
karn e  m usialy  zdecydow ać o w y­
n iku  ryw alizacji. B ezbłędni w tym  
elem encie gry byli zaw odnicy z Ra­
taj i oni mogli unieść w  górę puchar 
u fundow any przez B urm istrza Lu­
b o n ia  D ariusza Szmyta.

W szyscy  u cze s tn icy  p o d k re ­
ślali b a rd zo  d o b rą  o rg an izac ję  
i bezb łędne  sędziow anie w  w yko­
n an iu  p. K rzysztofa Bzdęgi, k tó ry  
k ilk a k ro tn ie  m u s ia ł w y jaśn iać  
zaw o d n ik o m  n iu a n se  p rzep isó w  
gry. M yślę, że p rzy d a  się to  p rzy  
ob se rw ac ji m eczów  ligow ych.

S ponsoram i im prezy  byli UM  
w  Luboniu, KKS Lech Poznań oraz 
firma Gamę Sport z Poznania. Wszy­
scy w yrażali nadzieję, że ta  im pre­
za w pisze się na stałe w kalendarz 
i kolejne tu rn ie je  kibiców  będą 
jeszcze ciekawsze i zgrom adzą więk­
szą niż w  p iątek  liczbę d rużyn .

Lucyna Giesc

W
 sobotę, 20 czerwca na bo­
isku przy ul. Szkolnej UKS 
Jedynka wraz z TMMS Stel­
la zorganizowała turniej piłki nożnej 

w  dw óch kategoriach wiekowych: 
m łodziki rocznik  1996-97 oraz o r­
liki 1998-99. U dział wzięło w n im  
11 zespołów: z Lubonia: UKS Jedyn­
ka o raz Stella, Kotwica K órnik, Je­
dynka  Puszczykowo, W ielkopolska 
K om orniki, B łękitni O w ińska oraz 
SP 84 Poznań (klasa patronacka KKS 
Lech). Mecze rozgrywane były na 2 
boiskach.

W  kategorii starszej puchary  
ufundow ali: M arszałek W ojew ódz­
tw a Poznańskiego, dyrektor SP 1 
Luboń oraz prezes UKS Jedynka. 
W  kategorii m łodszej fundatoram i 
nagród  byli: Starosta Poznański, 
Burm istrz Lubonia oraz prezes Stel­
li Luboń.

W  kategorii starszej g rało  5

Roczniki | 

1 9 9 8 '  
2 0 0 0  usta­

wione do 
wręczenia

zespołów. W  m eczu 
o I m iejsce K om orniki 
pokonały  Jedynkę Luboń 
2:1. III miejsce zajął zespół 
Stelli Luboń, IV -  Kórnik, 
a V -  SP 84 Lech Poznań 
(grali ch łopcy  m łodsi 
z roczn ika ’97).

W  kategorii orlików  
zwyciężyli chłopcy Jedyn­
ki Puszczykowo przed 
Jedynki} I Luboń, III miej­
sce zajął zespół z Owińsk,
IV -  Stella I zespół, na 
ostatnich miejscach upla­
sowały się zespoły Jedyn­
ki II i Stelli II. Za zajęcie
trzech pierw szych lokat drużyny 
otrzymywały puchary, medale -  zło­
te, srebrne, brązowe. Pozostałe ze­
społy otrzym ały m edale pam iątko­
we. W szystkim  uczestniczącym  
w turn ieju  g rupom  w ręczono dy­
plomy. N ajlepsi strzelcy zostali n a ­
grodzeni piłkam i, a b ram karze -  
rękawicami bram karskim i. W  kate­
gorii starszej rozegrano konkurs 
rzutów karnych, w  których zwycięz­
cę nagrodzono  pam iątkow ą sta tu ­
etką. Puchary, m edale, dyplom y 
i statuetk i wręczali: dyrektor SP 1 
-  Zbigniew  Jankowski (radny p o ­
w iatu poznańskiego), kierow nik

W ydziału O św iaty Z drow ia i Kul­
tu ry  w Luboniu -  Ewa Szymańska- 
Świerkiel, prezes UKS Jedynka -  
Wojciech Jakubowski, prezes TMMS 
Stella -  Teresa Goździewska i orga­
nizator turnieju -  Lech Bartkowiak. 
W szystkie zespoły oraz osoby to ­
warzyszące skorzystały z grilla i otrzy­
m ały napoje.

Sponsoram i tu rn ie ju  byli: Sta­
rostwo Powiatu Poznańskiego, Urząd 
Miasta Luboń, UKS Jedynka, TMMS 
Stella Luboń i SP 1 Luboń.

Zakończenie turnieju było okazją 
do podziękowania i wręczenia pamiąt­
kowych statuetek chłopcom  klas IV, 
którzy kończą grę w UKS Jedynka. 
Upominki wręczali prezes Klubu oraz 
trener. W  rewanżu chłopcy z inspi­
racji Elżbiety Tomczak (członka za­
rządu UKS) podarowali opiekunowi 
koszulkę KKS LECH Poznań z jego 
nazwiskiem na plecach.

medali J 
fot. Wojc|ej i  
ja ku b o *sKj

Zespó ł Jedynki Luboń z prezesem  i trenerem  
fo t. W ojciech Jakubowski

We w rześniu UKS Jedynka p la­
nuje zorganizow anie tu rn ie ju  dla 
szkól podstawowych Lubonia w dwóch 
kategoriach: orlików  i m łodzików. 
Turniej ten będzie im prezą tow a­
rzyszącą obchodom  100-lecia SP 1 
w Luboniu.

O d 3 -  11 lipca UKS Jedynka 
zorganizow ał obóz rekreacyjno- 
sportow y w K ołobrzegu dla ponad  
20 chłopców. Część kosztu obozu 
pokrywa Klub. Opiekunam i na obo­
zie byli Lech B artkow iak i Karol 
Bartkow iak. O rganizator UKS Je­
dynka Luboń.

L.B.
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Udany finisz LFC
Dwa zwycięstwa w dwóch ostatnich kolejkach sezonu 2008-09 
umocniły Luboński Football Club na 6. miejscu końcowej tabeli 
IV ligi. Drużyna Marcina Drajera pokazała na finiszu rozgrywek 
dobre umiejętności i dała nadzieję, że w kolejnym sezonie 
powinna być czołowym zespołem ligi

SPOR!___________________________

S
zczególnie cenna  i dość sen ­
sacy jna by ła  w ygrana  w  33. 
kolejce, w  której lubon ia - 
nie p o kona li kandyda ta  do  aw an­

su  o k lasę wyżej i byłego p ie rw ­

szoligow ca, D yskobolię  G rodzisk  
W ielkopolsk i 1:0! P rzybyli n a  to  
spo tkan ie  lubońscy  fan i nie m ieli 
czego żałow ać, potyczka była b a r­
dzo  in teresu jąca.

Piłkarze LFC (b ia łe s tro je) pokonali na kon iec rozgrywek Grom Plew iska 2 :0  
fo t. w w w .grom plew iska.pi

tabela końcow a IV  lig i (g ru p a  pó łn o cn a)

T SAPA Lubuszanin Trzcianka 

,  32 '
Sokół Pniew y 32 
Nordenia D opiew o 32 

• Leśnik Janra Margonin 32 
' Dyskobolia G rodzisk  W lkp. 

aś 32
Luboński FC  32

' ' jednoczeni Trzemeszno 32
onlfAT 1~A____ l ___ 1.

‘ ^w ioczeni Trzemeszi 
• ^°kół D am asławek 

P^rta Szam otuły 
■ Sokół Rakoniewice 

j • Czarni W róblew o 32

I
' Croni C iepłow nik  Plewiska

13 17
14 > a M iędzychód

32
32
32
32

14 u d M tęazycnoc 
1 s i ° l°n ia  C hodzież 
lfi d9^0 M osina 

17 Wan Lubasz 
' N°teć Rosko

32
32
32
32
32
32

66 65:31
66 52:19
62 55:28
60 57:36

59 67:34
55 59:34
45 42:39
45 56:62
45 42:41
42 37:39
40 46:59

38 39:54
37 41:47
33 46:70
32 27:51
19 27:73
18 25:67

P odobn ie  stało  się w  o sta tn im  
w ty m  sezon ie  p o jed y n k u  LFC, 
k tó ry  n asza  ek ip a  ro zeg ra ła  14 
czerwca. G ole zdobyte w  osta tn im  
kw adransie g ry  zapew niły  L uboń- 
skiem u w ygraną 2:0, a G rom  zm u­
siły do rozgryw ania posezonow ych 
baraży, k tóre  po  zw ycięskim  dw u- 
m eczu  z W ełną Skoki o sta teczn ie  
d a ły  ekipie z P lew isk  u trzy m an ie  
w  ro zg ryw kach . Ta sz tu k a  n ie  
u d a ła  się P o lon ii C hodzież , 1920 
M osina , R adw anow i L ubasz o raz  
N oteci Rosko, k tóre  bezpośredn io  
spadły  do „okręgów ki” o raz  C zar­
nym  W róblew o, k tó rzy  p rzeg ra li 
b a ra ż  z 1922 L ech ią  K ostrzyn . 
A w ans d o  III ligi z ap ew n ił sob ie  
SAPA Lubuszanin Trzcianka. G ra­
tu lu jem y!

Przemysław Kwiatkowski

Ostatni akcent!

W
 niedzielę, 14 czerwca zakoń­
czyły się ligowe rozgrywki 
niższych klas (IV liga okrę­
gowa, A klasa), lecz prawdziwy finał 

sezonu w  Luboniu nastąpił 20 czerwca 
na boisku przy ul. Szkolnej. Dzięki ini­
cjatywie zarządu TMS Stella i grających 
do niedawna w drużynie seniorów piłka­
rzy (oldboye) doszło do przyjacielskiego 
spotkania. W  zespole „Starej Gwardii” 
zagrali: w  bram ce -  „wypożyczony” na 
ten mecz Paweł D embski, a w  polu  -  
same byłe gwiazdy ze Szkolnej: Robert 
Szynka, Bartosz Gensler, Paweł Kotliński, 
Łukasz Krzyżaniak, Sławomir Kleiber, 
Robert Twardowski, Zbigniew Pluciński, 
Roland Kwiatek, M ariusz Korytowski, 
Robert Lisiecki, Marek Wiórek, Łukasz 
Drajer, M ariusz Ciesielski, P iotr Smel- 
ka, Patryk Środa. W  zespole obecnej 
Stelli wystąpili: w  bram ce -  (tu cieka­
wostka) Jakub Smura, w  polu -  Marcin 
Mroczyński, Adrian Olejniczak, Marek 
Szczęśniak, Krzysztof Tomczak, Łukasz 
Różański, Miłosz Goździewski, Dawid 
Zientkowski, M ichał Wojciechowski, 
Tomasz Smura, A dam  Rybak, M ate­
usz Hermeła, Jan Grzegorzewski. Ponie­
waż nie dojechał sędzia, uzgodniono, że 
pierwszą połowę 90-minutowego meczu 
sędziować będzie M arcin M roczyński 
(M arek W iórek grał w tedy z oldboy­
ami), a drugą -  Marek W iórek (Marcin 
zagrał w „m łodej” Stelli).

Początek spotkania miał wyrówna­
ny charakter, a od  15 m in. do głosu 
doszła młodzież. Najpierw Ł. Różański 
(20 min.), a później M. Wojciechowski 
(38 min.) zdobyli bram ki i było 2:0, ale 
stary „wyga” -  Pluciński w  40. minucie

„uciekł” obrońcom  i było 2:1. W  42. 
m in. Szczęśniak zdobył 3. bram kę dla 
obecnej Stelli, a w  44. min. z rzutu wol­
nego z 18 m etrów  W iórek ponad „mu- 
rem” wybił piłkę nie do obrony i do 
przerwy było 3:2. Zaraz po wznowieniu 
Środa wyrównał na 3:3. Po 60. minucie 
gry uw idoczniła się przewaga kondy­
cyjna „młodej” Stelli (wybieganie, w y­
trzymałość) i do 86. m inuty jej zawod­
nicy strzelili aż 6 bram ek (T. Smura, 
M. M roczyński -  2, Nowicki, M. G oź­
dziewski, Ł. Różański). Seniorzy zdo­
łali jeszcze zdobyć bram kę w 75 min. 
(Kleiber), ale w ynik m eczu w yniósł 
ostatecznie 9:4 dla młodzieży. Po meczu 
oldboje przyznali, że sam a technika 
i umiejętności to nie wszystko, potrzeb­
ne są jeszcze stałe treningi. Zapowie­
dzieli jednak  srogi rew anż jesienią.

Przed spotkaniem krótkie wystąpie­
nie m iał wiceprezes Stelli poprzedniej 
kadencji -  Piotr M oder -  który podzię­
kował za pom ysł i życzył obecnem u 
zarządowi i zaw odnikom  sukcesów 
w przyszłym sezonie (wróble ćwierkają 
o bardzo ciekawej współpracy z . .., ale 
o tym  w odpowiednim czasie na pewno 
poinform uje zarząd). M inutą ciszy 
uczczono pamięć niedawno zmarłego 
wielkiego sympatyka i kibica Stelli -  Ze­
nona Dauera. Po meczu przy kiełbasce 
w spom inano obecne rozgrywki oraz 
mecze sprzed kilku lat.

Podziękow ania kierujem y dla p o ­
m ysłodaw ców  spotkan ia  -  zarządu, 
zawodników, a także dla panów  M ar­
ka i Tom asza Spychałów za pom oc.

Andrzej Sznajder 
spiker

Jeszcze zagrali!
20 czerwca nie był jednak ostatnim terminem, kiedy można było 
obejrzeć mecz piłkarski na dużym boisku

Tabela;

Wykonali plan!

Z
awodnicy Stelli Luboń wyko­
nali plan  w 100%. Zakładali 
zajęcie w rundzie  w iosennej 
2009 r. 5. m iejsca w najsilniejszej -

2 ^ ę k itn i O w ińska
3 f^ S G u łto w y
4 Concordia M. Goślina 
e’ nia II Swarzędz

8
t e  Książ Wlkp.

9 c  y Lopuchowo
10 >ara'^ i k a n  Żydo 

jaw isza  D olsk
12 n " arni C zerniejew o 

' ciescevia Kleszcz.

iwo

22 57 92-25
22 46 55-35
22 45 49-16
22 45 62-28
22 34 44-47
22 30 37-45
22 26 26-34
22 25 40-40
22 24 36-59
22 21 35-55
22 17 32-70
22 9 22-76

I grupie Klasy A. Trener, działacze 
i kibice m ogą być w pełn i zadow o­
leni z realizacji tego założenia przez 
swoich pupili.

W  ostatnich dwóch spotkaniach 
Stella odniosła dw a pew ne zwycię­
stwa, pokonując u siebie Clescevię 
Kleszczewo 4:1, b ram ki zdobyli 
M arcin M roczyński, D aw id Z ient- 
kowski, Miłosz Goździewski i Paweł 
Przybysławski. W  ostatnim  spotka­
niu na wyjeździe pokonali Czarnych 
C zerniejew o 2:1, bram ki zdobyli 
Paweł Przybysławski i M ichał Woj­
ciechowski.

Władysław Szczepaniak

N
a spotkaniu oldbojów Stelli i obec­
nego jej zespołu grającego w A 
Klasie był obecny Andrzej Prałat 
(kapitan oldboy Lubońskiego KŚ). Ktoś 

rzucił pom ysł rozegrania m eczu „dziad­
ków” Stelli i Lubońskiego. Do spotkania 
doszło w piątek, 26 czerw ca na boisku 
przy ul. Szkolnej. Znów  przybyli kibice, 
aby obejrzeć byle sławy Lubonia. D otar­
ła też trójka sędziowska w obsadzie: sę­
dzia główny -  Mikołaj K łodziński i asy­
stenci -  Paweł M odzelewski i Grzegorz 
Świerniak. Spotkanie uzgodn iono  na 
2 x 35 m in  i o 18.40 piłkarze rozpoczęli 
grę. Pierwsza połow a należała do gości, 
którzy schodzili do szatni, prowadząc 4:0 
po dwóch bram kach Wojciecha Głow iń­
skiego (4. i 29. m in), W łodzim ierza Ry­
baka (10. m in) i M ateusza M ichalskiego 
(23. min). Po przerwie Luboński, pewny 
swej przewagi, zaczął grać nonszalancko, 
a stellowcy wzięli się do p racy  i w ygra­
li d rugą  połow ę 4:0 po dw óch celnych 
strzałach A rkadiusza Nowickiego (48. 
i 55. m in), Tom asza Sm ury (41. m in) 
i Łukasza Drajera (58. min). Rezultat ten 
dał rem is 4:4. Już po  m eczu w stępnie 
m ów iono o rew anżu.

O to  składy zespołów:
Stella -  b ra m k a rz  R o b e rt M ic h a ­

lak , w  po lu : R o b e rt Szynka, R o b ert 
L isiecki, S ław om ir K leiber, R o b ert 
T w ardow ski, P a try k  Ś roda, S ław om ir 
Szynka, Łukasz Rajer, M ariu sz  K o ry ­
towski, Jarosław  O lszewski, W aldem ar 
K u n ert, M aciej G ram za , Ł ukasz R ó ­
żańsk i, M arek  W ió rek , A rk ad iu sz  
N ow icki, Z bigniew  P luciński, Tom asz 
Sm ura.

L ubońsk i KS -  b ram karze : W ło ­
dz im ie rz  Suw iczak i R o b ert K onik, 
w  polu: Łukasz Bandosz, A dam  Rybak, 
S tanisław  D orosiń sk i, W ło d z im ie rz  
Rybak, M ateusz M ichalski, A ndrzej 
P ra ła t, T om asz Tykwie, A dam  G alas, 
W ojciech G łow ińsk i, M irosław  P ie ­
traszkiew icz, M arcin  Jóźwiak, R om an 
Jaśkowiak.

Pochwalić należy inicjatywę i am bi­
cję m łodszych i starszych zaw odników  
(najstarszy liczył ponad  60 lat). K ieru­
jem y też apel do m łodzieży: bierzcie 
przykład z panów  z „brzuszkami”, którzy 
m ają taki wigor! Z apraszam  w im ien iu  
oldbojów  na inne mecze.

Andrzej Sznajder
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Kronika Strażacka
0-018 130 098 lub 0 -0 ,8  102 820

Skrzyżowanie bez kontroli
Podczas awarii sygnalizacji na skrzyżowaniu Kościuszki, 
Poniatowskiego, Unijnej doszło do dwóch poważnych wypadków 
drogowych

W
 czerwcu OSP interweniowała 
35 razy. 29 to miejscowe 
zagrożenia, odnotowano też 
6 pożarów. Zdarzenia miały miejsce 

w K om ornikach, W irach, Poznaniu 
i Luboniu. Do ważniejszych zaliczyć 
m ożem y:
■ w ypadek  3 sam ochodów  przy 
C en tru m  Auchan  w  K om orn i­
kach  1 czerw ca; je d n a  osoba zo ­
stała  ranna;
■ wypadek dwóch samochodów cię­
żarowych na autostradzie na w yso­
kości K om ornik  -  3 czerwca;
■ zabezpieczenie lądow iska Lot­
niczego Pogotow ia Ratunkow ego 
w  K om ornikach 5 czerwca, gdzie

Zderzenie sam ochodów  ciężarowych na 
au tostradzie  na wysokości Kom ornik

Strażacy na zawodach

W
 czerw cu strażacy z OSP 
startow ali w  zaw odach 
Obrony Cywilnej. W  tym 
roku zorganizowano je w Czerwona­

ku. D rużyna zajęła 4 miejsce na 11 
startujących zespołów. Do trzeciego, 
premiowanego miejsca zabrakło nie­
wiele -  1 sekunda. Zawodnicy mieli 
do pokonania to r przeszkód, z wy­
znaczonymi zadaniami. Przemierzali 
go całą grupą. Gasili ogień, przerzu­
cali w orki z piaskiem , przekładali 
cegły z palety na paletę, przecinali

•  •
•  •

: n a js k u te c zn ie js zą  prasą :
•  •

• w  2 8 -ty s ię c zn y m  m ie śc ie  Luboniu! •
•  •
•  •• • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • a *

przeprowadzano akcję reanimacyjną 
w obec zesłabniętego mężczyzny;
■ otwarcie mieszkania przy ul. Ź ró­
dlanej na po trzeby Policji (stw ier­
dzono zgon zamieszkałego tam  męż­
czyzny) -  6 czerwca;
■ wypadek dwóch samochodów na 
ul. Żabikowskiej 11 -  czerwca; 3 osoby 
ranne przew ieziono do szpitala;
■ w ypadek dw óch sam ochodów  
osobow ych na  skrzyżow aniu ul. 
Kościuszki, Unijnej i Poniatow ­
skiego -  13 czerwca; dw ie osoby 
zostały ranne;
■ w ypadek 3 sam ochodów  -  14 
czerw ca -  w  tym  sam ym  m iejscu; 
4 osoby ranne, w  tym  tro je dzieci;
■ pożar altan na działkach przy ul. 
Kotowo w  Poznaniu  17 -  czerwca; 
jedna  spłonęła całkowicie, d ruga 
częściowo;
■ pożar sam ochodu  dostawczego 
w  W irach -  18 czerwca; straty  ok. 
50 000 tys. zł;
■ pom oc pogotowiu ratunkowem u 
w transporcie  chorego psychicznie 
mężczyzny z ul. Rutkowskiego -  21 
czerwca;
■ usunięcie złam anej w  czasie 
w ichury  gałęzi na ul. O krzei -  22 
czerwca;
■ pożar instalacji elektrycznej na 
ul. N ow iny -  25 czerwca;
■ uszkodzenie gazociągu podczas 
prac ziem nych na ul. A rm ii Poznań 
-  26 czerwca.

M arek Maciejewski 
prezes OSP

stalowe pręty  i piłą ręczną -  konar 
drzewa. Najważniejszą konkurencją 
było udzielenie pom ocy medycznej 
poszkodowanej osobie, zaopatrzeniu 
jej i przygotow anie do transportu . 
W  tej konkurencji strażacy z Lubonia 
nie mieli sobie równych. Obiecują, 
że w  przyszłym  roku  zajm ą m iej­
sce w  pierwszej trójce. Powodzenia 
i gratulacje.

M arek Maciejewski
prezes OSP

C
zy ktoś musi zginąć, by zaję­
to się uregulowaniem  spraw 
komunikacyjnych w  naszym 
mieście? U splotu ulic Kościuszki oraz 

Poniatowskiego (przy hotelu MAX) 
doszło do incydentu, który po raz ko­
lejny m nie zaniepokoił. W  niedzielę,

Kraksa na krzyżówce Kościusz­
ki Poniatow skiego Unijna 
w niedzielę, 1 4  czerwca 
fo t. Roman Estkowski

14 czerwca około po łudnia  
zdarzył się w tym miejscu wy­
padek. Nie byłem świadkiem, 
lecz przechodniem i usłyszałem 
w tłumie zdanie, że uczestnik 
wypadku został odwieziony do 
szpitala, (od redakcji: uszko­
dzeniu uległy aż 3 samochody, 4 osoby 
zostały ranne, w  tym  3 dzieci).

Poruszam się po drogach luboń- 
skich i zauw ażam  wiele absurdów. 
P rzykładem  jest sygnalizacja na 
opisanym  krzyżowaniu. Z anim  d o ­
szło do nieszczęścia, 
po p rostu  od  2 dn i 
nie działała... W ra­
całem poprzedniego 
dn ia  około północy 
do domu. To miejsce 
bez sygnalizacji 
ostrzegawczej było 
dla m nie bardzo sła­
bo widoczne. Rozu­
m iem , że inżyniero­
wie, którzy bezmyśl­
nie zaprojektow ali 
coś, co nazyw am y 
skrzyżowaniem, nie 
poniosą konsekwen­
cji. N atom iast jedy­
ne, jakie będą wycią­
gnięte, to  wobec
sprawcy w ypadku, k tórem u policja 
drogow a wystawi m andat na dość 
pokaźną sumę... P aradoksem  w tej 
historii jest to, że po  około 3 godzi­
nach od odjazdu „drogówki” sygna­
lizacja działała.

W  m oim  odczuciu zadaniem  
służb porządkow ych jest nie tylko 
ściganie przestępców czy też szuka­
nie nietrzeźw ych kierowców. Dla 
m nie policjant to  stróż praw a, k tó ­
ry  również służy pom ocą, in.in. stoi 
na skrzyżowaniu i reguluje ruchem ,

pilnuje czy znaki są w idoczne i czy 
sygnalizacja nie zawodzi. Tego za­
brakło w  tym  przypadku... Niestety, 
przysłowie -  Polak mądry po szkodzie 
-  jes t nadal aktualnie.

Roman Estkowski

D o w ypadku drogow ego na 
skrzyżowaniu ulic Poniatowskiego, 
Kościuszki, Unijnej doszło rów nież 
poprzedniego dn ia  -  w  sobotę, 13 
czerwca. Przed godz. 18. zderzyły się 
dwa sam ochody osobowe. Podobnie

To sam o m ie jsce wczesnym wieczorem  w sobotę, 1 3  czerwca 

fo t. Hanna S iatka

jak  w opisanym  wyżej zdarzeniu, 
rów nież i tu  byli ranni. Sygnalizacja 
świetlna nie działała już przynajmniej 
od  rana. P raw dopodobnie, gdyby 
nie wypadki, zostałaby napraw iona 
dopiero  po  weekendzie. Z  drugiej 
strony dziwi brak rozwagi kierowców. 
N ieczynna sygnalizacja nie zwalnia 
przecież od respektowania przepisów 
drogow ych -  znaków, w które za­
opatrzone zostało skrzyżowanie, 
obowiązujących w  przypadku awa­
rii świateł. (HS)
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Kronika Policyjna
0-618 130 897 lub 0-618 931 097
■ 24.05. -  między 14.15 a 15.05 z par­
kingu CH Pajo skradziono  row er tre- 
kingowy.
■ 24/25.05. -  m iędzy 22 a 13 z terenu 
przy ul. Chemików skradziono 50 m e­
trów  siatki ogrodzeniow ej.
■ 27/28.05. -  m iędzy 11.45 a 7.10 na 
ul. Nowiny z terenu budowy skradzio­
no  agregat tynkarski.
■ 27/28.05. -  m iędzy 19 a 8.30 z ul. 
Wiśniowej skradziono sam ochód m ar­
ki Golf.
■ 28/29.05. -  m iędzy godz. 20 a 12 na 
ul. Kasprzaka skradziono  listwy od  
sam ochodu  m arki Citroen.
■ 29/30.05. -  m iędzy 23.55 a 12 na ul. 
Streicha przebito  trzy  opony 
w samochodzie marki Polonez 
Track.
■ 30.05. -  o godz. 1.35 na ul.
Buczka zatrzym ano nietrzeź­
wego kierowcę sam ochodu 
marki Chrysler (0,52 prom i­
la).
■ 31.05. -  o godz. 19 na ul.
Arm ii Poznań zatrzym ano 
nietrzeźw ego kierowcę fiata Seicento 
(0,72 promila).
■ 1.06. -  m iędzy godz. 10 a 12 na ul. 
Żabikowskiej, z zaplecza sklepu sk ra ­
dziono  telefon marki Sony.
■ 1/2.06. -  m iędzy 20 a 7 z ul. Kona­
rzewskiego skradziono  sam ochód 
m arki Iveco.
■ 2.06. -  o godz. 19.40 na ul. Sobie­
skiego zatrzym ano nietrzeźw ego m o ­
tocyklistę (0,92 promila).
■ 3.06. -  na trasie linii autobusowej L3 
skradziono  telefon m arki Samsung.
■ 6.06. -  między godz. 10 a 20 wjednym 
ze sklepów CH Factory sk radziono  4 
k u rtk i męskie.
■ 8.06. -  m iędzy 13.35 a 13.55 w SP 2 
skradziono  telefon m arki Samsung. 
Sprawca ustalony, telefon odzyskano.
■ 9 -  12.06. -  z ul. Dożynkowej sk ra ­
dziono  sam ochód  m arki Mercedes 
Viano.
■ 10/11.06. -  między godz. 16 a 10 na 
ul. Sobieskiego skradziono kołpaki od 
sam ochodu m arki Fiat Brava.
■ 12.06. -  zatrzym ano kierow cę bę­
dącego pod wpływem środków odurza­
jących.
■ 12.06. -  na ul. Dąbrowskiego wybi­
to dw ie szyby w sam ochodzie marki 
Opel Vectra.
■ 13.06. -  między 16.50 a 17.10 w CH 
Pajo ujaw niono kradzież portfela z do­
kumentami osobistymi, rejestracyjnymi 
oraz z kartam i płatniczymi.

W minionym 
okresie 

skradziono 
w Luboniu 

6 sam ochodów

Kronika Straży Miejskiej
0-618 131 986

W
 czerw cu  S traż M iejska 
w ykonała  w  sum ie  459 
różnych działań. Na uwagę 
zasługuje  duża  liczba in te rw enc ji 

związanych ze zw ierzętam i, w tym  
sporo sygnałów dotyczących rojów 
pszczół. D zięki up rzejm ośc i i p o ­
m ocy m ieszkańca naszego m iasta  
-  p an a  A n d rze ja  D em bsk iego  -  
m ożem y sku teczn ie  p o m ó c  o so ­

■ 13/14.06. -  m iędzy 21 a 9.30 z ul. 
Żabikowskiej sk radziono  sam ochód 
marki Volkswagen Golf. Właściciel od­
nalazł nieuszkodzony pojazd następne­
go dnia na ul. Traugutta.
■ 16.06. -  m iędzy 10.25 a 12.25 z ul. 
Dębickiej obok CH Factory skradziono 
sam ochód m arki Citroen C3.
■ 16/17.06. -  m iędzy 23.50 a 24 z ul. 
Fabrycznej skradziono  row er W he- 
eler.
■ 17.06. -  o k  21.45 dwudziestoośmio- 
letni mieszkaniec Lubonia popełn ił 
sam obójstwo, rzucając się p o d  pociąg 
relacji W rocław Poznań.
■ 20.06. -  o godz. 18.35 na ul. Niepod­

ległości zatrzym ano n ie­
trzeźwego kierowcę samo­
chodu marki Peugeot (0,94 
promila).
■ 22.06. -  między 15 a 17 
w m ieszkaniu przy ul. 
W schodniej uszkodzono 
drzw i balkonow e.
■ 22.06. -  firma przy ul. 
Podgórnej zgłosiła kradzież

sty rop ianu  z placu magazynowego.
■ 22.06. -  m iędzy godz. 17 a 19 na ul. 
Przemysłowej wybito kam ieniem  szy­
bę oraz  oblano żrącą substancją  sa­
m ochód  m arki Volkswagen Passat.
■ 23.06. -  m iędzy 17.40 a 18.45 z par­
kingu CH Factory skradziono samochód 
m arki Skoda Oktawia.
■ 23/24.06. -  m iędzy 21 a 6 na ul. 
Wschodniej w łam ano się do sam ocho­
du  i skradziono poduszki powietrzne 
oraz konsolę do sterowania szybami.
■ 24.06. -  między 8 a 16 z ul. Przemy­
słowej skradziono  row er m arki Cros.
■ 25.06. -  m iędzy 11.40 a 11.50 z par­
kingu CH Factory sk radziono  dwa 
row ery m arki Giant.
■ 19/20.06. -  m iędzy 21 a 23.45 z ul. 
Przemysłowej skradziono  sam ochód 
m arki Volkswagen Passat.

Na podstawie danych z Policji 
sporządziła

K atarzyna Frąckow iak

W  Luboniu zatrzymano obco­
krajowca polskiego pochodzenia, 
k tó ry  rozpow szechniał m ateriały  
pornograficzne. Zatrzymanie było 
wynikiem szeroko zakrojonej akcji 
Policji poznańskiej. W  Iubońskim 
komisariacie nie odnotow ano tego 
zdarzenia

b o m , k tó rzy  m ają  tak ich  n ie p ro ­
szonych  gości.

Czerwiec był miesiącem, w  któ­
rym  strażnicy  zabezpieczali ład 
i po rządek  oraz w ystaw iali poczet 
sztandarow y na  uroczystościach 
i im prezach kulturalno-rozryw ko- 
wych. Uczestniczyliśmy w  obchodach 
rocznicy  zam ordow ania gen. H. 
Kowalówki w  obozie żabikow skim

(3.06), czuwaliśmy nad  bezpieczeń­
stwem uczestników procesji Bożego 
Ciała (11.06). Ład i porządek zabez­
pieczaliśm y także na  festynie w ęd­
karskim
zorganizow anym  z okazji D nia 
Dziecka na lubońskich Kocich D o­
łach (6.06.). W  tym dniu odbywał się 
rów nież II U liczny Bieg o Puchar 
B urm istrza M iasta Luboń. Strażni­
cy sprawowali pieczę nad  bezpie­
czeństwem  uczestników  tej sporto ­
wej im prezy na  całej trasie liczącej 
ponad 5 kilometrów. 7 czerwca pod­
czas w yborów  do E uroparlam entu  
przez cały dzień pracow nicy Straży 
kontrolow ali utrzym anie ładu i p o ­
rządku na  terenie Lubonia. P onad­
to czuwali nad przebiegiem kolejnych 
im prez związanych z obchodam i 55.

Zgadnij, kto to

K
onkurs: Zgadnij, kto to jest 
zabawą, w  której na  podsta­
wie zdjęcia i krótkiego opisu 
należy odgadnąć, kim  jest prezento­

w ana przez nas osoba. B ohateram i 
rubryki są ludzie znani w  Luboniu: 
działacze społeczni, urzędnicy, p o ­
litycy, nauczyciele oraz inne  osoby 
publiczne, z k tórym i m am y częsty 
kontakt. Odgadnięte nazwisko i imię 
rozszyfrow anej osoby w raz nazw ą 
funkcji, jaką pełni, prosimy przesyłać 
(również pocztą elektroniczną) lub 
dostarczać do Redakcji (ul. Sikor­
skiego 46) albo w rzucać do niebie­
skich skrzynek „Wieści Lubońskich” 
na terenie miasta. Kartki z dopiskiem: 
Zgadnij, kto to muszą być podpisane 
im ieniem  i nazw iskiem  uczestnika 
konkursu . W śród  zwycięzców roz­
losujem y upom inki.

O czekujem y także o d  Państw a 
na propozycje kandydatur do naszej 
zabawy!

W  ub. m iesiącu pytaliśm y o -  
M acieja  W róblew skiego. Zgodnie 
z zapowiedzią, w ylosowaliśm y jed ­
ną z osób, k tóra nadesłała popraw ­
ną odpowiedź. Jest nią Pani Justyna 
K ow alska z ul. Żabikowskiej. Po 
odbiór upom inku  zapraszam y do 
redakcji w  godzinach dyżurów.

M P iW S

Zgadn ij, k to  to

N
asz bohater u rodził się 
w  1960 r. w Luboniu, gdzie 
do dziś mieszka z żoną Elż­
bietą oraz dziećm i Zuzanną i F ran­

ciszkiem. Swoją edukację rozpoczął 
w  Szkole Podstawowej n r 3. N astęp­
nie uczęszcza! do poznańskiego LO. 
Wyższe w ykształcenie uzyskał na 
UAM w Poznaniu, kończąc k ie ru ­
nek prawo i adm inistracja. W  dzie­
ciństw ie uw ielbiał grać z kolegam i 
w  piłkę i zbierał znaczki pocztow e. 
Dziś bardziej zajm uje go ogród, li­
te ra tu ra  i polityka, k tó ra  lokalnie 
absorbuje go szczególnie podczas 
wyborów.

MP.WS

rocznicy  nadania  praw  miejskich 
Luboniow i w  dniach 20, 23 i 25 
czerwca.

Oczywiście prowadziliśmy dalej 
działania kontrolne dotyczące obo­
wiązku posiadania dowodów i umów 
na wywóz nieczystości stałych i płyn­
nych oraz dokonania  przyłącza do 
kanalizacji sanitarnej (147). Kolejne 
5 osób nietrzeźw ych przewieźliśmy 
do C entrum  Redukcji Szkód i Wcze­
snej In terw encji Terapeutycznej 
w  Poznaniu lub miejsca zamieszka­
nia. U karaliśm y 25 kierujących p o ­
jazdam i m echanicznym i, a  n a  ich 
konta trafiło kolejnych 78 punktów  
karnych.

Paweł Dybczyński
komendant Straży Miejskiej

- fc, W*- ■  P u b h l . c w a n e

B

Bohater kolejnej edycji naszego konkursu 
-  M acie j W róblewski obecnie 
fo t. M ateusz Pokrywka

Pytamy o chłopca z lewej

, AS
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Nasza krzyżówka

L
itery  z pól ponum erow anych od  1 do 21 utw orzą rozw iązanie, które 
po wpisaniu do kuponu  należy do  końca  lipca, na kartce  pocztow ej, 
dostarczyć do redakcji (ul. Sikorskiego 46) lub w rzucić do którejś 
z niebieskich skrzynek „Wieści Lubońskich” na terenie miasta. W śród osób, 

które popraw nie odgadną hasło, wylosujemy odbiorcę nagrody ufundow a­
nej przez lubońską firm ę VILLA  M O NTA NA .

Rozwiązanie wykreślanki zamieszczonej w  poprzednim  w ydaniu „WL” 
brzm iało: N owy tren er Lubońskiego FC. N agrodę wylosow ała Pani Ju lita  
Szulc z  ul. Sam otnej. Gratulujem y! Po odbiór n iespodzianki zapraszam y 
do redakcji (ul. Sikorskiego 46) w godzinach dyżurów.

Uwaga! K serow anych kuponów  w  losow aniu nie uwzględniamy!

Poziomo:
1. największy in s tru ­

m en t sm yczkowy
4. poręka na wekslu lub czeku
5. staropolski pan
6. rzeka w  H iszpanii
7. duża beczka
9. w ykonyw anie trudnych  

ćw iczeń sportow ych
14. egzystencja, to, co istnieje
15. m iasto  w  Toskanii (W łochy)
16. w artość em itow anych p a ­

pierów  w artościow ych
17. serial s.f. w  TVP1 
20. m ężczyzna żonaty 
23. ty toń w proszku 
26. w arta, dozór
29. część g ry  w tenisie
30. przestarzałe o notariuszu
31. rew anż
32. np. z cegieł
33. pow óz królewski
34. b ra t M ojżesza

P ionow o:
1. niew ielka m ałpa o d łu ­

gim  chw ytnym  ogonie
2. m iseczka do podaw ania deserów
3. przepis praw ny u sta­

wy lub kodeksu
8. bary łka na w ino

10. w ięziła O dyseusza 
na  w yspie Ajaja

11. gra w  karty
12. bezgłos (m edycznie)
13. roślina w arzywna
14. po łudn iow y  owoc
17. badacz dziejów
18. czw orokąt o rów nych bokach
19. żartobliw ie o dziecku, 

zwłaszcza o chłopcu
21. chodn ik  w  kopalni
22. wg Biblii -  p ram atka  ludzkości
24. opera R achm aninow a
25. dychawica, ataki duszności
26. zasłona w  oknie
27. pojazd jednośladow y
28. szton

oprać. Bernard Stachowiak
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Kolacja we dwoje

Konkurs dla typerów!
Rozwiązanie

W
 kwietniowym numerze „WL” 
w szystkim  kibicom  w  Lu­
boniu, którzy interesują się 
naszym i drużynam i piłkarskim i LFC 

i Stelli Luboń zaproponowaliśmy świetną 
zabawę. K onkurs polegał na o dgad ­
nięciu jak  największej ilości wyników 
8 spotkań w ybranych przez redakcję 
„Wieści”. Typowanie trwało przez dwa 
miesiące. D o redakcji dostarczono 
wiele kuponów. Najlepszym typerem  
okazał się P io tr  P ila rsk i z Poznania 
z os. O św iecenia, k tó ry  w ytypow ał 3 
wyniki z 8 spotkań. Na drugim miejscu

z 2 trafieniam i znalazł się K azim ierz 
K ru p eck i z L ubonia z ul. Żabikow ­
skiej. O baj panow ie otrzym ają piłki 
nożne. W śród  pięciu osób, które tra ­
fiły po 1 wyniku, musieliśmy przepro­
wadzić dodatkow e losowanie trzeciej 
futbolówki. Szczęście uśm iechnęło się 
do M arka Z iem kow skiego z Lubonia 
z ul. Żabikowskiej. Zwycięzcom g ra ­
tulujemy i prosim y o kontakt z redak­
cją. W szystkim , k tórzy  wzięli udział 
w  konkursie, dziękujemy.

Sponsorem konkursu sportowego 
dla typerów  był S klep  Spożyw czo- 
M onopolow y M arzeny  i R afała M ie­
rzejew sk ich  z u l. O siedlow ej.

W ładysław Szczepaniak

■ Kochanym Rodzicom Kindze i P io­
trow i Skrzątkom  z okazji 11. rocznicy 
ślubu -  wszystkiego naj, naj, naj życzy 
Olek.
■ Z okazji rubinowych godów Państwo 
Ewa i Jacek Tomaszewscy zechcą przyjąć 
moc najserdeczniejszych życzeń błogo­
sławieństwa Bożego i zdrowia na kolejne 
wspólne 40 lat od  Małgorzaty i Pawła 
Krzyżostaniaków z synami, (sms)
■ Najlepsze życzenia w 11. rocznicę 
ślubu K indze i Pio trow i Skrzątkom , 
składa Ania.
■ Naszym kochanym Dzieciom Luizie 
i Adamowi Śledzikowskim w 1. rocznicę

ślubu, samych szczęśliwych i długich lat 
życzą rodzice i siostra Karina.
■ Kochanym Dzieciom Agnieszce 
i D arkow i G órnym  -  z okazji 5. rocz­
nicy ślubu -  życzymy, aby płomień wa­
szej miłości nigdy nie słabnął, a Danie- 
lek chował się szczęśliwie w jego cieple 
i blasku -  rodzice.

Na kolację do  restauracji NOVA 
w Puszczykowie pojadą w tym miesią­
cu państwo K inga i P io tr Skrzątko- 
wie. Życzymy przyjemności. Prosimy 
o kontakt z redakcją.

Życzenia d o  ru b ry k : Z serca i Kolacja we dwoje m o żn a  przesłać  
trad y cy jn ie  (na  b ezp ła tn y m  k u p o n ie ) lu b  w ysłać p o d  n u m e r 71068 
SMS o treści: T C .W L Z SE R C A .(treść życzeń m aksym aln ie  160 z n a ­
ków ). U sługa tak a  kosz tu je  jed y n ie  1 zł n e tto  (1,22 zł z VAT).

Konkurs na lokalizacji;
Rozwiązanie

P
onieważ w Luboniu stale przyby­
wa nowych punktów handlowych 
i usługowych, kontynuow aliśm y 
naszą zabawę polegającą na wskazaniu 

ich adresu. W  ubiegłym miesiącu pyta­
liśmy o podanie nazwy ulicy, przy któ­

rej znajduje się now o otw arty Salonik 
Kosmetyczny KAJA. D la czytelników, 
którzy udzielili poprawnej odpowiedzieli 
-  ul. Korczaka 1 -szefowa tej placówki 
ufundow ała dwa bony o wartości 30 zł 
każdy. Drogą losowania otrzymują je Irena 
K ałużna z ul. Hibnera, oraz B ogum iła 
Kulowska z ul. Gruszkowej. Gratulujemy. 
Prosim y o kontakt z redakcją.

WS
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■ W łodzim ierz  K lorek
i M agdalena H anna Styperek 

05.06.2009 r.
■ M ateusz M aciej Kwita

i A leksandra W ojnow ska
■ M ichał Broncel

i M arta  Ratajczak
■ Paweł P io tr K otliński

i W iesława Teresa Koźlarek
■ M arcin A dam  Leopold 

i A nna Z arudzka
06.06.2009 r.
■ Przem ysław  G ielniak 

i K atarzyna W oźniak
■ K rystian Rafał Kurczoba

i Aleksandra Marzena Frankiewicz
■ Łukasz M eller

i A gnieszka M arta  Siedlecka
■ M arek B artkow iak

i H anna K aźm ierczak
■ M ichał Nowicki

i A lina M arciniak 
10.06.2009 r.
■ Maciej Cegielski

i A neta M ajewska 
12.06.2009 r.
■ Sebastian N aw rot

i M agdalena G ensler 
13.06.2009 r.
■ Łukasz Sław om ir Zygrykalis 

i M agdalena A nna Stefańska
■ Sław om ir W ojciech Kowalski 

i Izabela M aria Palicka
■ P io tr Sebastian Zakrzew ski 

i Julia Alicja U rbańska
■ M aciej Żarnow iecki

i M onika M aria M aćkowska 
19.06.2009 r.
■ Paweł Janikowski

i Izabela Elżbieta K rysiak
■ G rzegorz Łukasz Rychlewicz

i Paulina N atalia C hm ielecka
■ M ichał Pawłowski 

i A nna K rysińska
20.06.2009 r.

Ślub country

W
 środę, 3 czerwca o godz. 16 
w lubońskim  Klubie C o­
u n try  przy ul. Kwiatowej 
30 odbył się ślub Magdaleny Styperek 

i W łodzim ierza Klorka. Świadkami 
tej cerem onii były dzieci Pani M ło­
dej -  W itek i Weronika. Ślubu udzie­
lił Cezary B iderm an z lubońskiego 
USC. Dzięki uprzejmości burm istrza 
Lubonia -  Dariusza Szmyta -  doszło 
do nietypowych zaślubin w  Klubie

■ R obert Kotecki i W eronika H inz
■ Tomasz Liskowski

i M agdalena Łaszczewska 
26.06.2009 r.
■ M arcin Juliusz Skorczyk

i M agdalena A nna D anecka
■ Rafał Tauchert

i A rieta G łowacka 
27.06.2009 r.
■ Bartosz P io tr K rystkow iak 

i M ałgorzata Elżbieta Peta
■ Tomasz K onrad Kulesza 

i K atarzyna A nna Flisiak
■ Bartosz K ram er

i M ałgorzata K iercul
■ M arcin Paweł W rotyński

i M agdalena M aria Strugała
■ A rkadiusz Paweł Różański

i K atarzyna M agdalena A dam czak

W  sum ie 33 par zawarły zw ią­
zek m ałżeński, lecz 5 nie w yrazi­
ło zgody na  publikację danych.

01.06.2009 r.
■ H enryk  Palacz, ur. 1930 r. 
04.06.2009 r.
■ Jerzy Stachowski, ur. 1958 r. 
06.06.2009 r.
■ Czesław  K azim ierz M aliczak, 

ur. 1942 r.
10.06.2009 r.
■ Ludwik Klonowski, ur. 1924 r.
11.06.2009 r.
■ A dam  G oryniak , ur. 1918 r. 
14.06.2009 r. '
■ Błażej Ignaszak, ur. 1958 r. 
17.06.2009 r.
■ M ichał Czyż, ur. 1981 r. 
20.06.2009 r.
■ Teresa Szymbor, ur. 1929 r. 
30.06.2009 r.
■ K rzysztof Szajek, ur. 1953 r.

Wiesława Voelkel
USC

Country, a nie jak to się dzieje stan­
dardow o w  USC.

Państwo m łodzi prosili gości 
o stroje sportowo-eleganckie lub na­
wiązujące do charakteru lokalu (co­
untry). Zamiast bukietów kwiatów 
goście przynieśli sadzonki do ogrodu. 
Ceremonia została wzbogacona prze­
mówieniami gości. Bawiono się w ryt­
mach country i nie tylko. Dodatkową 
atrakcją były konkursy i tańce prowa- 

przez Jacka Przebierałę -  wła­
ściciela klubu. Kelnerki i kel­
nerzy obsługiwali gości 
w  strojach country.

W szystkim  osobom , 
które w  jakikolwiek sposób 
przyczyniły się do o rgan i­
zacji ślubu, Państwo Młodzi 
serdecznie dziękują.

Magda i W łodek Klorek

Pracownik Lubońskiego USC 
udzie la ś lubu w  nietypowej 
scenerii -  m iasteczku kow­
bo jsk im  przy ul. Kw iatowej

Z w ielkim  sm utk iem  i żalem  przyjęliśm y w iadom ość, 
że 12 czerw ca 2009 r„ po  długiej i ciężkiej chorobie, 

z harcerskich szeregów na  w ieczną w artę odeszła

śp.
dh Jadw iga Szarecka z d o m u  N ow acka

M sza św. pogrzebow a odbyła się 20 czerwca o godz. 10 
w  kościele pw. św. Jana Bosko, a pogrzeb tego sam ego dn ia  

o godz. 11 na  cm en tarzu  kom unalnym  przy ul. A rm ii Poznań. 
Ź m arła  była in struk to rem  drużyn  harcerskich i zuchow ych 

w  O środku  Z H P Luboń.
Ż egnam y Cię słowam i ogniskowej piosenki... 

p rzy  innym  ogniu, w  inną noc do zobaczenia znów... 
Czuwaj!

R odzinie składam y w yrazy głębokiego współczucia.
h arcerze , zuchy, in s tru k to rz y  i K rąg  Seniorów  

O śro d k a  Z H P  L uboń

Ks. Proboszczow i K a ro lo w i B in ias iow i, 
ks. W ika riu szo w i Jackowi z kościo ła  św. Jana Bosko 

w  Lu b o n iu  oraz R odzin ie , P rzy jac io łom , 

Z na jom ym , Sąsiadom, w szystk im , k tó rzy  d z ie lili 
z nam i sm utek z pow odu  śm ierci 

M o jego D rog iego Męża 
Naszego Kochanego Ojca, Teścia, D ziadka 

śp. B ogus ław a  S chne idera

słowa serdecznej w dzięczności za m od litw ę , 
udz ia ł w  cerem on ii pogrzebowej zam ów ione in tencje  

mszalne oraz złożone kondo lenc je  i kw ia ty, 

żona
c ó rk a  M a r le n a  z m ę że m  

syn  S ław ek
w n u k i:  A n g e lik a , A d r ia n , R om a , P a try k

Z serca
■ Serdecznemu Przyjacielowi -  50 OSTOI
-  udanych wakacji w świetle afrykańskiego 
słońca -  twoja kochana Tereska M.
■ Kochanej Córeczce i Wnusi -  naszej 
Natusi! -  najlepsze życzonka, dużo zdrówka 
i sionka, humoru dobrego i życia koloro­
wego życzą rodzice i dziadkowie.
■ Kwiatki, bratki i prymulki dla Paweł­
ka, Krzysia i Anulki. Niech się Wam, 
Kochani, spełni marzeń wielka miarka!
-  życzy sąsiadka Natalka.
■ Koleżance redakcyjnej Hannie Siatce 
dużo zdrowia, szczęścia i pogody ducha 
życzy redakcja.
■ Prezesowi Stowarzyszenia Kultural­
no-Oświatowego „Forum Lubońskie” -  
Krzysztofowi Moliriskiemu, dużo zdrowia, 
szczęścia i radości życzy redakcja.
■ Kochanemu Synowi Tomaszowi, 
z okazji 37. urodzin -  dużo zdrowia, 
oraz wszelkiej pomyślności życzą rodzice 
Halina i Zdzisław Jórgasowie.
■ Kochanej Córce Beacie z okazji 40. 
urodzin -  dużo zdrowia i wszelkiej p o ­
myślności, życzą rodzice Halina i Zdzisław 
Jórgasowie oraz dzieci Dawid i Alicja.
■ Kochanej Siostrze Elżbiecie Stanko- 
w iak, z okazji im ienin -  dużo, dużo!!! 
zdrowia i pomyślności oraz błogosła­

wieństwa Bożego życzy brat W itold 
z rodziną.
■ Kochanej Córce K aro lin ie  T om a­
szewskiej, z okazji im ienin -  zdrowia, 
pomyślności oraz sukcesów w sprawach 
zawodowych i spełn ienia m arzeń  ży­
czą rodzice i siostra Sława z córką Pa­
trycją.
■ Kochanemu Ojcu Chrzestnemu Ka­
jetanowi Wąsowiczowi, z okazji urodzin 
-  dużo szczęścia i radości oraz błogo­
sławieństwa Bożego życzy chrześniaczka 
Sława z córką Patrycją.
■ Kochanemu Bratu Kajetanowi, z oka­
zji urodzin -  zdrowia, błogosławieństwa 
Bożego oraz wszelkiej pomyślności życzy 
siostra z rodziną.
■ Nauczycielom, Pracownikom obsłu­
gi i ad m in istrac ji, U czniom  i Ich Ro­
dzicom  życzę wesołych, słonecznych 
i pełnych wrażeń wakacji oraz zasłu­
żonego wypoczynku -  Grażyna Leciej, 
dyr. SP nr 3
■ Hej chłopaki, hej dziewczyny ktoś 
ogłosił zaręczyny!! Rośnie telegramów 
sterta. Dla Elizy i Roberta, F-16 ponad 
nami, pozdrawiają was skrzydłami, a ży­
czenia jak na tacy prezentują ... kumple 
z pracy Picollo i Iwola
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Ogłoszenia drobne P R A C A  o g ło s z e n ie  d ro b n e  V II ’ 2 0 0 9
■ Przewozy, przeprowadzki, transport; 
tel. 509 368 904 (h)
■ M alowanie, szpachlowanie, panele, 
prace m urarskie, elektryczne i instala­
cyjne; tel. 606 507 069, 504 624 298 (h 
VII, VIII)
■ Nauczyciel języka angielskiego p o ­
trzebny do pracy  w  przedszkolu; tel. 
783 718 115,0-61 810 55 34
■ Fizyka, m atem atyka -  nauczyciele; 
tel. 692 563 017 (h)
■ Studentka zaoczna IV roku pedago­
giki zaopiekuje się od  września dziec­
kiem  (od  k ilku m iesięcy do 3 lat) od 
pon. do pt„ najchętniej u  siebie w  domu; 
692 393 978
■ Zaopiekuję się dzieckiem -  klasa „0” 
i starsze; 663 527 044 (h)
■ Projektowanie, zakładanie i konser­
wacja ogrodów, oczka wodne, fon tan­
ny, ogrody zimowe, akwaria, teL 501595 730. 
(r)
■ Korepetycje i tłum aczenia: j. angiel­
ski, tel. 723 517 463 lub 785 602 439, 
e-mail: hour@ interia.eu (rVI-IX)
■ Korepetycje -  podstaw ów ka, g im ­
nazjum : m atem atyka, fizyka, chem ia, 
tel. 785 602 438, e-mail: hour@ interia. 
eu (rV I-V III)

■ Poprawki: m atem atyka, fizyka, che­
m ia, niem iecki. Korepetycji udzielają 
dośw iadczeni nauczyciele, tel. 
608 525 923.
■ Umyję okna, uprasuję, raz w  tygodniu 
posprzątam  m ieszkanie, tel. 
0-61 813 92 33.
■ Z atrudnię  m agazyniera kierowcę, 
praca w  Luboniu, tel. 600 239 400.
■ Układanie pozbruku, granitu, utwar­
dzanie terenu, tel.: 889 469 162. K on­
kurencyjne ceny, (m  VII-V III)
■ Zaopiekuję się dzieckiem  u siebie, 
dośw iadczenie tel.: 605 830 513
■ T ransport z HDS. tel.: 501 259 331 
lub (061) 83 07 351 (094)
■ Oddam szkło szklarniowe 30 cm x 40 cm 
tel.: 662 153 653 (095)
■ Kupię różne monety, teL 0-601 738 532; 
e-mail: karotl@ op.pl (060)
■ M atem atyka, Fizyka, C hem ia -  ko ­
repetycje. Tel. 0509 72 89 62. (074)
■ Układanie parkietów, cyklinowanie; 
tel.(061) 813 39 45. (090)
■ Prawniczka -  w indykacje, kadry  
i ubezpieczenia, prawne aspekty zarzą­
dzania firm ą -  umowy, angielski i ro ­
syjski -  podstaw a lat 31, 
tel.: 694 478 403

INFORMATOR LOROŃSKI 1
ALARMOWE

• K OM ISARIAT PO LIC JI
ul. Powstańców Wlkp. 34, 
tel. 0-61 813 09 97 lub 893 10 97

i  PO G O T O W IE  RATUNKOW E 
na czas rem ontu  -  ul. O krzei 65, 
tel. 0-61 813 09 99

■ STRAŻ PO ŻAR N A
ul. Żabikowska 36, tel. 0-61 813 09 98, 
0618 102 826

■ STRAŻ M IEJSKA
ul. Poniatowskiego 20, 
tel. 0-61 813 19 86 (pon. 9 -  22, 
wt. -  pt. 7.30 -  22, sob. 7 -  15), 
fax0-61 813 90 91

■ PO G O T O W IE  W OD.-KAN.
Mosina, tel. 0-61 813 21 71,819 77 85 
(24 h)

■ POSTERUNEK 
ENERGETYCZNY
ul. Fabryczna 4, tel. 0-61 813 03 02 
(zgłoszenia usterek 6.30 -  8.30 i 13 
-  14), tel. 24h 0-61 856 19 99 oraz 
infolinia 0-800 66 00 06 (informacje 
o planowanych przerwach w dosta­
wach p rądu)

■ PO G O T O W IE  OŚW IETLENIA 
D R O G O W EG O
tel. 0-61 856 17 22

USŁUGI NIEZBĘDNE

■ KOM UNALNE -  K OM -LUB  
www.kom-lub.com.pl, ul. N iepod­
ległości 11, tel. 0-61 813 05 51, 
kom -lub@ kom .lub.com .pl

■ KOM UNIKACYJNE
-  TR AN SLU B
ul. Przemysłowa 13, tel. 0-61 813 0145, 
kom unikacja@ translub.pl

■ STACJA PK P
ul. Dworcowa, tel. 0-61 633 38 16 
(godz. 6 -  16.45) okienko kasowe

■ PO C Z TY
-  ul. W schodnia 22 C, 

tel. 0-61 899 11 40 lub 41, 
pn. -  pt. 8 -  19, sob. 9 - 1 2

-  u l  Żabikowska 62, tel. 0-61 813 03 52, 
pn. -  pt. 8 -  19, sob. 8 - 1 4

-  ul. Poniatowskiego 3, tel. 
0-61 813 02 33, pn. -  pt. 8 -  19

-  ul. Sobieskiego 97, tel. 0-61 813 02 64, 
pn. -  pt. 8 -  18

■ LEKARZ PIERW SZEGO 
KONTAKTU
P rzychodn ie  i G ab inety  L ekarza 
R odzinnego
- ul. Poniatowskiego 20, 

tel. 0-61 810 48 31
- ul. dr. Rom ana Maya 1 A, 

tel. 0-61 890 04 85
- u l  W schodnia, teL 0-61 813 03 62 
Po godz. 18 i w niedziele oraz święta 
pom oc d o raźna  -  patrz Pogotowie 
Ratunkowe
Pie lęgn iarsk i O środek  „PANA­
CEUM ”
ul. Poniatowskiego 20, 
tel. 0-61 813 12 11

■ POR A D N IA  PSYCHOLOGICZ­
N O -PED A G O G IC ZN A
tel. 0-61 813 01 73, pn. -  pt. 7 -  15

■ PO R A D N IA  T E R A P II 
U ZALEŻNIEŃ
ul. Kościuszki 53, tel. 0-61 813 09 33, 
pn. -  pt. 8 -  19

■ G M INNA KOMISJA R O ZW IĄ ­
ZYWANIA PROBLEMÓW ALKO­
H O LO W Y CH
Urząd Miasta, pok 113 wt 16-17.30

■ A PT EK I CZYNNE PO  19
-  „Z ło ty  Lek”, ul. Żabikowska 16, 
tel. 061 813 08 11, pon. -  pt. 9 -  22, 
sob. 9 - 1 8
-  „Alga” CH PAJO, ul. Żabikowska 
66, tel. 061 899 41 27, pon. -  sob. 
9 -  21, niedz. 9 - 1 9
-  „E uro-Jam a”, ul. Sobieskiego 55 
a, tel. 061 893 44 99, p o n .-  pt. 8 -  
21, sob. 9 - 1 5
-  „F am a V it” , ul. Kościuszki 51 
lok. 1, tel. 061 810 31 85, pon . -  
pt. 8 - 2 1 ,  sob. 8 - 1 4
-  „P rzy  Sikorskiego”, ul. Sikor­
skiego 44, tel. 061 893 16 06, pon.
-  sob. 8 - 2 0
-  „Niezwykła”, ul. Fabryczna (naroż­
nik z Żeromskiego),tel. 061 810 20 69, 
pon. -  pt. 8 -  20, sob. 8 - 1 5
-  „P rzy  R ynku”, ul. Poniatowskie­
go 24, tel. 061 810 31 28, p o n .-  pt. 
8 -  20, sob. 8 - 1 4

AU

SZUKASZ PRACY? OFERUJESZ PRACĘ? WYTNIJ, WYPISZ. I WRZUl 
DO SKRZYNEK POCZTOWYCH „W IEŚCI LUBOŃSKICH" LUB PRZYNIEŚ DO REbA, 

TWOJE OGŁOSZENIE OPUBLIKUJEMY BEZPŁATNIE

Uwaga! Przypominamy, że bezpłatne ogłoszenia na kuponach „PRACA” przyj­
mujemy wtedy, gdy dotyczą oferowania stanowiska pracy (np. przyjmę fryzjer­
kę, poszukujemy magazyniera) lub, jeśli osoba fizyczna poszukuje pracy (etatu), 
np. tokarz z prawem jazdy kat. B szuka stałego zatrudnienia. Często zdarza się, 
że bezpłatne kupony wykorzystywane są jako oferowanie usług, (red)

■ Oddam w  najem mieszkanie 3-pokojowe, 
Luboń, ul. W schodn ia  
tel.: 692 275 269
■ Szukam pracy -  m alarz -  szpachlarz 
504 264 296
■ Zaopiekuję się dzieckiem lub starszą 
osobą tel.: 601 437 247
■ Sprzątam  w dom ach tel. kont.:
601 437 247
■ Zaopiekuję się dzieckiem  powyżej 
roku -  od  w rześnia tel.: 692 816 281
■ Z atrudnię  fryzjerkę tel.:
602 383 556
■ O feruję doryw czo swoją pom oc 
osobom  starszym  z Lubonia i okolic 
(posprzątam , zrobię zakupy, zawiozę

do lekarza (7-10 zł/1 h), tel.: 
505 201 231
■ W ykonuję m asaż klasyczny, sporto­
wy, relaksacyjny z dojazdem  do klien­
ta, tel. kom.: 798 483 211
■ Nie m asz czasu na prasowanie? Z a­
dzw oń 512 801 515 od 18.00 -  21.00
■ Zaopiekuje się dziećm i od  2 -  5 lat 
tel.: 603 303 908 lub 0-61 83 26 068
■ M alowanie, szpachlowanie prace 
wykończeniowe i n ie tylko tel.: 
(061)83 26 068 lub 605 767 881
■ Poszukujem y osoby do sprzątania 
firm y -  1 raz w  tygodniu  tel.: 
0-61 810 20 91
■ Firm a budow lana zatrudni pom oc­
ników tel.: 501 528 728

-  „Żabikowska”, pl. Bojanowskiego 
3, tel. 061 813 02 82, p o n .-  pt. 8 -  
20, sob. 8 - 1 4
-  „N ok i”, ul. 11 Listopada 28, tel. 
061 810 10 06, p o n . - p t .  8 .3 0 -2 0 , 
sob. 8.30 -  14

■ KOMINIARZ, tel. 0-61 819 25 38, 
kom . 0-503 092 500

■ BANKOM ATY 24h
- PKO BP -  ul. Sikorskiego
- PeKaO S.A. -  u l  Poniatowskiego
- SBL -  pl. Bojanowskiego 2
- W BK -  ul. Kościuszki 57/59, 
C H  Pajo -  ul. Żabikowska 66, 
C H  Factory -  ul. Dębiecka 1

INSTYTUCJE PUBLICZNE

■ U R ZĄ D  M IEJSKI 
w L U B O N IU
pl. Bojanowskiego 2, tel. 0-61 813 00 11,
office@lubon.wokiss.pl
pn. 9 -  17, wt. -  pt. 7.30 -  15.30

■ B URM ISTRZ LUBONIA
D ariusz Szmyt, tel. 0-61 813 0141

■ M IEJSKI OŚRODEK POM OCY 
SPOŁECZNEJ
ul. Ź ródlana 1, tel. 0-61 810 50 85

■ KOŚCIOŁY
- św. B arbary  -  pl. Bojanowskiego 

12, tel. 0-61 813 04 21
- św. Jana  Bosko -  ul. Jagiełły 11, 

tel. 0-61 813 04 51
- św. Maksymiliana Kolbe -  ul. 1 Maja 

4, tel. 0-61 813 06 70
- Sanktuarium  bł. E dm unda Boja­

nowskiego -  pl. E. Bojanowskiego, 
tel. 0-61 813 01 22

■ MUZEUM 
MARTYROIOGICZNE
ul. N iezłom nych 2, 
tel. 0-61 813 06 81

■ BIBLIOTEKA M IEJSKA
http://ww w .biblub.com .pl, ul. Ż a ­
bikowska 42, tel. 0-61 813 09 72, 
pn., śr., pt. 12 -  20, wt., czw. 9 -  15, 
sob. 9 - 1 3  (VII i VIII: pt. 9 - 1 5 ,  
sob. nieczynne)
Filia  n r  3 -  Zakłady C hem iczne 
(Przychodnia), wt. 9 -  15, czw. 12
-  19, teł. 0-505 267 061

Filia  n r  4 -  ul. Sobieskiego 97 
(Ośrodek Kultury) wt., czw. 12 -  19, 
pt. 9 - 1 5 ,  tel. 0-607 874 382

■ O ŚRODEK KULTURY
ul. Sobieskiego 97, tel. 0-61 813 00 72, 
pn. -  czw. 8 -  20, pt. 8 - 1 5

■PRZEDSZKOLA
- N r 1 Pogodne Przedszkole, ul. So­
bieskiego 65, tel. 0-61 813 01 02
- Tip-Topka Odkrywcy, ul. Konarzew­
skiego 10, tel. 0-61 810 23 06
- N r 5 Weseli Sportowcy, ul. O sie­
dlowa 19, tel. 0-61 813 09 40
- Sióstr Służebniczek, pL E. Bojanow­
skiego, tel. 0-61 813 01 22, w. 61
- N iepub liczne  -  C alineczka, 
ul. Poniatowskiego 42 A,
tel. 0-61 813 95 55
- Niepubliczne -  Chatka Skrzatka, 
ul. 11 Listopada 63,
tel. 0-61 810 27 53
- N iepub liczne -  C zarodziej­
ski Ogród, ul. Konopnickiej 14, 
tel. 0-61 810 20 32

■ SZKOŁY PODSTAW OW E 
N r 1, ul. Poniatowskiego 10, 
tel. 0-61 813 04 92
N r 2, ul. Żabikowska 40, 
tel. 0-61 813 03 92 
N r 3, ul. Dąbrowskiego 2 A, 
tel. 0-61 813 04 42 
N r 4, ul. 1 M aja 10, 
tel. 0-61 813 03 81

■ GIM NAZJA
N r 1, ul. A rm ii Poznań 27, 
tel. 0-61 810 28 38 
N r 2, ul. Kołłątaja 1, 
tel. 0-61 893 23 16

■ LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCE 
Z aoczne L iceum  O g ó ln o k sz ta ł­
cące
Policealne Studium Informatyczne
ul. A rm ii Poznań 27, 
tel. 0-61 810 22 78

■ G RUPY AA
- A vanti śr. godz. 18, Ośr. Kult, 
ul. Sobieskiego 97
- D o P rzo d u  pt. godz. 18 (ostatni 
pt. miesiąca mityng otwarty) -  dom 
przy Parafii św. Barbary, pl. E. Bo­
janow skiego 8

■ SPÓŁDZIELNIA MIESZKANIOWA 
„LUBONIANKA” ul. Żabikowska 62,
tel. 0-61 899 46 80, dyżury -  pierw ­
szy pon. mieś. godz. 16 -  17

■ Sprzedam  m ieszkanie 3-pokojowe 
47 m 2 po rem oncie, parter. Dębiec, ul. 
W iklinowa 6/3. C ena do uzgodnienia; 
tel. kont. 602-241-810 (r)

W i ś n i e
(R1167)

t y l k o  I z ł / k g ,  

z e r w i j  s a m  o d  

2 7  l i p c a  w  g o d z  8 - 1 8  

W i r y ,  u l .  S z r e n ia w s k a
( n a p r z e c i w  S z k o ł y  P o d s t a w o w e j )

k o m .  6 9 7  7 7 3  8 9 6  
® 0 6 1  8 1 0  6 5  5 8

Zrywanie wiśni 
Wiry, ul. Szreniawska

(naprzeciw Szkoły Podstawowej)

© 0 6 1  8106558 
kom. 697 773 896 „

1R1166)

P O G O T O W I ^

KOMPUTEROWE
>»SERWIS»K0NFIGURACJA»> 
>M0DERNIZACJA»»>M0NTAŻ» 

»PO R AD Y»»S IEC I D0M0WE» 
» >  (przewodowe i  w i - f i ) ^

6 0 0  6 0 4

mailto:hour@interia.eu
mailto:karotl@op.pl
http://www.kom-lub.com.pl
mailto:kom-lub@kom.lub.com.pl
mailto:komunikacja@translub.pl
mailto:office@lubon.wokiss.pl
http://www.biblub.com.pl
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'Wizucac oo meoie
*  Dr, owYch rozm ieszczonych w  Luboniu:
*  Dr? redakcji, ul. S ikorskiego 46:
*  Pry Ribliotece M iejskiej, ul. Źabikowska 42:
*  Pr Pęlli aut°t>usowej Źabikowo;

. _ y Chacie Polskiej, ul., Sobieskiego.

Pr0_.~"JkJ,v • krzyżówek, listy do redakcji itd. 
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"Mato ■

red' i?aly niezam ówione i bez uzgodnienia z 
ka łri ą  prosim y dostarczać do 2 dnia 

•W ie  9°  m iesi^ ca -
Odb'rSZÓWki " honoraria autorskie prosimy

'  Red6!? 6 w  term inie do 3 miesięcy, 
ian- kci a zastrzega sobie prawo skracania

•R edUSk,aC jitekstów
*P oa i cja nie odpowiada za treść reklam. 

Pokrw ^  .wyrażane w  artykułach nie m uszą 
'Wydaw39 S'ę Ze zdaniem  R edakćji tub

Wvna^ ione roczniki „W L ” można nabyć lub
'- - - g g jy c z y ć  w  redakcji

U N IQ A(B3099)
A ll ia n z  ®

In te rR is k IC

Vienna Insurance Group

A f e c O M P E N S A

Alina Kasprowicz
s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  

w e w n ę t r z n y c h
badania wstępne  
badania okresow e  
badania k ierow ców  
w izyty  dom owe

przyjęcia po uzgodnieniu telefonicznym
Luboń, ul. Armii Poznań 49
(na terenie Zakładu „Lubanta”) (b6016)

tel, kom. 0 508-965-825, tel. dom. 813-07-38

PIECE KAFLOWE S
l i n

KOTLINY KUCHENNE

wykoNAwsiwo 1 . L i 1 ■ł  T ^ e
" jlL l L ł L l  1• I • t •

MATERIAty I AKCESORIAm l

KaIeI FHU Branży ZduŃskiej (B60,8) 
WaM emar LeNmann

LuboŃ, ul. ŻAbikowskA 25 
teI. 061-815-19-60; 507-126-280.

(  KARCHER >
PAW EŁ KLEIGE

CZYSZCZENIE D Y W A N Ó W , 

W Y K Ł A D Z IN , 
TAPIC ER EK M E B L O W Y C H  

I S A M O C H O D O W Y C H  

TEL. 664 222 905 
STARANNIE I TANIO 

\  DOJAZD GRATIS (R316O)X

Dr n. mad.
Lukrecja S ITflR Z-W flS IEW IC Z

* P o r a d y  o g ó ln o le k a r s k ie  
i a n e s te z jo lo g ic z n e

*  W iz y t y  d o m o w e  
‘ S z c z e p ie n ia  p r z e c iw  g r y p ie

i ż ó ł t a c z c e (66014)
LECZENIE BÓLU / ZMIAN SKÓ RNYC H  

dużą LAMPĄ BIOPTRON
REJESTRACJA TELEFONICZNA:

6 2 -0 3 1  L U B O Ń , u l.  R e jta n a  2 
te l.  8 1 3 -0 2 -0 7 .  te l.  k o m .  0 6 0 2 -5 9 5 -7 0 8

dr n. med. Arkadiusz BANACH
specjalista w  ginekologii i położnictwie, anestezjolog

GINEKOLOGIA - USG
O DIAGNOSTYKA I TERAPIA GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA 
o SONOMAMMOGRAFIA - wczesna diagnostyka nowotworów piersi 
o OZNACZANIE JAJECZKOWANIA (USG dopochwowe), KTG 
o USG 3D/4D (trójwymiarowe) dla kobiet w  ciąży
o KOMPLEKSOWE LECZENIE NIEPŁODNOŚCI 
o OPERACJE LAPAROSKOPOWE I KLASYCZNE

dr n. med. Anna HORNOWSKA - BANACH
specjalista chorób wewnętrznych,balneoklimatologii i medycyny fizykalnej

CHOROBY WEWNĘTRZNE
Osteoporoza
o ko m p u te ro w e  oznaczan ie gęstości kości (densytom etria ) 
o kom p leksow e leczenie

USG jamy brzusznej i prostaty, EKG
o konsu ltac je  in te rn is tyczne

d r m ed . Tomasz Trzeciak
specjalista w ortopedii

ORTOPEDA
o  p o ra d n ia  o r to p e d y c z n a  
o o p e ra c je  a r t r o s k o w e

R ejestrac ja : p n .-p t.:  9 .00 - 19.00  
“SZ 0 -6 1 8 -3 9 1 -9 5 0

d r n. m ed . M a łgo rza ta
K aro lczak-K u lesza

specjalista chorób oczu

OKULISTYKAo o p e ra c y jn e  le c z e n ie  ze z a  
o  o p e ra c y jn a  k o re k ta  p o w ie k  

o U SG  o c z o d o łu

K lin ika PRO B O N O  Poznań, ul. Leszczyńska 5A  
w w w .k lin ik a p ro b o n o .c o m .p l  (w026)

aa

http://www.wiescilubonskie.pl
mailto:redakcja@wiescilubonskie.pl
http://www.beneRt-cui.com
mailto:yna.frackowiak@wiescilubonskie.pl
http://www.klinikaprobono.com.pl


O f e r t a  p r a c y  n a  s t a n o w i s k u :

DORADCA KLIENTA
Główne zadania:
•  Odpowiedzialność za sprzedaż usług bankowych, realizacja planów sprzedaży
•  Prowadzenie akcji promocyjnych
•  Prezentacja i sprzedaż produktów bankowych 

Wymagania:
•  Doświadczenie w pracy z klientem
•  Wykształcenie minimum średnie
•  Komunikatywność
•  Znajomość produktów bankowych mile widziana
•  Umiejętność budowy długotrwałych relacji z klientami
•  Samodzielność, dynamika w działaniu, odpowiedzialność
•  Umiejętność sprawnego posługiwania się komputerem 

Oferujemy:
•  Stabilne zatrudnienie w oparciu o umowę o pracę
•  Atrakcyjny system wynagrodzeń
•  Trzytygodniowe szkolenie związane ze sprzedażą produktów bankowych

Prosimy o wysyłanie cv wraz ze zdjęciem oraz listu motywacyjnego 
na adres: s.tomkowiak@interia.pl

B IU K O  U S Ł U G  
P R O J E K T O W Y C H

m gr inż. K rz y s z to f Jachna 
rzeczoznaw ca budowlany

,  t e l .  6 0 2  2 2 0  5 6 0
o fe ru je ;

•wykonanie p ro je k tó w  w szystk ich  obiektów,

• wydawanie opinii rzeczoznawcy budowlanego,

• wykonywanie inw entaryzacji,

• udzielanie porad w zakresie prawa budowlanego. 

POLECAM BEZPŁATNE KONSULTACJE PRZEDPROJEKTOWE

ZAPRASZAM (B3019

UKŁADANIE
> KOSTKI POZ-BRUKOWEJ
> GRANITU
> PŁYTEK CHODNIKOWYCH
> INNYCH NAWIERZCHNI 

DROGOWYCH
> PRACE REMONTOWO- 

-BUDOWLANE
> UKŁADANIE KLINKIERU

TELEFONY: <B3116>
693 481 254 LUB 507 166 916

D E K A R S T W O
U S Ł U G I

O G Ó L N O B U D O W L A N E
> P O K R Y C IA  D A C H O W E
> PAPY TE R M O Z G R Z E W A L N E
> O B R Ó B K I B LA C H A R S K IE
> O R Y N N O W A N IE , O P IE R Z E N IA
> O C IE P LA N IE  D A C H Ó W
> K O M P LE K S O W E  R E M O N TY (B60g7)

C H R YSLER  300 M
P r z e w o z y  ś lu b n e  

i in n e  o k o l ic z n o ś c io w e  

o fe r u je m y  e k s k lu z y w n ą  
u s łu g ę  w  p r z y s tę p n e j  

c e n ie

te l.  5 0 4  5 6 6  1 7 8  
p r z e m e k k 2 1 0 6 @ v p .g l2i)

P.P.H.U. POLWEST ul. Kw iatowa 41 Luboń 
tel. 0501 950 471 513 992 648

e-mail: polwest1@ o2.pl

w w w .p o lw e s t.p l

d r  m ed. W . S ko rupsk i

K A R D IO L O G
gabinet: Poznań, ul. Palacza 86 

rejestracja telefoniczna codziennie

te l. 0 6 1 8 6 1 9  740
N  (B 6 0 0 2 L /

Montaż Anten RTV-SAT
INSTALACJE INDYWIDUALNE 
i ZBIORCZE
NAPRAWY, MODERNIZACJE 
KABLOWANIE BUDYNKÓW 
DOMOFONY

CYFRA +
Jerzy Sassek

kom. 0-608 369 652 
86021) tel. (061) 63-36-525

_
r  (B 3 1 1 7 p

A L T A N K I
O G R O D O W E

w ia ty  d o  p rz e c h o w y w a n ia  

i s u s z e n ia  d re w n a  

k o m in k o w e g o  i o p a ło w e g o

tel. 662 508 435 po 17.00
1  j

PROFESJONALNE UKtADANIE 
NAWIERZCHNI Z KOSTKI BRUKOWEJ 

ORAZ BETONOWEJ POZ-BRUK 
SKUWANIE BETONÓW ISTNIEJĄCYCH

FIRMA BUDOWLANA |lOT0' 

TEL. 602 <46 ««« (l«l KI3 l«  >#

- BRUKOWEJ
- KLINKIEROWEJ
- GRANITOWEJ
POMIAR I DORADZTW O GRATIS

T E L .  6 0 6  4 6 8  3 9 7

G A B IN E T  
LO G O PE D Y C ZN Y  

lo g o p e d a  p e d a g o g  
m g r Ewa P rz y b y ł

6 2 - 0 3 0  L u b o ń  
u l .  k s .  S t r e i c h a  1 5

te l. 0 -6 1 8  1 02  2 2 0  
k o m . 5 0 6  201 108

(B 3003)

GINEKOLOGIA-POŁOZNICTWO
Doc. Ja c e k  Koźlik 

Diagnostyka i leczenie

U S G
Głowica brzuszna i dopochwowa

Rejestracja telefoniczna 
0-602-312-392 

lub wieczorem 810-29-41 
Luboń, ul. Ż A B I K O W S K A  2 0 A

NAPRAWA
PRALEK

w s z y s t k i e

kom. 504-274-213 
tel. 0-618 331 296

iisooii

Laureat konkursu 
"Najlepsze w Polsce”

* «

s trz y ż e n ie , try m o w a n ie  
i p ie lę g n a c ja  w sz y s tk ic h  
r a s  p só w

M ożliw ość d o ja z d u  d o  k lien ta  
tel. 504 611 5ll(B6096)

K O N S T R U K C J E  S T A L O W E
S P A W A N IE  A L U M IN IU M  

KRATY PŁOTY BRAMY SCHODY

62-030 Luboń, ul.Pułaskiego 6 tel. (061) 8102-938, fax 8933-746 
Kom. 602177144 Kom. 602177145 www.almetplast£^

K O M P L E K S O W E
U S Ł U G I

G E O D E Z Y J N E
mgr inż. Piotr Owoc 
geodeta uprawniony

t e l .  6 0 8  0 4 2  2 3 9
piotr.owoc@gmail.comr (B3120)

JULIUSZ MICHALAK
w y n ó b  -  spR zedA Ż

motoryzacyjne i specjalne 
Luboń

ul. Armii Poznań 38 
lel./fax 813-16-95 „

Dr tned. R om an K lim as
PRÓBY W YSIŁKOW E, EKG, HOLTER, ECHO-SERCA

G A B IN E T :  L u b o ń ,  n a r o ż n ik  u l.  W s c h o d n ia  2 5  /  a l.  J a n a  P a w ła  U 
C z y n n y :  P n „  ś r . :  1 7 °° -2 O 00

Poradnią kardiologiczna
Poznań, ul. O po lska  58 

Rejestracja te lefoniczna - tel. 813-10-31

mailto:s.tomkowiak@interia.pl
mailto:polwest1@o2.pl
http://www.polwest.pl
mailto:piotr.owoc@gmail.com


Lesław Lenartowicz
specjalista chirurg

Prywatny
Gabinet
Chirurgiczny

- l& onsultacjc, z a b ie g i
- g a s tr o s k o p ia ,  

r e k to s k o p ia ,  
s ig m a id o sk o p ia

- c h ir u r g ia  o g ó ln a , c h o r o b y
p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o

- d r o b n e  z a b ie g i, w r a s ta ją c e  
p a z n o k c ie , k u r z a jk i itp .

- le c z e n ie  ży lak ów ’ o d b y tu
- w szy w a n ie  e s p e r a lu

(H6083O)

c4

LUBOŃ, ul. lipowa 60 tel. 0-61 810-3»}-14 (budraek przychodni) 
WIZYTY DOMOWE, GODZ. PRZYJĘĆ: PO N17-19 CZW 16-18

(H6083bj

- lęk i u dzieci i  dorosłych
-  mediacje w  konfliktach  

- porackdctwo rodzinne
Psychologiczny " moc®en*c nocne 

-  terapia par
s W  t  t  • >

LUBOŃ, ul. lipowa 60 tel. 0-61 810-33-14 (budvnek przwhodni) 
GODZ. PRZYJĘĆ: POA 11-13 WT 16-18

Hanna Lenartowicz
Pryw atny
G abinet

N iepub liczny  Zakład O p iek i Z d ro w o tn e j 
C e n tru m  M edyczne H C P 

Leczn ic tw o A m b u la to ry jn e  
O ddz ia ł w  Lubon iu , u l. L ipow a 60

t e l .  O - 6 l  8 3 1  14- 3 5  c z y n n e :  p o n . - p t . :  8 - 1 9  s o b .:  n i e c z y n n e

Zapraszam y do Poradn i Specja listycznych 
w  ram ach u m o w y  z N F Z C e r t y f i k a t

C H IR U R G

dermatolog

diabetolog
ginekolog
kardiolog
laryngolog
neurolog
O K U L IS T A

O R T O P E D A

Reumatolog
UROLOG

d r J. S o la r s k i

d r  K  .L e w a n d o w s k a ,

d r  M . S ta w iń s k a ,  d r  I. D a d e j

d r  J . S c h la f f k e

d r J .  F r a n k ie w ic z  

d r  A .  Ś m ie r z c h a ła  

d r  M . K a łu ż a  

d r  P. O s ip ,  d r  J . T ra jg is  

d r  A . M ą k a

d r  J . M a t e r n ia k ,  d r  M . O k r ę t  

d r  M .  J a r a c z e w s k a  

d r  A . K u ła k o w s k i

NAJLEPSZE

T0V
ISO 9001:2000

W P O L S C E

P r a c o w n i a  r t g . ,  U S G ,  R e k t o s k o p i a ,  

P u n k t  p o b r a ń  k r w i  - l a b o r a t o r i u m

K w a lifik a c je  i s k ie ro w a n ia  

d o  PET-u, rezonansu  
i to m o g ra fu  w  naszej 

s ie dz ib ie  w  Poznan iu

C e n tru m  M edyczne  HCP 

- szp ita l Poznań, 

u l. 28 C zerw ca 1956 n r  194

O d p ła t n ie :

m edycyna  p racy
(badania rów nież 

na te ren ie  zakładów  pracy)

psycho log
ch iru rg



SKLEP ARTYKUŁY INSTALACYJNE
LUBOŃ, UL. SIKORSKIEGO paw. 10, TEL.0^ ! ^

H u r t o w n i a  A r t y k u ł ó w  H i g i e n i c z n y c h  
w  L u b o n i u  u l .  D ł u g a  5 2  a

OFERUJE:

I  ru ry , ksz ta łtk i kana lizacy jne  i sa n ita rn e  PCV W avin , 
m iedz iane , P P -zg rzew ane , PE, ocynk  i czarne k le jone ,

-  g rze jn ik i PURMO, KERMI,

-  junkersy, p iece  gazow e,

I  u m yw a lk i, ko m p a k ty , w a n n y , b rodz ik i, kab iny , b a te rie  
-  w yp osażen ie  łaz ienek : w ieszaki, pó łk i, lu s tra  itp .

I  s y s te m y  in s ta la c y jn e  P E -X  f i r m y

p o le c a :
•  P a p ie r  t o a le t o w y
•  R ę c z n ik i  p a p ie r o w e
•  R ę c z n ik  s k ła d a n y  Z Z
•  P o d k ła d y  h ig ie n ic z n e  L U X  W W W .ro lkah u rt.p l
•  C z y ś c iw a

T E C E :
b e z  O - r in g ó w &

CZYNNE:
P O N -P T : 8 -1 8  SOB: 9 -13

K o n ta k t:
te ł . fa x :  061  8  1 0 3  681
te l . k o m . 6 0 9  7 6 0  114 , 691  771  2 7 2
e -m a il:  r o lk a  p o z n a n @ in t e r ia .p l

PANELE
PODŁOGOWE
ŚCIENNE

Największy  
wybór w 
okolicy!!!

M o n ta ż  pod łóg

S t Z f i F Y  /PROMOCJAIih
(  M o n ta ż  5 0 %  )

PRZESUWNYMI
iSprzcdaż: Pn-Pt 10-18, Sob, 10-14 I
P io tr  G o ry n iak  0-61 810  55 20
L uboń , u l . D ługa  6 0601 719  742
(dojazd od CPN7ORLEN) WWWpane|ę net

P r z y  w ię k s z y c h  z a m ó w ie n ia c h
d o w ó z  G R A T IS

O d b ió r  w ła sn y
n o w cze śn ie jszy m  u zg o d n ien iu(H6045;

i p r e m i u m s t u d i o . p l
■  ■  ■  ■  ■  u s łu g i  i n f o r m a t y c z n e  ■  ■

- strony WWW
- serwis komputerowy
- obsługa firm

tel. 601 177 451
e-mail: info@premiumstudio.pl

■ ■ ■ (H3180)
(h3088)

i *

LU
Q

I— 
c r

T

HURTOWNIA
CZĘŚCI

JAPOŃSKICH 

I KOREAŃSKICH
®  toyota m a z d a  h o n d a  

(KIA) DAEW OO
W SPRAYU C A I N I 

M I E S Z A L N I A  K O M P U T E R O W A

L u b o ń ,  u l .  A r m i i  P o z n a ń  2 3 B
tel. 061 8131-734, 8139-333, www.beraf.poznan.pl

U s łu g i p o g rz e b o w e  
Z b ig n ie w  K ę d z io ra  I

4 -s p r z e d a ż  t r u m ie n  
%% +  t r a n s p o r t  z w ło k  

4- u rn y 24 h
L u b o ń ,  u l .  T r a u g u t t a  1 7 / 2  t e l .  5 0 2  5 9 2  5 3 1  

B i u r o  C m e n t a r z a  P a r a f i a l n e g o  ( Ż a b i k o w o )

B u rm is trz  M ias ta  L u b o ń  
o g ła sza  i p rz e ta rg  u s tn y  n ie o g ra n ic z o n y

na sprzedaż nieruchomości gruntowej, będącej własnością Miasta 
Luboń, położonej w Luboniu przy ul. Stefana Okrzei nr 65, 
zabudowanej wolnostojącym budynkiem mieszkalnym, oznaczonej 
jako działka nr:
- 25 o powierzchni 851 m2

arkusz mapy 11, obręb L ub o ń , księga w ieczysta KW  n r PO2P/00226528/8.
Cena w ywoławcza dzia łki wynosi 638 000,00 z ł
Zgodnie z  m iejscowym  planem  zagospodarow ania przestrzennego „Luboń Centrum " działka 
będąca przedm iotem  przetargu przeznaczona jes t pod zabudowę m ieszkaniow ą jednorodzinną 
w olno sto jącą  (sym bol w  planie MN 8). P rzeznaczenie dopuszczalne: usługi ośw iaty -  
przedszkola jako  wbudowane lokale użytkowe o pow ierzchni całkow ite j n ie przekraczającej 70% 
pow ierzchni całkow ite j budynku.
N ieruchom ość nie jes t obciążona ograniczonym i prawam i rzeczowym i i n ie ma przeszkód 
prawnych w  rozporządzaniu nimi.
Budynek m ieszkalny posiada pow ierzchnię:

- użytkow ą 241,90 m2
- zabudowy 183,50 m2.

W  m om encie sprzedaży w  odleg łości 4,5 m w zdłuż granicy z dz ia łką  nr 22, zostan ie na 
przedm iotowej nieruchom ości ustanow iona na rzecz każdorazowego w łaścicie la dziatki nr 9/8 
s łużebność gruntowa, polegająca na praw ie sw obodnego w jazdu na teren nieruchom ości 
obciążonej, w  pasie gruntu o szerokości 5 m, w  celu konserwacji i napraw  znajdu jących się na 
gruncie urządzeń (linii te lefonicznej oraz przyłączy: wodociągowego, energetycznego i 
gazowego).
Ulica S tefana Okrzei posiada uzbrojenie pełne tj.:
- sieć wodociągową, gazową, energe tyczną  te le fon iczną  kanalizację deszczow ą 

oraz kanalizację san ita rną
Przetarg na ww. działkę odbędzie się w dniu 7 w rze śn ia  2009 r. o  g odz . 12 w sali nr 208 Urzędu 
M iasta Luboń, plac E.Bojanowskiego 2.
W ad ium  w  fo rm ie  p ie n iężn e j za p rz e d m io to w ą  d z ia łkę  w  w y s o k o ś c i 65 000,00 z l w inno 
znaleźć się na koncie Urzędu M iasta Luboń nr 92 9043 1038 3038 0018 5244 0008 w term inie do 
3 w rze śn ia  2009 r.
W  przypadku wygrania przetargu i nie przystąpienia do zawarcia um owy kupna, w adium  ulega 
przepadkow i.
W adium  wpłacone przez uczestnika w ygrywającego przetarg zosta je  za liczone na poczet ceny 
nabycia nieruchom ości.
Pozostałym  uczestnikom  przetargu wadium  zostan ie zw rócone niezw łocznie po rozstrzygnięciu 
przetargu.
Termin podpisania aktu notaria lnego zostanie określony w  ciągu 21 dni od daty rozstrzygnięcia 
przetargu.
Koszt sporządzenia um owy notaria lnej spoczywa na nabywcy. Zawarcie um owy notarialnej 
nastąpi po dokonaniu w płaty całej kw oty należnej za nabycie gruntu.
Przetarg może być odw ołany jedyn ie  z w ażnych powodów zgodnie z art. 38 ust. 4 ustawy z dnia 
21 sierpnia 1997 r. o gospodarce n ieruchom ościam i (j.t. Dz.U. z 2004 r. Nr 261, poz. 2603 z późn. 
zm.).
Uprawnionym  do udzielania pełniejszej inform acji jest: K rystyna C iszak -  K ierownik W ydziału 
Spraw  Kom unalnych tel. w. 39 pok. 202 (H1192)

C«1

B urm is trz  M iasta Luboń 
ogłasza I przetarg us tny  n ieogran iczony

na sprzedaż n iezabudow anej n ie ruchom ości g runtow ej, 
będącej w łasnośc ią  M iasta Luboń, po łożonej w  Lubon iu  przy 
ul. Konarzew skiego i ul. Żerom skiego

tj. dziatk i n r 51 /3  o po w ie rzchn i 1336 m 2, a rk u s z  m a p y  15, o b rę b  L u b o ń , k s ię g a  
w ie c z y s ta  K W  n r  P O 2P /00228925 /5

Z g odn ie  z  m ie jscow ym  p lanem  zag ospod a ro w an ia  p rzes trze nneg o  M iasta  Luboń 
„Luboń C en trum " p rzedm io tow a  dz ia łka  p rzeznaczo na  je s t pod op ie kę  zdrow otną , 
po m oc sp o łe czn ą  (sym bo l w  p lan ie  U Z 6).
N ie ru chom ość  nie je s t ob c ią żona  og ran iczo nym i p raw am i rzeczow ym i i n ie  m a 
p rzeszkód  p raw nych  w  ro zporzą dzan iu  nim i.
C ena  w y w o ła w c z a  d z ia łk i n r  51 /3  w y n o s i 427  000 ,00  z ł n e tto
D o ceny sp rzedaży  ww. dz ia łk i os iągn ię te j w  prze targu , zos ta n ie  d o liczo ny  na leżny
poda tek VAT w  w ysokośc i 22% .
U lica K ona rzew sk ieg o  pos iada nas tępu ją ce  uzb ro jen ie : kana lizac ję  san ita rną , 
kana lizac ję  deszczow ą, s ieć  w o d o c ią g o w ą  g a z o w ą  energe tyczną .
P rze ta rg  na ww. dz ia łkę  odbędz ie  s ię  w  dn iu  10 s ie rp n ia  2009 r. o  g o d z . 12 w  sali nr 
208  U rzędu M iasta  Luboń, p lac  E. B o jano w sk iego  2.
W a d iu m  w  fo rm ie  p ie n ię ż n e j w  w y s o k o ś c i 50 000,00  z ł w in n o  z n a le ź ć  s ię  na 
k o n c ie  U rzę d u  M ia s ta  L u b o ń  n r  92 9043 1038 3038 0018 52 44  0008 w  te rm in ie  do 
dn ia  6 s ie rp n ia  2009 r.
O soba  re p rezen tu jąca  w  prze ta rgu  osobę  p ra w n ą  lub fiz y c z n ą  w inna  oka za ć  się 
s toso w nym i pe łnom ocn ic tw am i.
W  przypadku w yg ra n ia  p rze ta rgu  i n ie p rzys tąp ien ia  do zaw arc ia  um ow y kupna, 
w ad ium  u lega p rzepadkow i.
W ad ium  w p łaco ne  przez uczestn ika  w yg ryw a ją ce g o  p rze targ  zos ta je  za liczon e  na 
po cze t cen y  nabyc ia  n ie ruchom ośc i.
P ozosta łym  uczestn ikom  prze ta rgu  w ad iu m  zos ta n ie  zw róco ne  n iezw ło czn ie  po 
ro zs trzygn ięc iu  p rze ta rgu .
Term in podp isan ia  aktu  no ta ria ln ego  zo s ta n ie  o k reś lony  w  c iągu 21 dn i od da ty  
rozs trzygn ię c ia  p rze ta rgu .
K oszt spo rządze n ia  um ow y no ta ria lne j spo czyw a  na nabyw cy. Z a w arc ie  um ow y 
no ta ria lne j nastąp i po do konan iu  w p ła ty  ca łe j kw oty  na leżne j za  nabyc ie  g run tu  w raz 
z  poda tk iem  VAT.
P rze ta rg  m oże być o d w o łany  je d yn ie  z  w a żnych  po w o dów  zgo dn ie  z  art. 38 ust. 4 
us taw y z  dn ia  21 s ie rp n ia  1997 r. o  g o spoda rce  n ie rucho m ośc iam i (j.t. D z.U . z  2004 r. 
N r 261, poz. 2603 z  późn. zm .).
O so b ą  u p ra w n io n ą  do  udz ie lan ia  pe łn ie jsze j in fo rm ac ji je s t K rys tyna  C iszak  -
k ie ro w n ik  W ydz ia łu  S praw  K om una lnych  te l.(061)8130-011 w. 39 pok. 202

Mapa lokalizacyjna nieruchom ości -  strona internetowa Urzędu M iasta -  www.bip.lubon.pl l8g)

http://WWW.rolkahurt.pl
mailto:poznan@interia.pl
ipremiumstudio.pl
mailto:info@premiumstudio.pl
http://www.beraf.poznan.pl
http://www.bip.lubon.pl


GABINET
STOMATOLOGICZNY
LEK. DENT. ANNA PABICH

O S . D Ę B IN A , 
P A W IL Ó N |N R  1

P 0 3 Ń $ Ń

T E L 0 6 1  8 1 0  2 5  00
zapewniW y opiece 
STOMATOLOGICZNA 

PACJENTOM W KAŻDYM WIEKU
■ l e c z e n i e  z a c h o w a w c z e  

'  s t o m a t o l o g i ą  d z i e c i ę c a  

'  p r o t e z y  r u c h o m e ,  

n a p r a w a  p r o t e z  
'  k o r o n y ,  m o s t y  

* c h i r u r g i a
'  s k a l i n g ł  p i a s k o w a n i e  

'  w y b i e l a n i e  z ę b ó w

Z A P R A S Z A M Y  
P N , Ś R ,  C Z W :  1 4 -2 0

W T , P T : 9 - 1 4  (m 6015)|

Rzetelnie, Solidnie, Szybko
-  m a l o w a n i e

-  t a p e t o w a n i e
-  s z p a c h l o w a n i e

-  p a n e l e
-  m o n t a ż  p ł y t  G K

-  e l e w a c j e
-  d o c i e p l e n i a

-  i i n n e  p r a c e  z w i ą z a n e  
z  r e m o n t e m

i w y k o ń c z e n i e m  m i e s z k a ń

Tek: 509184231 lub 781781747

(M 6002)

N A P R A W A
S A M O C H O D Ó W
C IĘ Ż A R O W Y C H
P W  „ Z B Y S Z K O  "

<t-° ksPScL-a %  

$>1 ©

R e g e n e ra c ja  g ło w ic , 
d o ra b ia n ie  w ę ż y  
h y d ra u lic z n y c h

Li
9

SAT-CLUB-TV
C E N TR U M  CYFROW EGO POLSATU

Teleues
AUTORYZOWANY DYSTRYBUTOR

S P R Z E D A Ż  I M O N T A Ż  A N T E N  T V  I S A T  
S E R W I S  S P R Z Ę T U  R T V  I S A T
A K C E S O R I A  T V - S A T ,  O S P R Z Ę T  A N T E N O W Y

JUŻTERAZOGlĄDA]CYFROWATELEmZ]ĘNAnEHiąDVB-T

IN S T A L A C J E
E L E K T R Y C Z N E
0 5 1 3 - 1 2 3 - 2 8 2(M6014)

Firm a „ABC  BIURO" 
za jm u je  się

P ośredn ic tw em  fin a n s o w y m

Kredyty:

‘ hipoteczne ( Własny Kąt, Kredyt MIX)

' Kredyty z dopłatami BGK

(super oferta dla małżeństw) 
'Konsolidacyjne 

' gotówkowe 

■samochodowe

p°rrioc w  trudnych sprawach, 

bezpłatne doradztw o, 
załatw ianie w yp isów  z KW, 

Zaśw iadczeń z ZUS i US, 
dojazd do Klienta

BIURO Magdalena Leszczyńska 
Ul. Dąbrowskiego 11/1,

62-030 Luboń <m io23>
Tel- 518 075 950, 061/ 66 59 119

> Naprawy całopojazdowe samochodów 
ciężarowych, autobusów

> Wytaczanie bębnów tarcz hamulcowych, 

obijanie szczęk, naprawy układów wydechowych
> Regeneraqa podzespołów - naprawy 

klap załadowczych
> Regeneracja głowic samochodowych ciężarowych, 

dostawczych, osobowych, sprzętu budowlanego
> Naprawy sprzętu budowlanego: 

koparto-ładowarek, zagęszczarek
> Naprawa hydrauliki sitowej
> Regeneracja kół zamachowych 

Zb ign iew  i M aria  B rzo zo w scy  
Pu szc zy ko w o , ul. G o łęb ia  38

tel. 0-61 813 34 73 
fax 0-61 898 38 90 

tel. kom . 692  414 054 
pw zb yszko@ w p .p l <M6oii>

Układanie kostk i 
brukowej i granitow ej

F a c h o w e
u t w a r d z a n i e  t e r e n u

(M1022)

t e l .  5 1 9  6 3 8  3 6 5  

K o n k u r e n c y j n e  c e n y

C  TYNKI KABE I INNE
STYROPIAN 

W EŁNA NA PODDASZA 

PŁYTY GIPSOWE

KLEJE, RYNNY ITD.
D0MEX tel. 0-61 819 43 59 

PUSZCZYKOWO, UL. OGRODOWA 4 
(200 m od szosy mosińskiej)

V (h 6 0 1 3 )__________________ _______________________ /
w w w .cyfrouvypo lsa t.p l

___________________________

•W

la C ieb ie  i

TERAZ PR O M O C JA! W YBIERZ!

miesiące

>
W  P R E Z E N C IE
ZERO WPŁAT

.  Hea.RcU.Mr.. HBO. Kunaty WJ
F.mrł.,nv. Super Rnu Rełe» Mu »«“ •

TYLKO U  NAS Z SATELITY WSZYSTKIE RAZEM POLSAT. TVP1, TVP2. TVN TV 4

209zł

Luboń, ul. Wiejska 3a - biuro handlowe 
061 810 57 63 e-mail: satclub@onet.pl

A n t e n a  D A T - 4 5 M I X A n t e n a  V - R A N G E

MIESIĘCY
W  prezencie
ZERO WPŁAT

Luboń, Plac Handlowy Ryneczek, ul. Powstańców Wlkp. 52 
0-61 813 16 49, 602 30 66 77

Mosina, Rynek - Plac 20 Października 21 
0-61 813 64 44, 602 30 66 77

IP
(M 6019)

zestaw y  k o m p u t e r o w e
-  N O T E B O O K I  -

O P R O G R A M O W A N I E , P O D Z E S P O Ł Y  
K O M P U T E R O W E , M O N I T O R Y , D R U K A R K I ,  
T O N E R Y , T U S Z E , P I E C Z Ą T K I ,  W I Z Y T Ó W K I  

B 1 N D O W A N 1 E , L A M I N O W A N I E .
S E R W I S  K O M P U T E R Ó W  O R A Z  M O N I T O R Ó W

2- L U B O Ń ,  U L .  K O Ś C I U S Z K I  1 A
A | ' R A S Z A \ 1 Y  C O D Z I E N N I E  1 O  -  1 8 ,  S O B O T Y  1 0 - 1 4

T E L .  0 6 1  8 1 3  1 0  6 9 ,  b i u r o @ m a s t e r b i t . c o m . p l

53

mailto:pwzbyszko@wp.pl
http://www.cyfrouvypolsat.pl
mailto:satclub@onet.pl
mailto:biuro@masterbit.com.pl


usługi Ślusarskie
K R A T Y , O G R O D Z E N IA  
P R A C E  S P A W A L N IC Z E

Krzysztof Goździewski 
ul. 11 Listopada 106 * 62-031 LUBOŃ 

tel. 813-16-67* kom. 0502-225-667

Z A K Ł A D  B L A C H A R S K O  -  D E K A R S K I  

P E Ł E N  Z A K R E S  U S Ł U G

-  D O Ś W I A D C Z E N I E  

-  G W A R A N C J A

,6019) -  S O L I D N O Ś Ć

T E L  6 0 6  1 1 9  9 4 1  0 - 6 1  8 9 3  3 7  3 7

MYJNIA
RĘCZNA

u l.  11 L i s t o p a d a  1 0 4  
k o m .  0 6 9 3 - 8 2 2 - 7 9 5

(W6009)

>  F IK A N Y
>  A R TY K U ŁY  D EK O R A C YJN E
>  R Ę C Z N IK I, K O C E , K O Ł D R Y , POŚCIELE
>  SZYC IE  F IR A N  N A  W Y M IA R
> P O S Z Y C IA  M E B LI O G R O D O W Y C H  I P A R A S O LI 

. U B O Ń ,  U L .  A R M I I  P O Z N A N  ' , / a  ( w ) a z - d  p r z y  s k le p ie  'S E Z A M ' )
T E L . 8 1 3 - 1 8 - 0 0 ,  8 1 0 - 2 8 - 2 7

Z A P R A S Z A M Y

P O N ,  W T , C Z W ,  P I Ą T E K  9 . 0 0  -  1 6 .0 0  
i  Ś R O D A  1 0 .0 0  -  2 0 . 0 0  S O B O T A  1 0 . 0 0 -  1 3 .0 0

Ż Y C Z Y M Y  U D A N Y C H  Z A K U P Ó W ( W 6 0 1 1 ) j

B o n d - R e m b u d  
R e m o n t y  m ie s z k a ń

• szpach low an ie , m a low an ie ,
ta p e to w a n ie  (w6035)

• p ły tk i, pane le
• doc iep la n ie  b u d yn kó w
• sucha zabudow a ty p u  GK
• cyze low an ie
• ty n k i m aszynow e  lekkie

< y f c 5 O 7  1 6 8  9 6 7  
. 0 6 1  6 4  9 9  I 2 5 j

ITIanuday

STUDIO FRYZJERSKIE 
OFERUJEMY:

PEŁEN ZAKRES
USŁUG FRYZJERSKICH

*

PRZEDŁUŻANIE
I ZAGĘSZCZANIE WŁOSÓW

*

PRZEDŁUŻANIE RZĘS
*

riPSY ŻELOWE I AKRYLOWE

ZAPRASZAMY 
UL. ARMII POZNAŃ 38 

g LUBOŃ
1 te l. 0-61 662 33 45

P o m o c  w  r e j e s t r a c j i  a u t  

z  k r a j u  i z  z a g r a n i c y  

A k c y z a  V A T  2 5 ,  t ł u m a c z e n i a ,  P C C - 3

- K A B E K - B I S -
K a t a r z y n a  H o f f m a n n  

6 2 - 0 3 0  L u b o ń ,  u l .  A r m i i  R o z n a ń  3 2  
t e l .  k o m .  0 5 0 1 - 3 0 3 - 1 2 6

DROGERin
A n e ta  N o w a k  

u l. O s ie d lo w a  20  
te l.  0 6 1  89  3 2  6 4 1
C zyszczen ie  eko log iczne odzieży

(W6036)
P O L E C A :
k o s m e t y k i

p e r f u m y

a r t .  h i g i e n i c z n e  
N I S K I E  C E N Y  
M I Ł A  O B S Ł U G A

F IR M A
O G Ó L N O B U D O W L A N A  

„ M H  - B U D ”
H ie ro n im  B e rdyszak  
u l .  A r m i i  P o z n a ń  5 7 a

6 2 - 0 3 2  L u b o ń  s
t e l . / f a x  8 1 3 - 1 8 - 0 0  w . 3 3  5

k o m .  0 6 0 1 - 5 7 4 - 4 8 7  |

O fe ru je  p ro fe s jo n a ln e  
w y k o n a n ie  usług w  zakresie : 

•  m a lo w a n i a  
•  t a p e t o w a n i a  

•  s z p a c h l o w a n ia  
•  m o n t a ż u  ś c ia n ,  s u f i t ó w  z  p M  

g i p s o w o - k a r t o n o w y c h

B O A Z E R IĄ
W I R Ó K - S P R Z E B A Z

Z A K Ł A D  S T O L A R S K I <s6°
A N D R Z E J  R A T A J C Z A K  . 

u l .  J U R A N D A  24, 62-032 L U B O Ń  
T E L . /F A X  810-53-33 

(P R Z Y J M Ę  U C Z N IÓ W )  iwagofl

S k l e p  p r z y  u l i c y  O s i e d l o w e j  1 O  

o f e r u j e  t o w a r y  z  N i e m i e c :

A r t .  spożywcze, s łodycze, napoje, chem ia , 

w yroby ty ton iow e  oraz ty to n ie  i g ilz y
co

Sklep  prowadzi us ługę  pieczątek m etodą f le s z  |  

P ieczątk i M O D IC O  - zam ów ienie i odbiór w ten sam  dzień

(W 6047)

' Z & z a ć ć c t  t

J ean
T I P S Y  -  F R Y Z J E R  -  K O S M E T Y K A  -  S O L A R I U M  

M A S A Ż E  -  F I Z J O T E R A P E U T K A  -  5 0 7  1 9 9  1 0 7

LUBOŃ tel.0-618 102 573

UL. MAZURKA 1, kom . 0-501 215 558

CM

D'AR C E L

Pizzeria ,, MASTER"
zapraszamy od 12 do 22 
Luboń ul.Wschodnia 24

fi 6 0 1  - 7 9 1  - 6 6 2
5 0 2 - 5 6 3 - 1 3 0Polecamy

Pizza,Makarony, bania obiadowe, 

Kebab,sałatki,desery lodowe



L O D Ó W K I
Z A M R A Ż A R K I

tel. 061/8233 003 0512309309
N A P R A W A  U K L IE N T A  

S z y b k o  i t a n i o !
jg3073) L u b o ń , u l. K o ś c iu s z k i

ZAKŁAD BUDOW LANO-REMONTOW Y
" D A C H  -  S E R W IS "

T o m a s z  J u r g a  
Z a k ł a d  d y p l o m o w a n y

CZŁONEK KOMISJI TECHNICZNEJ 
POLSKIEGO STOWARZYSZENIA DEKARZY

oferu jem y:
- p race  b la cha rsko -deka rsk ie
- p race  ciesie lskie
- oceny techn iczne  w yko n a s tw a  pokryć 

dachow ych  przu za ku p ie  n ie ruchom ości

Luboń, ul. N ow a  lc  
kom . 0604-214 390 

tel. 0-618 934 466
w w w .d a ch -se rw is .n e t 

e -m a il: b iu ro@ dach-se rw is .ne t

Z A T R U D N I Ę  B L A C H A R Z Y  D E K A R Z Y !

K A R C H E R
czyszczenie dywanów, 

wykładzin, tapicerek 

meblowych i samochodowych

503 58 03 54
« dojazd gratis

-  Konkurencyjne ceny

TRANSPORT WYWROTKĄ 
do 2 ton

> żw ir
> piasek
> gruz
> węgie l
> beton tow arow y itp. 

t e l .  6 0 1  8 5  8 2  8 4
(r1135;

zakład
E le k tro i n s ta la cy j ny
świadczy u s łu g i w z a k re s ie :
-  in s t a la c j i  e le k try c z n y c h , 

alarmowych i  antenowych
- wykonuje pomiary e le k try c z n e  
t e l .  0661-707-998

samoobrona
A D O  (F1124)

S O LA R F IT , u l. 11 L is topada  101 
F R A K T A L E , u l. W schodn ia  22 

Tel. 511387278/501609980
5LW w.strefaaikido.eu

S trą c zk o w s c y Z a k ła d  K o m p u te ro w y  B+J

CENTRUM OGRODNICZE
L u b o ń  u l. W o js k a  P o ls k ie g o  7 , T e l. 0 6 1  8 1 3  0 0  9 4

N a p r a w a  s p r z ę t u  o g r o d n ic z e g o  
k o s i a r k i ,  p i l a r k i ,  k o s y

(R 6161)

mgr. inż. Janusz Król 
tel. 602 267 851,061 810 34 13 

bplusj@ elzab.com.pl
oferuje: „

- nowe certyfikaty dla Płatnika £
- programy kadrowe i księgowe “  

- kompleksową usługę informatyczną
- kasy fiskalne i komputery 

B e z p ła tn y  d o ja z d  d o  k l ie n ta

- w yp ła ta  zas iłk u  ZUS

- k o m p lek so w a  o b s łu g a

- p o m o c  p raw n a  d la  o s ó b  p o sz k o d o w a n y ch  
w w y p ad k ach

- c e re m o n ie  p o g rz eb o w e  n a  w szy s tk ich  
c m e n ta rz ac h

COMPENSA

H E S T IA

2 4 3 #
U B E Z P IE C Z E N IA

TOWARZYSTWO UBEŻPłeeZfiŃ SA
H D IS A M O P O M O C

ul- O krzei 1 
92-030 Luboń

kom. 606 39 46 75 
te l/fax. 061 813 12 62

SZKOŁEHIA

u l. 28  CZERW CA 1956  r. n r  3 2 3 , POZNAŃ 

pn, p t: 10 - 15 ; w t, śr, czw : 1 3 -1 8  
(w e jś c ie  od u l. C ze ch o s ło w a ck ie j, za fo to g ra fe m )

K a t .  „ A ”  i „ B ”  1 w p ła t a  t y l k o  3 0 0  P L N  
K a t .  „ A ”  7 0 0  P L N  (R 6164)

9 o W e R E N A U L T  C L IO  i Y A M A H A  Y B R  2 5 0  w  w e r s j i  e g z a m in a c y jn e j  

b a d a n ia  le k a r s k ie  n a  m ie i.s r n  iWWWWWWWWHW.1.1 IŁ U , K il',fc
• L

an ia  le k a r s k ie  n a  m ie js c u  
j y ^ y s t n e  w a r u n k i  c e n o w e ,  r a t y

IN FO R M A CJE I ZAPISY: 606 354 779 
w w w .o s k k a r i.p l

OFERUJEMY PEŁEN 
PAKIET UBEZPIECZEŃ 

POJAZDÓW MECHANICZNYCH, 
MIESZKAŃ, BUDYNKÓW, 

KOMPLEKSOWE UBEZPIECZENIE FIRM 
KONSULTACJE I DORADZTWO

NAJTANIEJ OC
czynne:

pn-pt 10-18, sob 10-14
(W6007)

Luboń, ul. 11. L istopada 104 
tel. 899-21-64, kom. 601-318-367

POCAŁUNEK
KSIĘŻYCA

S TUDIO  Z D R O W IA  I  U RO DY

Katarzyny Danielak

Z a p r a s z a  n a :
PEDICURE LECZNICZY

Pedicure wykonywany aparatem firmy GERLACH
* Leczenie pękających pięt i palców.
* Leczenie wrastających paznokci.

* Usuwanie modzeli, nagniotków i odcisków.
* Pielęgnacja preparatami firmy Gehwol 

oraz:
* Zabiegi poprawiające kondycję skóry twarzy, szyi i dekoltu

* Pielęgnację i upiększanie okolic oczu
* Zmysłowy świat rytuałów ciała SPA

* Szybką i wygodną depilację 
‘  Pielęgnację i upiększanie dłoni

* Zabiegi pielęgnacyjne dla mężczyzn 
‘ Program pielęgnacyjny dla nastolatek

* Zabiegi „nie tylko dla bogaczy”

Podaruj ju ż dziś odrobinę luksusu, 
a będą to niezapomniane chwile. 
Serdecznie Państwa zapraszam

(R 1 1 6 3 )

Katarzyna Danielak
Studio Zdrowia i Urody „Pocałunek Księżyca” 

Luboń, ul. Puszkina, tel. (o) 793 708 485

http://www.dach-serwis.net
mailto:biuro@dach-serwis.net
mailto:bplusj@elzab.com.pl
http://www.oskkari.pl


( BIURO RACHUNKOWE^
„CASH”

62-031 Luboń, ul. Kościuszki 8 
tel. 899-51-21, kom. 0502-594940 

e-m ail: cash@ sote.p l
czynne od 10.00 do 16.00

Biuro istnieje od 1995 roku.
Posiada ŚWIADECTWO KWALIFIKACYJNE 
w ydane przez M inistra F inansów nr 8314/98

L O D Ó W K I
Z A M R A Ż A R K I
tel. 061/810 75 30 0501 482221

N A P R A W A  U  K L IE N T A  
S o l i d n i e  i t a n i o !

(R 6072) L u b o ń ,  u l.  Ż a b ik o w s k a

Pełna profesjonalna obsługa firm  w zakresie:
- książka przychodów  i rozchodów
- księgi handlowe
- ryczałt
- ew idencja płac
- kadry
- ZUS w ysyłany e lektronicznie

Uwaga: 
Pomoc 

w zakładaniu 
firm

(R6009)

S K L E P  R O W E R O W Y  * * *  S E R W I S
R ow ery : UNIBIKE

Rowery Kelly's - 20% upustu
C z ę ś c i:  S h im a n o , S R A M , R S T , S U N T O U R  

S tr o je  r o w e r o w e  
S e rw is  n a rc ia rs k i

Luboń, ul. Strumykowa 16 Czynne: 10-18
tel.813-18-18 Sobota 10-14

S C H O D Ź  B U D
PR O D U KC JA * * *  M O N TA Ż

.SCHODY
GJO

LUBOŃ, ul. Dworcowa 33 
tel. (061) 810 60 58, kom. 0501 307 180 

www.schodbud.com

E L E K T R O M E C H A N IK A  
S A  M O  C H O  D O W A
Naprawa: wystawiamy
-R ozruszn ik i FAKTURY VAT
-  A l t e r n a t o r y

-  I n s t a l a c j e  e l e k t r .  Montaż:
K lim atyzacje  - Radia
-n a p e łn ia n ie  - Alarmy 
- Blokady Niedźwiedź Lock

M ichał Roszak <r305e)
62 -030  Luboń te l . 8 1 3 -1 5 -1 8  
ul. D ożynkow a 7A  k o m .  0 6 0 2 - 5 5 5 - 3 4 6

B iuro  R a c h u n k o w e  
IN  PLUS

L ic e n c ja  M in . F in a n s ó w  n r  1 5 9 8 9 /2 0 0 6  
L u b o ń , u l.  W s c h o d n ia  2 9 a /3 5

te l. 0503 138 846  g
L u b o ń , G ra n ic z n a  63C

■ p ro w a d ze n ie  ks iąg  ra ch u n k o w y c h  s

i p o d a tk o w y c h
■  spo rzą d za n ie  d e k la ra c ji p o d a tk o w y c h
■ p ro w a d ze n ie  k a d r i p la c
■ sp o rzą d za n ie  i e le k tro n ic z n e  w y s y ła n ie  

d e k la ra c ji ZUS
■  o bs łu g a  ta k ż e  w  ję z y k u  a ng ie lsk im
■  m o ż liw o ść  o d b io ru  d o k u m e n tó w  u k lie n ta

(RMM) G A B I N E T

S T O M A T O L O G I C Z N Y
dr n. med. Bożena Kamprowska

ul. D ługa 66 c
(przen iesiony 

z ul. W ojska Polskiego 67)
w to re k , c z w a rte k  17°°-1900

tel. 515 271 921

•PŁYTKI CERAMICZNE  
•PANELE PODŁOGOWE
•  A R M A T U R A  S A N IT A R N A  

K A B IN Y  N A T R Y S K O W E , BATERIE
•  M EBLE K U C H E N N E
•  Z A B U D O W Y  W N Ę K
•  U S Ł U G I-W Y K O N A W S T W O

Z A P R A S Z A M Y :

R A TY !!! R A B A T Y  Pn-Pt 9.00-17.00 
_  ■ sob 9.00-14.00

SKLEP f ieszm ar luboń m

a c i - p r o j e k t  ul. Fabiyeina 21
t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 5 ,  t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 7

ślusarstwo
SPAWALNICTWO

(R6119)

u s łu g i to ka rsk ie  
b a lu s tra d y  w e w n ę trz n e  

i z e w n ę trz n e  
o g ro d ze n ia , b ra m y  

k ra ty
k o n s tru kc je  s ta low e  
m o n ta ż  a u to m a tyk i 

b ra m o w e j

C
6 O O  3 9 9  5 2 0  
6 0 6  4 8 9  5 0 2  
0 - 6 1 8  1 0 3  7 7 7  (R 6076)

Luboń, ul. Żab ikow ska 21

P r y w a t n y  G a b i n e t  P s y c h i a t r y c z n y
L e k a r z  s p e c ja l is t a  p s y c h ia t r a  K a ta r z y n a  Z ię b a - M a z u r e k

L e c z e n ie  d e p r e s j i ,  n e r w i c ,  l ę k ó w ,  p s y c h o z  
D o ś w i a d c z e n i e  p r a c y  n a  s t a n o w is k u  k o n s u l t a n t a  w  L o n d y n ie .

P r z y j m u j ę  r ó w n i e ż  p a c j e n t ó w  a n g l o ję z y c z n y c h
. . . .  . . Gabinety GALENA Poznań, ul. Krakowska 32
W iz y ty  d o m o w e . Rejestracja tel. 061 850 12 21, od poniedziałku do piątku
te l.  0 5 0 1  3 0 4  2 2 8  Przyjęcia: w torek od 16.00

T Y N K I  G I P S O W E  

M A S Z Y N O W E

|  etanio

•solidnie

te l .  5 0 9  393  758
ty n k ig ip s o w e m a s z y n o w e @ w p .p l

w w w .ty n k ig ip s o w e . in fo .p l

(R1121) U S Ł U G I  S P R Z Ę T O W O
T R A N S P O R T O W E

■ w y k o p y  b u d o w la n e
• p r a c e  p o r z ą d k o w e  

-z" k a r c z o w a n ie ,  r o z b ió r k i  
'S w y r ó w n a n ie  t e r e n u

w y w ó z  g r u z u , z ie m i,  o d p a d ó w
. d o w ó z  ż w ir u ,  p ia s k u , z ie m i o g r o d o w e j
• w y k . p r z y łą c z y  w o d - k a n

C E N Y  konkurencyjne K o m . 0 - 6 0 8 - 8 9 9 - 9 5 1  
0 - 6 0 2 - 3 2 8 - 1 9 3

CD

mailto:cash@sote.pl
http://www.schodbud.com
mailto:tynkigipsowemaszynowe@wp.pl
http://www.tynkigipsowe.info.pl


k l i n i k a  s t o m a t o l o g i i  i m e d y c y n y  e s t e t y c z n e j

6 2 - 0 3 1  L u b o ń ,  u l .  F a b r y c z n a  
t e h + 4 8 6 1 8 1 3  9 0  7 3 ,  m o b i l e :  
f a x : + 4 8  6 1 8 1 0  2 5  8 0  
b .  c e r k a s k i @ e n d o e s t e t i c a .  p l  
w w w .  e n d o e s t e t i c a .  p l

5 9 ( W e j ś c i e o d  u l .  Z a k ą t e k )  
+ 4 8 6 9 2  4 6 5  5 1 3 , s . o ° o N ;  -  - T .

^ O . O o

■jfos^atoP. e & ć a .

trw a ła  dep ilac ja  
fo toodm iadzan ie  
leczenie przebarw ień  
leczenie trądz iku  
zam ykan ie  poszerzonych naczyń

lek. med. Katarzyna Cerkaska.'ttedycynf esfetMzne;
.tpegofóo anestezjologii i mfensywne; terapii

przeciw dzia łan ie  e fektom  starzenia 
likw idac ja  zmarszczek i b ruzd

(bo tox , kwas h ia lu ronow y, m ezoterapia ) 
m ode low an ie  ust i tw arzy  
leczenie p rzebarw ień 
leczenie trądz iku  
m ikroderm abrazja  
leczenie nadpo tliw ośc i 

Paulina Szafrańska
masaże E nderm ology, M ediCell 
fo to o d m ia d zan ie  - LHE Radiancy 
m ikroderm abraz ja , p illin g i

MediCell
u ltradźw iękow a  likw idac ja  loka lnych otłuszczeń

Endermologia LPG
leczenie ce llu litu  
m ode low an ie  sy lw etk i 
popraw a stanu skóry po ciąży 
przyspieszenie lip o lizy

Lipoliza injekcyjna 
Mezoterapia
LHE Radiancy

zabiegi laserowe

dr n. med. Bartosz Cerkaski
spegofrstc zachowavra^ i endodoacji

specjalstyczna endodoncja  m ikroskopow a 
im p la n to lo g ia  stom ato log iczna  
ch iru rg ia  pe riodon to log iczna  
stom a to log ia  estetyczna

lek. storn. Dorota Stankowska
pro te tyka  estetyczna 
m ode low an ie  uśm iechu 
c h iru rg ia  perio d on to lo g iczn a

lek. storn. Joanna Łojewska
o rto d on c ja  - aparaty stałe i ruchom e

hig. storn. Izabela Kacprzak
h ig iena  i p ro filak tyka  stom ato log iczna

IM P L A N T Y
DENTYSTYCZNE

in te rak tyw na  naw igacja 
kom puterow a 3D

precyzja,
skuteczność,
bezpieczeństw o

n

Zny m i

□ n X W 3 / '

Endodoncja - leczenie pod mikroskopem^ f?  ■

Skuteczność leczenia endodontycznego prowadzonego przez specjalistyczny zespółdysponujący 
dużym doświadczeniem i odpow iednim  wyposażeniem k lin ik i określa się na ponad 90%.

Precyzja i skuteczność
Leczenie endodontyczne 
prowadzone jest w  bardzo 
niewielkim  polu zabiegowym  
nie przekraczającym 0,5 c iii2, 
a opracowywane 
powierzchnie mają rozmiar 
dziesiątych części milimetra.

W  ostatnich latach obserw ujem y w  naszym  kraju 
ogrom ny postęp  technik endodontycznych 
pociągający za sobą tw orzenie stanow isk  
dedykow anych  leczeniu kanałow em u, czy w ręcz 
gabinetów  specjalizujących się w  tej dziedzinie. 
W ykonyw anie precyzyjnych czynności na bardzo  
ograniczonej pow ierzchni jest m ożliw e jedynie z 
w ykorzystan iem  m ikroskopu  zabiegow ego, 
który jest podstaw ow ym  w yposażeniem  
specjalistycznego gabinetu  endodontycznego.

SPRZĘT i MATERIAŁY
Z astosow anie now oczesnego specjalistycznego 

instrum en tarium  tj. m ikrosilników  endodontycznych, 
un itów  u ltradźw iękow ych  czy system ów  do  obturacji 
kanałów  z w ykorzystaniem  term oplastycznej gutaperki 
skutkuje zarów no m ożliw ością doskonałego oczyszczenia 
kanałów  korzeniow ych z  infekcji, jak rów nież do

trójw ym iarow ego, szczelnego w ypełn ien ia  
w szystkich przestrzen i anatom icznych w nętrza 
zęba - n iezbędnego do  zabezpieczenia p rzed  

ponow ną infekcją.

INWESTYCJA

D latego choć leczenie kanałow e m etodam i 
tradycyjnym i w ciąż jest dostępne i pow szechnie 
prak tykow ane, jednak  w  w ielu sytuacjach nie zapew nia 
w ystarczającego stopnia precyzji i dużo  częściej p row adzi 
do  pow ikłań , czy n iepow odzeń . W arto pam iętać także, że 
ponow ne leczenie jest d u żo  trudniejsze i obarczone 
w iększym  ryzykiem  n iepow odzenia , stąd  specjalistyczne 
leczenie należy trak tow ać jako inw estycję w  siebie i 
przezorność.

polecam ...
dr n . med. Bartosz Cerkaski

specjalista stomatologii zachowawczej i ciidodoncji



P O L I K L I N I K A P R Y W A T N A
L u m e d ic a  t o  n o w o c z e s n a ,  s p e łn ia ją c a  e u r o p e js k ie  s t a n d a r d y  p r y w a t n a  p r z y c h o d n ia  
le k a rs k a .  W y p o s a ż o n a  w  n o w o c z e s n y  a p a r a tu r ę  m e d y c z n y  o fe r u je  P a ń s tw u  s z e r o k ie  
s p e k t r u m  u s łu g  m e d y c z n y c h  n a  n a jw y ż s z y m  p o z io m ie .  G w a r a n t u jy  t o  n a s i le k a r z e  
k t ó r z y  s y  d o ś w ia d c z o n y m i  s p e c ja l i s t a m i  z  p o z n a ń s k i c h  k l i n i k  i s z p i t a l i .  

Z a p r a s z a m y  d o  k o r z y s ta n ia  z  4  d z ia łó w  n a s z e j k l i n i k i :

Pediatra,
kardiolog,
ginekolog,
proktolog,
onkolog,

dostępni bez czekania i kolejek
chirurg naczyniowy, 
neurolog, 
dermatolog, 
ortopeda,

diabetolog,
internista,
endokrynolog,
psychiatra,

urolog,
laryngolog,
pulmonolog,
psycholog,

pracow nia USG- echo serca, badania doplerowskie, u sgs ta w ó w  itp , zabiegi z zakresu m ałej ch iru rg ii, rektoskop ia  
szczegółowy plan przyjęć lekarzy na s tron ie  w w w .lum ed ica .p l

S T O M A T O L O G IA
pełen zakres usług

Implanty, wybielanie, zabiegi chirurgiczne. Rabaty do 30%

pełna gama masaży
W tym masaż gorącymi kamieniami, rehabilitacja pourazowa i pooperacyjna.
Atrakcyjne zniżki i karnety.

+
 M E D Y C Y N A

E S T E T Y C Z N A
Botox, restylan, likwidacja zmarszczek, leczenie nadpotliwości, peelingi lekarskie, 
odmładzanie skóry, usuwanie zmian naczyniowych, pajączków, skleroterapia

l .s
L u b o ń  u l. Z ab ikow ska  63

N A P R ZE C IW K O  C E N T R U M  H A N D L O W E G O

3  O O  0 4
Zapraszam y w  dn i pow szedn ie  od 12 do 20 

Rejestracja ró w n ie ż  p rzez  in te rn e t w w w .lu m e d ica .p l

http://www.lumedica.pl
http://www.lumedica.pl


(F6167)

L O D Ó W K I  
Z A M R A Ż A R K I

0 6 1 - 8 7 5 5 - 5 5 5  0 6 0 1 - 5 8 6 - 3 1 2
N A J T A N I E J  U  K L I E N T A  

E X P R E S O W O
_  L U B O Ń  -  W S C H O D N I A
(F6168)

NAPRAWA
LODÓWEK ■ ZAMRAŻAREK

LAD CHŁODNICZYCH 
EXPRESOW E NAPRAW Y U KLIENTA 

NAJTANIEJ, G W ARANCJA 

0-61 893 50 22 501 005 006

Ręczna Myjnia 
Samochodowa

Luboń, ul. Traugutta 3 
w okresie zimowym ogrzewana 

(f316i, tel. 513 320 663
kom. 501 437 397

REMONTY I ADAPTACJE
BUDOWNICTWO INDYWIDUALNE

MALOWANIE, SZPACHLOWANIE, PANELE,
PRACE MURARSKIE, ELEKTRYCZNE

I INSTALACYJNE, UKŁADANIE GLAZURY
5 0 4  6 2 4  2 9 8(f3178)____________________ ,

(F6182)

NAPRAWA
TELEWIZORY

magnetowidy, piloty, 
tunery satelitarne, magnetofony, 

radia samochodowe
tel. 0-61 810 25 43 

Luboń, ul. Pułaskiego 14
kom. 0513 410 762

(F6193)

► e lektro in sta lac je  
kom pleksow e

*■ nowe i rem onty

► rozdzie ln ie  
e lektryczne

k tab lice  e lektryczne

► pom iary

Z A K Ł A D  
E L E K T R O I N S T A L A C Y J N Y

[ Ź E L W O ^

E D W A R D  K A C Z M A R E K
L u b o ń , u l. O g ro d o w a  1 

te l .  0 6 1  8 1 0  5 4  1 0 , 
k o m . 6 0 3  1 7 5  4 9 9

W y s ta w ia m y  F a k tu ry  V A T

---------------------------------------------------------------------------------------V

BIURO RACHUNKOWE
E W A  S Z U M I Ł O W S K A

LICENCJA M IN IS T R A  FINANSÓW
POLISA UBEZPIECZENIOW A OC

6 2 -0 3 0  Luboń , u l. S za firow a  21 
te l. 6 0 2  S28 723  ( ró w n ie ż  w  g o d z in a ch  p o p o łu d n io w y c h ) 

e -m a il: ew a@ szum ilow ska.p l

‘prowadzenie ksiąg podatkowych
‘prowadzenie kadr i płac
• sporządzanie i elektroniczne wysyłanie deklaracji ZUS 
‘ sporządzanie wniosków VZM-1 dotyczących 
zwrotu części VAT-u za materiały budowlane 

‘ Możliwość odbioru dokumentów u klienta
(F3188)

POMIARY e l e k t r y c z n e

ELPAW
T E L . OtOS 1 1 7  Ć 5 4  

IN S T A L A C JE  

E L E K T R Y C Z N E
______________________________________________(F3187)

B iu ro  W y c e n y  i O b s łu g i R ynku  N ie ru ch o m o śc i „R O B R A ”
w w w .ro b ra .p l ro b ra @ w p .p l (F3201)

W Y C E N A  W A R T O Ś C I N IE R U C H O M O Ś C I 
R z e c z o z n a w c a  M a ją tk o w y  R o b e r t  R a jc z y k  

te l .  6 6 1  4 4 4  2 2 2
• mieszkania, domy, działki • dla zabezpieczenia kredytu
• lokale biurowe i handlowe • dla negocjacji kupna/sprzedaży
• nieruchomości komercyjne • dla celów inwestycyjnych
Teren Lubonia, Poznania i wszystkich gmin powiatu poznańskiego

Krótkie terminy, rzetelne opracowania, dojazd do klienta 
S p r a w d ź  w a r t o ś ć  s w o je j  n ie r u c h o m o ś c i !

NAPRAWA 1
OKIEI

REGULACJA
JPCV

M O h
N A W I E W

6 6 4  7) 
w w w . s e rw is

J T A Ż
U N I K Ó W

F9 961 (F3203;
□ k ie n .c b a .p l

B IU R O  R A C H U N K O W E
Małgorzata Głogowska

- p row adzen ie  ks iąg  hand low ych  

■ p row adzen ie  księgi 

p rzychodó w  i ro zchodów

■ p e łn a  ob s łu ga  kad row o-p łacow a  

- m o ż liw y  o d b ió r  d o ku m e n tó w  u k lie n ta  

■ po m oc  w za k ła d a n iu  f irm y  

tel. 728 983 120 e-mail: glog22@wp.pl 
Wiórek, ul. Bankowa 22 ,F, , „ 4

ui K im a  
c h w il....PIEC ZĄ TK I

w izytówki*  upominki grawerowahe la s e r e m *  ort, biurowe
J A G I .P L  - 62-030 L u b o ń , u l. S ik o rs k ie g o  48 - te l. 061 810 46 20 ( p r z y  W B K  )

mailto:ewa@szumilowska.pl
ww.robra.pl
%e2%96%a1kien.cba.pl
mailto:glog22@wp.pl
JAGI.PL


L u b o ń ,  u l .  K o ś c iu s z k i  15  
t e l .  (0 5 1 )  8 1 3 9  2 8 5

P e ł n a  o p i e k a  s t o m a t o l o g i c z n a  
w  r a m a c h  k o n t r a k t u  z  K h y /

B A R D Z O  KRÓTKIE T E R M IN Y  W Y K O N A N IA  PROTEZ

FR Y 2JE R S T W 0 
D A M S KO  M ĘSKIE
z tradycjami, modne 
strzyżenia zarówno 
damskie jak i męskie
- koloryzacja włosów
- ballayage
- trwały stylling
- fryzury wieczorowe

i ślubne
- specjalność - koki

KO SM ETY KA DŁONI
M ANICURE 
TIPSY - ŻELOW E

- ŻEL KOLOR 
-A K R Y L
- FIBERGLASS 

ZABIEGI PARAFINOWE
NA DŁONIE

MALOW ANIE ARTYSTYCZNE 
PAZNOKCI - DUŻY W YBÓR 
W ZORÓW

(F1150)

f*  » r e z o z s -  s s  • $ $ '  f o r *  - m  to a -

Baza K o m o rn ik i: 
u l. P rzem ysłow a 28 

62-052 K o m o rn ik i 
te l. \ fa x  061 848 96 84, 061 667 52 32 

ażej & Roman te ł. k o m . 501 254 322, 501 755 659 
u w w .u s lu g id zw ig ie m .p l 

e -m a il: b laze j.rom an@ poczta .tp .p l
(F6172

B ŁA ŻE J &  RO M AN 
USŁUG I DŹW IGIEM

1  
M  
A  
K
I
J  
A  
Ż
E  (F6173)
LUBOŃ, UL. S IKO R SKIEG O

p on -p t: 9.00-19.00 
sob : 8.00-14.00 VV P O L S C E  

PAWILON 1 TEL. 0-61-8130-634 Komorniki

Poznan

(F6125)

Luboń, ul. Kościuszki 53
8  509-481-758

■Oprawy od 12 zł

- Soczewki kontaktowe

- Okulary do komputera

Komputerowa obróbka szkieł

P n  -  P t  9 - 1 7  
S o b o t a  9 - 1 4

Ośrodek Szkolenia Kierowców  
^ KAT. B

Poniedziałek godz. 16.01 
Szkoła Podstawowa nr 3 w  Luboniu

W torek godz. 17.30  
Gimnazjum w  Komornikach

-  a t r a k c y jn a  c e n a  k u r s u  o r a z  
g o d z in  d o d a t k o w y c h  i u z u p e łn ia ją c y c h

- m a te r ia ły  s z k o le n io w e  w  c e n ie  k u r s u
- 3  R e n a u l t  C l io

( s a m o c h o d y  n o w e  z  k l im a ty z a c ją )  <o
-  w z o r c o w y  p la c  m a n e w r o w y
-  k o r z y s tn y  s y s te m  r a ta ln y  $

Realizujem y re c e p ty z N F Z
t e l .  5 0 0  1 0 5  1 7 1 , 5 0 1  8 9 4  5 0 7  

w w w .n a u k a ja z d y -k a ja .p l

SKUPUJĘ
KSIĄŻKI

oraz
•  s ta re  g a ze ty

n p . „ Ś w ia t  M ło d y c h "

•  z d ję c ia , p o c z tó w k i,  
s ta re  m apy

•  m o n e ty  (p r l i inne)
•  o d z n a k i, m eda le  itd .
•  fw łe iJ in n y c h r z e c  . 

k tó re  T ob ie  w y d a ją  s ię  
n ie p o trz e b n e

•  i z k tó ry m i n ie  m asz  
c o  z ro b ić

D O J A Z D  D O  K L IE N T A  
P Ł A C ę  G O T Ó W K Ą

O 7 8 4  0 4 3  8 3 4
nn

(F3129)

PRYWATNA PRZYCHODNIA 
STOMATOLOGICZNO - PROTETYCZNA
LUBOŃ, UL. KOŚCIUSZKI 53. TEL. 0-618-103-031

ZAPRASZAMY PONIEDZIAŁEK-PIĄTEK 10.00 - 20.00
CODZIENNIE SOBOTY 9 .0 0 -1 3 .0 0

STOMATOLOGIA
•  L eczen ie  

(doroś li i d z iec i) 
zac h o d n ie  
m a te r ia ły
i zn ie c zu le n ia

•  C h iru rg ia  
s to m a to lo g ic zn a

PROTETYKA
P ro te zy  s z k ie le to w e  
a k ry la n o w e  
K o ro n y , m o sty  
p o rc e la n o w e , 
m e ta lo w e , a k ry la n o w e  
W k ła d y  d o k o rz e n io w e  
N a p ra w a  p ro te z

ORTODONCJA
» A p a ra ty  

k o re k c y jn e
» D ia g n o zy  

o rto d o n ty c zn e

(,ó052>

•  U D Z IE L A M Y  ROCZNEJ G W A R A N C JI N A  NA SZE USŁUG I
•  PO R A D Y I K O N SU LTA C JE BEZPŁATNE

uww.uslugidzwigiem.pl
mailto:blazej.roman@poczta.tp.pl
http://www.naukajazdy-kaja.pl


LI
SPECJ ALISTYCZN APRZYCHODNIA LU BO Ń U l. PO N IATO W SKIEG O  20

S T O M A T O L O G IC Z N A  rejestracja 0 6 i  8 1 3 0  9 0 1

N Z O Z  P E R F E K T -D E N T

Z a p ra s z a m y  c o d z ie n n ie  -  k r ó tk ie  t e r m in y !  
P o n ie d z ia łe k  -  p ią t e k  8°° - 20°°  
f ia g łe  p r z y p a d k i  p r z y jm u je m y  

s o b o tę  w  g o d z . 8 ° ° -  14°°
P R Z Y J M U J E M Y  W  R A M A C H  

K O N T R A K T U  Z N F Z

NAGŁE PRZYPADKI - KONSULTACJE 0 6 0 5  0 7 9  646  
Zapraszają lekarze s tom ato lodzy, specjaliści z dużym  

dośw iadczeniem  k lin icznym :

specjalista storn, zachowawczej - ELŻBIETA BARTOSZ - SONDOWSKA 

specjalista 11° p ro te ty k i - RYSZARD HELPA 

oraz pozostali lekarze s tom ato lodzy:

•  U. LEWICKA-RAJEWICZ
•  K.KORDUS
•  G.JENEK

PEŁEN ZAKRES USŁUG
* stomatologia estetyczna * profilaktyka próchnicy
* nowoczesna endodoncja * bezpieczne wybielanie zębów
* protetyka: nowoczesne materiały i metody leczenia 
CHIRURGIA STOMATOLOGICZNA - współpraca z chirurgiem szczękowo- 
twarzowym oraz ORTODONTĄ

 (F3142)

DG A R N I T U R Y
Z . P . O .  „ E M ”  P R O D U C E N T  

K L A S Y C Z N E  - Ś L U B N E  - M Ł O D Z IE Ż O W E  

D o p a s o w a n ie  g a r n i tu r u  do  s y lw e tk i G R A T IS
S k l e p  f i r m o w y  9  — 1 8 , s o b .  9 - 1 5  

Ł ę c z y c a ,  u l .  K r z y w a  5 , t e l .  0 - 6 1  8 1 0  6 6  15 

(P6183, w w w . g a r n i t u r y - e m . p l

O ś r o d e k  S z k o le n ia  K ie r o w c ó w

Z A P R A S Z A  N A  K U R S Y  P R A W A  J A Z D Y  
K A T E G O R I E  B  

S z k o ł a  P o d s t a w o w a  n r  1 ,

* dogodne raty
* Renault Clio III 

lekcje doszkalające

L u b o ń ,  u l .  P o n i a t o w s k i e g o  1 6  
S z k o ł a  P o d s t a w o w a  n r  2  

P u s z c z y k o w o ,  u l .  K a s p r o w i c z a  1 
w w w . o s k k o m b i . p l

C 5 0 1 - 0 1  5 - 9 8 3 (F3164)

P R O M O C J E  P R Z E Z  IN T E R N E T  w w w . o s k k o m b i . p l

*

_ _  (F1112)

M asaże :
k in e z y te ra p ia
f iz y k o te ra p ia

a n ty c e lu lit  m e to d ą  

p o d c iś n ie n io w ą  
u s u w a n ie  tk a n k i 

tłu s z c z o w e j 
u lt ra d ź w ię k a m i 

ro z ja ś n ia n ie  b l iz n  

i  ro z s tę p ó w
i  w ie le  in n y c h ......

ś w ia t ło le c z n ic tw o  

i  g im n a s ty k a  
k o re k c y jn a

o d n o w a  b io lo g ic z n a  
a lg i, p e e lin g  itp . 
k o lla g e n  100% 

d o  tw a rz y
m o d e lo w a n ie  s y lw e tk i

f i

ou

a
u
f i

OJ
f i

a
o

o
N

73

PQ

Techn ik  us ług  kosm etycznych 
w izażysta  - s ty lis ta  poleca

K O S M E T Y C Z N E
P IE R C IN G  - bezbolesne p rz e k łu w a n ie  ciała:

pępek, nos, ję zyk , uszy , itp .
żele ju ż  o d  49 z ł 
t ip s y  że low e
m ik ro d e rm a b ra z ja  d ia m e n to w a  
p i l in g  k a w ita c y jn y  
b io - lif t in g  c ia ła  i  tw a rz y  
i  w ie le  in n y c h  zab iegó w

u l .  W o j s k a  P o l s k i e g o  3 1  

te l. 0-61 670 91 76 R e j. 0-501 495 443 
O tw a rte  o d  p n  -  p t  10 -  22 w w w .m e d s tu d io .c o m .p l

61

http://www.garnitury-em.pl
http://www.oskkombi.pl
http://www.oskkombi.pl
http://www.medstudio.com.pl


k o n s u l t i n g
K R Z Y Ż O S T A N i A K

Paweł Radosław 
K rzyżostan iak 

L icencja  M in istra  F inansów  
tel. 0-61 8787 298 (od 8 do 16) 

0-606 254 638 
w w w .krzvzostan iak.p l

B i u r o  R a c h u n k o w e
•  pełna księgowość
•  książka przychodów 

i rozchodów
•  ryczałt
•  karta podatkowa
•  VAT
•  deklaracje
•  pity roczne
•  doradztwo
•  odbiór dokumentów
•  kadry
•  płace
•  ZUS elektronicznie
•  obsługa w  języku angielskim
•  pomoc w  zakładaniu firm 
•z w ro t VAT-u od materiałów

budowlanych
•  wnioski kredytowe
•  biznes plany
•  analizy ekonomiczne
•  kontrola ksiąg
•  abolicja podatkowa -

- dochody zagraniczne
(H 6099)

(F3061)

ATgabinet
W E T E R Y N A R Y J N Y

d r  Paweł A n to s ik  
sp e c ja lis ta  c h iru rg

L u b o ń , u l.  S io s try  F a u s ty n y  1
czynne  p n .-p t.

16 .30 -20 .00
sobo ty  - w iz y ty  um ów ione

ry m O -6 1 8 -9 9 -1 0 -2 7  
0 -6 0 1 -4 0 5 -2 5 4

profilaktyka i leczenie zwierząt 

domowych i egzotycznych

zabiegi stomatologiczne, w tym: 

ultradźwiękowe usuwanie 

kamienia nazębnego

zabiegi chirurgiczne 

pełne badanie krw i 

szczepienia profilaktyczne 

badanie USG, RTG, EKG 

biopsja cienkoigłowa 

badanie cytologiczne 

pochwy suk

(określanie dni płodnych)

OQ

SALON OPTYCZNO-OKULISTYCZNY ERENSKA
PAJO C E N TR U M  - u l. Żabikowska 6 6 ,  P iętro  - BOX 17, te l .  0 6 1 -8 9 9 - 4 1 - 3 2  

otw arte: poniedziałek-sobota 1 0 .0 0 - 2 1 .0 0 ,  n iedziela 1 0 .0 0 - 1 9 .0 0

ATRAKCYJNE I I I
K O M P L E K S O W E  B A D A N IE  O K U L IS T Y C Z N E  CENY I i !

- komputerowe badanie wzroku 
- badanie dna oka

- m ierzenie c iśn ien ia  wewnątrzgałkowego 
- aplikacja soczewek kontaktowych

Inform acja ■  ■  ■  
te le fon iczna |  |  |
899-41-32 •  •  •

1 0 %  Z N IŻ K I
OLA EM ER YTÓ W  I R E N C IS TÓ W

U S Ł U G I O P TYC ZN E
- soczewki okularowe, sferyczne, cylindryczne, 

dwuogniskowe, progresywne (wieloogniskowe,

- drobne naprawy okularów 

- okulary do komputera 

- okulary przeciwsłoneczne - 25%

BADANIE WZROKU GRATIS!!!
przy zakup ie  k o m p le tn e j pary oku la rów  if6qq«i

• kompleksowa opieka 
stomatologiczna dzieci i dorosłych

• protezy, korony i mosty

L u b o ń  u l .  W s c h o d n i a  2 5 / 4 4  • wybielanie zębów lampą
(n ie z a le ż n y  lo k a l o b o k  A p te k i)  ,  realizujemy kontrakt z NFZ 

te l. 061 670 67 59

m u it id e n t
s to m a to lo g iaO

N O W O Ś Ć  !

Z  N A M I
Z A C H O W U J E S Z  U Ś M I E C H  

P R Z E Z  C A Ł Y  C Z A S

w y b ie la n ie
z d ję c ia  re n tg e n o w sk ie  

leczen ie  zachow aw cze
k o ro n y  i m o s ty  p o rce la n o w e  

p ra c a  z w łasnego  la b o ra to r iu m
p ro te z y  n a ty c h m ia s to w e  i b e z k la m ro w e

n T r n n r v r  godz. otwarcia 
P l h s R R O l  p n ,p t:8 -1 5
s t o r n a . t o lo o T  sl c z w : 13 .30  -2 0 .3 0

sobo ty  - po  w cześn ie jszym  uzg o d n ie n iu

Ś W I A D C Z Y M Y  U S Ł U G I
W  R A M A C H  U M O W Y  

z  N f fZ

Z R Ó B  T E R A Z  - Z A P Ł A Ć  P Ó Ź N IE J  

R A T Y  0 %
Nasz gab ine t o fe ru je  in d y w id u a ln y  system  ra t bez żadnyd1 

d o d a tko w ych  kosztów .
W ysta rczy  okazan ie  d o w o d u  osobistego.

t e l . :  O 6 1  8 3 2  4 7  7 0  
u l. Sobieskiego 55a, Luboń

„Centrum H andlow e VEN U S”
(F6163)

http://www.krzvzostaniak.pl


JA N  I W IE S Ł A W  B L A S Z K A  
C E N T R U M  S A M O C H O D Ó W  J A P O Ń S K IC H  

S P Ó Ł K A  J A W N A  
L U B O Ń  U L . A R M II P O Z N A Ń  3 7

♦
 te l. 061 8131640

lub 061 8131519  
fax. 061 8131504  

w w w .b la s z k a .p l

MITSUBISHI 
MOTORS

TOYOTA
- PRZEGLĄDY GWARANCYJNE I POGWARANCYJNE
* NAPRAWY MECHANICZNE

■ diagnostyka komputerowa
(TESTERY FABRYCZNE)

* KOMPUTEROWA GEOMETRIA KÓŁ

* NAPRAWY BLACHARSKO LAKIERNICZE -  WSZYSTKIE  

MARKI (KABINA LAKIERNICZA FIRMY LUTRO)
* (BEZGOTÓWKOWA LIKWIDACJA SZKÓD 

U WSZYSTKICH UBEZPIECZYCIELI)
* NA CZAS NAPRAWY SAMOCHÓD ZASTĘPCZY

* firma POSIADA AUTORYZACJĘ PZU
I COMMERCIAL UNION DIRECT o™

* UBEZPIECZENIA SAMOCHODÓW NA MIEJSCU W PZU

P R Y W A T N Y  G A B I N E T  L E K A R S K I
lek. MEd. JAN BANASIUK

dit Romana MAyA l a (piuy ZAkkdAch ChiMiczNyck), teL 0-618 900 485, ieL 0-61 8 994 861

- porady internistyczne - badania kierowców
- EKG  - możliwe przejęcie opieki

- badania profilaktyczne lekarskiej (profilaktycznej) nad 
(wstępne, okresowe, kontrolne) pracownikami zakładów pracy

(13067)

GABINET CZYNNY pN-pi: 8.00-12.00, dodAtkowo w PN, wi, czw: 16.00-18.00 

Posiadamy LABORATORIUM ANALITYCZNE czynne od 7.30-9.30

TŁUMIKI
K A T A L IZ A T O R Y

0 -6 7 8feZ/fax
1° 5  1 6 2

- s p o r to w e  t łu m ik i
- s p o r to w e  k o ń c ó w k i
- s t r u m ie n ic e
- t łu m ik i  d r g a ń
- w ie s z a k i  g u m o w e  
'  u s z c z e lk i

S P R Z E D A Ż  - M O N T A Ż  - N A P R A W A
W S Z Y S T K I E  M O D E L E

Ró w n ie ż  d o  s a m o c h o d ó w  c ię ż a r o w y c h

w w w .tlum iki-m otor.poznan.pl
Luboń, ul. Mokra 3 1,31

( d o j a z d  u l .  P a n k a  - p i e r w s z a  w  p r a w o  z a  s t a c j ą  O R L E N ,  k i e r u n e k  W i r y )

SZAFY WNĘKOWE
DRZWI PRZESUWNE

P r a c o w n ia  s t o la r s k a
P.P.H. W im ax  C W

9 C z e s ła w  W i ś c i c k i  gEESS
oC° W ir y ,  u l .  Ł ę c z y c k a  7 2

(F1113)

t e l .  ( 0 6 1 )  8 1 0 6  5 6 7  k o m  5 0 2  3 0 2  4 0 4

BIURO RACHUNKOWOŚCI „CALCULUS”
Ewa Ceglarek

Doradca podatkow y nr 0 0 9 8 4

Od 1991 roku  p ro w a d z im y  ko m p le kso w ą  obs ługę  f irm  w  za kre s ie : 
EJJDoradztwo p o d a tko w e
O K s ię g o w o ś ć  (p e łn a , KPiR, ry c z a łt, e w id e n c je  VAT, . . .)
EaKadry i p łace 
E3ZUS e le k tro n iczn ie

L u b o ń  u l. J. M a z u rk a  17
c z y n n e  o d  p n . do  p t. w  g o d z . o d  1 0 .0 0  d o  17 .00

U s łu g i  
In s ta la to r ,

(W o d -k a n , gaz, C .O .)

ful. S k o w ro n k o w a  41 
te l. 502  582  311

t e l .  0 6 1  8 1 0 2  4 5 8  

k o m .  6 0 1  7 6 9 8 7 0  

c a l c u l u s @ c a l c u l u s . c o m . p l  

w w w . c a l c u l u s . c o m . p l

G A B IN E T
L E K A R Z A

R O D Z IN N E G O
lek. MEd. JAN BANASIUK
czyNNy od poi\iEdziAłku do pi/pku 

LuboŃ, ul. R. MAyA 1A
RejesTRAcjA 0 -6 1 8  9 0 0  4 8 5  

qAbiNET 0 -6 1 8  9 9 4  861
(f3073)

K O W A L S T W O
płoty, balustrady, 

bramy, k ra ty

* ? : śi
"T €Z

3 s 3 *

L u b o ń ,  u l .  D ę b o w a  4  w w w .s t a lm a .p l  

0 - 6 1 8  1 0 3  0 9 3 ,  k o m .  0 - 5 1 3  1 4 8  0 1 6

L u b o ń ,  u l .  P r z y  A u t o s t r a d z i e  9  

( w  b u d y n k u  f i r m y  E lm a r )

0 kom. 0604 147 724 
es email: sala-lacerta@o2.pl

L A ćX R T A

i I
W O L  N E ^ E E R M IĄ J Y ' 

* ’ N A  W E S E L A . W  R O I

Organizujemy wszelkiego rodzaju przyjęcia okolicznościowe 
(bankiety, wesela, komunie, stypy i inne)

Stworzona z myślą o niepowtarzalnej 
atmosferze i wygodzie klienta sala 
bankietowa „Lacerta” to:

(F3133)

• eleganckie i przestronne wnętrze
• znakomita kuchnia
• profesjonalna obsługa
• atrakcyjne ceny

R3

http://www.blaszka.pl
http://www.tlumiki-motor.poznan.pl
mailto:calculus@calculus.com.pl
http://www.calculus.com.pl
http://www.stalma.pl
mailto:sala-lacerta@o2.pl
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__________________________ _ _ _ _ _ _ _ _  f f i ^ b p t i m a - s t o m a t o l o g i a . p l

ul. Sikorskiego 44 (budynek Biedronki) I
pon-pt: 9-20pon-pt:

tel. 0618101133

. ' ,S S l!3 !Z ! t . .  o p t im a
- stom atologia dziecięca,

- chirurgia stomatologiczna,
- stom atologia zachowawcza,

- wybielanie
lek . s to rn . A g a ta  K a c z m a re k , 
lek . s to rn . K a m il M ie c h o w ic z , 
lek . s to rn . M a łg o rz a ta  B ie liń s k a

ul. Wschodnia 22G/65
pon-pt: 9-19

tel. 061 899 16 00

QŃSTALACYJNO - METALOWEJ

P O L E C A
artyku ły  insta lacyjne:

miedziane, zgrzewane PP, 
kanalizacyjne, sanitarne  

GRZEJNIKI ALUMINIOWE
artyku ły  m eta low e: 
śruby, wkręty, gwoździe, 

narzędzia, łączn ik i c iesie lskie  
PIECE GAZOWE, 

WĘGLOWE, MIAŁOWE  

U S Ł U G I

Dodatkowo:
■RTG zębów

- ZDJĘCIA PANORAMICZNE
le k . s to rn . G a b r ie la  O ic h o w s k a
le k . s to rn . K a ta r z y n a  W ie w ió r a  (r6002)

insta lacyjne  
w od-kan -gaz-co  

ślusarstw o  
rem onty  

ZAPRASZAMY
Luboń, ul. Skowronkowa 4 

tel. 0-61 810-18-95, 502-582-311
c z y n n e  /sjnram 

pn-p t8 -18  IkLaUtW
sob 8-14 (F6014)

KOSTKA I
BRUKOWA

TRANSPORT ■ WYKOMASTWO
C 6 0 2  1 7  8 9  8 9

Poznań u l. O p ło tk i 9  
(vie a vie P o lic ji autostradowej)

P R Y W A T N A  P R A K T Y K A  
S T O M A T O L O G I C Z N A

LUBOŃ, ul. KOŚCIUSZKI 64A
(vis a vis sklepu spożywczego SPOŁEM) 

telefony: 0-61-893-16-97,608-030-760

♦  KOMPLEKSOWE LECZENIE DOROSŁYCH I DZIECI
♦  CHIRURGIA STOMATOLOGICZNA W PEŁNYM ZAKRESIE
♦  USUWANIE ZĘBÓW I WYKONYWANIE PROTEZ

♦  PROTETYKA W PEŁNYM ZAKRESIE ■ PROTEZY NYLONOWE

GABINET
GINEKOLOGICZNO - POŁOŻNICZY

Lek. med. Daniela Rogal-Przybylak 
p o lo ż n ik -g in e k o lo g  

h o m e o p a ta

Leczenie homeopatyczne 
wszystkich schorzeń

Luboń, ul. Dw orcow a 20 
tel. 0-618 130 830 (,w)'6

REJESTRACJA TELEFONICZNA
_______________________

S P E C J A L IS T A
D E R M A T O L O G
D a n u t o ,  D a ń c z a k  

te l. 0 -6 1 8 -1 3 1 ^ 1 8 7
GABINET

Luboń, ul. Szafirowa 23 
(200m od Urzędu Miasta)

g o d z in y  p rz y ję ć :  
p o n ie d z ia łe k  i  czzu artek

♦  NAPRAWY PROTEZ NA POCZEKANIU (24h) kom . 602-178-989
♦  NAGŁE PRZYPADKI POZA GODZINAMI PRZYJĘĆ MOŻLIWE

PO UZGODNIENIU TELEFONICZNYM: kom. 608-030-760

Iz M a r k

P R Z Y JM U JE
lek. s to rn . M a łg o rza ta  K O R S A K -F R Ą T C Z A K
poniedziałek-piątek: 10.00-13.00 i 16.00-20.00 
w soboty po uprzedniej rejestracji telefonicznej: 10.00-12.00

Ż A L U Z JE  

R O L E T K I

U ER TIC ALE  

M O S K IT IE R
PRODUKCJA -  MONTAŻ -  SER WlS 

Luboń  ul.J III S ob iesk ieg o  2

T e l.fa x .061-893-26-49  
lF6018) T e l.0 6 0 1-712-606

Niepubliczny Zespól Opieki Zdrowotnej

Poradnia Ginekologiczno-Położnicza 

„Gin-Pol"

62-031 Luboń, ul. Poniatowskiego 20

re je s tra c ja  w  g o d z in a c h  

p rz y jm o w a n ia  czyn n a :
p o n . 9 -1 3  
w t. 1 5 -1 9  

ś r. 9 -1 3  
czw . 1 3 -1 9

^Biuro Obrotu Nieruchomościami^
“ L E G A T ® ”

m g r  E lż b ie ta  M iz e rk a -S z m y t 
L ice n c ja  n r  1363

K u p n o ,  s p rz e d a ż , z a m ia n a ,  
n a je m ,  p o d z ia ł  lo k a l i ,  
n ie r u c h o m o ś c i .  D o ra d z tw o

IKARCHER
tel. 0-618 130 917 oraz ART-MED ul. Streicha 27

te l. 0  61 8 1 3  9 9  2 3

USG brzuszne i dopochwowe p°nr
FS013] U m o w a  z  N F Z  pt. 8 -1 2

P e łn a  o b s łu g a  p ra w n a ,  
n o ta r ia ln a ,  g e o d e z y jn a . 

Luboń, ul. Dtzymab)3
teL/Jax+48/0618130491, lei. 0618932389 

lei. kom. 0601776935

czyszcze n ie  d y w a n ó w ,  
w y k ła d z in  i v e r t ic a li 
(ż a lu z je  p io n o w e ) ,  
ta p ic e rk i m e b lo w e j

i s a m o c h o d o w e j 
tel. 0-618 670 237, 0508-945-63^

DO JAZD GRATIS

GABINET LEKARZA RODZINNEGO
le k . m e d . Hanna Krzyżańska 

u l. R o m a n a  M a y a  1a (p rz y  Z a k ła d a c h  C h e m ic z n y c h )  
te l. 0-618 900 485

G a b in e t  c z y n n y  o d  p o n ie d z ia łk u  d o  p ią tk u  
L e c z e n ie  w  ra m a c h  N a ro d o w e g o  F u n d u s z u  Z d ro w ia  (b e z p ła tn ie )  
- p o ra d y  a m b u la to ry jn e  - b a d a n ia  la b o ra to ry jn e  

- w iz y ty  d o m o w e  -  E K G
IF3036)

Niepubliczny Specjalistyczny
Zespół Opieki Zdrowotnej “ART-MED”

Luboń, ul. Ks. Streicha 27, tel. 0-618 139 923, fax 0-618 139 257
u m o w a  z  N F Z

Chirurg Laryngolog Neurolog
-małe zabiegi -małe zabiegi E E G  o

-badanie słuchu -również wizyty domowe
D erm ato log  P rokto log

Poradnie czynne od poniedziałku do piątku: 8.00-20.00, w soboty: 8.00-12-00
Rejestracja w godzinach działalności przychodni!

RA

stomatologia.pl
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K LIM A TY ZA C JE
*s p rz e d a ż *  *m o n ta ż *  *s e rw is *  _  

* A U T O -K L IM A *  * 3  1
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P I E K I E L N I E  T A N I A  

P O Ż Y C Z K A

Ulko,x.Kk.i SM>K |H.sii.ki( T R I V IIK A I l ’N  I N IM ) >hmi1.2«hi|

* in fo lin ia  0801 801 001

A / ? ^ A T \ - \ / V \

Łukasz Gierak

kom , 0607-160-212

w w w .A R T K L IM .c o m O
LUBO Ń u l. K ośc iu szk i 51 , te k : (0 -6 1 ) 8 1 0  30  61 L ub o ń , u l.W a lk i M ło d y c h  50

(R6104)

BEZDOTYKOWA MYJNIA SAMOCHODOWA
I Komputerowy

Czynna
9“ 18",całą dobę -samoobsługa samoobsługowy

PRZEDSIĘBIORSTWO 
I HANDLOWO USŁUGOWE

|Q„ZIMLIŃSKI”

OKRĘGOW A STACJA  
K O NTRO LI POJAZDÓW

STACJA PALIW

BWPT7.M-19.M JM 
SOB7.00-14.00 Pb

ZAPRASZAMY'
Przeglądy rejestracyjne wszystkich typów pojazdów

•  Badanie VAT dla Urzędów Skarbowych

•  Sprzedaż winiet (karty opłaty drogowej)
Otwarte

o s . o a

pon. - pt. 7°°-2100
f &  -  sob. 8°°-1500
(pod kominem) ^0-61 8130 813
Luboń, ul. Armii Poznań 49 (dawniej Auto-Ziem)

S PR ZED AŻ GRUZU 
Z  R ECYKLIN G U  

NA P O D BU D O W Y DRÓG, 
PLACÓ W , PAR KIN G Ó W  

te l. 601 576 320

Poczekalnia

aga! Podczas przeglądu sprawdzanie gratis (na życzenie klienta) 
amortyzatorów •  płynu układu chłodzenia •  płynu hamulcowego

G Ł _

http://www.ARTKLIM.com


N o w e  p r y w a t n e  p r z e d s z k o le

A l .  J a n a  P a w ła  I I  1 5 A / 2 7 ,  6 2 - 0 3 0  L u b o ń  
K o n t a k t :  A n n a W r ó b e l , t e I .  5 1 2 3 0 3 4 3 3  
e - m a i l :  p r z e d s z k o l e w r o b e l e k @ t l e n . p l  

Z A P R A S Z A M Y ! ! !

S I A T K I '
O G R O D Z E N IO W E
S Ł U P K I  •  B R A M Y  •  P Ł O T Y

P A N E L E  •  P R Z Ę S Ł A
p r o d u k c ja  - m o n t a ż

S IA T K O L A N D  P .P .H .U . J o la n ta  K r u p iń s k a  
L u b o ń  u l. A rm ii P o z n a ń  71 te l . 0 6 1 - 8 1 0 - 2 8 - 0 4
w w w . s i a t k o l a n d . c o m . p l  e - m a i l : b i u r o @ s i a t k o l a n d . c o m . p l

l e k .  w e t .  M i c h a ł  B a y e r

(F3004) L u b o ń ,  u l .  S t a s z i c a  5 2

p n . - p t . :  1 1 . 0 0 - 1 9 . 0 0 ,  s o b . :  1 1 . 0 0 - 1 4 . 0 0

LECZNICA

Drukujem y od

20 lat

• •

d r u k a r n i a t o m
n a tu r a ln e  b o g a c tw o  k o lo r ó w

•  fo ld e r y
•  e t y k i e t y  

•  l i s t o w n i k i

• kalendarze
• ulotki

• wizytówki
• czasopisma

• teczki firmowe
• segregatory

tel.061 813 19 45 
Luboń, ul. Rivoliego 8 

w w w .drukarn iatom .pl

Restauracja „SKARPA” w Rogalinku
KLIMATYZOW ANA SALA 
O fe r u je :

-  W e s e la
( p o w y ż e j  7 0  o s ó b  -  a u t o  g r a tis !)

-  K o m u n ie
- D a n c in g i  ( c z w a r t k i )

> t r a d y c y jn e  o b ia d y
d z in n e

- in n e  i

(16159)

M A L I B U

LUBOŃ 
UL. PONIATOWSKIEGO 66A

S O L A R IU M
•  F R Y Z J E R  M Ę S K I  

-S? 0 - 6 1 8  9 9 2  1 8 2

L U B O Ń
U L .  G E N .  S I K O R S K I E G O  9

S O L A R IU M
■s? 0 -6 1 8  1 0 3  7 1 4  

P R O M O C J A !  
w  ś ro d y  s t r z y ż e n ie  4- u ło ż e n ie  - 2 0 %

•  G A B IN E T  K O S M E T Y C Z N Y
•  F R Y Z J E R  D A M S K O -M Ę S K I

■2? 0 -6 1 8  1 3 9  1 8 7

ZAPRASZAMY
(Iwww.reatauracia.sltarpa.pl te l. / fa x  0-618-938-041 509-572-743 c / u m c lo i l / i i im i r  I l.oo

t e l . / f a x  0 6 1 -8 1 3 - l 9 -6 3 ,  k o m . 6 9 2 - 4 4 8 - 5 2 5
CC

PAJO 
CENTRUM 

(Piętro) 
BOX19

SKLEP ZOO
W sprzedaży'

• r y b k i ,  g a d y  i g r y z o n ie  

‘ r y b y  m o r s k ie  

*  w y s o k ie j  ja k o ś ć *

ś r o d k i  p ie lę g n a c y jn e

d la  p s ó w  i k o tó w

•  p o k a r m  d la  z w ie r z ę !  d o m o w y c h '  

r y b ,  g a d ó w  i g r y z o n i  ( s z e ro k i a s o r ty m e n t !

*  a r t y k u ły  w ę d k a r s k ie  

•  r e a l iz u je m y  z a m ó w ie n ia  i n d y w id u a ! ^ , 

pn-sb 10-21, nd 10-19
ZAPRASZAMY

tel. 0509-018-174

sobota, niedziel0 

RABAT!!!!

mailto:przedszkolewrobelek@tlen.pl
http://www.siatkoland.com.pl
mailto:biuro@siatkoland.com.pl
http://www.drukarniatom.pl


C jc d a n t e *
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Pomiar - Doradztw o - M ontaż

R o le ty  m a te r ia ło w e  
R o le ty  Rzym skie  

V ertika le  
M a rk iz y  
Karn isze  

M o s k it ie ry
R o le ty  ze w n ę trzn e

(W6003) PENSJONAT
i w a

LUBOŃ, UL. PONIATOWSKIEGO 14

2  601  3 6 9  6 4 5  w w w .galantex.pl u l . A r m i i  P o z n a ń  5 7 A

6 1 5 - 5 1 5

Chcesz szybko 
dojechać?

Tanio, sprawnie 
196 - 25

SMS 502 515 515  
ZNIŻKA DLA

STAŁYCH KLIENTÓW
(B6055' TEL. 810-34-21, 810-33-43

ZAPRASZA
SMAKOSZY CENIĄCYCH

KAMERALNĄ ATMOSFERĘ 
VY STYLOWYCH WNĘTRZACH 

DO

ORGANIZUJEMY RÓWNIEŻ 
PRZYJĘCIA OKOLICZNOŚCIOWE 
W SALACH NA 30 I 70 OSÓB: 

CHRZTY, KOMUNIE, WESELA, STYPY.

A NG EL
/ / C l  i

twoja uroda to nasza pasja

STUDIO URODY ANGEL POWSTAŁO Z MYŚLĄ 0  OSOBACH,
KTÓRE NIE ZAPOMINAJĄ JAK WAŻNA JEST RÓWNOWAGA 

POMIĘDZY DBANIEM 0  URODĘ A DOBRYM SAMOPOCZUCIEM. 
WSPÓŁPRACUJEMY Z RENOMOWANYMI FIRMAMI KOSMETYCZNYMI:

MATIS PARIS, CLARENA, ALESSANDRO.
OFERUJEMY PAŃSTWU SZEROKĄ OFERTĘ ZABIEGÓW Z PIELĘGNACJI 
TWARZY, CIAŁA I DŁONI. PRZYJDŹ DO NAS I PRZEKONAJ SIE 
0  JAKOŚCI WYKONYWANYCH USŁUG. W MIŁEJ I PRZYJEMNEJ ATMOSFERZE 

PROFESJONALNIE URZĄDZONEGO GABINETU ODPOCZNIESZ 

I ZRELAKSUJESZ SIE-
...TWOJA URODA TO NASZA PASJA...

S T U D IO  U R O D Y
I w o n a  K a p e l a ń s k a

ZAPRASZAMY:
PON 12-20 

W T -P T  10-18 
SOB9-14 

LUBOŃ
CL. 11 LISTOPADA 83 

(budynek sklepu Del -  Mon) 
Tel: (061) 813 04 56 

Tel: 504 392 094

SALON
DLA PIESKÓW

- s t rz y ż e n ie
- p ie lę g n a c ja

-  s p rz e d a ż  k o s m e ty k ó w  
i a k c e s o r ió w

L u b o ń , u l. R e ja  14  
te l.  5 1 7  7 4 8  8 2 4  
0 -6 1  8 1 3  0 3  8 0  (W6061). RESTAURACJA
" N O V A "

O R G A N IZ U J E M Y  
IM P R E Z Y  O K O L IC Z N O Ś C IO W E ,  

W E S E L A , P R Z Y J Ę C IA  K O M U N IJ N E

P U S Z C Z Y K O W O  
U L .  P O Z N A Ń S K A  4 7  

(r6 0 0 4 ) ( T E L ^  8 1 3 - 3 0 - 1 2

L U B O Ń  U L . J A N A  P A W ŁA  I I S  
(O D  P U Ł A S K IE G O )

SPAGHETTI PJCOLLO

LU l3O Ń  U L. J A N A  P A W Ł A  II 5  ( O ś  P U Ł A S K IE G O )

Zapraszam y od poniedziałku do soboty 1-O -2 jD , niedziela 1 -2 -2 0

Za p r a s z a m y  s a ł a t k i  
Ma  s p a g h e t t i  p o r c j a  2 , 5 0  z ł

>  -F A R M E R S K A  -S E R O W A  • K R A B O W A. d -K R Ó L E W S K A  -W IO S E N N A
“ O L O G N E S E  - Z  T U Ń C Z Y K A  - N IE M IE C K A

* S Ł O D K O -K W A Ś N Y M  » " " " " W O T I
Z  G R O S Z K IE M  * "S j

' P I E C Z A R K O W Y M  „

M A Ł E  - 4 , 5 0  Z L  : .f A J * 1
Ś R E D N IE  - 6 , 5 0  Z Ł  N A P O 1 E . ’W j|

D U Ż E  - 8 ,5 0  Z Ł  N A P U J t .
’  C O C A  C O L A , F A N T A . S P R IT E

■-ASAGNE MIĘSNA PORCIA 1 0  ZŁ 0 -2  L '  2 -5 0  ZŁ 0-5  L '  3 ,5 0  ZŁ T n ń / E  M lfO lN A  rO A C JA  J U  ŁL. K R O P L A  B E S K ID U  0 . 2 5  Ł  -  2 . 5 0  Z Ł  
DRTELUNI PORCJA 9 ZŁ n e s t e a  o , 5  u  -  3 , s o  z ł

S O K I C A P P Y  0 , 3 3  L -  3 . 5 0  Z Ł

TRANSPORT CIĘŻAROWY
w y k o p y  z i e m n e  -  d o w ó z  m a t e r i a ł ó w  b u d o w l a n y c h

om an Pracz

K A T E P I L A R

6 1 - 4 1 4  P o zn a ń  

u l .  T r ą m p c z y ń s k ie g o  35 

t e l .  ( 0 6 1 )  8 3 0 - 5 6 - 6 3  

t e l .  kom . 0 603  7 4 8 -7 0 6

5  M E R C E D E S Ó W  
4 - O S IO W Y C H  

S A M O W Y Ł A D O W C Z Y C H
*

3  T A T R Y  8 1 5  
S A M O W Y Ł A D O W C Z E

*
K O P A R K O Ł A D O W A R K A

B I

http://www.galantex.pl


PRZEDSZKOLE PRYWATNE „FLOH"
W  PUSZCZYKOWIE

OTWARTE OD 1 W RZEŚNIA 2009
N A B Ó R  D O  G R U P Y  2 ,  3 ,  4  L A T K Ó W

t e l .  ( 0 -6 1 )  8 1 9  3 6  1 5 , b iu r o @ s p r in g l i f e . p l  
A D R E S : u l.  C z a rn ie c k ie g o  2 , P U S Z C Z Y K O W O

N IE R U C H O M O Ś C I
tel. 061 899 48 81 kom. 0607 668 987 

L u b o ń , u l. T. K o ś c iu s z k i 4  p o n -p t  9 .0 0 -1 7 .0 0  
www.res.nieruchomosci.pl e-mail biuro@ res.nieruchomosci.p l

CE O  U  K  e i  <=«J

p o s i a d a m y  c e r t y f i k a t  IS O  9 0 0 1 :2
(H6186)

w
LICEUM DLA DOROSŁYCH 1 ROK ZA DARMO Sz IN D E C O

Tytuł technika C iekaw y zaw ód w  a trakcy jn e j cen ie PROMOCJA
BHP
OPTYKA

ELEKTRONIKA
ELEKTRYKA

BUDOWNICTWO FOTOTECHNIK 

ARCHITEKTURA INFORMATYKA

GEODEZJA MECHATRONIKA

FOTOTECHNIK FRYZJERSTWO 

INFORMATYKA KOSMETYKA 
RACHUNKOWOŚĆ FLORYSTYKA

LOGISTYKA

2 LATA Z A  DARMO:
W iele  zaw odów  i specjalności 
Zaw ody na topie  

Basen gratis  
Legitym acje  na MPK i PKP 

Zaśw iadczen ia  do ZUS i WKU

KRAJOBRAZU 

MECHANIKA

ja , T u ry s ty k a , H o te la rs tw o

EZnEOJ
Przyprowadź znajomego, który się do nas zapisze, a dostaniesz 240 zł* >

Infolinia: O 801 400 300

SEKRETARIAT: POZNAN, ul. Pó łw iejska 9/6
tel. 061/ 851 32 18, 851 33 70, 852 08 38, poznan@apedukacja.pl

Stypendia z PUP dla bezrobotnych Szczegóły o fe rty  dostępne w  s e k re ta ria c ie

N a j l e p s z . i l  o b s ł u g a  
N a j n i ż s z a  c e n a  

B e z p ł a t n y  p o m i a r

Z a b u d o w a  w n ę k ,  
s z a f y  w o l n o s t o j ą c e ,  

g a r d e r o b y ,  p a w l a c z e ,  
k u c h n i e  n a  w y m i a r  

C en tru m  h a n d lo w e  p rzy C h a cie  Polskiej 
P o zn ań  ul. L e sz cz y ń s k a  3

D o jazd  z L u b o n ia  od ul. O p o lsk iej. 
Tel. 061 670 07 9 6 , 0 602 153 492

RATY 0%

IN D E C O
(M6012) wygodne mieszkanie

W ie lk o p o ls k a  W yższa  S z k o ła  S p o łe c z n o -E k o n o m ic z n a  w  Ś ro d z ie  W ie lk o p o ls k ie j

N a jn iższe  cze sn e  w  re g io n ie

L I
WWSSE

Studia licencjackie, inżynierskie, magisterskie* oraz podyplomowe, 
w różnych specjalnościach, na kierunkach:

--------------- ------  * '■

/ ♦  Z 
/  *o Z 
is i 
i S i
\ n \  <
\  /

x  ** « i r o y z

w  przygotowaniu

(h6387)

PEDAGOGIKA
EKONOMIA
MATEMATYKA*
INFORMATYKA

mailto:biuro@springlife.pl
http://www.res.nieruchomosci.pl
mailto:biuro@res.nieruchomosci.pl
mailto:poznan@apedukacja.pl
Najlepsz.il


ul. Powstańców Wielkopolskich 48 
62-031 Luboń

tel. (061) 813-12-46, 813-02-41 CPOiĄgrD
O K R Ę G O W A  S T A C JA  K O N TR O LI P O JA Z D Ó W

p rz e g lą d y  re je s tra c y jn e

s a m o c h o d y  o s o b o w e  
s a m o c h o d y  c ię ża ro w e  
m o to c y k le  
b a d a n ia  A D R

- a u to k a ry
- c ią g n ik i ro ln ic z e
- p o ja z d y  z a s ila n e  gazem
- p ie rw sze  re je s tra c je

p n -p t 7 .00-19.00 s o b  7.00-13.00

G
(M1017)

TRANS GAZ.....
STACJA OBSŁUGI POJAZDÓW

CZYNNE PON-PT 8-18; SOB 8-13
ul. Graniczna 63,62-030 Luboń

tel./lax 061813 39 93; tel. kom. 509 917 832,510 208 990

BO



T E C H N I K  T E L E K O M U N I K A C J I  
S P E C J A L N O Ś Ć  T E L E M A R K E T E R

2 S L
Z d o b ę d z i e s z  c i e k a w y  z a w ó d  

b e z  w y c h o d z e n i a  z  d o m u  i b e z  o p ł a t  !

Z a p r a s z a m y :
«  o s o b y  w  w i e k u  1 8 - 6 4  la t a
«  p r a c u j ą c e  lu b  b e z r o b o t n e
ar z a m i e s z k a ł e  w  P o z n a n i u  lu b  w  o k o l i c y  
a r m a t k i  s a m o t n i e  w y c h o w u j ą c e  d z i e c i  
w n i e p e ł n o s p r a w n y c h

N a u k a  p r z e z  I n t e r n e t !

Z a p e w n i a m y :
w  z w r o t  k o s z t ó w  d o j a z d ó w  ( d la  o s ó b  m ie s z k a ją c y c h  p o z a  P o z n a n ie m )  
»  w y ż y w i e n i e  p o d c z a s  z a j ę ć
«  m o ż l i w o ś ć  w y p o ż y c z e n i a  l a p t o p a  n a  c z a s  n a u k i
»  i n s t a l a c j ę  I n t e r n e t u  w  d o m u  o r a z  k o s z t y  e k s p l o a t a c j i

Z a p r a s z a m y ! ! !
Z e s p ó ł S zkó l Ł ą c z n o ś c i w  P ozna n iu

ul. P rzełajowa 4, tel. 061 825 00 11 w. 10; 509 716 264 
office@ st.poznan.pl

w w w . k u rs y u ro d y .p l

K R Ó T K IE  K U R S Y  K O S M E T Y C Z N E

D obry zawód w  k ilk a  d n i!!

-Tipsy (3 m etody do wyboru) 
-Kurs wizażu 

-Stylizacja paznokci 
-Manicure 
-Pedicure

I n fo rm a c je  i  zap isy :
U l. P ó lw ie jska  9 /6  

6 1 -8 8 5  P oznań 
te l.  (061) 8 5 1 3 2 1 8 , 5 1 5 1 7 7 1 1 8

(H1189)

Profokt włpfrffinonłowony
K A P IT A Ł  L U D Z K I
NARODOWA STRATEGIA SPÓJNOŚCI

s z c z e g ó ł y  o f e r t y  n a :

w w w . s t . p o z n a
I l o ś ć  m i e j s c  o g r a n i c z o n a ,  o  p r z y j ę c i u  d e c y d u j e

UNIA EUROPEJSKA
EUROPEJSKI 

FUNDUSZ SPOŁECZNY

N A J W IĘ C E J  L E K Ó W  W  N IŻ S Z Y C H  C E N A C H !

APTEKA
dfiil
!S

J  1

p o n . -  p t .  £  -  2 0 ,  s o b . £  - 1 4  

L u b o n  u l .  P o n ia to w s k ie g o  2 4  

t e l .  0 - 6 1  £ 1 0  2 1  2 £

999 194 714 700 016 041

KARTA A P TE C ZN A
dla ubezpieczonych w  N F Z

A" "-N
karta ważna: w  Aptece "P rzy Rynku"

Luboń, ul. Pon iatowskiego 24, te l. 061 8  103 128 

oraz w e wszystkich APTEKACH

Z  k a r t ą  a p t e c z n ą  z y s k u j e s z

BRAMY DRZWI NAPĘDY f t yM
HORMANNE;

PHU PO R TA w w w .p o r ta - b r a m ^ .p o z n a n .p l
Luboń, ul. 11 L istopada 17 te l. 0 -6 1 8  104 692

i D i e r r e

GARNITURY -  PRODUCENT
HURT-DETAL

SPODNIE - MARYNARKI
Iwona Pile

w w w .  garnitury- wiry, pl
W iry k./Poznania, ul. Laskow ska 75 
tel. (061) 899 91 05, kom. 0 694 993 144

S A L O N  U R O D Y  E W A
KOSMETYKA (G U IN O T  In s ty tu t-P a ris )

kompleksowa kosmetyka twarzy i ciała
makijaż perm anentny
m ikroderm abrazja d iam entowa S O L A R IA
ultradźw ięki
manicure (tipsy)
pedicure

M A S A Ż

fizjoterapeutka

FRYZJER

LASER IPL
usuwanie zbędnego owłosienia 

fotoodm ładzanie  
leczenie trądziku

usuwanie przebarw ień  
likwidacja rum ienia (naczynka)

ul. Dworcowa 13A (nad sklepem MATEO)
0-Ó 18994935  Czynne

w w w . s a l o n e w a - p 1 

pn-pt 9-20 sob9-16

mailto:office@st.poznan.pl
kursyurody.pl
http://www.st
poznan.pl
http://www.salonewa-p1
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Na w akac je  nowym  O plem .

B ońkow ski
Twój dealer Op Ca i  CHewofeta

xałô<t-° %
4 0

S korzysta j z je szcze  lepszych  ra b a tó w  i a tra k c y jn e j o fe r ty  u b e z p ie c z e n io w e j! 9  6

! 3 .3 %w  1 Pakiet 
ubezpieczeń

Opel Astra Opel Astra Classic Opel Corsa
robot 10 0 0 0  Zł robot 9  0 0 0 z ł robot 6  0 0 0  zł

www.opel.com.pl

S o p e l  bońkowski
Sody k. Poznania, ul. Poznańska 10, 62-080 Tarnowo Podgórne
Sprzedaż samochodów: te l.(061)89 62 210 www.bonkowski.pl
Serwis,Pomoc drogowa 24h: tel. (061) 89 62 230 opel@bonkowski.pl

Specjalna o fe rta  pakietu w Towarzystwach PZU lub Allianz. O ferta ograniczona w czasie. Rabaty dotyczą m odeli: Astra 1.6 -  wyłączając wersję sedan, Astra Classic 1.4 
z klim atyzacją, Corsa Enjoy 1.2 z klim atyzacją. Zużycie paliw a i emisja CO2: Astra silnik 1.6 -  6,51/100 km, CO2 -1 5 5  g/km ; Astra Classic silnik 1.4 -  6,01/100 km, CO2 -151  g/km; 
Corsa 1.2 -  5,81/100 km, CO2 -1 3 9  g/km  (wg dyrektywy 1999/100/EC, cykl mieszany). Inform acje na tem a t złomowania samochodu, przydatności do  odzysku oraz recyklingu 
są dostępne pod adresem www.opel.com.pl

K o m p le kso w a  

o b s łu g a  se rw iso w a :
- L ik w id a c ja  szkó d  

k o m u n ik a c y jn y c h

- S erw is m e c h a n ic z n y

- S erw is b la c h a rs k i

- S e rw is  la k ie rn ic z y

S e rd e c z n ie  Z a p ra s z a m y !! !  

tel. (061) 89 62 230
serwis@bonkowski.pl

(H 6122)

I

poleca atrakcyjną ga rm ażerią  bankietową w  szerokim  asortymencie 
oferujemy uyrobygotowe na różnego typu imprezy:prosia/ęipieczone, 
bażanty, indybj, bgczbj, ebementyz dziczyzny

# zapewniamy najniższe ceny oraz dowóz do ‘febienta
# zachęcamy do wspóbpracy odbiorców indywiduabnych oraz przedsiębiorstwa, 

proponując fempbelęsową obsbugę imprez olęobicznościowych, p  tonerowych, 
bankietów, uroczystości komunijnych, świątecznych itp.

Firma „Sepilux"
Zakład Produkcji Garmażeryjnej

Luboń, ul. Romana Maya 1 
Tel./fax 0-618 900 488

(h6005)

http://www.opel.com.pl
http://www.bonkowski.pl
mailto:opel@bonkowski.pl
http://www.opel.com.pl
mailto:serwis@bonkowski.pl


S p ó łd z ie lc z a  G ru p a  B a n ko w a
P oznańsk i Bank S p ó łd z ie lczy  
Rok zał. 1894

LIDEREM
KREDYTOWANIA

WIELKOPOLSKICH FIRM
O feru jem y k re d y ty  dla sektora  MSP 
na rozw ó j oraz dz ia ła lność bieżącą.

Zapewniamy:

- indyw idualne podejście,
- p roste  i  jasne  procedury,
- szybką decyzję kredytową,
- korzystne oprocentowanie,
- nowoczesne kanały dostępu.

O ddz ia ł w  Lubon iu
ul. Poniatowskiego 22, tel./fax 061 813 01 31, 061 810 46 10

www.pbs.poznan.pl
(H 6042)

1 0 0 .0 0 0

CREATONHz
„dAchv d ia U»o is k I CERAMIKA BUDOWLANA UEYER-HOLSEN

dachów ki cementowe
dachów ki ceram iczne
dachów ki b itum iczne
blachodachów ki
b lachy trapezowe
papy term ozgrzew alne
okna dachowe
ryn n y  PCV,m iedź, ty t.cyn k
fo lie  dachow e
wełna te rm o izo lacy jna
p ły ty  styrop. do dach, p łaskiej]
laty', k o n tr la ty . p o d b itk i
b lachy płaskie do obróbek
a r ty k u ły  dekarskie
porady techniczne, ka lku lac je
p ro d u kc ja  akcesoriów
do dachówek
organizacja  do jtaw
w ykonaw stw o 3

m ateria ły bud 
pustak i cerani 
pustak i kera tt 
cegła k lin k ie rt 
cegła, siporeki 
kostka b ru k u j 
stropy, h loczk 
systemy ducie 
systemy konin

ityroptan 
iii, ty nk i 
we Śchiedel

Z  n a m i yvybudujesz n ie  ty lko  dach

VELUX

Poznań ul. Sam otna 4 
U l. 0-61 832 07 09, 0-61 832 17 36  

fax 0-61 832 17 34  
Poznań ul. O born icka 372 

tel. 0-61 842 95 65, 0-61 842 95 68
w w w .dach-bud.com .pl

f  0 - 6 1 8 - 1 3 0 - 5 5 1
Luboń ul. Niepodległości 11

P o w s z e c h n y  S ys te m  S e g re g a c ji 
O d p a d ó w  K o m u n a ln y c h

S ystem  segregacji od pad ów  nagrodzony:

-W yróżn ien iem  w  konk ursie pod p atron atem  P rezydenta  R.P. 
“F irm a P rzyjazna  Ś rod ow isku ”

-C erty fikatem  “W ielk opo lska  J a k o ść”
-N agrod ą  sp ecja ln ą  Prezesa U M l R M  w konk ursie o  

“S zk lan ą  S ta tu etkę 2 002”
-C erty fikatem  “ Pro E co”
-C erty fikatem  “ N ajlepsze w  P olsce”

www.kom-lub.com.pl

w k ategorii

^ C ©

1 + 1  seVroll-poznań
SZAFY GARDEROBY KUCHNIE

aluminiowe systemy 
do drzwi przesuwnych, 

składanych, rozwieranych

S ie d z ib a  f i rm y :  
62-041 Puszczykowo 

ul. Słowackiego 8 
tel. 0-61 819 34 92 
fax 0-61 898 39 44

Salony firm ow e:
Poznań, ul. Dziadoszańska 10, 
tel. 0-61 876 73 47 
CH Panorama Poznań, 
ul. Górecka 30, 
tel. 0-61 650 01 77 
GWW Poznań, ul. Głogowska 425, 
tel. 0-61 810 05 42 
Top Shopping Komorniki, 
ul. Poznańska 140, 
tel. 0-61 898 56 53

Firma SEVROLL-POZNAŃ została wyróżniona 
certyfikatem Najwyższa Jakość w Budownictwie 

przyznawanym przez
Wielkopolskie Stowarzyszenie Badań nad Jakością

http://www.pbs.poznan.pl
http://www.dach-bud.com.pl
http://www.kom-lub.com.pl

